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W Y T Y C Z N E  NA ROK R O L N IC Z Y  1936/37

OKRES PRZEDŻN IW NY jest corocznie okresem 
ustalania przez Rz~d wytycznych na nowy okres 
gospodarczy w rolnictwie. Decyzje Rządu, któ­

re znalazły swój wyraz w powziętych już uchwałach 
Komitetu Ekonomicznego Ministrów, a będą jeszcze 
uzupełnione w zakresie kilku szczegółowych proble­
mów—dotyczą zarówno sprawy pomocy dla ekspor­
tu rolnego, jak i pewnych zagadnień, których rozwią­
zanie wpływa na kształtowanie się podaży ze strony 
rolnictwa. Pierwsza grupa decyzyj, a więc rozplanowa­
nie pomocy wywozowej dla artykułów zbożowych i ho­
dowlanych, nosi charakter planu, wyczerpującego w spo­
sób ramowy całość zagadnienia. W  drugiej grupie de­
cyzyj z natury rzeczy znajdujemy rozwiązanie jedynie 
niektórych problemów, związanych z kształtowaniem 
się podaży rolniczej. W  obecnej sytuacji, kiedy podaż 
artykułów rolnych w znacznej mierze wynika nie z po­

siadania nadwyżek, lecz z sytuacji gospodarczej rolnic­
twa, a w szczególności z kwestyj takich, jak rozmiary 
obciążeń sztywnych w stosunku do dochodu, rozwar­
cie nożyc cen przemysłowych i rolnych— na rozmia­
ry podaży działają wszelkie posunięcia, kształtujące 
sytuację rolnictwa, a więc np. zarówno polityka od­
dłużeniowa, jak i polityka cen kartelowych. Tego ro­
dzaju problemy nie są i nie mogą być, oczywiście, 
przedmiotem decyzji w ramach jednorocznego planu. 
Toteż ostatnie uchwały Komitetu Ekonomicznego M i­
nistrów obejmują tylko te zagadnienia oddziaływania 
na podaż, które mogą i powinny być modyfikowane 
w skali planu jednorocznego. W  związku z tern cało­
kształt decyzyj Rządu obejmuje: i) zwroty ceł przy 
eksporcie zbóż i innych artykułów roślinnych, 2) po­
moc dla eksportu hodowlanego, 3) akcję rolniczych 
kredytów zbożowych (kredyty rejestrowy i zaliczkowy),
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4) akcję kredytową dla instytucyj, zajmujących się 
obrotem artykułów rolnych (spółdzielcz ość, rrłynar- 
stwo, olejarnie), 5) uregulowanie sprawy P. Z. P. 
Z., 6) sprawę egzekucyj podatkowych w okresie 
pożniwnym.

Niektóre ze spraw powyższych wymagać będą pe- 
wnych dodatkowych precyzyj. Generalnie biorąc — 
plan polityki pomocy dla eksportu i akcji, zmierzającej 
do zahamowania podaży, jest już w całości zbudowany. 
Plan ten sprowadza się w ujęciu najkrótszem do kon­
tynuowania tych kierunków działania, które na tle do­
świadczeń przeszłości wydały się wydajnemi,^ przy 
jednoczesnem poszukiwaniu oszczędności dla Skarbu 
Państwa. Zwroty ceł przy wywozie artykułów zbożo­
wych ulegną nieznacznej obniżce, wynoszącej ok. 
41/6 zeszłorocznych stawek. Dla 4 głównych zbóż oraz 
dla strączkowych, rzepaku, rzepiku, gryki i t. d. 
stawka zwrotów ceł wynosić będzie zł 5 (w ub. r. zł 6), 
stawka na mąkę i przetwory, siemię lniane i konopne 
i t. d. ulegnie zmianie w odpowiednim stosunku, bez 
zmiany pozostanie jedynie stawka zwrotu ceł na słód. 
Skala zmian tegorocznych w dziedzinie pomocy dla 
wywozu artykułów roślinnych jest znacznie mniejsza 
od zmian, dokonanych w ubiegłym roku. Z punktu 
wadzenia Skarbu wyrazi się ona oszczędnością 3-krotnie 
mniejszą aniżeli oszczędność, uzyskana w ub. r. na- 
skutek zniesienia superpremij i zaniechania interwen­
cji. Znaczna część tej oszczędności zużyta zostanie na 
powiększenie dotacij na popieranie eksportu hodowla­
nego na oraz obniżenie kosztów kredytów zbożowych. 
W  budżecie roku 1936/37 na popieranie obrotu artyku­
łami rołnemi, głównie hodowlanemi, przeznaczona zo­
stała kwota zł 12 750 000— kwota, niższa od zapotrze­
bowania, skutkiem czego też ustawa skarbowa przewi­
działa możliwość powiększenia odnośnej dotacji w za­
leżności od sytuacji skarbowej. Konsekwentna troska 
o równowagę budżetową nie pozwoliła dotychczas zna­
leźć drogi zrealizowania tego zamiaru. Dzięki obniżce 
premij zbożowych stało się to obecnie możliwem. 
Znaczniejsza zmiana nastąpi w zakresie kredytów zbo­
żowych, których suma wrzrośnie do zł 55 miljn. W  ub. 
r. rozprowadzone zostały zł 25 miljn. kredytu reje­
strowego i zł 7 miljn. kredytu zaliczkowego. Obecnie 
otwarte zostanie zł 15 miljn. na kredyt zaliczkowy dla 
drobnej własności i zł 40 miljn. na kredyt rejestrowy. 
Warunki rozprowadzenia kredytów pozostają te same, 
co w ubiegłym roku — z tern, iż bardzo nieznacznej pod­
wyżce ulegnie koszt kredytu, w ub. r. bowiem koszt 
kredytu wynosił 3%, obecnie zaś koszty te będą wy­
nosić 3%  plus blankiet wekslowy. Należy przy tern 
dodać, że w praktyce w ub. r. niezmiernie często 
pobierano od rolników-kredytobiorców nietylko 3 % 
zgodnie z decyzją Rządu, ale i koszty wekslu. Kredyty 
dla spółdzielczości, rrdynarstwa i olejarń korzystać bę­
dą również z ulgowego oprocentowania, wykażą one 
również wzrost sum w stosunku do ub. r. Decyzje 
odnośnie innych spraw' nie przynoszą istotnych bez­
pośrednich zmian z punktu widzenia rynku, aczkolwiek 
niektóre z nich posiadają dużą doniosłość z punktu 
widzenia administracyjnego.

Jak widać, tegoroczne decyzje Rządu stanęły na 
gruncie zasady równomiernego i wielostronnego od­
działywania na rynek artykułów rolniczych. Słuszność 
tej zasady została w wysokiej mierze potwierdzona 
przez wyniki kampanji 1935/36 r. Stwierdzić należy 
w pierwszym rzędzie, że przesunięcie wydatków skar­
bowych z pozycji pomocy dla eksportu zbóż i inter­
wencji zbożowej na pozycję pomocy dla obrotu arty­

kułami hodowlanemi dało nietylko korzystny efekt 
dla Skarbu Państwa, ale odbiło się pozytywnie na 
kształtowaniu wywozu artykułów rolnych. W  okresie 
sierpień 1934-r-marzec 1935 wydatki na politykę zbo­
żową stanowiły w stosunku do wartości wywozu zbo­
żowego 76%, w tym samym zaś okresie roku gosp. 
1935/36 spadły one do 62%. Pomimo tej obniżki 
eksport ilościowo utrzymał się bez zmian, a zmniej­
szenie wartości wywozu (naskutek spadku cen) wynio­
sło niewiele ponad zł 20 miljn. Jednocześnie podnie­
sienie pomocy dla wywozu artykułów hodowlanych 
z 5%  na 9%  wartości wywozu, łącznie z innemi środ­
kami działania (polityka traktatowa w pierwszym rzę­
dzie), zapewniło wzrost wywozu artykułów hodowla­
nych o czterdzieści miljonów złotych.

Charaktery styczne są niezmiernie szczegółowe wyni­
ki, uzyskane w polityce eksportowej. W  okresie jedno­
stronnego forsowania wywozu żyta, gdzie Polska jest 
jednym z najważniejszych, dostawców rynku świato­
wego, nastąpiło załamanie relacji cen żyta do innych 
artykułów zbożowych, szczególnie charakterystyczne, 
jeśli idzie o relację żyta do kukurydzy. W  styczniu 
1932 r. cena 1 q żyta stanowiła w stosunku do ceny 1 q 
kukurydzy 146%. Następnie nadmierny wywóz żyta 
zepchnął żyto z rynku zbóż chlebowych, czyniąc je 
w obrocie międzynarodowym zbożem pastewnem, 
skutkiem czego w roku 1934/35 cena żyta wahała się 
w granicach 90-4-112% ceny kukurydzy. W  bież. roku 
umiar w wywozie żyta, umożliwiony przez równo­
mierność pomocy dla eksportu zbóż, przyczynił się 
do pewnej rewaloryzacji ceny żyta, która w stosunku 
do kukurydzy wahała się w granicach 102-7-125%. 
Szczególnie interesujące jest przypomnienie, że właśnie 
w okresie bież. roku gosp. na rynku amerykańskim 
zastosowane zostały ograniczenia dla przywozu żyta 
z Polski. Przy pewnej jednostronności wywozu byłoby 
to dla nas niesłychanie dotkliwe, przy wywozie bardziej 
wielostronnym nie zostało silniej odczute. Ilustracją 
większego zróżniczkowania w wywozie artykułów ro­
ślinnych może być to, że jeśli w ub. r. żyto stanowiło 
zł 44 miljn. na ogólną sumę wywozu zbóż i mąki zł 100 
miljn., to w b. r. przy wywozie ogólnym na sumę 
zł 79 miljn. żyto stanowi zł 16 miljn. Równocześnie 
wywóz strączkowych, oleistych i inńych nasion roślin­
nych wzrósł z zł 277 miljn. w 1934/35 r. na zł 33'2 
miljn. w 1935/36 r.

Zjawisko większego zróżniczkowania wywozu jeszcze 
silniej wystąpiło w wywozie artykułów hodowlanych, 
gdzie bekony i żywiec, stanowiące w latach poprzed­
nich główną wielką pozycję wywozu hodowlanego, 
wykazały wzrost tylko o zł 2 miljn., t. zn. zaledwie 
o kilka procent, natomiast pozostałe artykuły wywo­
zu hodowlanego wykazują wzrost blisko 60%-owy. 
Jednocześnie w wywozie hodowlanym rozszerzony zo­
stał znacznie zasięg geograficzny tego wywozu, i dalsze­
mu zróżniczkowaniu uległa jego nomenklatura. Pod tym 
względem charakterystyczne są zwłaszcza 2 pozycje, 
mianowicie mięso wieprzowe oraz szynki i polędwice 
wieprzowe w opakowaniu hermetycznem. Wywóz mię­
sa wieprzowego w 1934/35 r. kierował się niemal 
wyłącznie do Austrji, w tym roku wywóz, do Austrji 
pozostał bez zmian, natomiast stanowi on już nie 
97% całkowitego naszego wywozu tego artykułu, 
a zaledwie 10%, pozostała zaś niepomiernie większa 
kwota rozkłada się w sposób mniejwięcej równomier­
ny na Niemcy, Belgję i całą grupę innych krajów. 
W  szynkach w hermetycznem opakowaniu przy blisko 
3-krotnym wzroście wywozu zamiast oparcia o jeden
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tylko rynek angielski, pochłaniający * 2/3 dawnego wy­
wozu, mamy dziś wielki rynek amerykański—jako 
głównego odbiorcę, oraz Belgję, Anglję i inne kraje— 
jako mniejszych odbiorców, łącznie pochłaniających 
ok. 40% wywozu.

Te kilka przykładów ilustruje tezę, że tylko równo­
mierność pomocy wywozowej dla poszczególnych arty­
kułów rolniczych może zapewnić znaczną prężność eks­
portu, że tylko przy tej równomierności można wyzy­
skać istniejące możliwości eksportowe, można przy­
stosować się do potrzeb rynku światowego i uniknąć ry­
zyka zbyt silnych perturbacyj przy załamaniu się kon- 
junktury na jakiś jeden artykuł.

W  świetle doświadczeń ub. r. stwierdzić można rów­
nie pozytywne działanie drugiej grupy zastosowanych 
środków. Kredyty zbożowe rozprowadzone zostały w 
większych niż w latach poprzednich sumach. Termin 
rozprowadzenia był wprawdzie późniejszy, niżby tego 
wymagały potrzeby rolnika, lecz wcześniejszy niż w la­
tach ubiegłych. Naskutek przyjęcia zasady, że z udzie­
lanego kredytu mogą być czynione potrącenia jedynie 
dla pokrycia zaległości w kredycie zbożowym lat po­
przednich, a natomiast nie może następować potrące­
nie z tytułu zaległości podatkowych, oraz naskutek 
uproszczenia formalności i obniżenia kosztów—pęd rol­
ników do uzyskania kredytu był znacznie silniejszy. 
Szczególnie jaskrawię wystąpiło to w dziedzinie kredy­
tu zaliczkowego, który w porównaniu z rokiem po­
przednim wzrósł przeszło 3-krotnie (rzecz inna, że su­
ma zł 7 miljn. kredytu przy przeszło 3 miljonach go­
spodarstw włościańskich jest ciągle znikoma). Potężnym 
środkiem działania było rówmież zawieszenie egzekucyj 
podatkowych w okresie pożniwnym. Jest przytem nie­
zmiernie charakterystyczne, że wpływy z podatku grun­
towego za okres lipiec-5-kwiecień 1935/36 r. są większe 
nawet niż wpływy tego samego okresu 1934/35 r- (Ca­
łoroczne wpływy są nieco mniejsze niż w poprzednim 
roku budżetowym naskutek słabszego wpływu wiosną 
1935 r. oraz dokonanych obniżek podatków). Anali­
zując miesięczne wpływy w okresie 1935/36, stwierdzi­
my, że w miesiącach pożniwnych podczas zawieszenia 
egzekucji wpływy z podatku gruntowego zmalały prze­
szło o natomiast dalsze miesiące przyniosły stopnio­
wą, ale pełną rekompensatę. Szczególnie ciekawe są 
wyniki finansowe miesiąca kwietnia b. r. Pomimo znie­
sienia dodatków do podatku gruntowego, stanowiących 
łącznie 20% podstawowego wymiaru, wpływy skarbo­
we z tytułu podatku gruntowego były w kwietniu tćgo 
roku blisko o miljn. większe niż przed rokiem. Moż- 
żna zatem stwierdzić, że ulgi podatkowe, stanowiące dla 
rolników poważne udogodnienie, nie stały się źródłem 
większych ciężarów dla Skarbu.

Bezpośrednim efektem działania grupy środków, ha­
mujących podaż rolniczą— efektem, związanym zresztą 
w znacznej mierze ze zwyżką cen. trzody chlewnej, jaka 
nastąpiła na jesieni ub. r., było znacznie równomierniej- 
sze rozłożenie podaży w czasie. Rzecz prosta, rol­
nictwo jest nadal słabe finansowo, i nadal pierwsza po­
łowa roku jest okresem największej sprzedaży dla więk­
szości rolników. Nie obserwowaliśmy jednak w ub. r. 
tej niesłychanej fali podaży pożniwnej, jaką widzieliśmy 
w latach poprzednich, znaczną część podaży pożniwnej 
udało się przesunąć na październik, listopad i t. d. Mia 
rą zmian, jakie nastąpiły, są w pewnym stopniu obroty 
giełdowe 4 zbożami. W  roku 1934/35 sięgały one 
w pierwszych miesiącach pożniwnych 414 tys. t, aby 
następnie w listopadzie spaść na 138 tys. t, natomiast

w b. r. miesięczna kwota obrotu nie przekroczyła nigdy 
245 tys. t —przy znacznie słabszych wahaniach. Bez- 
wątpienia zaniechanie interwencji sprawiło, iż rolnik 
przestał się w pewnej mierze śpieszyć ze sprzedażą, 
której w latach poprzednich starał się dokonać, zanim 
jeszcze P. Z. P. Z. wstrzymają zakupy interwencyjne. 
Możliwość opóźnienia sprzedaży tkwiła jednak w tern, 
że dopływ kredytów i zawieszenie egzekucji z jednej 
strony, a zwyżka cen hodowlanych z drugiej—pozwoliły 
pokrywać potrzeby pieniężne okresu pożniwnego czę­
ściowo z innych źródeł, jak sprzedaż zbożą.

Bezpośrednim wynikiem bardziej równomiernej po­
daży zbóż była siłą rzeczy bardziej prawidłowa sezo­
nowość cen. Dzięki temu, że w okresie ostatnich ty­
godni nie nastąpiło typowe dla okresu interwencji zała­
manie cen po wyczerpaniu możliwości interwencyjnych, 
wolno mniemać, że stopień wykorzystania kredytów 
zbożowych dzięki wzrostowi zaufania do prawidłowego 
rozwoju cen będzie w nowej kampanji wyższy, a tern 
samem uda się osiągnąć większą jeszcze równomier­
ność podaży'.

Końcowym wynikiem zmian w zakresie eksportu 
i rynku wewnętrznego było powstrzymanie dotychcza­
sowej tendencji zmniejszania się udziału rolnictwa 
w dochodzie społecznym, a nawet wzrost przychodów 
rolnictwa. Korzystając z tego, że sprawa ta ostatnio na 
łamach tyg. ,,Polska Gospodarcza” omówiona została 
w artykule P. J. Rudzińskiego1), ograniczymy się tylko 
do krótkich uwag. Zmiany przychodu gotówkowego 
rolnictwa szacować można na podstawie dynamiki cen 
i dynamiki spożycia względnie wywozu. O ile ruch cen 
i liczby wywozu są wielkościami dość ściśle uchwyt­
nemu, o tyle ocena zmian spożycia możliwa jest tylko 
w niektórych artykułach, np. na podstawie liczb uboju. 
Otóż, uwzględniając jedynie te zmiany' spożycia, które 
dadzą się bardziej ściśle uchwycić, a zakładając, że 
w wszystkich innych artykułach konsumpcja pozosta­
ła bez zmiany (nawet w tych wypadkach, kiedy z oce­
ny znawców rynku wynika pewność, że wzrost spoży­
cia nastąpił), wzrost przychodu rolnictwa ze sprzedaży 
artykułów rolnych szacować można na mniejwięcej 
10%. Główną rolę odgrywają tu artykuły takie, jak 
trzeoda chlewna i nabiał2).

Byłoby niewątpliwym błędem wiązanie wszelkich 
zmian na plus czy na minus wyłącznie z taką czy inną 
polityką rządową. Pomimo roli, jaką dziś Państwo od­
grywa w żyrciu gospodarczem, daleko jest jeszcze od 
jego wszechmocy gospodarczej. Dlatego też jest rze­
czą oczywistą, że obok czynników, zależnych od poli­
tyki rolniczej, sytuację ub. r. ukształtowały momenty', 
stojące poza ramami tej polityki. Mam tu na myśli 
z jednej strony pewną, nikłą zresztą, poprawę sytuacji 
wywozowej, z drugiej zaś — co uważam za moment 
ważniejszy— zwiększenie siły nabywczej miasta na tle 
wzrostu zatrudnienia, w pierwszym rzędzie na robo­
tach inwestycyjnych. Pierwszy element umożliwił rozwój 
eksportu hodowlanego, choćby w skromnych obecnych

B  P. zesz. 20/1936, str. 553.
2 )  Jeśli chodzi o nabiał, a ściślej biorąc o mleko, to w związku z  peume- 

mi tendencyjnemi oświetleniami, które u s i ł u j ą  zakwestjonować fakt wzro­
stu dochodu rolnictwa w tej pozycji (ściśle biorąc w pozycji przychodu 
z  mleka), należy zwrócić uwagę, że notowane przez Gl. Urz. Stat. 
ceny nie są cenami mleka przerobowego, to znaczy mleka, dostarczanego 
do wytwórni masła, i że objektywna ocena wymaga oparcia się tu zarówno 
tut ruchu cen mleka, notowanych przez Gl. Urz. Stat., jak i na innych 
notowaniach czyto cen samego mleka, czy to cen masła.
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granicach, drugi pozwolił na zwyżkę cen artykułów 
hodowlanych bez ograniczenia spożycia1).

Jeśli chodzi o przyszłość, wydaje się niewątpliwem, 
że rola czynnika konsumpcji wewnętrznej będzie mu­
siała wzrastać. W  ciągu szeregu lat nasza polityka rol­
nicza miała i mieć musiała bardzo wyraźnie zakreślo­
ne cele, wyrażające się w usunięciu lub złagodzeniu 
działania pewnych czynników, zniekształcających po­
dział dochodu na niekorzyść rolnictwa. Nie we wszyst­
kich wypadkach można byłoby twierdzić, że czynniki 
te zostały w pełni usunięte, względnie, że stworzono 
dla nich pełną przeciwwagę. Np. bezwątpienia można 
byłoby bronić z powodzeniem tezy, że nawet obecne 
znaczne wysiłki w zakresie pomocy dla wywozu rolne­
go nie działają z równą siłą w kierunku zwiększania 
udziału rolnictwa w dochodzie społecznym, jak, dajmy 
na to, taryfa celna na artykuły przemysłowe działa 
w kierunku przeciwnym. Klasyczny cel polityki rol­
niczej—przystosowania obciążeń sztywnych do zmniej­
szonego przychodu—nie jest oczywiście w pełni zrea­
lizowany w sensie zejścia na jednolity poziom wskaźni­
ków i t. d. i t. d. Niewątpliwie jednak taki stan rzeczy, 
jaki istnieje, a którego nie zamierzamy tu ani analizo­
wać ani oceniać, musi być w danej chwili uznany za 
stan stosunkowo mało zmienny. Tak samo chociażby 
z tytułu znacznych rezultatów, osiągniętych w zakre­
sie akcji zdobywania rynków eksportowych, trudno 
byłoby sądzić, iż uda nam się na bliższą metę poważnie 
wzmóc możliwości wywozowe. Ani więc droga zwięk­
szania przychodu rolnictwa poprzez zdobycie większe­
go udziału na drodze eksportu w dochodzie świato­
wym, ani też droga wywalczania większego udziału 
w dochodzie społecznym Polski poprzez posunięcia,

BANK G O S P O D A R S T W A  K

COROCZNE sprawozdania z działalności Banku 
Gospodarstwa Krajowego poprzedza krótka 
i zwięzła charakterystyka o g ó l n e g o  p o ł o ­

ż e n i a  g o s p o d a r c z e g o  Polski. Od kilku lat 
opis ten zawiera również przegląd ważniejszych za­
rządzeń oraz posunięć w dziedzinie polityki finanso­
wo-gospodarczej Państwa, w szczególności zaś poświę-

J )  Błędem byłoby wyciąganie z  tych korzystniejszych warunków wnio­
sku, z  jakim ostatnio na łamach jednego z  poważnych pism gospodar­
czych można się było spotkać, iż zadania, postawione zeszłorocznej 
polityce cen rolnych, były zbyt skromne. Błędem —  gdyż zakres zmian, 
jakie nastąpiły czyto na rynku wewnętrznym, czyto na rynkach światowych, 
nie jest dość znaczny, by można było opierać na tern wiarę w możliwość 
silniejszej jeszcze zwyżki cen rolnych. Silniejsze działania interwencyjne, 
np. na odcinku zbożowym, pozostałyby prawdopodobnie bezpłodne. Pod 
tym Względem szczególnie charakterystyczne jest, że pomimo dwukrotnego 
obniżenia wydatków na politykę zbożową u >  przeliczeniu na kwintal wy­
wożonego żyta (dzięki zniesieniu superpremij i zarzuceniu interwencji)  
udało się uzyskać ten sam stosunek ceny, płaconej producentom w Polsce, 
do ceny światowej, jaki istniał w okresie niepomiernie większych wydatków 
na politykę żytnią. Należy też zwrócić uwagę na to, że spadek cen wystą­
pił również w zakresie tych dwóch zbóż, odnośnie których nie nastąpiła 
zmiana polityki. Czyż wreszcie można mówić poważnie o zwiększeniu 
wysiłków Państwa w zakresie pomocy dla wywozu zbożowego z chwilą, 
kiedy nawet w b. r. —  pomimo pewnego przesunięcia punktu ciężkości 
na eksport hodowlany —  pomoc Państwa dla eksportu zbóż stanowi wciąż 
jeszcze pozycję kilkakrotnie większą od pomocy dla eksportu hodowlanego, 
suma zaś wydatków na zwroty ceł wykazuje nadal tendencję rosnącą. 
Bez wyraźnego wysunięcia postulatu nieliczenia się z  równowagą budże­
tową względnie bez wyraźnego zrezygnowania z  części wysiłków Państwa 
w dziedzinie pomocy innego typu niż premjowanie zbóż domaganie 
się wydatniejszej pomocy na tym odcinku, niestety, nie nosi charakteru 
odpowiedzialnego i przemyślanego postulatu.

korygujące tylko podział tego dochodu, jak ulgi po­
datkowe czy oddłużeniowe— nie stwarzają dziś per­
spektyw poważniejszych zmian dla rolnictwa. Nato­
miast sam fakt wzrostu dochodu społecznego na tle 
narastania ożywienia konjunkturalnego stwarza możli­
wość nietylko wzrostu przychodu rolnictwa w stopniu 
proporcjonalnym do wzrostu całości dochodu społecz­
nego, ale nawet możliwość szybszego tempa. Jasną 
jest przecież rzeczą, że przy malejącym dochodzie spo­
łecznym szczególnie znaczna część dochodu konsumo­
wana jest przez gospodarkę związaną, a tern samem 
przy wzroście tego dochodu istnieją szanse zwiększe­
nia udziału gospodarki niezwiązanej, to znaczy przede- 
wszystkiem rolnictwa. W  tern też znaczeniu na czoło 
zagadnień aktualnych dla rolnictwa wysuwa się pro­
blem rozwoju rynku wewnętrznego na tle poprawy kon- 
junkturalnej.

Czy odbiera to aktualność i znaczenie tym posunię­
ciom, które zdecydowane zostały ostatnio przez Rząd 
i czy wpływać może na zmianę ich kierunku? Nie­
wątpliwie, nie. Decyzje tegoroczne oparte są w świetle 
doświadczeń ostatniego okresu o te same zasady dzia­
łania wielostronnego i równomiernego, jakie przyświe­
cały polityce ubiegłego roku1). Doświadczenia tego ro­
ku, częściowo zanalizowane wyżej, wskazują, że są to 
zasady, prowadzące jeśli nie do maksymum rezultatu 
przy minimum nakładu, to w każdym razie do ko­
rzystniejszych dla rolnictwa efektów przy niezwiększa- 
niu ciężarów Skarbu. Dlatego też dezycje tegoroczne 
mogły pójść po linji decyzji ubiegłego roku, pogłębiając 
jedynie tendencje, które już w tej chwili nie są nowemi, 
lecz przeszły pewną próbę życia.

Czesław Bobrowski

R A JO W E G O  W ROKU 1935
ca dużo uwagi wszelkim przejawom działalności Pań­
stwa w zakresie walki z kryzysem gospodarczo-finan­
sowym. Sytuacja gospodarcza kraju, a zwłaszcza stan 
rynku pieniężnego stanowią jakby tło szerokiej dzia­
łalności Banku Gospodarstwa Krajowego, który wkrótce 
po utworzeniu zajął obok Banku Polskiego naczelne 
miejsce wśród instytucyj kredytowych w Polsce, cen­
tralizując większość dyspozycyj kredytowych Państwa. 
Specjalnie w ostatnich latach, jako instrument wyko­
nawczy państwowej polityki finansowej, Bank ten 
wpływał w wielu wypadkach kształtująco na rozwój * i

' )  Populamem określeniem tendencyj obecnych jest słowo ,,kurs na ho­
dowlę". Słowo to utrzymuje się uporczywie, pomimo kilkakrotnych auto­
rytatywnych wyjaśnień, że założeniem obecnej polityki jest wielostronność, 
i pomimo tego, że łatwa, lecz objektywna analiza wskazałaby, że z  tytułu 
szeregu mniej i więcej Ważnych przyczyn dotychczas jeszcze nawet trwa 
i zapewne do pewnego stopnia trwać jeszcze musi dysproporcja pomocy 
Państwa dla wywozu zbożowego i hodowlanego. Analiza cen artykułów 
roślinnych i hodowlanych wskazałaby również, że nie została przekroczo­
na granica, powyżej której nie musielibyśmy nazywać cen hodowlanych 
dysproporcjonalnie wysokiemi w stosunku do roślinnych. Nie przeszkadza 
to jednak pewnemu kierunkowi myślenia wyszukiwać niebezpieczeństw rze­
komej jednostronności i wskazywać na rzecz tak oczywistą, jak np. nie­
uchronność cyklicznych wahań pogłowia, zatem i ceny trzody chlewnej. 
W  związku z tern stwierdzić należy, że przy największym umiarze i naj­
większej wielostronności polityki Wahań cyklicznych uniknąć się nie da,
i że niewątpliwie nadejdzie moment, kiedy wzrost pogłowia trzody chlewnej 
pociągnie za sobą obniżkę jej cen. To jest oczywiste przy każdym kierunku 
polityki. Specjalne podkreślanie tego m o m e n t u  należy do prostego szematu, 
który polega na tern, aby przy zjawiskach pozytywnych podkreślać rolę 
czynników niezależnych od polityki rządowej, a przy ujemnych—  odwrotnie.
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stosunków w różnych dziedzinach gospodarczych. 
Z drugiej zaś strony układ stosunków gospodarczo- 
finansowych zakreślał granice rozwojowi Banku oraz 
w dużej mierze wyznaczał kierunki jego działalności.

W  swem ostatniem sprawozdaniu Bank Gospodar­
stwa Krajowego podkreśla wzrost produkcji i popra­
wę zatrudnienia przemysłu, opartą na zwiększonej 
działalności inwestycyjnej, a zwłaszcza na silniejszym 
ruchu budowlanym i robotach publicznych. Pewne 
oznaki poprawy zaczęły występować również w rol­
nictwie, którego siła nabywcza przestała się kurczyć. 
Ogólny stan obrotów gospodarczych doznał zwiększe­
nia, przyczyniając się również do wzrostu czynności 
banków oraz poprawy wypłacalności klienteli banko­
wej. Niepomyślne jednak wydarzenia na rynku pie­
niężnym, który dwukrotnie w ciągu ub. r. dotknięty 
został przejściowym odpływem wkładów i wzrostem 
tezauryzacji, wpływały hamująco na silniejszy rozwrój 
operacyj bankowych, skłaniając instytucje finansowe 
do ostrożnej polityki kredytowej i lokacyjnej. Nad 
rynkiem pieniężnym ciążyły powtarzające się w Euro­
pie niepokoje walutowe oraz deficyty w budżecie pań­
stwowym, absorbujące poważne środki kredytowe 
z rynku pieniężno-kapitałowego, w związku z czem 
rynek lokacyjny kurczył się dla emisyj banków i to­
warzystw kredytowych. Ubiegły rok był również 
okresem wzmożonej akcji konwersyjno-oddłużeniowej, 
przeprowadzanej przez wszystkie instytucje kredyto­
we w zakresie kredytu rolniczego, przez Bank Gospo­
darstwa Krajowego zaś pozatem w odniesieniu do sa­
morządów oraz znacznej części pożyczek budowlanych. 
Główny ciężar tej akcji spadł na 2 banki państwowe, 
które na ten cel wydzieliły w bilansach z końca 1934 r. 
osobne fundusze oddłużenia, przeznaczając na odpisy 
znaczne sumy swych kapitałów własnych.

Jeżeli na kanwie nakreślonego wyżej stanu gospo­
darczego Polski rozpatrywać będziemy działalność 
Banku Gospodarstwa Krajowego w ub. roku, to stwier­
dzić musimy, że elementy poprawy ogólno-gospodar­
czej wpływały ożywiająco na rozwój tej instytucji, 
niepomyślne natomiast zjawiska w dziedzinie finanso­
wej wywierały wpływ ujemny na stan operacyj Banku. 
W  stosunku do innych instytucyj finansowych Bank 
Gospodarstwa Krajowego znalazł się w sytuacji o tyle 
korzystniejszej, że jako gestor funduszów państwowych 
zdołał w ub. r. rozszerzyć swą działalność dzięki 
zwiększonym dyspozycjom kredytowym Państwa na 
cele gospodarcze, jak np. na budownictwo mieszka­
niowe i pomoc finansową dla banków prywatnych.

Sprawozdanie Banku Gospodarstwa Krajowego za 
rok 1935 stwierdza wzrost działalności instytucji w 2 
działach bilansu: w dziale handlowym, obejmującym 
krótkoterminowy interes bankowy, oparty głównie na 
kapitałach własnych i wkładach, oraz w dziale operacyj 
ze Skarbem Państwa, w którym koncentruje się admi­
nistracja funduszów państwowych. Stan kapitałów 
obrotowych d z i a ł u  h a n d l o w e g o  układał się w 1935 r. 
częściowo mniej korzystnie aniżeli w roku poprzednim. 
Gdy bowiem w 1934 r. Bank wykazał znaczniejszy 
przyrost wkładów (o zł yy'6 miljn.), to w 1935 r. 
łączna suma wkładów spadła o zł 27’4 miljn. do zł 286'g 
miljn. Spadek ten przypada głównie na przedsiębior­
stwa i instytucje państwowe i spowodowany został 
trudną sytuacją finansową Państwa; w zmniejszonym 
stopniu obniżyły się pozatem wkłady osób prywat­
nych, podczas gdy wkłady publicznych zakładów ubez­
pieczeń oraz instytucyj samorządowych wykazały zwyż-

kę. W  innych pozycjach kapitałów obcych nastąpiło 
natomiast znaczniejsze zwiększenie środków obroto­
wych Banku, na które złożyły się: lokaty Funduszu 
Pracy (t. zw. lokaty celowe) w sumie zł I2'3 miljn., 
wzrost sald kredytowych banków— o zł 23'4 miljn. 
oraz zwyżka redyskonta weksli i akceptów Banku 
Akceptacyjnego —o zł 23 miljn. Pozatem kapitały wła­
sne Banku podniosły się o zł 2 miljn. wskutek normal­
nego dopisania do rezerw części zysku za rok poprzedni. 
Wreszcie zasilone zostały płynne środki Barku o dal­
sze zł 9 miljn. przez upłynnienie na tę sumę portfelu 
własnych emisyj.

Wzrost funduszów obrotowych w dziale handlowym 
obrócony został przedewszystkiem na rozszerzenie kre­
dytów, które zwiększyły się o zł 21 '2 miljn. do zł 470'4 
miljn., co stanowi 24% ogólnej sumy kredytów Banku. 
Kredyty krótkoterminowe osiągnęły zł 289'3 miljn. 
i+ z ł  6'2 miljn.), pożyczki średnio- i długotermino­
we— zł i 8 i ' i  miljn. (+ z i 15 miljn.). Spośród innych 
aktywów wymienić należy wzrost portfelu papierów 
procentowych (na który składają się w 75 % papiery 
państwowe) o zł s '9 miljn. oraz udziałów w przedsię­
biorstwach koncernowych o zł 2'2 miljn., wskutek 
czego łączny stan portfelu akcyj i udziałów wynosił 
w końcu 1935 r. zł 39'1 miljn. Wzrost przypada w ca­
łości na zwiększony o zł 900 tys. udział w' Banku 
Akceptacyjnym, którego kapitał zakładowy został pod­
niesiony do zł 20 miljn., oraz na nową emisję akcyj 
Przemysłu Chemicznego „Boruta” w kwocie zł 1 350 
tys., polegającą na konwersji części wierzytelności Ban­
ku do tej spółki na kapitał zakładowy.

W  skład koncernu przedsiębiorstw Banku Gospo­
darstwa Krajow'ego wchodzi przedewszystkiem nastę­
pujących 5 przedsiębiorstw przemysłowych, w których 
Bank posiada większość kapitału: Tow. Staracho­
wickich Zakładów Górniczych, Stowarzyszenie Mecha­
ników Polskich z Ameryki, Sp. Akc. Eksploatacji Soli 
Potasowych (Tesp), Przemysł Chemiczny „Boruta” 
i Zakłady Chemiczne „Grodzisk” . Powyższe przed­
siębiorstwa, stanowiąc szczególnie ważny dla Państwa 
aparat produkcyjny, niewątpliwie pozostać muszą pod 
kontrolą kapitałów państwowych. Rozbudowa tych za­
kładów umożliwiła naszemu życiu gospodarczemu 
uniezależnienie się w wielu ważnych dziedzinach od 
przemysłu zagranicznego, jak to ma miejsce np. z przed­
siębiorstwami chemicznemi, względnie stworzyła pod­
stawy dla własnego przemysłu obronnego, jak Tow. 
Starachowickich Zakładów Górniczych i Stowarzysze­
nie Mechaników.

Bank podkreśla w swem sprawozdaniu, że wzrost 
zatrudnienia przemysłu i obrotów gospodarczych przy­
czynił się w ub. r. również do poprawy sytuacji jego 
przedsiębiorstw koncernowych, co znajduje wypraż 
w zwyżce łącznej faktury wymienionych wyżej 5 głów­
nych przedsiębiorstw przemysłowych o przeszło 10% 
w stosunku do 1934 r., w zwiększonej liczbie zatrudnio­
nych robotników i urzędników oraz lepszych wynikach 
finansowych. Poprawa płynności pozwoliła tym przed­
siębiorstwom na spłatę części zaciągniętych w Banku 
kredytów, które na koniec 1935 r. obniżyły się do 
zł 383 miljn. Wyższe dywidendy niż w roku po­
przednim wypłaciły również przedsiębiorstwa gdańskie, 
w których Bank Gospodarstwa Krajowego jest zaanga­
żowany, a mianowicie: British and Polish Trade Bank, 
Bank von Danzig, Gdański Monopol Tytoniowy oraz 
Stocznia Gdańska. W  Banku Akceptacyjnym Bank po­
siada 12%  kapitału.
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Łączna suma bilansowa operacyj działu handlowego 
wynosiła w końcu 1935 r. zł 691 miljn., wykazując 
w stosunku do roku poprzedniego wzrost o zł 11 miljn.

Znacznie silniej podniosła się suma operacy j ,  do­
k o n y w a n y c h  na r a c h u n e k  S k a r b u  Państwa,  
gdyż o przeszło zł 73 miljn. do zł 699 miljn. Stan lokat 
skarbowych i funduszów administrowanych wzrósł o 
zł 51 miljn. do zł 540 miljn., łącznie zaś z rachunka­
mi specjalnemi o zł 73'3 miljn. do zł 699 miljn. Przy­
czyniły się do tego głównie fundusze budowlane, które 
zwiększone zostały o zł 35'3 miljn., a pozatem wzro­
sły fundusze sanacyjne dla banków o zł 17'4 miljn.

Akcja budowlana stanowi od kilku lat skuteczny 
środek walki z bezrobociem oraz przyczynia się do 
wzmożenia obrotów gospodarczych dzięki temu, że 
przy udziale stosunkowo niewielkich sum kredytów 
publicznych przyciąga do budownictwa coroku wię­
cej niż 2 razy tyle kapitałów prywatnych. W  ciągu 
I9 3 S r. przyznał Bank nowych pożyczek budowla­
nych na sumę zł 43'6 miljn., popierając w równej 
mierze budownictwa drobne i blokowe, a pozatem 
budownictwo robotnicze. Główna dotacja na mieszka­
nia robotnicze dostarczona została przez Fundusz Pra­
cy. Udział kredytów Banku w ogólnej sumie rzeczy­
wistych kosztów budowy finansowanych w 1935 r. 
budynków wyniósł dla budownictwa blokowego (wraz 
z remontami) 2Ó'7%, dla budownictwa drobnego zaś 
2 9 ‘3 %• .

Od początku swej działalności Bank Gospodarstwa 
Krajowego przyznał na cele budowlane ogółem zł 656 
miljn. kredytów, z czego na fundusze własne przy­
pada zł 58 miljn. Przy pomocy tych pożyczek sfinan­
sowano przeszło 291 tysięcy izb. Do sum powyższych 
dodać należy pożyczki, udzielone na budownictwo na 
terenie woj. śląskiego z Śląskiego Funduszu Gospo­
darczego, którym administruje Oddział B. G. K. w Ka­
towicach. W  samym roku 1935 przyznano na ten cel 
pożyczek na przeszło zł 7 miljn., do końca tego roku 
zaś ogółem zł 46 miljn.

Akcja terenowa, polegająca na przygotowaniu grun­
tów państwowych pod zabudowę, prowadzona była 
przez Bank w 1935 r. na terenie 11 miast. Przejęte przez 
Bank grunty dostarczą przeszło 4 400 nowych parcel 
budowlanych.

Inaczej natomiast przedstawiało się położenie w d z i a ­
le k r e d y t ó w  e m i s y j n y c h ,  w którym Bank nie prze­
prowadzał żadnych nowych operacyj pożyczkowych, gdyż 
nie pozwalała na to niepomyślna sytuacja na rynku 
lokacyjnym dla listów zastawnych i obligacyj. Możno­
ści lokacyjne dla emisyj bankowych ustały bowiem 
prawie zupełnie, gdyż w czasie kryzysu zarówno rynek 
wolny jak i reglamentowany stracił poważnie na chłon­
ności, a ponadto rezerwowany być musiał dla zwięk­
szonych emisyj Skarbu Państwa. W  związku z tern 
obieg listów zastawnych i obligacyj Banku zmniejszył 
się wskutek amortyzacji pożyczek dawnych o zł I2'8 
miljn. do zł y66'g miljn., stan zaś zwaloryzowanych 
emisyj b. Banku Krajowego o zł 1 miljn. do zł 2Ó'2 
miljn.; łączny spadek pożyczek emisyjnych wynosił 
zatem zł i3 ’8 miljn. do zł 793 miljn. na koniec 1935 r. 
Ponieważ kredyty gotówkowe wzrosły, udział procen­
towy pożyczek emisyjnych w ogólnej sumie kredytów 
Banku spadł do 40%, gdy w poprzednim roku wyno­
sił 43%.

Nowych pożyczek długoterminowych udzielał Bank 
w postaci t. zw. pożyczek emisyjnych w gotówce, amor­
tyzowanych na zasadach pożyczek w listach zastawnych

lub obligacjach. W  ciągu 1935 r. wydanych zostało 
takich pożyczek na sumę zł 49 miljn., z czego prawie 
70% przypadało na konwersję pożyczek budowlanych, 
reszta— głównie na konwersję pożyczek komunalnych, 
drobne zaś sumy —na pożyczki hipoteczne miejskie. 
Łączna suma udzielonych pożyczek amortyzacyjnych 
w gotówce osiągnęła do końca 1935 r. zł 157 miljn.

Ogólna suma k r e d y t ó w  Banku Gospodarstwa 
Krajowego w bilansie na koniec 1935 r. wynosiła 
zł 1 962 miljn., z czego na kredyty gotówkowe przypada 
zł 1 169 miljn., na pożyczki emisyjne zł 793 miljn. 
Podział tych sum na poszczególne dziedziny życia 
gospodarczego nie uległ większym zmianom. W  su­
mie kredytów gotówkowych kredyty na cele publiczne 
stanowiły, podobnie jak w 1934 r. —ok. 60%. Naj­
większy zaś udział w sumie kredytów, udzielonych na 
koniec 1935 r., posiadały nadal następujące 4 gałęzie 
gospodarcze: budownictwo mieszkaniowe, samorzą­
dy, przemysł oraz rolnictwo. -Z ogólnej sumy pożyczek 
gotówkowych i emisyjnych—na pożyczki budowlane 
(w gotówce i emisjach) przypadało zł 610 miljn., na 
samorządy zł 432 miljn., na przemysł (łącznie z prze- 
mysłowemi przedsiębiorstwami państwowemi i kon- 
cernowemi) zł 249 miljn. oraz na rolnictwo zł 154 
miljn. Poza pożyczkami budowlanemi zwiększyło się 
o znaczniejszą sumę zadłużenie banków akcyjnych 
wskutek rozszerzenia kredytów dla tych instytucyj 
z funduszów państwowych w związku z przeprowadza­
ną sanacją bilansów niektórych banków. O niewielką 
kwotę wzrosły również pożyczki dla przemysłu, któ­
ry ze względu na zwyżkę obrotów wykazywał zwięk­
szone zapotrzebowanie kredytowe. Spadło natomiast 
nieco zadłużenie samorządów i rolnictwa—w wyniku 
odpisów, dokonanych przy pomocy funduszu oddłu­
żenia. Odpisy te wynosiły w 1935 r. zł 26 miljn.

Wzrost działalności kredytowej Banku Gospodar­
stwa Krajowego w ub. r. znalazł swoje odbicie w zwięk­
szeniu się jego s u m y  b i l a n s o w e j  oraz poważniej­
szej zwyżce o b r o t ó w .  Ogólna suma bilansowa Ban­
ku (łącznie z inkasem i gwarancjami) osiągnęła w koń­
cu 1935 r. zł 2 286 miljn., wykazując najwyższy stan 
w dotychczasowej działalności instytucji, wyższy 03 % %  
w porównaniu z rokiem poprzednim. Ogólne obroty 
zaś wzrosły do prawie zł 20 miljd., czyli o ok. 8%.

Bank zamknął rok 1935 czystym z y s k i e m w sumie 
zł 2 963 tys., t. j. o zł 6 tys. wyższym niż w roku po­
przednim. Dzięki zwiększeniu operacyj wzrosły do­
chody z procentów i prowizyj, co umożliwiło Banko­
wi dokonanie większych odpisów; spadły natomiast 
wpływy z dodatku na koszty administracyjne działu 
emisyjnego ze względu na ulgi, stosowane w tym 
dziale pożyczek. Koszty handlowe wykazały wzrost 
tylko nieznaczny— mimo silniejszego zwiększenia ope­
racyj oraz poważniejszego obarczenia Banku pracami 
dodatkowemi w związku z a k c j ą  k o n w e r s y j n o -  
o d d ł u ż e n i o w ą .

Akcja ta, przynosząc duże ulgi i udogodnienia więk­
szości dłużników Banku, odbija się niewątpliwie na 
jego dochodach z procentów i prowizyj oraz dodatku 
administracyjnego w dziale pożyczek emisyjnych i bu­
dowlanych. Prace oddłużeniowe w zakresie kredytu 
rolniczego obejmowały dalszą konwersję tych kredy­
tów przy pomocy Banku Akceptacyjnego oraz wpro­
wadzenie w życie ulg, przewidzianych w rozporządze­
niu z października 1934 r., a polegających na całko­
witej lub częściowej bonifikacie odsetek zwłoki i rozło­
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żeniu na dowolne spłaty zaległości ratalnych do 40 lat. 
Bank wziął również udział w podwyżce kapitału za­
kładowego Banku Akceptacyjnego, dokonanej w związku 
z rozszerzeniem akcji oddłużeniowej dla rolnictwa.

W  wykonaniu rozporządzenia o poprawie gospodar­
ki i finansów związków samorządowych rozpoczęte zo­
stały prace nad oddłużeniem samorządów, dla które­
go to celu powołane zostały do życia Centralna Komi­
sja Oszczędnościowo-Oddłużeniowa oraz wojewódzkie 
komisje oszczędnościowo-oddłużeniowe. Przewidziana 
w tern rozporządzeniu zmiana pożyczek krótkotermino­
wych oraz różnych zaległości na pożyczki konwersyjne 
do 36 l/> lat obejmuje należności Banku od 177 związków 
samorządowych na sumę zł 65'7 miljn. Z funduszu 
oddłużenia, o czem wspomniano już wyżej, dokonał 
Bank odpisów na rzecz zadłużenia samorządów na 
sumę zł 14'ę miljn., z należności od rolników zaś 
zł 11'4 miljn. Wskutek tego stan funduszu oddłużenia 
obniżył się do zł 44'8 miljn. Ponadto na spłatę rat 
od t. zw. pożyczek ulenowskich wydzielił Bank z ogól­
nej sumy zysków, podobnie jak w roku poprzednim, 
kwotę zł 1 miljn. Ulgi w spłacie kredytów budowlanych 
polegają na obniżeniu na 5 lat oprocentowania poży­
czek, zaciągniętych w latach 1927-^-1931 —z 3% do 
2 %, oraz redukcji o połowę na ten sam czas dodatku 
administracyjnego od pożyczek z lat 1928- -̂1930. 
W  ten sposób dodatek ten, pobierany przez Bank 
Gospodarstwa Krajowego, jako gestora pożyczek bu­

dowlanych, obniżony został przy wymienionych po­
życzkach do 14% w stosunku rocznym, wzgl. do */8% 
przy pożyczkach nieskonwertowanych na listy za­
stawne i obligacje.

Poprawa w y p ł a c a l n o ś c i  dłużników Banku, 
która w-wyniku przeprowadzonej konwersji i stosowa­
nych szeroko ulg zaczęła się w 1934 r., wystąpiła rów­
nież wyraźnie w 1935 r. Zadowalająca była przede- 
wszystkiem spłata rat pożyczek emisyjnych. Wpływ 
płatności (po wyeliminowaniu rat, należnych od Skar­
bu Państwa od pożyczek w obligacjach na podwyższe­
nie kapitału zakładowego Banku) był, podobnie jak 
w 1934 r., o 4 1/2% wyższy od wymagalności, co po­
zwoliło na zmniejszenie zaległych z poprzednich lat 
płatności o zł i'4  miljn. do zł 35'5 miljn. O lepszej 
wypłacalności w dziale kredytów krótkoterminowych 
świadczy silny spadek protestów wekslowych, które 
zmniejszyły się prawie o połowę do nieznacznej kwoty 
zł i'3 miljn., co stanowiło niecałe 1% %  portfelu 
wekslowego z końca 1935 r.

Rok ubiegły był niewątpliwie okresem dalszego roz­
woju Banku Gospodarstwa Krajowego. Przyniósł on 
bowiem poważniejszy wzrost operacyj bankowych w 2 
działach bilansu oraz dalszą wewnętrzną konsolidację 
najważniejszych aktywów Banku w wyniku daleko 
naprzód posuniętej akcji konwersyjno-oddłużeniowej.

M. K .

K R O N I K A  G O S P O D A R C Z A
PRZEMÓWI ENI E  PANA WICEPREMJ ERA I MI NI STRA SKARBU 

INŻ.  E U G E N J U S Z A  K W I A T K O W S K I E G O  W S E N A C I E 1)
Rozpiętość uwag, postulatów i sądów, wygłoszonych 

lub napisanych w związku z przedstawioną dalszą 
częścią planu wralki o oderwanie Polski od dna kryzy­
su i podniesienie gospodarcze Państwa, jest dość 
szeroka. Jednakże pojawiło się więcej postulatów, 
więcej pragnień aniżeli realnych kontrprojektów czy 
metod realizacji. Jesteśmy rzeczywiście w trudnym 
i ważnym punkcie rozwoju gospodarczego. Problem, 
który mamy dziś przed sobą, jest poważny i może być 
rzetelnie sporny. Tu mogłoby być miejsce na warto­
ściową walkę poglądów.

O co idzie? W  czem leży istota zagadnienia? Mamy 
cały szereg zjawisk, które muszą niepokoić każdego 
myślącego obywatela. Przyrost ludności w Polsce jest 
bardzo wielki i stwierdzamy zjawisko jakgdyby istnie­
jącego przesycenia ludnościowego, oczywiście przy 
obecnej strukturze gospodarstwa polskiego. Zdecydo­
wać się więc musimy nie na hamowanie przyrostu— 
przez nędzę i głód, ale na zmianę struktury gospo­
darczej. Zrozumienie tej konieczności dziejowej stwa­
rza pierwszy m o t o r ,  który popędza nas naprzód 
w kierunku przezwyciężenia obecnych trudności.

Drugim motorem w naszej psychice jest obecny 
wyścig świata, wyścig naszych sąsiadów, i to bardzo 
wszechstronny. Widzimy, że nie rozmaite i rozdrob­

* )  Wygłoszone na posiedzeniu połączonych komisyj: Prawniczej i Bud­
żetowej Senatu w dn. 20 czerwca 1936 r.

nione grupy' społeczne, nie skłócone z sobą prze­
różne poglądy', tylko całe zorganizowane narody ma­
szerują obecnie ku określonym celom gospodarczym 
i polityczny m.

Widzimy, że współcześnie produkcja staje się nie­
zwykle wszechstronną, staje się wielofunkcyjną i po­
tęgującą się z dnia na dzień. Tak samo, oczywiście, 
i konsumpcja. Państwa, które doniedawna były go­
spodarczo jedńostronne, obecnie przechodzą na inny 
program i inną politydcę gospodarczą. Wreszcie do­
konuje się w świecie i wyścig techniczny. Urządzenia 
cywilizacyjne, obsługujące państwo i społeczeństwo, 
stają się nader potężnemi. Wzrasta więc stopa życio­
wa, przesuwa się proporcja mieszkańców wsi i miast, 
i potęguje się to wszystko, co stanowi potencjał obron­
ny' i militarny' narodów.

Jako ludzie dojrzali zdajemy sobie sprawę, że nikt 
na świecie nie zbroi się i nie wydaje miljardów dla 
zabawki. Instynkty sprawiedliwości i humanitaryzmu 
międzymarodowego jakgdyby maleją.

Trzecim motorem, który w duszy każdego świado­
mego obywatela musi budzić i potęgować pragnienie 
aktywizmu, to świadomość zaniedbań okresu niewoli. 
Te zaniedbania są widoczne na każdym kroku, każdy 
obywatel ma możność stwierdzenia, jak wielkie za­
niedbania mamy do odrobienia.

To są główne motory świadomości społecznej i po­
litycznej, które pchają nas naprzód. A  temu przeciw­
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działają różne h a m u l c e  i p r z e s z k o d y ,  które 
spychają nas wstecz.

W  czem widzę główne hamulce i przeszkody, za­
trzymujące nas w rozwoju i postępie naprzód?

Przedewszystkiem więc dziedzictwo okresu wojen­
nego i powojennego. Na ziemiach polskich były do­
konane zniszczenia, które były ocenione na ł/5 lub '¡6 
wartości całego majątku narodowego, a odszkodowań 
nikt nam nie zapłacił. Zagadnienie emigracji, trwałej 
i sezonowej, nie było dla Polski problemem drugo­
rzędnym. Przecież przed wojną coroczny dopływ pie­
niędzy z emigracji równał się jednorazowemu dopły­
wowi z pożyczki stabilizacyjnej. Konstatujemy dalsze 
pogorszenie się rozdrobnienia własności rolnej, gorsze 
stosunki w strukturze agrarnej i społecznej. Mamy 
wreszcie zjawisko trudności scałkowania przemysłu 
dawnych trzech dzielnic.

Dalszą grupę trudności stanowią skutki obecnego 
kryzysu. Od lat kilku nietylko Rząd układa plany; 
na dyspozycje wpływa twarda i realna rzeczywistość. 
Nie pragnę ułatwiać sobie sytuacji frazesami. Liczby 
i fakty obecnej sytuacji są ustalone dokumentarycznie 
i, oczywiście, nietylko dla użytku dnia dzisiejszego, 
dla bieżącej polityki, ale i dla przyszłości.

W  jakich warunkach, przy pomocy jakich środków 
i jakiego uzbrojenia Rząd może walczyć i pracować
0 odrodzenie gospodarstwa?

Mamy trwające od lat wielkie bezrobocie w mia­
stach, nędzę na wsi, złą rentowność produkcji i wymia­
ny, zdezorganizowany aparat kredytowy, osłabione 
zaufanie w całym szeregu zjawisk.

Trzecią grupę hamulców i przeszkód reprezentu­
ją organiczne przeciwieństwa gospodarcze, a tych jest 
niezmiernie wiele. Typowy przykład— to kartele. Mo- 
żnaby powiedzieć, że należy rozbić kartele i można 
w ten sposób zrealizować pewną politykę. Niewątpli­
wie, jest to koncepcja, ale nie można zapominać, że 
mamy w niektórych działach produkcji trzy prze­
mysły, wyrosłe w trzech dzielnicach, w trzech zupełnie 
różnych warunkach, niezawinionych przez te prze­
mysły. Przez rozbicie karteli stwarza się normalnie 
segregację warsztatów zdolnych do życia i niezdol­
nych. U  nas to zjawisko jest jeszcze o tyle odmienne, 
że uderza w całe dzielnice. Weźmy przemysł węglo­
wy czy żelazny i stwierdzimy, że rozbijając organizację 
przemysłową, uderzylibyśmy równocześnie w egzy­
stencję tysięcy ludzi.

Analogicznie wygląda cale zagadnienie celne. Można 
podjąć uczciwą krytykę całej naszej taryfy celnej
1 można znaleźć w niej rzeczy, które w porównaniu 
z innemi taryfami celnemi mogą się wydać na pierw­
szy rzut oka absurdalnemi i sprzecznemu Stajemy 
jednak wobec problemu niedorozwoju gospodarczego 
i dziś decydować musimy na przyszłość, czy chcemy 
rozwijać własną produkcję czy import, przerób wła­
snych surowców do logicznych konsekwencyj pro­
dukcyjnych, czy też wyrzeczenie się przyszłego po­
stępu.

I wreszcie czwarta grupa—to psychiczne sprzecz­
ności gospodarcze.

Istnieje więc dysproporcja między znaczeniem po- 
litycznem i znaczeniem gospodarczem elementu na- 
rodowo-polskiego. Byliśmy w przeszłości i jesteśmy 
nieraz jeszcze eksploatowani w sposób niczem nie­
usprawiedliwiony. Choć więc istnieje potrzeba kredy­
tu zagranicznego i istnieje chęć współdziałania, to 
jednak równocześnie budzi się psychiczna niechęć

w społeczeństwie przeciwko obcym kapitalistom, gdyż 
nie zawsze umieją oni sharrronizować interes własny 
z interesem społeczeństwa, wśród którego pracują.

T. zw. „inicjatywa prywatna” jest u nas dość sła­
ba, i to nie od dziś i nie od chwili odzyskania nie­
podległości. Niewątpliwie istnieje zjawisko przerostu 
etatyzmu w Polsce. Ale rozwój tego etatyzmu w ciągu 
wielu lat nie powstał w wyniku doktryny etatystycznej, 
lecz oparł się o zjawisko słabej inicjatywy prywatnej. 
Nie chcę obniżać przez to stwierdzenie wartości pry­
watnych wysiłków gospodarczych w Polsce, ale chcę 
tylko wskazać na cykl pewnych trudności specjal­
nych, polegających na tern, że słaba inicjatywa pry­
watna ułatwia rozwój etatyzmu, a etatyzm działa na­
stępnie na osłabienie inicjatywy prywatnej.

Wyrównanie tych trudności i sprzeczności jest nie­
łatwe.

Gdyby teoretycznie istniało io metod leczenia tych 
chorób gospodarstwa— to każdą można zakwestjono- 
wać, do każdej można zachwiać zaufanie— i w konsek­
wencji nie ruszyć z miejsca.

Dlatego—w całej świadomości tego stanu rzeczy 
i w poczuciu odpowiedzialności za przyszłość Polski 
wspólnie z kolegami w Rządzie szukam takich metod 
działania na bliższą przyszłość, by uzyskać w sumie 
najwyższe korzyści przy najmniejszej reakcji wtór­
nych objawów ujemnych.

Wzywanie do odwagi i radykalizmu w ustawianiu 
programu inwestycyj jest tu nie na miejscu, tak samo 
jak wezwanie do podjęcia ataku przez żołnierzy nie­
uzbrojonych przeciwko nieprzyjacielowi, wyposażo­
nemu we wszystkie zdobycze techniki.

Zadanie nasze w chwili obecnej polega na m o b i 1 i- 
z a c j i t e c h n i c z n  o-g o s p o d a r c z y c h  ś r o d ­
k ó w  d z i a ł a n i a .

W  związku z tern, na marginesie toczonej dyskusji 
winieniem wskazać, że są zagadnienia, które wymaga­
ją tylko działania, a które pod wpływem „gadania” 
ulegają rozkładowi i cuchnącemu fermentowi.

Jeżeli publicyści, świadomi tego stanu rzeczy, udają 
biadania, że niektórych takich tematów nie naświetli­
łem dokładnie, to—wobec szacunku dla Wysokiej Ko­
misji—powstrzymuję się od wydania tu osobistego 
sądu o tych ludziach.

Stwierdzam następnie, że sumy, które projektuję, 
by zmobilizować na plan inwestycyjny w ciągu 4 lat, 
nie są ani małe ani duże, tylko zawierają się—wedle 
obecnego stanu rzeczy i obecnej oceny—w granicach 
możliwości, bez naruszenia w ten sposób stałości pol­
skiej waluty. Być może, iż za’ rok na tę sprawę będzie­
my patrzeć inaczej. Pół roku temu podobny projekt 
byłby nierealny.

Do kalkulacji na przyszłość nie należy jednak włą­
czać optymizmu.

W  każdym razie projektujemy w okresie nadcho­
dzącego czterolecia na analogiczne cele wydać o 700 
miljonów więcej, niż wydaliśmy rzeczywiście w ciągu 
ostatnich 4 lat, z tern, że pragniemy je wydać inaczej, 
bo w sposób, zezwalający na kalkulację długotermino­
wą. Ponadto — część inwestycyj była finansowana 
w formie zadłużania się u dostawców. Obecny plan 
jest gotówkowy. Jest to olbrzymia różnica. Monto­
wanie jednak planu i pieniędzy wymaga pewnego cza­
su i liczenia się z sytuacją rynkową i dlatego tylko 
stopniowo dochodzić będziemy do rozwinięcia pełni 
sił. Czy to się podoba, czy nie— uczciwość nakazuje 
mi to stwierdzić.
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W  obecnej chwili wzmocnić zdołamy tylko akcję 
dotychczasową w granicach sum, zreferowanych na 
Komisji Sejmowej, oraz zapoczątkujemy rozwiąz) wanie 
zadań specjalnych.

Muszę też dodać, że z punktu widzenia mojej od­
powiedzialności—jest mi całkiem obojętne, czy ktoś 
w opinji publicznej będzie charakteryzować rowy plan 
jako gruby łańcuch do podciągania Polski wzwyż, 
czy też jako cienką nitkę, gdyż mamy niezachwianą 
pewność, iż lekkomyślne ulżenie sobie i społeczeństwu 
dzisiaj spowoduje pogłębienie i spotęgowanie kry­
zysu jutro.

Jestem przeciwny, by dać światu pracy ulgę jedną 
ręką— a dwiema zabrać mu wnet nietylko rezultaty 
poprawy, ale i pogorsz) ć jego położenie.

Zadaniem Ministra Skarbu jest przedewszystkiem 
p o k o n a n i e—w granicach faktycznych możliwości 
— tych z j a w i s k —spotęgowanych w okresie 6-let- 
niego kryzysu — k t ó r e  o s ł a b i a j ą  c h r o n i c z ­
n i e  cały o r g a n i z m  g o s p o d a r c z y — a zja­
wiska te były lub są następujące: klęska bezrobocia, 
deficyt budżetu publicznego, drenaż rynku kredy­
towego na cele konsumpcyjno-budżetowe, odpływ po­
krycia walutowego, tezauryzacja wewnętrzna, brak ren­
towności w procesach gospodarczych, anarchja cen, 
najgłówniejsze braki organizacyjne i techniczne Pań­
stwa.

Wszystkie inne zagadnienia gospodarcze, finanso­
we i gospodarczo-polityczne —są organicznie związa­
ne z zagadnieniami wymienionemu, dlatego te muszą 
być w pierwszej kolejności opanowane.

W  pierwszym okresie prac punkt ciężkości musiał 
być położony na: zahamowanie wzrostu deficytu, za­
hamowanie odpływu złota i dewiz, możliwe w warun­
kach polskich — wyrównanie poziomu cen, pewne 
wzmocnienie rentowności w procesach prywatno-go- 
spodarczych, usunięcie najdrastyczniejszych braków 
organizacyjnych.

Oczywiście, iż nie cudem, ale ofiarami osiągnęliśmy 
wcale n i e m a ł e  s u k c e s y  w wymienionym za­
kresie. Ofiary te ponieśli ci, na których Państwo się 
opiera, t. j. wszyscy ludzie pracy—od góry do dołu. 
Można rezultaty te— dla względów politycznych— 
zlekceważyć lub ignorować, ale stanu faktycznego nic 
zatrzeć nie zdoła.

Budżet państwowy jest bliski równowagi —odpływ 
złota i dewiz został—po pokonaniu wielu trudności — 
zahamowany mechanicznie—pracujemy zaś nad struk­
turalną zmianą pozycyj bilansu płatniczego, w cenach 
osiągnęliśmy pewien postęp, i to po obu stronach 
dźwigni nożyc, przejawy powracającej rentowności 
w wielu działach produkcji są niewątpliwe i do udo­
wodnienia, z tym wyjątkiem, że stwierdzamy objek- 
tywnie trwający zły stan w przemyśle węglowym i że­
laznym (co jest przedmiotem studjów czynników rzą­
dowych), a wreszcie wykonano szereg posunięć orga­
nizacyjnych, które w poważnej mierze uwzględniły 
i zrealizowały postulaty narad gospodarczych.

Tak np. skomasowano i i  danin publicznych i za­
ległości z tych tytułów, uchylono § 54 rozp. wykonaw­
czego do ordynacji podatkowej—zniesiono instytucję 
informatorów podatkowych, usunięto szereg niewła­
ściwości proceduralnych przy wymiarze podatku 
obrotowego. Liczba zaległych odwołań podatkowych 
zmniejszyła się. Wprowadzono dość znaczne ulgi 
w spłacie zaległości od drobnych płatników, ograni­

czono egzekucje z tytułu małych zaległości, a wzmacnia 
się nacisk egzekucyjny na tych większych podatników, 
którzy uprawiają niewątpliwy sabotaż w stosunku 
do obowiązku podatkowego. Również wzmocniono 
ściganie nadużyć podatkowych, gdyż w ten sposób 
potęguje się nacisk na dobrych i uczciwych płatników.

Przeprowadzono doraźną reformę w zakresie świa­
dectw przemysłowycn, a przygotowuje się reformę 
większą. Jeżeli system świadectw jest zły, to pocóż 
tolerowano go tyle lat, gdy sytuacja Skarbu była lepsza. 
Obniżono dość wydatnie szereg świadczeń publicz­
nych, szczególnie przypadających od drobnego rol­
nictwa, celem wzmocnienia ich pozycji konsumpcyjnej. 
Obniżono ceny wyrobów monopolowych w odnie­
sieniu do soli i spirytusu technicznego, a prowadzi 
się akcję obniżenia cen zapałek. Obniżono wybitnie 
taryfę kolejową. Przyśpieszono i rozszerzono akcję 
oddłużeniową dla samorządów', a zasadnicze pociągnię­
cie zostało uskutecznione w zakresie oddłużenia mia­
sta Gdyni i opracowano wnioski w sprawie akcji od­
dłużeniowej dla spółdzielń rolniczych.

Przygotowano szereg podstawowych projektów ustaw 
gospodarczych, jak prawo o obligacjach, przeprowa­
dzono sanację instytucyj finansowych, związanych 
z rolnictwem.

Dokonano wstępnych, ale ważnych posunięć w za­
kresie motoryzacji, uruchomiono pierwsze sumy na 
oddłużenie urzędników, udzielono pomocy prywatnym 
fabrykom narzędzi rolniczych, rozszerzono akcję 
premjowania produkcji hodowlanej, wprowadzono 
akcję pomocy dla rolników, dotkniętych klęską po­
suchy, a złagodzono zobowiązania powodzian, po­
mimo niezwykłych trudności na rynku finansowym— 
jakich nie przeżywaliśmy poprzednio— zmobilizowa­
liśmy pieniądze na zatrudnienie większej liczby bez­
robotnych niż w latach ubiegłych, a prowadzone pra­
ce są częścią logicznego programu.

Zmniejszyliśmy b. poważnie pobory wyższych stopni 
urzędniczych, zredukowaliśmy nadmierne kumulacje 
posad, zahamowaliśmy znacznie wydatki na nowe sa­
mochody, na wszystkie cele reprezentacyjne i prze­
prowadziliśmy w budżecie miljonowe oszczędności.

Wcale nie uważamy, by te sprawy były już załatwio­
ne do końca.

Niektóre sprawy, mające znaczenie dla licznych 
rzesz obywateli, znajdują się na warsztacie pracy 
i znajdą swoje załatwienie w nowym okresie dekreto­
wym, gdy Izby Ustawodawcze projekt tej ustawy 
uchwalą.

Charakteryzowałem w przemówieniu na Komisji 
Sejmowej, że n o w y  p l a n  i n w e s t y c y j n y :

a) nie będzie wyczerpywać w całości rynku finan­
sowego i nie będzie się opierać na bankach prywatnych,

b) nie rozszerza potencjału etatystycznego Państwa, 
a przeciwnie wrzmocni niewątpliwie rentowność zdro­
wych jednostek gospodarstwa prywatnego,

c) jest tylko jedną częścią planu ożywienia życia 
gospodarczego i procesów inwestycyjnych w Państwie.

Jest to nastawienie generalne całego Rządu. W  mia­
rę wykonywania go i zmieniającej się sytuacji prze­
widuje się, że będzie on uzupełniany lub rozszerza­
ny, z tern, że im większy zasięg prac obejmowałaby 
„prywatna inicjatywa” — tern pilniej Skarb wycofy­
wałby się z akcji finansowej na wolnym rynku kredy­
towym. W  odwrotnym wypadku będzie swą akcję 
wzmacniać. Ale dalsze wysiłki, które dla ożywienia



polska  gospodarcza ZESZ. 20722

gospodarstwa narodowego miałyby być podjęte —po­
za planem inwestycyj (w miarę poprawiania się wpły­
wów budżetowych), dotyczą przedewszystkiem oży­
wienia gospodarstwa prywatnego.

Celem naszym jest u p r z e m y s ł o w i e n i e  kr a -  
j u, gdyż obok reformy rolnej jest ono zasadniczą 
metodą walki z przeludnieniem wsi, jej nędzą i struk- 
turalnem bezrobociem. Z tych też względów przy­
wiązuję wagę szczególną do przyśpieszenia prac nad 
p r z e b u d o w ą  u s t r o j u  r o l n e g o .

Nie istnieje natomiast w mojem poczuciu potrze­
ba ponownego podkreślania tych s t w i e r d z e ń  
z a s a d n i c z y c h ,  które już w przeszłości zostały 
przez członków Rządu ustalone i wypowiedziane pu­
blicznie:

A  więc, że nikt nie zamierza ścieśniać inicjatywy 
prywatnej i prywatnej działalności gospodarczej. 
Istnieje dla niej tak, jak istniało od lat—olbrzymie 
pole do pracy. Każda inicjatywa—naprawdę prywatna, 
naprawdę uczciwa i solidna—ma w Rządzie zdecydo­
wanego sprzymierzeńca.

A  więc, że gospodarcze potrzeby wsi są w planie 
generalnym silnie uwzględnione, gdyż w rozwoju go­
spodarczym wsi leżą ważkie elementy rozwoju miast 
i przemysłu.

A  więc, że państwo współczesne nie będzie i nie 
może być biernym widzem procesów gospodarczych. 
Ono musi interwenjować na rzecz interesu najszer­
szych warstw obywateli, na rzecz tych prądów, które 
wzmacniają spoistość i siłę Państwa i Narodu—wobec 
narastających przeciwieństw zewnętrznych i wewnętrz­
nych.

Ono musi szukać wciąż nowych dróg i nowych roz­
wiązań, gdy podstawowe warunki ulegają zmianom.

Poprzez politykę gospodarczą dążymy do tworze­
nia w o l n e j  r e p u b l i k i  l u d z i  p r a c y ,  do mo­
bilizowania ludzi twórczych i owianych duchem rze­
telnego patrjotyzmu, zdolnych do entuzjazmu i po­
święceń. Podejmujemy walkę przeciwko wszystkiemu, 
co spróchniałe, bezduszne, żerujące, zgorzkniałe lub 
inspirowane zzewnątrz.

PRZ EMÓWI ENI E  PANA MI NI STRA PRZEMYŚLU I H A N D L U
A N T O N I E G O  R O M A N A

NA Z EBRANI U  Z W I Ą Z K U  IZB P R Z E M Y S Ł O W O - H A N D L O W Y C H 1)
Pragnę przedewszystkiem podziękować szczerze za 

daną mi możność zetknięcia się w dniu dzisiejszym 
z tymi, których uważam za naj kompetentniej szych lu­
dzi w sprawach, dotyczących prywatnej gospodarki 
Państwa Polskiego. Dziękuję również Panu Prezesowi 
Maciszewskiemu za uprzejme słowa, które skierował 
pod moim adresem, a Panu Prezesowi Klarnerowi za 
poinformowanie mnie o tylu aktualnych zagadnieniach, 
które stanowią zasadnicze problemy, interesujące nas 
wszystkich. Niech mi wolno będzie wyrazić radość, iż 
dzisiejsze zebranie odbywa się w jednem z najważ­
niejszych centrów naszego życia gospodarczego i to 
w centrum, które w dzisiejszych warunkach najbardziej 
się niepokoi wytworzoną sytuacją— dlatego, że centrum 
to uzależnione jest w dużej mierze od handlu zagra­
nicznego, przedewszystkiem od importu, który doznał 
trudności wskutek wprowadzenia w ostatnim czasie 
zarządzeń dewizowych.

Przemawiając dzisiaj do Panów, nie pragnę bynaj­
mniej nakreślić przed Panami jakiegoś programu go­
spodarczego. Sprawy te były omawiane przez Rząd 
na innem miejscu, ja zaś jako przedstawiciel fachowego 
resortu, biorący udział w fachowem zebraniu Panów, 
chciałbym mówić jedynie o sprawach bieżących, które 
musimy w tej chwili załatwić. Z drugiej strony nie będę 
również dawał poglądu zarówno na sytuację światową, 
jak i naszą, gdyż sprawy te w szczegółach omówił 
P. Prezes Klamer. Chciałbym jednakowoż na wstępie 
zrobić jedną generalną konstatację. Otóż, pragnę za­
znaczyć, iż jeśli chodzi o mnie, to mojem usilnem dą­
żeniem jest stworzenie możliwie stałych warunków 
bytu i rozbudowy naszego przemysłu i handlu, i to 
takich stałych warunków, aby przemysł i handel mógł 
kalkulować na nieco dł iższą metę, aby mógł—mówiąc 
językiem ściśle gospodarczym —być przedewszystkiem 
rentownym. Jest to, mojem zdaniem, najbardziej za-

ł )  Wygłoszone na zebraniu plenarnem Związku Izb Przemysłowo- 
Handlowych w Łodzi  u ;  dn. 17 czerwca 1936 r.

sadniczy postulat dla naszego życia gospodarczego. 
Łączy się on bowiem z czołowym problemem rozłado­
wania bezrobocia, wysuniętym na naczelne miejsce 
zadań Rządu przez Pana Premjera Gen. Sławoj-Sklad- 
kowskiego. Jest to również zagadnienie, które łączy 
się z problemem podniesienia naszej wytwórczości na 
cele obrony. Jeśli w ten sposób rozważymy przesłanki 
naszego życia gospodarczego, łatwiej nam będzie 
dojść, i to z większą siłą, do tego ostatniego problemu. 
Taką generalną konstatację czyniąc, sądzę, iż nie jest 
potrzebne wypowiadanie się na inne tematy ogólne, 
gdyż wynikają one z powyższego zasadniczego zało­
żenia.

A  teraz niech mi wolno będzie przejść do omówie­
nia z Panami spraw bieżących. P. Prezes Klamer 
słusznie zauważył na wstępie, iż niema potrzeby wynajdy­
wać w zakresie spraw postulatów gospodarczych no­
wych rzeczy, gdyż Narada Gospodarcza już gruntownie 
badała cały szereg kwestyj i przedłóż} ła szereg wniosków 
w tym względzie. Wnioski te nie znalazły jednak dotąd 
należytego rozwiązania, i niewielka tylko część została 
wprowadzona w życie. Niewątpliwie, iż byłoby rze­
czą pożądaną, aby mogły one być załatwione jaknaj- 
prędzej, muszę jednak zaznaczyć, iż nie byłem w sta­
nie tych rzeczy przyspieszyć, i siłą faktów wskutek 
zmian w łonie Rządu sprawy te musiały ulec zwłoce. 
Do tego dołącza się kwestja najważniejsza, z którą mu­
simy się odrazu zetknąć, a mianowicie kwestja kontroli 
dewiz, która nietylko w wielu wypadkach, jak P. Prezes 
słusznie zauważył, powoduje konieczność zmiany nie­
których uchwał, lecz także mojemu resortowi dała do­
datkową pracę, która siłą faktów odbić się musiała na- 
wykonaniu uchwał Narady Gospodarczej. Jednak 
istnieje już cały szereg spraw, które dojrzały do zreali­
zowania i które znajdą rozwiązanie już w najbliższej 
przyszłości.

Mówiąc o tych sprawach, muszę na wstępie wspom­
nieć o kwestji kontroli dewiz, i kontroli obrotu towaro­
wego, wynikającej z tego zagadnienia, które zarówno
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Panowie, jak i ja—uważamy za jedną z naczelnych 
kwestyj, utrudniających w dobie dzisiejszej dojście do 
zrealizowania szeregu spraw w dziedzinie handlu za­
granicznego. Sądzę, że ta sprawa będzie szczegółowo 
omówiona na posiedzeniu Rady Handlu Zagraniczne­
go, nie potrzebujemy więc zbytnio omawiać jej na tem 
miejscu. Pozwolę sobie jednak zaznaczyć, iż zgadzam 
się najzupełniej z punktami, wysuniętemi co do powyż­
szego przez P. Prezesa. Muszę podkreślić przytem— 
pragnąc, aby Panowie byli dobrze poinformowani— 
iż kwestja ta była w pierwszem stadjum niezmiernie 
trudna do uchwycenia w ramy jakiejś planowej robo­
ty. Komisja Dewizowa, która powstała tak szybko, 
miała do załatwienia w ciągu ostatniego miesiąca nie­
słychanie trudne zadanie, musiała bowiem pracować 
pod wpływem zdenerwowania, idącego zzewnątrz. W y­
suwano żądania, dotyczące nietylko zaspokojenia bie­
żących potrzeb, ale i potrzeb przeszłych oraz przyszłych. 
W  ten sposób mogłem stwierdzić po objęciu urzędo­
wania, iż zapotrzebowanie dewizowe przewyższało kil­
kakrotnie, a nawet kilkunastokrotnie zwykłe normalne 
potrzeby naszego kraju. W  tych warunkach nie mógł 
się odrazu zrodzić dobry i konsekwentny system. 
Jednak dziś już następuje uspokojenie, i ujednolicenie 
przydziału dewiz stało się faktem. Nie jest to rzecz 
taka prosta, gdyż łączy się ona z innemi zagadnienia­
mi handlu zagranicznego, o którym będziemy mówili 
później. Chciałbym tylko zaznaczyć, iż ze swej strony 
uważam zagadnienie surowców za najważniejsze i te­
mu zagadnieniu poświęcam najwięcej uwagi, a to dla­
tego, ażeby przemysły nasze nie ucierpiały i miały 
w dalszym ciągu możność pomyślnego rozwoju.

Mówiąc o handlu wewnętrznym przyznać należy, 
iż nie był on traktowany dotąd w Polsce w sposób 
należyty. Sądzę, iż złożyły się na to najróżniejsze przy­
czyny, o których nie czas i miejsce tu mówić. Ja 
jednak przykładam do tego zagadnienia jaknajwiększą 
wagę, pomimo, iż moje fachowe zainteresowania leżały 
po stronie handlu zagranicznego. Jako jednak obser­
wator naszego życia gospodarczego muszę stwierdzić, 
że struktura naszego Państwa jest taka, iż rynek we­
wnętrzny decyduje o naszym dobrobycie. Rynek za­
graniczny trzeba rozwijać, ale rynek wewnętrzny jest 
najbardziej zasadniczym, decydującym i najważniej­
szym momentem naszego życia gospodarczego i do­
brobytu.

Z punktu widzenia teorji i historji oraz naszej go­
spodarki, jeśli sięgniemy wstecz o kilkadziesiąt lat, to 
zauważymy, iż nietyle możność dostępu na rynek 
wschodni decydowała ' o dobrobycie, lecz przede- 
wszystkiem moment stworzenia dużego rynku we­
wnętrznego, który stał się podstawą dla naszego prze­
mysłu i gospodarki. I dzisiaj temu zagadnieniu należy 
poświęcić największą uwagę. W  tem zrozumieniu han­
del wewnętrzny, jako czynnik, dopomagający do oży­
wienia rynku wewnętrznego, nabiera w naszych wa­
runkach specjalnego znaczenia. P. Prezes zaznaczył, 
iż w tej sprawie zasadniczą kwestja jest kompetencja 
mojego resortu. Oczywiście, kwestja kompetencji — 
nie chcę jej umniejszać—jest zawsze ważna, jest to 
jednak trudna kwestja, będąca ogólną bolączką życia 
urzędowego u nas i zagranicą, której nie da się czę­
sto uniknąć z uwagi na słuszne zainteresowanie niż­
szych dykasteryj państwowych.

Sądzę jednak, że do sprawy handlu wewnętrznego 
należy podchodzić nie od strony kompetencji, lecz od 
właściwego i zdrowego jej ujęcia. Liczę na Komisję

dla Handlu Wewnętrznego, która swoją pracą i po­
wagą dopomoże mi do przeprowadzenia zasadniczych 
postulatów, jakie się wyłaniają.

Są to kwestje, które dotyczą dwóch zasadniczych 
problemów. Zaznaczam o nich ogólnikowo, gdyż 
o szczegółach będziemy mogli mówuć później.

O ile chodzi o dalsze uchwały Narady Gospodarczej, 
to—tak samo jak iP. Prezes Klamer—przywiązuję dużą 
wagę do kwestji uprzemysłowienia i podniesienia go­
spodarczego ziem wschodnich. Przez posunięcia po­
lityczno-gospodarcze będziemy w stanie ożywić pewne 
tereny, które dotychczas wykazują stosunkowo słabe 
ożywienie, tem samem przysporzymy możności oży­
wienia rynku wewnętrznego, tego najważniejszego po­
stulatu naszego życia gospodarczego, o którym wspom­
niałem poprzednio. Mogę powiedzieć, iż sprawą tą już 
się zająłem, i urząd mój w najbliższym już czasie wy­
stąpi do Rządu z szeregiem wniosków z prośbą o ich 
zatwierdzenie i wykonanie. Co do szczegółów—będzie 
można o tem pomówić obszerniej w-najbliższym cza­
sie.

Jeśli chodzi o następny problem gospodarczy zasad­
niczej wagi —a mianowicie o problem etatystyczny,
0 którym P. Prezes Klamer mówił, to—jak Panom wia­
domo—powołana została dożycia Komisja do Zbadania 
Gospodarki Przedsiębiorstw Państwowych. Prace tej 
Komisji są w ręku sfer gospodarczych, i dlatego po­
zwalam sobie zaapelować do Panów przedstawicieli 
sfer gospodarczych, którzy biorą udział w odnośnych 
pracach, aby zechcieli z największą starannością i szybko 
popchnąć tę sprawę naprzód. I tutaj skutkiem zmian 
personalnych nastąpiło pewne opóźnienie w pracach, 
mianowicie spowodu ustąpienia P. Prezesa Byrki i ko­
nieczności zamianowania nowego Prezesa, który na­
dałby właściwe tempo tym pracom. Sprawa ta będzie 
załatwiona w najbliższych dniach i pójdzie swoim try­
bem naprzód.

Jeżeli chodzi o przesądzanie pewnych kwestyj na 
drodze ustawodawczej przed zbadaniem całokształtu 
sprawy przez wymienioną Komisję, to nie uważam, 
ażeby myśl taka była szczęśliwa, przypuszczam, iż 
może autorzy takiego projektu kierowali się analogicz­
nemu względami, jak to niedawno temu miało miejsce 
w Genewie, gdzie zasadnicze prace miał poprzedzić 
t. zw. rozejm celny. W  naszych warunkach taka ko­
nieczność nie zachodzi, a zbyt pochopne przesądzanie 
jakichś prac zasadniczych może przynieść jedynie 
szkodę.

W  dalszym ciągu, jeśli chodzi o sprawy bardziej 
odcinkowe, to P. Prezes Klamer poruszył kwestję de­
kretu, zaopinjowanego przez sfery gospodarcze, o do­
stawach i robotach publicznych. Ten dekret, po przejściu 
całej serji alembików w postaci konferencyj, dojrzewa 
do wydania, i nie będzie to zbyt optymistyczne, jeśli 
powiem, iż będzie się mógł on już wkrótce ukazać. 
P. Prezes Klamer poruszył jeszcze szereg innych 
spraw, które nie dotyczą bezpośrednio mojego resortu, 
ale które były podniesione przez Naradę Gospodarczą
1 łączą się zasadniczo z moim resortem. Nie jestem 
w danej chwili upoważniony i w możności zaczynać 
tych spraw, lecz jako resort, związanym z życiem go- 
spodarczem, mogę zapewnić, iż sprawy te są u mnie 
na warsztacie pracy i że będę w tych sprawach adwo­
katem życia gospodarczego.

Prześlizgnąłem się jedynie nad poruszonemu wyżej 
problemami. Byłoby może niewskazane omawianie 
tych szczegółów w tak licznem gronie. Jeżeli chodzi
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o ro z p a try w a n ie  sz c z e g ó łó w  i p rze d y sk u to w a n ie  te m a ­
tó w , to  b ęd ą  P a n o w ie  m o g li ze  m n ą lu b  z  m o im i k o le ­
g am i o m ó w ić  je  je s z c z e  w  c ią g u  d z is ie js z y c h  o b rad , 
w z g lę d n ie  n a  te re n ie  W a r s z a w y .

N a  z a k o ń c z e n ie  ch c ę  p a rę  s łó w  p o św ię c ić  m ojem u  
■ stosunkowi d o  sa m o rząd u  g o sp o d a rc ze g o . Jest on  n a j­
zu p e łn ie j p o z y ty w n y . D o c e n ia m  w  ca łej p e łn i d o ty c h ­
cza so w ą  d z ia ła ln o ść  iz b  p r z e m y sło w o -h a n d lo w y c h  i w y ­
rażam  n a d zie ję , że  iz b y  ze ch cą  p ó jść  za  h asłem , rzu - 
co n e m  p r z e z  G e n . R y d z a - Ś m ig łe g o , i p o d c ią g n ą  sw o je  
w y s iłk i je s z c z e  w y ż e j, n iż  to  m ia ło  m ie jsce  d o ty ch cza s .

Jestem  p rze k o n a n y , że , id ą c za  tern h a słem  o ra z w s p ó ł­
p ra c u ją c  lo ja ln ie , b ę d z ie m y  m o g li d o jść  d o  p o w a żn y c h  
re zu lta tó w , n ieg o n ią c  p r z y te m  za  w ie lk ie m i i b ły sk o tli-  
w e m i n a tyc h m ia sto w e m i su k cesa m i, k tó rą  to  te n d e n cję  
za lic za m  w ra z  z  d e fe ty zm e m  d o  n a jw ię k szy c h  w ro g ó w  
każd ej p o lity k i, g o sp o d a rc ze j z a ś — w  szc ze g ó ln o śc i. 
M a m  n a d zie ję , iż  śc is ły  k o n ta k t i w z a je m n e  zr o z u m ie ­
n ie  d o p ro w a d zą  n a s d o  tak ieg o  m om en tu  w s p ó łp ra c y , 
iż  u sta n ą  n a rzek a n ia  na zb y tn ią  in g e re n c ję  P a ń stw a  
i p r z e z  w s p ó ln y  w y s iłe k  R zą d u  i sp o łe cze ń stw a  p o d ­
c ią g n ie  się p o lsk ie  sp o łe cze ń stw o  d o  le p sze g o  b y tu .

PRZEMÓWI ENI E PANA MI NI STRA PRZEMYŚLU I H A N D L U
A N T O N I E G O  R O M A N A

NA XII M I Ę D Z Y N A R O D O W E J  KONFERENCJI  W E Ł N I A N E J 1)
W  im ie n iu  R z ą d u  P o lsk ie g o  m a m  z a s z c z y t  ja k n a j-  

se rd e czn ie j p o w ita ć  X I I  M ię d z y n a r o d o w ą  K o n fe r e n ­
c ję  W e łn ia n ą  na z ie m i p o lsk ie j.

F a k t, że  o rg a n iza c ja  o ta k  sze ro k im  za s ię g u  g o s p o ­
d a r c z y m  n a  ry n k u  św ia to w y m , ja k ą  P a n o w ie  r e p r e ­
ze n tu ją , o b ra ła  so b ie  za  m ie jsce  o b ra d  sto licę  n a szeg o  
P a ń stw a , n ie w ą tp liw ie  n ie  je s t  p rzy p a d k ie m , le cz  d o ­
w o d e m , że  P o lsk a  m . in . sta n o w i w a ż n y  c z y n n ik  w  r o z ­
w o ju  h a n d lu  i p r z e m y słu  w e łn ia n e g o , a za razem  
i w y tw ó rc z o ś c i w ła sn e g o  su ro w ca . P rz e m y s ł w e łn ia n y  
p o ls k i m a sw o je  d łu g o le tn ie  tra d y c je  te c h n ic z n e  i g o ­
s p o d a rc z e — tra d y c je , n ie ty lk o  za m y k a ją ce  się w  g ra n i­
c a c h  w ła s n y c h  p o tr z e b  n a sze g o  k ra ju , a le o p iera jące  
się n a  je g o  d u ż e j sile  e k sp a n sy w n e j, c z e g o  d o w o d e m  
je s t , że  w y r o b y  w e łn ia n e , o d  p r z ę d z y  p o c z ą w s z y , p o ­
c h o d z ą c e  z  z ie m  p o ls k ic h , ju ż  na  d łu g ie  lata  p rze d  
w o jn ą , a w  je s z c z e  b a rd z ie j w z m o ż o n y m  sto p n iu  p o  
w o jn ie , z n a jd o w a ły  so b ie  sze ro k ie  ry n k i z b y tu  —  tak  
n a  k o n ty n e n c ie , ja k  i na  w ie lu  r y n k a c h  za m o rsk ic h . T o  
d o ś w ia d c z e n ie , ja k  i c ią g ła  d ą ż n o ść  n a sze g o  p rze m y słu  
d o  za c h o w a n ia  ja k n a jśc iś le jsze j w s p ó łp r a c y  na o g ó ln y m  
ry n k u  w e łn ia n y m  św iata  sp ra w iły , że  p r z e m y s ł n asz 
p r z y w ią z y w a ł d u ż ą  w a g ę  d o  p o w o ła n ia  d o  ż y c ia  o rg a ­
n iz a c ji P a n ó w . Z n a la z ło  to  sw ój w y r a z  n ie ty lk o  w  te o ­
r e ty c z n y m  c z y  id e o w y m  sto su n k u  n a sze g o  p rze m y słu  
d o  tej o rg a n iza c ji, a le  w  c z y n n y m  i s ta ły m  u d z ia le  n a ­
sze g o  p r z e m y s łu  w  W a s z y c h  p ra c a ch .

N ie  m o g ę  p o m in ą ć  m ilc z e n ie m , ż e  w  za ra n iu  sw o - 
je m  p r z e m y s ł w e łn ia n y  p o lsk i o p ie ra ł się  n a  p o w a żn ej 
p ro d u k c ji k ra jo w ej w e łn y , k tó ra  w  la ta ch  d a w n y c h  
sta n o w iła  je d e n  z  w a ż n y c h  a rty k u łó w  p ro d u k c ji r o l­
nej p o lsk ie j i k tó ra  b y ła  a u to m a ty c zn ie  n atu ra ln ą  p o d ­
staw ą p o w sta w a n ia  i ro z w o ju  n a sze g o  p rze m y słu . 
Z n is z c z e n ia , ja k ic h  d o z n a ły  z ie m ie  p o lsk ie  w  o kresie  
w ie lk ie j w o jn y  św ia to w e j, n iem n ie j ja k  i n o w e  p r z y ­
z w y c z a je n ia  sz e ro k ic h  rze sz  k o n su m e n tó w  do  n o w y c h  
g a tu n k ó w  tk a n in  w e łn ia n y c h — d o p r o w a d z iły  nas do  
k o n ie c z n o śc i za o p a try w a n ia  się  w  o d p o w ie d n i s u r o ­
w ie c  p o za  g ra n ica m i P o lsk i. E w o lu c ja  w  ty m  k ieru n ku  
w y w o ła ła  taki stan , że  P o lsk a , a c zk o lw ie k  m a p r z y r o ­
d zo n e  w a ru n k i h o d o w li n aw et w y so k ie j g a tu n k o w o ści 
w e łn y  k ra jo w ej, zm u szo n a  je s t  o b e c n ie  o p ie ra ć  o lb r z y ­
m ią w ię k s z o ść  sw ej p ro d u k c ji n a  su ro w c u  z a g r a n ic z ­
n y m . W  tern le ż y  w y b itn e  za in te re so w a n ie  p ro d u k cji 
p o lsk ie j w  o rg a n iza c ji P a n ó w  i w  je j s ta tu c ie  h a n d lo -

> )  W y g ł o s z o n e  na otwarciu Konferencji w Warszawie dn. 24 czerwca 
J93<> r.

w o -fin a n s o w y m , ja k i P a n o w ie  p r z e z  co ro c z n e  z w o ły ­
w a n ie  k o n g re só w  p o g łę b ia c ie  i u trw a la c ie .

N ie  m o g ę  ró w n ie ż  p r z y  tej sp o so b n o śc i p o m in ą ć  in ­
nej stro n y  d zia ła n ia  W a s z e j  O rg a n iz a c ji, a m ia n o w ic ie  
k o rz y ś c i, k tó re  p rzy n o s i w  o b ro ta c h  m ię d z y n a ro d o w y c h . 
O rg a n iz a c ja  P a n ó w  zo sta ła  p o w o ła n a  d o  ż y c ia  w  m o ­
m en cie , k ie d y  m ię d z y n a ro d o w e  sto su n k i h a n d lo w e 
o p ie ra ły  się je s z c z e  n a  s ta tu c ie  w z g lę d n ie  sw o b o d n e j 
w y m ia n y  to w aro w ej. T y m c z a s e m , ja k  P a n o m  w ia d o ­
m o, ju ż  o d  w ie lu  lat istn ie je  d ą żn o ść  d o  p rze sta w ie n ia  
s tru k tu ry  g o sp o d a rc ze j p o sz c ze g ó ln y c h  p a ń stw . D ą ­
żn o ść  ta, trz e b a  za z n a c z y ć , n ie za w sze  w y n ik a ła  z p o ­
b u d e k  c z y s to  e k o n o m ic zn y c h , m iała  n atom iast często  
sw oje  p o d ło że  w  k o n se k w e n cja ch  inn ej n a tu ry , w y w o ­
ła n y c h  w o jn ą  św iato w ą . W  d z ie d z in ie  ta k  w a żn e g o  
a rty k u łu , ja k im  je s t  w e łn a  i je j w y r o b y , o rg a n iza cja  
P a n ó w  u m o ż liw iła  p ro w a d ze n ie  ty c h  in te re só w  n a 
p ła s z c z y ź n ie  d o b rz e  zro zu m ia n e g o  ro zw o ju  sto su n k ó w  
h a n d lo w y ch .

P o lsk a , ja k o  ostatn i m o że  z  k ra jó w , k tó ry  b ro n ił się 
p rze d  n a w a łn icą  w s ze lk ie g o  ro d za ju  o g ra n icze ń , u tr u ­
d n ia ją c y c h  w za je m n ą  w y m ia n ę  to w aro w ą  m ię d z y n a ­
ro d o w ą , d o p iero  n ie d a w n o  zm u szo n a  b y ła  d o  z a s to ­
so w a n ia  p e w n y c h  b a rd zie j s ta n o w c z y c h  śro d k ó w  k o n ­
tro li. Jak P a n o w ie  d o sk o n a le  o rjen tu ją  się — i te środki 
n ie  m ia ły  te n d e n cji o g ra n icze n ia  p ro d u k cji i w y m ia n y . 
S y stem  sw ej k o n tro li, za s to so w a n y  d o  p r z y w o z u , P o l­
sk a  o p arła  na k o n ie c zn o śc i zró w n o w a że n ia  i zra c jo n a ­
liz o w a n ia  sw y c h  o b ro tó w , m ając p r z y te m  na ce lu  ic h  
sta łe  zw ię k sza n ie , n ie  za ś o g ra n icza n ie .

W  zw ią z k u  z  p o w y ż s z e m  m o g ę  stw ie rd z ić  z  całą  
s ta n o w czo śc ią , że  tak  o g ra n ic ze n ia  to w aro w e, k tó re  w  
m iarę  za cieśn ia n ia  się m o żliw o śc i w y m ia n y  tow aro w ej 
na ryn k u  św ia to w y m  b y ły  w  o sta tn ic h  la ta ch  p rze z  
P o lsk ę  sto so w an e, ja k  i o statn io  w p ro w a d z o n e  o g r a ­
n icze n ia  d e w izo w e  —  m ia ły  i m ają  za  sw ój ce l p r z e j­
śc io w ą  o b ro n ę  n a szy c h  ż y w o tn y c h  in teresó w , w  s z c z e ­
g ó ln o śc i o b ro n ę  p r z e d  p o w s z e c h n ie  sto so w a n e m i re ­
stryk cja m i w  d z ie d z in ie  h a n d lu  za g ra n ic z n e g o  w  św ię ­
cie.

Z  p rze g lą d u  n a s z y c h  b ila n só w  p ła tn ic zy c h  w y n ik a , 
że  ich  stru k tu ra  je s t  w  sw ej isto cie  zd ro w a , i że  sk u tk iem  
te g o  p o lsk a  w y m ia n a  to w aro w a  m o że  sp o k o jn ie  r o z w i­
ja ć  się d alej b e z  o b a w y , b y  w  re zu lta c ie  k o n tro la  d e ­
w iz  m o g ła  tem u  p rze s zk o d zić .

T a k  z n a s z y c h  za rzą d ze ń , ja k  i z  n a szeg o  system u  
p o ro zu m ie ń  m ię d z y n a ro d o w y c h  i za w ie ra n y c h  k o n ­
k re tn y c h  tra n za k cy j w y n ik a  stała  n a tu ra ln a  ten d en cja  
ro zw o jo w a , której z  je d n e j stro n y  sp rz y ja  za ry so w u ją -
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ca się poprawa konjunktury świata, a która w innym 
wypadku uzależniona jest od rozszerzania się możli­
wości zbytu na naszych rynkach odbiorczych.

Niech mi wolno będzie wyrazić przekonanie, że 
obrady Panów, którzy reprezentujecie tak liczne ośrodki 
gospodarcze w zakresie dostawy surowca jak i wymia­

U C H W A Ł Y

K O M I T E T U  E K O N O M I C Z N E G O  M I N I S T R Ó W

W  d n .  I 9 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  P a n a  W i c e p r e m j e r a  

K w i a t k o w s k i e g o  p o s i e d z e n i e  K o m i t e t u  E k o n o m i c z n e g o  M i n i s t r ó w ,  

n a  k t ó r e m  —  w  z w i ą z k u  z e  z b l i ż a j ą c e m i  s i ę  z b i o r a m i  ■—  u c h w a l o n o  

w y t y c z n e  w  s p r a w i e  p o l i t y k i  z b o ż o w e j  o r a z  p r e m j o w a n i a  w y w o z u  

r o l n i c z e g o  w  k a m p a n j i  1 9 3 6 / 1 9 3 7 1 ) .  J e d n o c z e ś n i e ,  d ą ż ą c  d o  o d d ł u ż e n i a  

s p ó ł d z i e l c z o ś c i ,  K o m i t e t  E k o n o m i c z n y  M i n i s t r ó w  u c h w a l i ł  s z c z e g ó ­

ł o w e  z a s a d y  p o s t ę p o w a n i a  u k ł a d o w e g o  d l a  s p ó ł d z i e l ń  r o l n i c z y c h  i  h a n ­

d l o w y c h  i  i c h  c e n t r a l ,  a  n a s t ę p n i e  u s t a l i ł  w a r u n k i  u l g o w e j  s p r z e d a ż y  

s a m o r z ą d o m  d r e w n a  z  l a s ó w  p a ń s t w o w y c h  n a  b u d o w ę  o b j e k t ó w  d r o ­

g o w y c h  o r a z  b u d o w l i  s a m o r z ą d o w y c h  i  u ż y t e c z n o ś c i  p u b l i c z n e j 5 ) .

P o n a d t o  K o m i t e t  E k o n o m i c z n y  M i n i s t r ó w  z a a p r o b o w a ł  w n i o s e k  

M i n i s t r ó w :  K o m u n i k a c j i  i  P r z e m y s ł u  i  H a n d l u  w  s p r a w i e  u d z i e l e n i a  

k o n c e s j i  n a  p r o w a d z e n i e  p r z e m y s ł u  w y r o b u  s a m o c h o d ó w  i  p e d w o z i  

s a m o c h o d o w y c h * 2 3 )  o r a z  u c h w a l i ł  u l g i  d l a  w ł a ś c i c i e l i  d o r o ż e k  s a m o c h o d o ­

w y c h .

W r e s z c i e ,  K o m i t e t  E k o n o m i c z n y  M i n i s t r ó w  u z u p e ł n i ł  p l a n  z u ż y c i a  

w p ł y w ó w  z  3 %  P r e m j o w e j  P o ż y c z k i  I n w e s t y c y j n e j ,  s t a w i a j ą c  d o  d y ­

s p o z y c j i  m .  i n .  s u m ę  zł  1  m i l j n .  n a  b u d o w ę  s z k ó ł  n a  W i l e ń s z c z y ź n i e ,  

o r a z  z a ł a t w i ł  s z e r e g  s p r a w  b i e ż ą c y c h .

ny gotowych artykułów, przyczynią się do ożywienia 
i rozwoju obrotów towarowych na rynkach świato­
wych.

W  tern przeświadczeniu życzę Panom jaknajpomyśl- 
niejszych wyników ich prac i rozważań i ogłaszam XII 
Międzynarodową Konferencję Wełnianą za otwartą.

P L E N A R N E  Z E B R A N I E  Z W I Ą Z K U  I Z B  

P R Z E M Y S Ł O W O - H A N D L O W Y C H

W  d n .  I 7 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  w  Ł o d z i ,  w  s i e d z i b i e  m i e j s c o w e j  I z b y  

P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w e j ,  p l e n a r n e  z e b r a n i e  Z w i ą z k u  I z b  P r z e m y ­

s ł o w o - H a n d l o w y c h ,  z  u d z i a ł e m  P a n a  M i n i s t r a  P r z e m y s ł u  i  H a n d l u  

A n t o n i e g o  R o m a n a ,  k t ó r y  p r z y b y ł  n a  z e b r a n i e  w  t o w a r z y s t w i e  P P .  D y ­

r e k t o r ó w  D e p .  D i t t r i c h a  i  K a n d ł a .

Z e b r a n i e  z a g a i ł  P r e z e s  ł ó d z k i e j  I z b y  P r z e m y s ł o w o  -  H a n d l o w e j  

P .  G e n .  D r .  F .  M a c i s z e w s k i ,  k t ó r y  p o w i t a ł  P a n a  M i n i s t r a  R o m a n a .  

N a s t ę p n i e  d ł u ż s z e  p r z e m ó w i e n i e  w y g ł o s i ł ,  o b e j m u j ą c  p r z e w o d n i c t w o  

z e b r a n i a ,  P r e z e s  Z w i ą z k u  I z b  P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w y c h  P .  C z .  K l a r -  

n e r .  P o  p r z e m ó w i e n i u  P r e z e s a  K l a r n e r a  p r z e m a w i a ł  P a n  M i n i s t e r  

P r z e m y s ł u  i  H a n d l u ,  k t ó r e g o  p r z e m ó w i e n i e  p o d a j e m y  o d d z i e l n i e ,  

p o c z e m  P .  D y r .  J .  J a k u b o w s k i  z r e f e r e w a ł  s p r a w ę  w s p ó ł p r a c y  3  d z i a ł ó w  

s a m o r z ą d u  g o s p o d a r c z e g o .  P o  d y s k u s j i  n a d  t y m  r e f e r a t e m  p r z y j ę t o  

w n i o s e k ,  d o t y c z ą c y  z r e o r g a n i z o w a n i a  R a d y  H a n d l u  Z a g r a n i c z n e g o  

w  k i e r u n k u  o p a r c i a  j e j  r ó w n i e ż  n a  s a m o r z ą d a c h  r o l n i c z y c h  i  r z e m i e ś l n i ­

c z y c h .  W r e s z c i e ,  P .  B .  S t y p i ń s k i  o m ó w i ł  s p r a w ę  p o w s t a w a n i a  z r z e s z e ń  

p r z e m y s ł o w y c h .  P o  r o z p a t r z e n i u  s z e r e g u  k o n k r e t n y c h  z a g a d n i e ń  p r a w ­

n y c h  i  g o s p o d a r c z y c h ,  w y ł a n i a j ą c y c h  s i ę  n a  t l e  s t o s o w a n i a  w  p r a k t y c e  

p r z e p i s ó w  d z i a ł u  V  p r a w a  p r z e m y s ł o w e g o ,  Z w i ą z e k  I z b  w y p o w i e d z i a ł  s i ę  

w  z a s a d z i e  z a  k o n i e c z n o ś c i ą  p o n o w n e g o  z n o w e l i z o w a n i a  t e g o  p r a w a .

SPRAWY GOSPODARCZE W IZBACH USTAWODAWCZYCH
S P R A W Y  G O S P O D A R C Z E  N A  P L E N U M  S E N A T U .  — D n .

2 ą / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  S e n a t u ,  n a  k t ó r e m  s p r a w o z d a n i e  

K o m i s j i  A d m i n i s t r a c y j n e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  p a s z p o r t a c h  

r e f e r o w a ł  S e n .  R d u ł t o w s k i .  Z e  z m i a n a m i ,  p r z y j ę t e m i  p r z e z  K o m i s j ę ,  

S e n a t  t e n  p r o j e k t  u s t a w y  p r z y j ą ł .

N a s t ę p n i e  S e n .  M .  M a l i n o w s k i  r e f e r o w a ł  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  

A d m i n i s t r a c y j n e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  z m i a n i e  r o z p o r z ą d z e n i a  P r e ­

z y d e n t a  R z p l i t e j  z  d n .  1 6 / I I  1 9 2 8  r .  o  p r a w i e  b u d o w l a n e m  

i  z a b u d o w a n i u  o s i e d l i .  Z e  z m i a n a m i  K o m i s j i  S e n a t  t e n  p r o j e k t  u s t a w y  

u c h w a l i ł .

W  d a l s z y m  c i ą g u  S e n .  L e s z c z y ń s k i  r e f e r o w a ł  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  

G o s p o d a r c z o - S k a r b o w e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  w y ś c i g a c h  k o n ­

n y c h .  Z  j e d n ą  z m i a n ą  K o m i s j i  p r o j e k t  u s t a w y  z o s t a ł  p r z y j ę t y .

S e n .  L e c h n i c k i  r e f e r o w a ł  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  G o s p o d a r c z o - S k a r ­

b o w e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  z a l e s i a n i u  n i e k t ó r y c h  n i e u ż y t ­

k ó w .  Z e  z m i a n a m i  K o m i s j i  p r o j e k t  t e n  z o s t a ł  p r z y j ę t y .

W  d a l s z y m  c i ą g u  S e n .  S i e d l e c k i  r e f e r o w a ł  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  

P r a w n i c z e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  w  s p r a w i e  z m i a n y  r o z p o r z ą d z e n i a  P r e ­

z y d e n t a  R z p l i t e j  z  d n .  2 8 / X  1 9 3 3  r .  o  p r z e j m o w a n i u  n a  w ł a ­

s n o ś ć  P a ń s t w a  g r u n t ó w  z a  n i e k t ó r e  n a l e ż n o ś c i  p i e n i ę ż n e .  

Z  j e d n ą  z m i a n ą  S e n a t  t e n  p r o j e k t  u s t a w y  p r z y j ą ł .

N a s t ę p n i e  S e n .  P e t r a ż y c k i  r e f e r o w a ł  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  P r a w n i ­

c z e j  o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  T  r y b u n a l e  S t a n u .  Z e  z m i a n a m i  K o ­

m i s j i  S e n a t  t e n  p r o j e k t  u c h w a l i ł .

N a s t ę p n i e  b e z  z m i a n  z o s t a ł y  p r z y j ę t e  w  s p r a w o z d a n i a c h  K o m i s j i  S p r a w  

Z a g r a n i c z n y c h  n a s t ę p u j ą c e  p r o j e k t y  u s t a w  w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i :  

p o l s k o - s o w i e c k i e g o  p o r o z u m i e n i a  c e l n e g o  ( r e f .  S e n .  R ó g ) ,  k o n w e n c j i  

t a r y f o w e j  p o l s k o - h o l e n d e r s k i e j  ( r e f .  S e n .  P a w e l e c ) ,  p r o t o k ó ł u  t a r y f o w e ­

g o  p o l s k o - n o r w e s k i e g o  ( r e f .  S e n .  S i e r o s z e w s k i ) ,  p r o t o k ó ł u  t a r y f o w e g o  

p o l s k o - e s t o ń s k i e g o  ( r H .  S  n .  J ę d r z e j . w i c z ) ,  p r o t o k ó ł u  d o d a t k o w e g o  

d o  k o n w e n c j i  h a n d l o w e j  p o l s k o - s z w a j c a r s k i e j  ( r e f .  S e n .  B n i ń s k i )  o r a z

u k ł a d u  d o d a t k o w e g o  d o  t r a k t a t u  h a n d l o w e g o  p o l s k o - b e ł g i j s k o - l u k s t r r -  

b u r s k i e g o  ( r e f .  S e n .  R a d z i w i ł ł ) .

R ó w n i e ż  b e z  z m i a n  w  s p r a w o z d a n i a c h  K o m i s j i  B u d ż e t o w e j  S e n a t  

u c h w a l i !  2  p r o j e k t y  u s t a w  o  d o d a t k o w y c h  k r e d y t a c h  n a  r o k  

1 9 3 6 / 3 7 .  R e f e r o w a l i  S e n .  S e n . :  R o s t w o r o w s k i  i  B a r a ń s k i .

B e z  z m i a n  w  s p r a w o z d a n i u  K o m i s j i  A d m i n i s t r a c y j n e j  S e n a t  p r z y j ą ł  

p r o j e k t  u s t a w y  w  s p r a w i e  z m i a n y  r o z p o r z ą d z e n i a  P r e z y d e n t a  R z p l i t e j  z  d n .  

2 3 / X I I  1 9 2 7  r .  o  g r a n i c a c h  P a ń s t w a .  R e f e r o w a ł  S e n .  O l e w i ń s k i .

W k o ń c u  p r z e d s t a w i o n e  z o s t a ł o  s p r a w o z d a n i e  K o m i s j i  P r a w n i c z e j  

o  p r o j e k c i e  u s t a w y  o  u p o w a ż n i e n i u  P r e z y d e n t a  R z p l i t e j  d o  

w y d a w a n i a  d e k r e t ó w .  P r z e m a w i a ł  P a n  P r e m j e r  G e n .  S ł a w o j - S k ł a d  -  

k o w s k i ,  k r ó t k o  u z a s a d n i a j ą c  p o t r z e b ę  p e ł n o m o c n i c t w ,  j a k o  e l e m e n t u — -  

w  d a n y c h  w a r u n k a c h  n a s z y c h  i  ś w i a t o w y c h — n i e z b ę d n e g o .  R e f e r o w a ł  S e n . ,  

G o ł u c h o w s k i .  R e f e r e n t  z r e a s u m o w a ł  s t a n o w i s k o  K o m i s j i  o r a z  d y s k u s j ę ,  

p o d k r e ś l a j ą c  m o m e n t y  g o s p o d a r c z e  o r a z  e b r e n y  P a ń s t w a ,  k t ó r e  d o m i ­

n o w a ł y  n a  K o m i s j i .  P o  p r z e m ó w i e n i u  r e f e r e n t a  r o z w i n ę ł a  s i ę  d y s k u s j a  

w  k t ó r e j  g ł o s  z a b i e r a l i  P P .  S e n a t o r o w i e :  J e s z k e ,  B e c z k o w i c z ,  M a s ł ó w ,  

T r c k e n h e i m ,  M a l e s z e w s k i ,  S i e d l e c k i ,  W i e s n e r ,  S c h c r r ,  G r a j e k ,  R a d z i ­

w i ł ł ,  K l e s z c z y ń s k i ,  H e i m a n - J a r e c k i ,  P u l n a r o w i c z ,  T e r l i k o w s k i  i  P e t r a ­

ż y c k i .  W k o ń c u  z a b r a ł  g ł o s  P a n  W i c e p r e m j e r  i  M i n i s t e r  S k a r b u  E .  K w i a t ­

k o w s k i ,  o d p o w i a d a j ą c  n a  p o d n i e s i o n e  w  d y s k u s j i  z a r z u t y .

W  g ł o s o w a n i u  S e n a t  p o w y ż s z y  p r o j e k t  u s t a w y  b e z  z m i a n  w  b r z m i e ­

n i u  p r o j e k t u  r z ą d o w e g o  - —  u c h w a l i ł .

P R A C E  K O M I S Y J  S E N A T U .  —  D n .  1 8 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o ­
s i e d z e n i e  K o m i s j i  G o s p o d a r c z o - S k a r b o w e j  S e n a t u ,  n a  
k t ó r e m  p r o j e k t  u s t a w y  o  z a l e s i a n i u  n i e k t ó r y c h  n i e u ż y t k ó w '  r e f e r o w a ł  

S e n .  L e c h n i c k i .  P o  d y s k u s j i  p r o j e k t  t e n  w  b r z m i e n i u ,  u c h w a l c n c m  p r z e z  
S e j m ,  z e  z m i a n a m i  K o m i s j a  u c h w a l i ł a .

>) P. str. 7 2 3 .
2 )  P. str. 742.
A) P. str. 740.
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D n .  I 9 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  K  o  m  i  s j  i S p r a w  Z a g r a ­
n i c z n y c h ,  n a  k t ó r e m  K o m i s j a  p r z y j ę ł a  b e z  z m i a n  w  b r z m i e n i u  
p r z e d l o ż e ń  r z ą d o w y c h  n a s t ę p u j ą c e  p r o j e k t y  u s t a w  r a t y f i k a c y j n y c h :  w  r e ­
f e r a c i e  S e n .  R o g a  — w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i  p o r o z u m i e n i a  c e l n e g o  m i ę ­

d z y  P o l s k ą  i  Z .  S .  R .  R -  z  d n .  3 / I I I  1 9 3 6  r . ,  w  r e f e r a c i e  S e n .  P a w e l -  
c a  —  w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i  k o n w e n c j i  t a r y f o w e j  m i ę d z y  P o l s k ą  i  H o -  

l a n d j ą  z  d n .  9 / I V  1 9 3 6  r . ,  w  r e f e r a c i e  S e n .  S i e r o s z e w s k i e g o  —  W  s p r a ­
w i e  r a t y f i k a c j i  p r o t o k ó ł u  t a r y f o w e g o  p o l s k o - n o r w e s k i e g o  z  d n .  1 4 / I I I  

1 9 3 6  r . ,  w  r e f e r a c i e  S e n .  J ę d r z e j e w i c z a  —  w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i  p r o t o ­
k ó ł u  t a r y f o w e g o  p o l s k o - e s t o ń s k i e g o  z  d n .  2 3 / I I I  1 9 3 6  r . ,  w  r e f e r a c i e  
S e n .  B i s p i n g a  —  w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i  p r o t o k ó ł u  d o d a t k o w e g o  z  d n .  
I 3 / I I I  1 9 3 6  r .  d o  u k ł a d u  d o d a t k o w e g o  d o  k o n w e n c j i  h a n d l o w e j  p o l s k o -  

s z w a j c a r s k i e j  z  d n .  2 6 / V I  1 9 2 2  r . ,  w r e s z c i e ,  w  r e f e r a c i e  S e n .  R a d z i ­
w i ł ł a - —  w  s p r a w i e  r a t y f i k a c j i  u k ł a d u  d o d a t k o w e g o  z  d n .  2 / I I I  1 9 3 6  r .  

d o  t r a k t a t u  h a n d l o w e g o  m i ę d z y  P o l s k ą  i  U n j ą  E k o n o m i c z n ą  B e l g i j s k o -  

L u k s e m b u r s k ą  z  d n .  3 o / X I I  1 9 2 2  r .

D n .  I 9 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  K o m i s j i  A d m i n i s t r a ­

c y j n e j ,  n a  k t ó r e m ,  w  r e f e r a c i e  S e n .  M a l i n o w s k i e g o ,  z e  z m i a n a m i  
K o m i s j a  p r z y j ę ł a  r z ą d o w y  p r o j e k t  u s t a w y  o  z m i a n i e  r o z p o r z ą d z e n i a  
P r e z y d e n t a  R z p l i t e j  z  d n .  1 6 / I I  1 9 2 8  r .  o  p r a w i e  b u d o w d a n e m  i  z a b u ­

d o w a n i u  o s i e d l i .  J e d n o c z e ś n i e  K o m i s j a  u c h w a l i ł a  n a s t ę p u j ą c ą  r e z o ­
l u c j ę :  „ P r z y w i ą z u j ą c  d u ż ą  w a g ę  d o  s p r a w y  p o r z ą d k o w a n i a  u l i c  m i e j ­

s k i c h  w  o p a r c i u  o  p r z e p i s y  z n o w e l i z o w a n e g o  a r t .  1 7 4  p r a w a  b u d o w l a ­
n e g o  —  S e n a t  w z y w a  R z ą d  d o  p o d d a n i a  r e w i z j i  o b e c n e g o  s p o s o b u  
e g z e k u c j i  g m i n  i  t a k i e g o  u n o r m o w a n i a  t e j  s p r a w y ,  a  w  s z c z e g ó l n o ś c i  

e g z e k u c j i  n a l e ż n o ś c i  z  a r t .  1 7 4 ,  k t ó r e b y  w  d o s t a t e c z n y m  s t o p n i u  u w z g l ę ­
d n i a ł o  i n t e r e s y  g m i n ” .  N a  t e m ż e  p o s i e d z e n i u  S e n .  O l e w i ń s k i  r e f e r o w a ł  
p r o j e k t  u s t a w y  w  s p r a w i e  z m i a n y  r o z p o r z ą d z e n i a  P r e z y d e n t a  R z p l i t e j  
z  d n .  2 3 / X I I  1 9 2 7  r .  o  g r a n i c a c h  P a ń s t w a .  K o m i s j a  b e z  z m i a n  t e n  p r o ­

j e k t  u s t a w y  p r z y j ę ł a .

G Ó R N I  CTWO
G Ó R N I C T W O  W Ę G L O W E

Ś .  P .  I N Ż .  B O L E S Ł A W  M A L I N O W S K I . —  W  m a j u  b .  r .  z m a r ł  w  

W a r s z a w i e  w  4 3  r o k u  ż y c i a  j e d e n  z  z a s ł u ż o n y c h  z n a w c ó w  i  d z i a ł a c z y  p r z e ­

m y s ł u  w ę g l o w e g o  w  P o l s c e  ś .  p .  B o l e s ł a w  M a l i n o w s k i ,  I n ż y n i e r  g ó r ­

n i c z y ,  D y r e k t o r  W y d z i a ł u  W ę g l o w e g o  „ W s p ó l n o t y  I n t e r e s ó w ” ,  S .  A .  

w  K a t o w i c a c h .

U r o d z o n y  d n .  3 1  / I I I  1 8 9 3  r .  n a u k i  r o z p o c z ą ł  w  S z k o l e  H a n d l o w e j  

w  B ę d z i n i e ,  w k r ó t c e  p o t e m  b r a ł  c z y n n y  u d z i a ł  w  s t r a j k u  s z k o l n y m  

w  1 9 0 5  r „  a  p o  p r z e k s z t a ł c e n i u  w s p o m n i a n e j  s z k o ł y  n a  p o l s k ą ,  p o ­

n o w n i e  d o  n i e j  w s t ą p i !  i  t a m  o t r z y m a ł  ś w i a d e c t w o  d o j r z a ł o ś c i .  W  1 9 0 9  r .  

w y j e c h a ł  n a  s t u d j a  d o - P a r y ż a ,  g d z i e  p o  u k o ń c z e n i u  W y d z i a ł u  P i z y -  

r o d n i c z o - M a t e m a t y c z n e g o  w  S o r b o n i e ,  w s t ą p i ł  d o  p a r y s k i e j  A k a d e m j i  

G ó r n i c z e j  i  j a k o  j e d y n y  P o l a k  w  t y m  o k r e s i e ,  p o  p r z e r w i e  w o j e n n e j ,  

s z k o l ę  t ę  c h l u b n i e  w  1 9 1 9  r .  u k o ń c z y ł ,  u z y s k u j ą c  t y t u ł  i n ż y n i e r a  g ó r ­

n i c z e g o .

P o c z ą t k o w o  —  w  1 9 2 0  r .  —  o b . - j m u j e  s t a n o w i s k o  S z e f a  W y d z i a ł u  

d l a  S p r a w  R o b o t n i c z y c h  w  S y n d y k a c i e  K o p a l ń  F r a n c u s k i c h  w  P a r y ż u ,  

a  w  1 9 2 3  r .  w r a c a  d o  k r a j u ,  g d z i e  w  ś w i e ż o  z o r g a n i z o w a n e j  S p ó ł c e  

D z i e r ż a w n e j  P o l s k i c h  K o p a l ń  S k a r b o w y c h  n a  G ó r n y m  Ś l ą s k u  w  C h o ­

r z o w i e  ( „ S k a r b o f e r m ” )  p o w i e r z o n e  m u  z o s t a j e  j e d n o  z  p o w a ż n i e j s z y c h  

s t a n o w i s k ;  z  r a m i e n i a  S p ó ł k i  z a j m u j e  s i ę  s t u d j a m i  n a d  o r g a n i z a c j ą  

z b y t u  k r a j o w e g o  i  e k s p o r t u  w ę g l a ,  a  w  z w i ą z k u  z  t e m  b i e r z e  c z y n n y  

u d z i a ł  w  l i c z n y c h  —  t a k  w  k r a j u ,  j a k  i  z a g r a n i c ą  —  k o n f e r e n c j a c h ,  r e ­

g u l u j ą c y c h  t e  k w e s t j e  n a  r y n k u  k r a j o w y m  i  m i ę d z y n a r o d o w y m .

J e d n o c z e ś n i e  z a m i e s z c z a  w  ,,Przeglądzie Górniczo-Hutniczym", 
g d z i e  b y ł  d o  o s t a t k a  c z ł o n k i e m  k o m i t e t u  r e d a k c y j n e g o ,  w  p u b l i k a c j a c h  

I n s t y t u t u  Ś l ą s k i e g o ,  g d z i e  b y l  r ó w n i e ż  c z ł o n k i e m  r e d a k c j i ,  w  t y g .  

„ Polska Gospodarcza” , o r a z .  w  i n n y c h  c z a s o p i s m a c h  f a c h o w y c h  c a ł y  

s z e r e g  p r a c ,  k t ó r e  z j e d n a ł y  m u  w  k r ó t k i m  c z a s i e  o p i n j ę  d o b r e g o  

f a c h o w c a  i  z n a w c y  p r z e m y s ł u  w ę g l o w e g o  w  P o l s c e .

M i m o  t a k  b a r d z o  a b s o r b u j ą c y c h  g o  z a j ę ć  z a w o d o w y c h ,  ś .  p .  I n ż .  

B o l e s ł a w  M a l i n o w s k i  d u ż o  c z a s u  p o ś w i ę c a ł  p r a c y  s p o ł e c z n e j ,  m .  i n .  

p i a s t u j ą c  d o  1 9 3 0  r .  s t a n o w i s k o  s e k r e t a r z a  Ś l ą s k i e g o  S t ó w .  T e c h n i k ó w  

i  I n ż y n i e r ó w ;  n a d t o  o d  1 9 3 2  r .  d o  o s t a t n i e j  c h w i l i  s p r a w o w a ł  o b o w i ą z k i  

S ę d z i e g o  H a n d l o w e g o  p r z y  S ą d z i e  O k r ę g o w y m  w  K a t o w i c a c h .

W  1 9 3 5  r .  o p u ś c i ł  „ S k a r b o f e r m ” ,  o t r z y m u j ą c  s t a n o w i s k o  D y r e k t o r a  

W y d z i a ł u  W ę g l o w e g o  „ W s p ó l n o t y  I n t e r e s ó w ” ,  S .  A .  w  K a t o w i c a c h ,

D n .  2 0 / V I  b .  r .  o d b y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  K o m i s j i  B u d ż e t o w e j ,  
n a  k t ó r e m  S : n .  R o s t w o r o w s k i  i  W i c e m a r s z a ł e k  B a r a ń s k i  r e f e r o w a l i  
2  p r o j e k t y  u s t a w  o  d o d a t k o w y c h  k r e d y t a c h  n a  r o k  b u d ż e t o w y  1 9 3 6 / 3 7 ,  

k t ó r e  K o m i s j a  b e z  z m i a n  p r z y j ę ł a .

D n .  2 0 / V I  b .  r .  K o m i s j a  P r a w n i c z a  o b r a d o w a ł a  n a d  r z ą ­
d o w y m  p r o j e k t e m  u s t a w y  o  u p o w a ż n i e n i u  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o l i t e j  
d o  w y d a w a n i a  d e k r e t ó w .  R e f e r o w a ł  S e n .  G o ł u c h o w s k i .  O b r a d y  n a d  
t y m  p r o j e k t e m  u s t a w y  o d b y w a ł y  s i ę  ł ą c z n i e  z  K o m i s j ą  B u d ż e t o w ą .

R ' f e r e n t  o m ó w i ł  s p r a w ę  d w u k r o t n e g o  u c h w a l e n i a  p e ł n o m o c n i c t w  

w  o k r e s i e  s e s j i  z w y c z a j n e j  1 9 3 5 / 3 6 .  M ó w c a  u w a ż a ,  ż e  o b e c n i e  R z ą d  
z n a j d u j e  s i ę  w  d r u g i e j  f a z i e  s w y c h  p r a c ,  z a p o w i e d z i a n y c h  j e s i e n i ą  u b .  
r .  P o  z a h a m o w a n i u  d e f i c y t u  b u d ż e t o w e g o - — - k o l e j  p r z y s z ł a  n a  d ź w i ­
g n i ę c i e  ż y c i a  g o s p o d a r c z e g o ,  r o z s z e r z e n i e  r y n k u  p r a c y ,  z ł a g o d z e n i e  
b : z r o b o c i a .  W  r o z w i ą z y w a n i u  t y c h  z a g a d n i e ń  o k a z a ć  s i ę  m o ż e  k o ­
n i e c z n o ś ć  s z y b k i e g o  d z i a ł a n i a  u s t a w o d a w c z e g o  —  d e k r e t o w a n i a .  W ą t ­
p l i w o ś ć  w z b u d z a  u s t ę p  u s t a w y  o  p e ł n o m o c n i c t w a c h ,  k t ó r y  m ó w i  o  m o ­
ż n o ś c i  p o d w y ż s z e n i a  p o d a t k ó w  z  o k a z j i  r e f o r m y  p o d a t k o w e j .  W o b e c  

o ś w i a d c z e n i a  P a n a  M i n i s t r a  S k a r b u ,  ż e  R z ą d  n i e  m a  n a  c e l u  p o ś r e d n i e ­
g o  o s i ą g n i ę c i a  d o d a t k o w y c h  d o c h o d ó w ,  a  t y l k o  s a m ą  r e f o r m ę  p o d a t k o ­
w ą ,  p r z y  k t ó r e j  p e w n a  p o d w y ż k a  j e s t  m o ż l i w a  —  m o ż n a  s p r a w ę  u w a ­

ż a ć  z a  w y j a ś n i o n ą .  P o d k r e ś l a j ą c  k o n i e c z n o ś ć  k o r z y s t a n i a  z  u s t a w y  
p r z e z  R z ą d  t y l k o  w  w y p a d k a c h  n i e o d z o w n i e  p i l n e j  p o t r z e b y  —  r e f e r e n t  
w n i ó s ł  o  p r z y j ę c i e  p r o j e k t u  u s t a w y  b e z  z m i a n  w  b r z m i e n i u ,  p r z y j ę t e m  
p r z e z  S e j m .  P o  r e f e r e n c i e  z a b r a ł  g ł o s  P a n  W i c e p r e m j e r  i  M i n i s t e r  
S k a r b u ,  I n ż .  E .  K w i a t k o w s k i ,  k t ó r e g o  m o w ę  p o d a j e m y  o s o b n o .  W  d y ­
s k u s j i  u d z i a ł  w z i ę l i  S e n .  S e n . :  P e t r a ż y c k i ,  R o s t w o r o w s k i ,  D w o r a k o w s k i ,  

R a d z i w i ł ł ,  M .  M a l i n o w s k i ,  T e r l i k o w s k i ,  B a r a ń s k i ,  Ł u c k i ,  E v e r t ,  Z a ­
r z y c k i ,  H e i m a n - J a r e c k i ,  F u d a k o w s k i ,  S c h o r r ,  p o c z e m  K o m i s j a  b e z  
z m i a n  p r o j e k t  u s t a w y  o  p e ł n o m o c n i c t w a c h  —  p r z y j ę ł a .

I PRZEMYSŁ
g d z i e  w  k r ó t k i m  c z a s i e  d z : ę k i  s w e j  e n e r g j i ,  i n i c j a t y w i e  i  w y t r w a ł o ś c i  

z j e d n y w a  s o b i e  u z n a n i e  w s p ó ł p r a c u j ą c y c h ,  a  z a l e t a m i  s e r c a  i  c h a r a k t e ­

r u  z d o b y w a  s y m p a t j ę  i  s z a c u n e k  w s z y s t k i c h ,  b l i ż e j  s i ę  z  n i m  s t y k a j ą c y c h .

S T A N  P R Z E M Y S Ł U  W Ę G L O W E G O  W  M A J U  1936 R .  — S y t u ­
a c j a  p r z e m y s ł u  w ę g l o w e g o  w  m a j u  w  p o r ó w n a n i u  z  k w i e t n i e m  n a o g ó ł  
n i e  u l e g ł a  p o w a ż n i e j s z e j  z m i a n i e ,  w y r a ź n i e j s z a  p o p r a w a  w  d z i e d z i n i e  
z b y t u  k r a j o w e g o  n i e  z d o ł a ł a  w y w r z e ć  w p ł y w u  n a  p o z i o m  w y d o b y c i a ,  
g d y ż  j e d n o c z e ś n i e  z m a l a ł  e k s p o r t ,  a  p o z a t e m  c z ę ś ć  z a m ó w i e ń  w y k o n a ­

n o  z  z a p a s ó w  w ę g ł a ,  l e ż ą c y c h  n a  z w a ł a c h .  W  r e z u l t a c i e  o g ó l n e  w y d o ­
b y c i e  w ę g l a  k a m i e n n e g o  u t r z y m a ł o  s i ę  m n i e j w i ę c e j  n a  p o z i o m i e  p o ­
p r z e d n i e g o  m i e s i ą c a ,  r ó w n i e ż  —  z e  w z g l ę d u  n a  t ę  s a m ą  i l o ś ć  d n i  r o ­
b o c z y c h  w  m a j u  ( 2 5 ) ,  c o  i  w  k w i e t n i u  — n a t ę ż e n i e  p r o d u k c j i ,  t .  j .  p r z e ­

c i ę t n a  d z i e n n a  w y t w ó r c z o ś ć  —  z m i a n i e  n i e  u l e g ł a ,  w y n o s z ą c  o k .  8 2  
t y s .  t .  W  p r z e m y ś l e  k o k s i a r s k i m  z a z n a c z y ł a  s i ę  p e w n a  p o p r a w a — z a r ó w n o  
w  d z i e d z i n i e  p r o d u k c j i ,  j a k  i  z b y t u  o g ó l n e g o .  W  p r z e m y ś l e  b r y k i e c i a r -  
s k i m ,  p r z y  u t r z y m a n e j  p r o d u k c j i ,  n a s t ą p i ł a  p e w n a  p o p r a w a  w  d z i e ­

d z i n i e  z b y t u  k r a j o w e g o .

L i c z b o w o  s t a n  p r z e m y s ł u  w  m a j u  ■— w e d ł u g  d a n y c h  t y m c z a ­
s o w y c h  —  w  p o s z c z e g ó l n y c h  r e j o n a c h  p r z e d s t a w i a  n a s t ę p u j ą c e  z e ­

s t a w i e n i e  ( w  t y s .  t o n n ) :

Rejony węglowe

Ś l ą s k i . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
D ą b r o w s k i  .  .  .  
K r a k o w s k i  .  .  .

Wydobycie

• 1  557
370
1 3 2

Zbyt
w kraju1) 

9 1 8  

2 5 9  
1 1 6

Eksport

509
94

Zapasy na 
zwałach 2) 

750 
325 
92

R a z e m : :  2  0 5 9 1  293 6 0 3 1  1 6 7

K w i e c i e ń  1 9 3 6 ■  2 0 5 5 1  2 3 4 6 2 3 1  1 9 6

M a j  1 9 3 5  . •  2  0 2 3 I  2 0 5 655 1  6 0 7

J a k  z  d a n y c h  t e g o  z e s t a w i e n i a  w y n i k a ,  w y d o b y c i e  w ę g l a  k a m i e n n e ­

g o  w  m a j u  w z r o s ł o  o  4  t y s .  t  w  p o r ó w n a n i u  z  m i e s i ą c e m  p o p r z e d n i m ,  
a  o  3 6  t y s .  t  w  p o r ó w n a n i u  z  a n a l o g i c z n y m  m i e s i ą c e m  1 9 3 5  r .  Z a z n a ­

c z y ć  p r z y t e m  n a l e ż y ,  ż e  w y d o b y c i e  w ę g l a  w  r e j .  ś l ą s k i m  w  m a j u  u t r z y ­
m a ł o  s i ę  n a  p o z i o m i e  k w i e t n i o w y m ,  n a t o m i a s t  w  r e j .  d ą b r o w s k i m  n i e ­

z n a c z n i e  p o d n i o s ł o  s i ę .

O g ó l n y  z b y t  w ę g l a  k a m i e n n e g o  w  m a j u  w z r ó s ł  o  3 9  t y s .  t  w  p o ­

r ó w n a n i u  z  k w i e t n i e m .  P o n i e w a ż  z b y t  k r a j o w y  w z r ó s ł ,  a  e k s p o r t  z m a l a ł ,  
p r z e t o  w  u s t o s u n k o w a n i u  s i ę  z b y t u  k r a j o w e g o  d o  e k s p o r t u  n a s t ą p i ł o  
p e w n e  p r z e s u n i ę c i e  n a  k o r z y ś ć  z b y t u  n a  r y n k u  w e w n ę t r z n y m .  W  t e n

‘ )  Ileż zużycia własnego kopalń i deputatów.
* * )  Obliczono przy uwzględnieniu węgla, z u ż y t e g o  n a  cclc u i i u s n e  / « > -  

palii, na deputaty, oraz węgla, .'■ kreślonego przy sprawdzaniu z a p a s i k u .
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s p o s ó b  u d z i a ł  z b y t u  k r a j o w e g o  w  o g ó l n y m  z b y c i e  w z r ó s ł  d o  6 8 - 2 0 % ,  
a  u d z i a ł  e k s p o r t u  z m a l a ł  d o  3 1 - 8 0 % ;  o d p o w i e d n i e  l i c z b y  d l a  k w i e ­
t n i a  w y n o s i ł y :  6 6 - 4 5 %  1  3 3 - 5 5 % .

Z b y t  k r a j o w y  w ę g l a  k a m i e n n e g o  w z r ó s ł  w  s t o s u n k u  d o  k w i e ­

t n i a  o  5 Q  t y s .  t . ,  c z y l i  o  4 - 7 8 % ,  a  w  p o r ó w n a n i u  z  m a j e m  1 9 3 5  r . —  
o  8 8  t y s .  t ,  c z y l i  o  7 - 3 0 %

U d z i a ł  p o s z c z e g ó l n y c h  g r u p  o d b i o r c ó w  w  m a j u  w  p o r ó w n a n i u  z  k w i e ­

t n i e m  p r z e d s t a w i a  s i ę  n a s t ę p u j ą c o :

K  w i e c i e ń M a j
tys. t o n n °L t y s .  t o n n Ol¡0

P r z e m y s ł . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 731 59'24 7 7 6 6 0  0 2
K o l e j e  ż e l a z n e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2 0 8 i 6 ’ 86 2 4 1 1 8 6 4

P o z o s t a l i  o d b i o r c y  ( p r z e w a ż ­
n i e  w ę g i e l  d l a  o p a l u  d o ­

m o w e g o )  . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2 9 5 - 23'90 2 7 6 2 1 '34
R a z e m : 1 2 3 4 ioo’oo 1 2 9 3 IOO’OO

Z b y t  n a  r y n k u  w e w n ę t r z n y m ,  p o m i m o  s e z o n o w e g o  o s ł a b i e n i a  z a p o ­
t r z e b o w a n i a  w ę g l a  n a  c e l e  o p a ł u  d o m o w e g o ,  k s z t a ł t o w a ł  s i ę  k o r z y s t n i e  —  

w s k u t - k  d o ś ć  z n a c z n e g o  w z r o s t u  z a p o t r z e b o w a n i a  z a r ó w n o  z e  s t r o n y  
p r z e m y s ł u ,  j a k o t e ż  z e  s t r o n y  k o l e i .  Z j a w i s k o  t o  t ł u m a c z y  s i ę  p e w n y m ,  
c h o c i a ż  n i e z n a c z n y m ,  w z r o s t e m  o g ó l n e j  p r o d u k c j i  p r z e m y s ł o w e j .

O d b i ó r  w ę g l a  p r z e z  p r z e m y s ł  w z r ó s ł  w  m a j u  o  4 5  t y s .  t ,  c z y l i  o  6 - 1 6 % .  
N a  w z r o s t  o d b i o r u  w ę g l a  p r z e m y s ł o w e g o  w p ł y n ę ł o  g ł ó w n i e  —  o b r k  
p o w a ż n e g o  w z r o s t u  z a p o t r z e b o w a n i a  z e  s t r o n y  p r z e m y s ł u  c u k r o w n i ­
c z e g o —  z w i ę k s z e n i e  d o s t a w  d l a  p r z e m y s ł u  c h e m i c z n e g o  i  g a z o w n i .  
P o z a t e m  p o d k r e ś l i ć  n a l e ż y  p e w n ą  p o p r a w ę  w  o d b i o r z e  - w ę g l a  w  g a ­
ł ę z i a c h  p r z e m y s ł o w y c h ,  z w i ą z a n y c h  z  r u c h e m  i n w e s t y c y j n o - b u d o w l a ­
n y m ,  a  w i ę c  p r z e d e w s z y s t k i e m  w  p r z e m y ś l e  h u t n i c z o - ż e l a z n y m  o r a z  
w  p r z e m y ś l e  c e m e n t o w y m  i  c e r a m i c z n y m  ł ą c z n i e  z  w a p i e n n i k a m i  
i  c e g i e l n i a m i .  O d b i ó r  w ę g l a  z e  s t r o n y  p o z o s t a ł y c h  g a ł ę z i  p r z e m y s ł o ­

w y c h  w  m a j u  w  p o r ó w n a n i u  z  k w i e t n i e m  n i e  u l e g ł  p o w a ż n i e j s z y m  
o d c h y l e n i o m .

E k s p o r t 1 )  w ę g l a  k a m i e n n e g o  w  m a j u  —  p r z y  t e j  s a m e j  l i c z b i e  

d n i  r o b o c z y c h  c o  w  k w i e t n i u  ( 2 5 )  — z m a l a ł  o  2 0  t y s .  t ,  c z y l i  o  3 - 2 1 % ,  
i  p o z o s t a w a ł  o  5 2  t y s .  t ,  a  z a t e m  o  7 - 8 7 %  n i ż s z y m  o d  w y w o z u  w  a n a l o ­

g i c z n y m  m i e s i ą c u  1 9 3 5  r .

Z a p a s y  w ę g l a  n a  z w a ł a c h  k o p a l n i a n y c h  w  m a j u  w  p o r ó w n a n i u  
z  k w i e t n i e m  z m a l a ł y  o  2 9  t y s .  t  i  w y n o s i ł y  z  k o ń c e m  m a j a  1  1 6 7  t y s .  t .

L i c z b a  r o b o t n i k ó w ,  z a p i s a n y c h  w  k o p a l n i a c h  w ę g l a  k a m i e n n e ­
g o ,  z m a l a ł a  w  c i ą g u  m a j a  o  2 0 2  i  w y n o s i ł a  z  k o ń c e m  m i e s i ą c a  6 6 6 5 9 ,  
p r z y c z e m  z m n i e j s z y ł a  s i ę  z a ł o g a  r o b o t n i c z a  w  r e j .  ś l ą s k i m  i  d ą b r o w ­
s k i m ,  w z r o s ł a  n a t o m i a s t  n i e z n a c z n i e  w  r e j .  k r a k o w s k i m .  D a n e ,  d o t y ­
c z ą c e  l i c z b y  r o b o t n i k ó w  w  m a j u  w  p o r ó w n a n i u  z  k w i e t n i e m ,  w  p o ­
s z c z e g ó l n y c h  r e j o n a c h  w ę g l o w y c h ,  i l u s t r u j e  p o n i ż s z e  z e s t a w i e n i e :

Rejony Kwiecień Maj
Ś l ą s k i  . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 43 8 4 7 43 7 2 0
D ą b r o w s k i  . . . . 1 7 0 5 2 i 6  955
K r a k o w s k i  . . . . 5  9 6 2 5 984

R a z e m : 6 6  8 6 1 6 6  6 5 9

C e n y  w ę g l a  w  k r a j u  p o z o s t a ł y  n i e z m i e n i o n e .  C e n y  w ę g l a  e k s p o r t o ­

w e g o  f o b  G d y n i a / G d a ń s k  u t r z y m a ł y  s i ę  m n i e j w i ę c e j  n a  p o z i o m i e  p o ­
p r z e d n i e g o  m i e s i ą c a  i  w y n o s i ł y  d l a  g r u b y c h  g a t u n k ó w  w ę g l a  g ó r n o ­
ś l ą s k i e g o  s h  1 0 / 6 4 - 1 3 / 9  —  w  z a l e ż n o ś c i  o d  k r a j u  p r z e z n a c z e n i a .

F r a c h t y  m o r s k i e  n a  p r z e w ó z  w ę g l a  p o z o s t a ł y  w  m a j u  n i e ­
z m i e n i o n e .  Z a  s t a t e k  c k .  3 0 0 0  t  p ł a c o n o  —  w  s h :  S z t o k h o l m ,  G o e t e -  
b o r g  4 . / - ,  K o p e n h a g a ,  A a r h u s  4 / - ,  T r o m s o e  5 / 3 ,  O s l o  5 / - ,  B e r g e n ,  

D r o n d j e m  5 / 9 ,  S t a v a n g e r  5 / 6 ,  H e l s i n g f o r s  3 / 9 ,  R y g a  3 / 9 ,  R e v a l  4 / - ,  
R o u e n  f r .  2 2 - 5 0 ,  B o r d e a u x  f r .  2 6 - — ,  N a n t e s  f r .  2 6 - 5 0 ,  N i c e  s h  1 0 / - ,  

R o t t e r d a m ,  A m s t e r d a m  4 / 9 ,  A n t w e r p j a  3 / 9 ,  B a r c e l o n a  3 / 9 ,  A l g i e r  
( B o n a ) ,  P h i l l e p c v i l l e  1 0 / - ,  S f a x - O r a n  1 0 / - ,  M a l t a  7 / 6 ,  W e n e c j a ,  L i ­
v o r n o - S p e z i a  8 / 3 ,  S a v o n a  7 / 9 ,  B u e n o s  A i r e s  1 0 / 6 ,  R i o  d e  J a n e i r o  1 0 / 3 ,  
J u g o s l a w j a  9 / - .

P r o d u k c j a  k o k s u  w y n o s i ł a  w  m a j u  1 3 0  t y s .  t  —  w o b e c  1 2 4  t y s .  t  
w  k w i e t n i u ,  a  z a t e m  w z r o s ł a  o  6  t y s .  t ,  c z y l i  o  5 % .  L i c z b a  d n i  r o b o ­

c z y c h  b y ł a  w  m a j u  o  1  w i ę k s z a  —  w o b e c  t e g o  n a t ę ż e n i e  p r o d u k c j i ,  
m i e r z o n e  p r z e c i ę t n ą  d z i e n n ą  w y t w ó r c z o ś c i ą ,  p o z o s t a ł o  p r a w i e  w  g r a ­
n i c a c h  z e s z ł e g o  m i e s i ą c a .  O g ó l n y  z b y t  k o k s u  w y n o s i ł  w  m a j u  1 2 4  t y s .  t  

w o b e c  1 1 0  t y s .  t  w  k w i e t n i u ,  a  z a t e m  w z r ó s ł  o  1 4  t y s .  t .  W z r o s t  
z b y t u  k o k s u  z o s t a ł  w y w o ł a n y  z a r ó w n o  z w i ę k s z e n i e m  z a p o t r z e b o w a n i a  
r y n k u  w e w n ę t r z n e g o ,  j a k  i  w z m o ż e n i e m  s i ę  w y s y ł e k  z a g r a n i c ę .  Z  o g ó l ­
n e g o  z b y t u  1 2 4  t y s .  t  n a  z b y t  k r a j o w y  p r z y p a d a ł o  9 3  t y s .  t ,  a  n a  e k s ­
p o r t  3 1  t y s .  t .  W z r o s t  z b y t u  k o k s u  n a  r y n k u  k r a j o w y m  j e s t  n a s t ę p ­
s t w e m  d a l s z e g o  p r z y r o s t u  z a p o t r z e b o w a n i a  k e k s u  p r z e z  p r z e m y s ł ,  i  t o  

p r a w i c  w y ł ą c z n i e  p r z e z  p r z e m y s ł  h u t n i c z o - ż e l a z n y .  W z r o s t  e k s p o r t u  *)

* )  Liczby, dotyczące eksportu, omówiliśmy szczegółowo w zesz. 23I1936, 
sir. 644.

k o k s u  z o s t a ł  w y w o ł a n y  g ł ó w n i e  z w i ę k s z o n y m i  w y s y ł k a m i  d o  S z w e c j i .  
Z a n o t o w a ć  n a l e ż y  f a k t  w y s ł a n i a  w  m a j u  p r ó b n e g o  ł a d u n k u  o k .  4  t y s .  t  
k o k s u  d o  S t a n ó w  Z j e d n .  P o n i e w a ż  o g ó l n y  z b y t  k - k s u ,  ł ą c z n i e  z e  z u ­
ż y c i e m  w ł a s n e m  k o k s i a r ń ,  b y ł  n i e c o  m n i e j s z y  c d  p r o d u k c j i ,  p r z e t o  
z a p a s y  k o k s u  w y k a z a ł y  d a l s z y  s e z o n o w y  p r z y r o s t  —  z  2 2 3  t y s .  t  d o  
2 2 8  t y s .  t .  Z a ł o g a  r o b o t n i c z a  k o k s i a r ń  w  z w i ą z k u  z  p e w n y m  w z r o s t e m  
p r o d u k c j i  u l e g ł a  z w i ę k s z e n i u  o  1 5  i  w y n o s i ł a  n a  k o n i e c  m i e s i ą c a  2 0 5 2  
r o b o t n i k ó w .

P r o d u k c j a  b r y k i e t ó w  w  m a j u  u t r z y m a ł a  s i ę  n a  p o z i o m i e  p o p r z e ­
d n i e g o  m i e s i ą c a  i  w y n o s i ł a  1 1  t y s .  t ,  n a t o m i a s t  z b y t  b r y k i e t ó w  u l e g ł  
n i e z n a c z n e m u  w z r o s t o w i ,  p r z e k r a c z a j ą c  n i e c o  p r o d u k c j ę .  Z a ł o g a  r o ­
b o t n i c z a  w  b r y k i e c i a r n i a c h  u t r z y m a ł a  s i ę  m n i e j w i ę c e j  n a  p o z i o m i e  p o ­
p r z e d n i e g o  m i e s i ą c a  i  w y n o s i ł a  1 0 8  r o b o t n i k ó w .

PRZEMYŚL N A F T O W Y
SY T U A C JA  P R Z E M Y S Ł U  N A F TO W E G O  W M AJU 1936 R . —

W y d o b y c i e  r o p y  w  m a j u  b .  r .  w y n o s i ł o  4  2 6 3  c y s t e r n  b r u t t o  ( w  k w i e t ­

n i u  4 2 0 1 ) ,  a  m i a n o w i c i e :  w  o k r ę g u  j a s i e l s k i m  8 8 3  c y s t .  ( 8 6 0 ) ,  d r c h o -  
b y c k i m  2  9 3 8  c y s t .  ( 2  9 0 2 )  i  s t a n i s ł a w o w s k i m  4 4 2  c y s t .  ( 4 3 9 ) .  Z  t y c h  
i l o ś c i  —  n a  r o p ę  m a r k i  p o d s t a w o w e j  p r z y p a d a ł o  2 2 8 1  c y s t .  ( 2 2 6 3 )  
i  n a  m a r k i  s p e c j a l n e  1  9 8 2  c y s t .  ( 1  9 3 8 ) .

G a z ó w  z i e m n y c h  w y d o b y t o  3 4  4 2 6  t y s .  m 3  ( 3 6  8 7 4 ) ,  a  m i a n o w i c i e  
( w  t y s .  m 3 ) :  w  c k r .  j a s i e l s k i m  8 6 8 0  ( 9 5 0 1 ) ,  d r o h o b y c k i m  2 1  1 6 8  
( 2 2  8 9 0 )  i  s t a n i s ł a w o w s k i m  4  5 7 8  ( 4  4 8 3 ) .

C e n a  r o p y  b r u t t o w e j  m a r k i  b o r y s ł a w s k i e j ,  z a k u p y w a n e j  p r z e z  
„ P o l m i n ” ,  u s t a l o n a  z o s t a ł a  w  m a j u  w  w y s o k o ś c i  n i e z m i e n i o n e j  —  
zł  1  3 5 0  z a  c y s t e r n ę  i o - t o n n o w ą  l o c o  z b i o r n i k i .

Z a  g a z  z i e m n y  w  r e j o n i e  b o r y s ł a w s k i m  p ł a c o n o  g r  4 - 2 1  z a  1  m 3  
( g r  4 - 2 9 ) .

C z y n n y c h  b y ł o  7 6 4  ( 7 6 2 )  k o p a l ń  r o p y  i  g a z ó w ,  z a t r u d n i a j ą c y c h  
9  0 4 6  r o b o t n i k ó w  ( 9  0 1 3 ) .

N o w y c h  o t w o r ó w  u r u c h o m i o n o  2 1  ( u ) .

W  ruchu wiertniczym, szczególnie na kopalniach małych produ­
centów, daje się zauważyć ożywienie. W iąże się to zapewne z bliskim 
otwarciem kredytów Funduszu Popierania W iertnictw a Naftowego.

Badania poszukiwawcze wierceniami rdzeniow ani stwierdziły w ystę­
powanie piaskowców ropnych w gm. Jankcwce, pcw . leskiego.

B a d a n i a  p o s z u k i w a w - c z e  m e t o d ą  s e j s m i c z n o - r e f l e k s y j n ą  p r o w a d z o n o  
n a  t e r e n i e  s z e r e g u  g m i n  p c w - .  S a m b o r s k i e g o

R a f i n e r j e  o l e j ó w  m i n e r a l n y c h  p r z e r o b i ł y  w  m i e s i ą c u  s p r a w o z d a w ­
c z y m  4 0 9 5  c y s t .  r o p y  ( w  k w i e t n i u  —  3 8 5 3  c y s t . ) .

O t r z y m a n o  3  7 8 7  c y s t e r n  r ó ż n y c h  p r o d u k t ó w  n a f t o w y c h  ( 3  5 8 2 ) ,  
w  t e r n  ( w  c y s t e r n a c h ) :  b e n z y n  —  7 4 0 ,  n a f t y  —  1  2 0 7 ,  o l e j ó w  g a z o w e g o  

i  o p a ł o w e g o  —  5 6 6 ,  o l e j ó w  s m a r o w y c h  —  5 7 6 ,  p a r a f i n y — 1 8 2  o r a z  ■ 
i n n y c h  p r o d u k t ó w  n a f t o w y c h — . 5 1 6 .

W y s ł a n o  z  r a f i n e r y j  z  p r z e z n a c z e n i e m  d l a  s p o ż y c i a  k r a j o w e g o  2  1 5 0  
c y s t .  ( 2 2 1 5 ) ,  w  t e r n  ( w  c y s t e r n a c h ) :  b e n z y n y  —  5 1 7 ,  n a f t y  —  4 6 5 ,  
o l e j u  g a z o w e g o  i  o p a ł o w e g o  —  4 6 2 ,  o l e j ó w  s m a r o w y c h  —  3 2 7 ,  p a r a ­
f i n y — 6 9  o r a z  i n n y c h  p r o d u k t ó w ^ — 3 1 0 .

W y s ł a n o  z  r a f i n e r y j  z  p r z e z n a c z e n i e m  n a  e k s p o r t  1  2 8 2  c y s t .  p r o ­
d u k t ó w  n a f t o w y c h  ( 8 0 4 ) ,  w  t e r n  ( w  c y s t e r n a c h ) :  b e n z y n  —  5 4 8 ,  n a f t y —  

1 7 1 ,  o l e j u  g a z o w e g o  i  o p a ł o w e g o  —  6 0 ,  o l e j ó w  s m a r o w y c h - — 4 1 9 ,  
p a r a f i n y  —  3 9  o r a z  i n n y c h  p r o d u k t ó w  —  4 5 .

Z a p a s y  p r o d u k t ó w  n a f t o w y c h  w  r a f i n e r j a c h  w  d n .  3 i / V  1 9 3 6  r .  
w y n o s i ł y  1 8  5 5 2  c y s t .  ( w  d n .  3 o / I V  1 8  0 5 0  c y s t . ) ,  w  t e r n  ( w  c y s t e r n a c h ) :  

b e n z y n y  —  2  5 5 3 ,  n t i f t y  —  2  5 8 9 ,  o l e j ó w  g a z o w e g o  i  o p a ł o w e g o  —  6 6 9 ,  

o l e j ó w  s m a r o w y c h  —  7 2 7 9 ,  p a r a f i n y  —  4 1 5  o r a z  i n n y c h  p r o d u k t ó w '  
n a f t o w y c h  ■—  5  0 4 7 .

Zapasy ropy w  rafinerjach w  d n .  3 i / V  w-ynosiły 3  5 9 7  cyst. ( w '  d n .  
3 ° / I V  3  S 1 2  cyst.).

W  2 7  c z y n n y c h  r a f i n e r j a c h  b y ł o  z a t r u d n i o n y c h  3  1 2 6  r o b o t n i k ó w .
Z a k ł a d y  g a z o l i n o w ' e  p r z e r o b i ł y  w  m a j u  2 0  8 1 8  t y s .  m 3  g a z u  ( w  k w i e t ­

n i u  2 0  7 6 7  t y s .  m 3 ) ,  w y p r o d u k o w a n o  g a z o l i n y  3 3 0  c y s t .  ( 3 3 0 ) .  W y s ł a n o  
n a  z a p o t r z e b o w a n i e  r a f i n e r y j  o r a z  i n n e  z a p o t r z e b o w a n i a  k r a j o w e  
3 1 7  c y s t .  ( 3 1 0 ) ,  w y s ł a n o  z a g r a n i c ę  3  c y s t .  ( 3 ) .

W  2 5  c z y n n y c h  z a k ł a d a c h  g a z o l i n o w - y c h  b y ł o  z a t r u d n i o n y c h  3 3 2  
r o b o t n i k ó w .

H U T N I C T W O
K O P A LN IC T W O  RU D  ŻE L A Z N Y C H  W ST Y C Z N IU  I LU TYM  
1936 R , —  O s ł a b i e n i e  w y t w ó r c z o ś c i  h u t n i c z e j  w  s t y c z n i u  i  W '  l u t y m  

b .  r .  n i e  o d b i ł o  s i ę  w  w i d o c z n y  s p o s ó b  n a  k o p a l n i c t w i e  r u d y  ż e l a z n e j ,  

k t ó r e j  w y d o b y c i e  w y r o s ł o  w  z n a c z n y m  s t o p n i u  —  t a k ,  ż e  b y ł o  w y ż s z e  
n i ż  w -  p o s z c z e g ó l n y c h  m i e s i ą c a c h  1 9 3 5  r .  T a k  w i ę c  r e k  b i e ż ą c y  z a c z ą ł  

s i ę  d l a  n a s z e g o  k o p a l n i c t w a  b a r d z o  s z c z ę ś l i w i e ,  i  s ą  w s z e l k i e  d a n e ,  
ż e  r o z w ó j  t e n  b ę d z i e  w -  d a l s z y m  c i ą g u  p o s t ę p o w a ł .  R o s n ą c a  b o w i e m  
c i ą g l e  c e n a  r u d  z a g r a n i c z n y c h  s p r a w i a ,  ż e  e k o n o m i c z n i e j s z e m  s t a j e  

s i ę  z w i ę k s z a n i e  p r o c e n t u  n a s z e j  r u d y  w  n a m i a r z e  w i e l k o p i e c o w y m ,  
p o m i m o  s ł a b e j  p r o c e n t o w c ś c i  n a s z y c h  r u d .  J e d n o c z e ś n i e  w z r a s t a  c e n a  
s t a r e g o  ż e l a s t w a ,  k t ó r e  w  p i e c a c h  m a r t e n o w s k i c h  w  p e w n y m  p r o c e n c i e
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zastępowane jest przez surówkę, co oczywiście wywołuje wzrost jej 
produkcji.

W y d o b y c i e  rud liczbowo przedstawiało się, jak następuje 
(w tonnach):

O k r ę g i g ó r n i c z e : Liczba
często- radom- dąb- Ogółem robot-
chowski ski rowshi ników

1 9 3 5  — p r z e ć .  m i e ś .  . . .  2 3  4 5 2 2 7 2 2 I  0 0 5 2 7  1 7 9 2 431
I V  k w a r t . 1 9 3 5 — p r z e ć . m i e ś .  2 2  8 4 2 4 8 3 5 1  1 7 7 2 8  8 5 4 2  744
G r u d z i e ń 1935 •  • .  .  2 2 8 1 9 4 0 1 4 1  1 3 1 2 7 9 6 4 2  6 4 0

S t y c z e ń 1 9 3 6  .  . .  •  2 Ó  3 3 0 5 6 4 6 2  357 34 333 2  8 8 0

L u t y „  •  • .  .  2 5  5 0 6 4 3 0 8 1  435 3 i  2 4 9 2  7 2 9

. S t y c z e ń  -4- l u t y  1 9 3 6  . .  .  S i  8 3 6 9  9 5 4 3 792 6 5  5 8 2 —
,, 1935 • •  •  44 5 8 7 3  0 5 6 3 2 7 3 5 0 9 1 6 —

Poza wyżej wykazaną rudą, wydobywaną z wnętrza ziemi, otrzymy­
wano jeszcze rudę ze starych zwałów: w styczniu— -na jednej kopal­
ni i w  lutym —■ na 2  kopalniach; w styczniu otrzymano tej rudy 
4 4 1  t i w lutym 2 7 2  t, razem 7 1 3  t —  wobec 5 6 0  t w tychże miesiącach 
uprzedniego roku.
Ł Poza właściwą rudą żelazną wydobywano jeszcze piryt na kop. 

.„Staszic”  w okręgu radomskim; wydobyto go w styczniu 8 4 8  t, w lu­
tym zaś wydobycie to dla względów technicznych zostało chwilowo 
wstrzymane. W  styczniu i w lutym 1 9 3 5  r. wydobyto pirytu 2 6 4 4  t, 
zmniejszenie więc wydobycia w b. r. jest bardzo duże—-o 6 8 % .

Jak widać z powyższych dąnych, ogólne wydobycie rudy w porów­
naniu z grudniem wykazało kilkunastoprocentowy wzrost, przyczem 
większy w styczniu i nieco mniejszy w lutym. Wszystkie okręgi gór­
nicze wykazały wzrost wydobycia, procentowo największy wzrost 
wypadł w okręgu dąbrowskim, który wobec uruchomienia nowego 
wielkiego pieca w Hucie Bankowej musi dostarczać jej większe ilości 
rudy. W  porównaniu z pierwszemi 2  miesiącami ub. r. wydobycie te­
goroczne było o ok. 3 0 % większe, przyczem wzrost ten nastąpił we 
wszystkich okręgach, procentowo zaś największy byl w ckręgu radom­
skim.

Wskaźniki wydobycia rudy żelaznej przedstawiały się następująco;

Okręgi
Gru­
dzień Styczeń Luty Styczeń

1935
- i -  l u t y  

1936
C z ę s t o c h o w s k i  .  ,, . 1 0 0 1 1 5 * 0 i i i '  5 1 0 0 1 1 6 ' 2

R a d o m s k i  .  .  ., .  1 0 0 1 3 9 * 6 i o 6 ' 9 1 0 0 3 2 5 ' S
D ą b r o w s k i  .  .  . .  1 0 0 211*5 I 28'9 1 0 0 1 1 5 6

O g ó ł e m :  1 0 0  i 2 2 ' 9  1 1 2 0  1 0 0  1 2 9 0

Udział poszczególnych okręgów w dwumiesięcznem wydobyciu 
wyniósł: częstochowskiego 7 9 -0 % , radomskiego 1 5 -2 % i dąbrowskie­
go 5-8%.

Ruch na kopalniach nie wykazywał większych zmian. W  styczniu 
były w ruchu te same k o p a l n i e ,  co i w  grudniu —  w liczbie 1 6 , 
w lutym natomiast zmniejszyła się ich liczba do 1 5 , gdyż została za­
trzymana 1 kopalnia w okr. częstochowskim i 1 kop. w okr. radom­
skim, uruchomiono zaś 1 kopalnię w ckr. dąbrowskim. Ruch poszuki­
wawczy ożywił się w związku z utrwalającą się kcnjunkturą na zbyt 
rudy żelaznej. C e n y  pozostawały narazie prawie bez zmian, gdyż re­
gulowane są one przez huty, które bynajmniej nie wykazywały 
skłonności do ich podniesienia, a raczej przeciwnie, starały się cenę 
rudy obniżyć do minimum.

Z a p a s y  rudy wszelkiej, znajdujące się na kopalniach i w hutach 
zwiększyły się z 8 2  7 2 2  t w końcu grudnia do 8 6  3 5 3  t w końcu lutego, 
t. j. o 4 -4 % . Z  tej ilości —  zapasy rudy ilastej, przygotowanej do pra­
żenia i znajdującej się na kopalniach, wzrosły z 2 8  5 0 7  t do 2 8  7 8 8  t 
(1 % ), a zapas rudy ilastej prażonej oraz brunatnej, przygotowanych 
do wielkiego pieca, zmniejszył się z 2 0  3 0 5  t do 1 9  2 9 0  t (5 % ), w czem 
rudy ilastej było 5 2 7 1  t i rudy brunatnej 1 4  0 1 9  t; zapasy rudy prażo­
nej, znajdujące się w hutach, podniosły się z 3 3 9 1 0  t do 3 8 2 7 5  t 
( 1 2 -9 %).

Ogólna liczba r o b o t n i k ó w  w porównaniu z grudniem wzrosła 
w styczniu o 9-1  % , w lutym natomiast spadla nieco, pozostając jednak 
wyższą od grudniowej o 3 -4 % . W  lutym 1 9 3 5  r. pracowało 2 1 7 1  ro­
botników, liczba ich w ciągu reku podniosła się więc o 2 5 -9 % . Z  ogólnej 
liczby w styczniu i w lutym pracowato: w okr. częstochowskim 2 3 5 8  
i 2 2 7 3 , w okr. radomskim 4 8 9  i 4 1 9  i w okr. dąbrowskim 3 3  i 3 7 . 
Procentowo w stosunku do ogólnej liczby zatrudnionych robotników 
wynosiło to: w okr. częstochowskim 8 1 -7 %  i 8 3 -3 % , w okr. radom­
skim 1 7 -1 % i iS ’3 % i w okr. dąbrowskim t-2 %  i 1 -4 % .

Przeciętny z a r o b e k  robotników (bez potrąceń) w lutym w ckr. 
częstochowskim i radomskim wynosił (w zł):

Na dniówką: Miesięcznie:
okr. okr. okr. okr.

częstoch. radomski częstoch. radomski
Ogół robotników . . 3'32 2*90 75'oo 57 -0 0
Górnicy na dole 3 ’ 68 3*96 8 6 'oo 8 8 'oo
Wykwalifik. na górze . 4 6 6 4*02 io8 'oo 9 2 'oo
Niewykwalifikowani 2'95 2 ' 12 Ó2 '0 0 4 fo o

W y d a j n o ś ć  p r a c y  robotnika podana jest w poniższem zesta­
wieniu (w tonnach miesięcznie i dziennie), przyczem w obliczeniu tem 
uwzględnieni są tylko robotnicy, pracujący w kopalniach, dających wy­
dobycie :

Liczba robotn. Wydobycie na 1  robotn
u> kop. z  wydob. miesięcznie dziennie

Wrzesień 1935 2 3 0 7 n*50 0 4 6 0
Październik . 2  3 6 2 12*2 8 °'45S
Listopad ,, . 2 6 6 1 1 1 * 1 0 o'445
Grudzień t p 2 4 8 6 1 1 * 2 0 0 - 4 6 7
Styczeń 1936 2 7 1 7 12 *6 5 o'5o5
Luty ,, 2 577 1 2 * 1 5 0 -4 8 5

Jak widać więc, wydajność pracy robotnika poprawiła się dosyć 
znacznie w styczniu, dając cokolwiek ponad % tonny dziennie; luty 
był gorszy, jednak wydajność utrzymała się na poziomie wyższym 
niż w ostatnich miesiącach 1 9 3 5  r.

P r z y w ó z  r u d y  żelaznej utrzymywał się w dalszym ciągu na 
wysokim poziomie, wykazując nawet tendencję ku wzrostowi, co było 
wynikiem dobrej konjunktury dla surówki i zwiększenia jej wytwór­
czości. Przywóz innych materjałów, zawierających żelazo, po silnej 
podwyżce w grudniu spadł ponownie na swój niższy poziom. Przywóz 
rudy manganowej utrzymywał się na wysokim poziomie. Liczbowo 
przywóz i wywóz przedstawiał się następująco:

Przywóz z  zagranicy: Wywóz
rudy materjal., rudy rudy

żelaz- zawier. manga- dam.
nej żelazo nowej i szlak.

1 9 3 5  —  przeć. mieś. . . 2 0 3 3 1  2 6 0 0  5 2 8 6  1 8 1 3

IV kwart. 1 9 3 5 — przeć. mieś. 3 2  573 5 235 6 5 0 1  2 2 3 9

Grudzień 1 9 3 5  . . . .  23 435 1 0 2 0 9  9 6 3 7  2 2 3 7
Styczeń 1 9 3 6  . . . .  3 0 7 7 6  1 6 3 4  6 1 1 9  1 3 1 7

Luty ....................... 3 6 4 0 1  2 0 0 9  6 5 3 6  2 2 3 9

S t y c z e ń l u t y  1 9 3 6  .  .  .  6 7 1 7 7  3 6 4 3  1 2 6 5 5  3 5 5 6

. .  1935 •  •  •  2 8 2 7 9  4 8 5 4  1 8 3 1  5 7 0 7

Jak widać z tego zestawienia, przywóz rudy w, porównaniu z grudniem 
wzrósł w styczniu o 3 1 % i w lutym o 5 5 -1 % ; również i w porównaniu 
do przeciętnego miesięcznego przywozu w IV kwart. ub. r. przywóz 
tegoroczny był większy. W  porównaniu z pierwszemi 2 miesiącami 
ub. r. przywóz w styczniu i lutym b. r. byl większy o 1 3 7 -2 % . Wywóz 
rudy darniowej i szlak wykazał zmniejszenie o 4 1 -2 %  w styczniu, 
w lutym zaś wyniósł prawie identycznie to samo, co w grudniu. W  ciągu 
pierwszych 2 miesięcy b. r. wywieziono mniej niż w ub. r. o 3 7 '7 % .

H U TN ICT W O  ŻELA ZN E W ST Y C ZN IU  I L U T Y M  1936 R.
Stan depresji, jaki nastąpił w hutnictwie Żelaznem w listopadzie 
i grudniu, trwał w dalszym ciągu, a nawet lekko się jeszcze wzmógł —  
w styczniu, luty natomiast przyniósł pewną poprawę w sytuacji, choć 
wytwórczość hutnicza pozostawała jeszcze w tym miesiącu na niskim 
poziomie. Zmiany w wytwórczości hutniczej przedstawia poniższe ze­
stawienie wskaźników wytwórczości —  przy podstawie: miesięczna 
produkcja 1 9 2 8  r. =  1 0 0 :

1 9  3  5 1  9 3  6 I  9 3  5
Grudzień Styczeń Luty Styczeń Luty

Wielkie piece. . 6 4  8 6o '5 58 5 . 6 r 6 53'5
Stalownie . . • 52-7 49'4 56-5 74'5 5 8 6

Walcownie. . 48 -8 4 6  0 6 2 ' 0 6 6 ' 2 57'2

Przyczyny osłabienia sytuacji w hutnictwie były te same, co i w po­
przednich miesiącach, t. j. wstrzymywanie się klienteli z poważniejszc- 
mi zakupami —  wobec oczekiwania dalszego potanienia żelaza. Co- 
prawda, ceny żelaza zostały definitywnie ustalone jeszcze w końcu 
grudnia, lecz przez cały prawie styczeń zostawała nieustalona sprawa 
taryf przewozowych, które w ostatecznej cenie żelaza odgrywają bardzo 
poważną rolę. Pozatem swój wpływ wywarła normalna konjunktura 
zimowa, skutkiem której styczeń i luty należą normalnie do miesięcy 
o słabszych zamówieniach. Jak widać z wyżej przytoczonego zestawie- 
nia, stosunkowo najlepie j przedstawiał się dział wii lkrpit ctwy, wyka­
zując kwoty j dnakowe albo nawet wyższe w zestawieniu z odpowied- 
niemi miesiącami 1 9 3 5  r. Wynika to ze stałej tendencji, przejawiającej 
się już od dłuższego czasu -wzmagania spożycia surówki w procesie
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martenowskim; toteż prawie z miesiąca na miesiąc jesteśmy świadkami 
wzrostu tej wytwórczości. Dużo słabiej przedstawiały się działy stalowni 
i walcowni, gdzie wytwórczość styczniowa tegoroczna była mniejsza 
od zeszłorocznej o przeszło 3 0 % . Lepszy tu był już luty, w którym to 
miesiącu wytwórczość w stalowni była niewiele tylko niższa niż w lu­
tym ub. r., a w walcowni nawet przewyższyła wytwórczość zeszłoroczną 
o ok. 8 % . Oczywista rzecz, że taki spadek wytwórczości był tylko w y­
nikiem zmniejszenia się zbytu na rynku krajowym, jak również i w w y­
wozie, który też wykazał duże zmniejszenie, choć dla przyczyn zupełnie 
innych. Poważną pomocą w tern położeniu hutnictwa był większy 
obstalunek, udzielony w styczniu przez kolej w wysokości przeszło 
2 6  tys. t.

W y t w ó r c z o ś ć  hut żelaznych w ich zasadniczych działach przed­
stawiała się, jak następuje (w tonnach):

I93S —  
IV kwart.

Su­
rówka

a)  w w o j e w ó d z t w

przeciętnie mieś. 7  8 7 2  
1 9 3 5 — przeć. mieś. 8 5 6 0

Stal
zlewna

i e k ie

2 8  2 3 7  

3 0  143

Wytw.
walców- Rury 

niane
1 e ck  i e m

1 9  9 9 6  1 8 7 4  

1 9 2 0 7  2 4 1 1

Liczba
robotn.

1 2  4 2 2  

1 2  5 4 6

Grudzień 1935 . . . . 9 055 2 7  1 0 6 1 4 7 7 2 I 9 II 1 1  975
Styczeń 1 9 3 6  . . . . 1 0  2 0 6 25 47i 16  8 61 1 9 8 7 1 2  1 2 9

Luty II I7I 2 1  095 1 9  90 6 1 5 8 3 1 2  0 2 1

Styczeń - - lu ty  1 9 3 6  . . 2 1  377 4 6  5 6 6 3 6  7 6 7 3 570 —
• * .. 1935 • • 14 544 5 2  5 6 6 37 2 1 4 2 0 9 3 —

b) w w o j e w ó d z t w i e  ś l ą s k i e t n

1935 — przeciętnie mieś. 2 4  9 6 9 5 0  58 0 3 6  144 3 1 3 8 2 1  0 0 5

IV kwart. 1 9 3 5 — przeć. mieś. 28  7 2 2 4 8 1 5 2 34 877 2 8 7 2 2 1  4 9 5

Grudzień 1935 . . . . 2 7  8 48 3 5  9 2 7 2 7  5 8 9 2 173 2 1  439
Styczeń 1 9 3 6  . . . . 2 4 3 6 9 3 3  6 9 6 2 3  329 2 9 1 8 2 1  259
Luty 2 2  0 8 7 4 6  5 6 2 3 3  828 3 517 2 1 1 5 6

Styczeń - luty 1 9 3 6  . . 4 6  4 5 6 8 0  2 5 8 57 157 6  435 —

>• .. 1935 • ■ 50 972 1 0 6  8 96 70 7 1 0 5 590 —

c)  o g ó ł e m  w P o l s c e

1935 — przeciętnie mieś. 32 841 7 8  8 1 7 5 6  175 5 0 1 2 3 3  44 8
IV kwart. 1 9 3 5 — przeć. mieś. 3 7  2 8 2 7 8  2 9 5 54 225 5 2 8 3 3 4 0 8 3

Grudzień 1935 . . . . 3 6 9 0 3 63  0 3 3 42 597 4  0 8 4 3 3  4 2 5
Styczeń 1 9 3 6  . . . . 34 575 5 9  1 6 7 4 0  1 9 0 4 905 3 3  3 9 9
Luty 99 » • • • 33 2 58 6 7  6 5 7 5 4  1 6 2 5  1 0 0 3 3  18 8

Styczeń -4-łu ty  1 9 3 6  . . 6 7  833 1 2 6  8 2 4 94 352 1 0  0 0 5 —

99 .. 1935 • • 6 5  5 1 6  159 4 6 2 1 0 7  9 2 4 7 6 8 3 —

Małopolska huta „Kraków” prowadziła swoją walcownię tylko w lu­
tym, dając 4 2 8  t drobnego żelaza. W  1 9 3 5  r. w styczniu i w lutym 
huta ta nie pracowała. Ponieważ praca w lutym nie była ciągła i pod 
koniec miesiąca walcownia nie pracowała, zarówno więc z końcem 
stycznia, jak i z końcem lutego zanotowanych zostało tylko 1 1  robotni­
ków. Zarówno produkcja, jak i liczba robotników włączone zostały 
w powyższem zestawieniu do liczb ogólnych w Polsce.

W  dziale s u r ó w k i  wytwórczość ogólna w porównaniu z grudniem 
wykazała w obu miesiącach zmniejszenie, przyczem nastąpiło ono tylko 
na Górnym Śląsku, gdyż b. Kongresówka wykazała wzrost dzięki uru­
chomieniu nowego wielkiego pieca w Hucie Bankowej. Zmiany 
wskaźnika rozmiarów wytwórczości przedstawia poniższe zestawienia:

Grudzień Styczeń

B. Kongresówka . 1 0 0  H 2 ' 7

Górny Śląsk . . 1 0 0  8 7  4

Ogółem w Polsce 100 93'6 90 0 100 I03'2

Udział poszczególnych dzielnic w 2 -miesięcznej wytwórczości wyno­
sił: b. Kongresówki 3 1 -5 % i Górnego Śląska 6 8 -5 % . Liczba wielkich 
pieców w ruchu wynosiła w styczniu 8 i w lutym 9 , z których w b. 
Kongresówce w obu miesiącach po 3 , a na Górnym bląsku 5 i 6 . Ilość 
pieco-dni, przepracowanych w styczniu i w lutym, w ogólnej liczbie 
wyniosła 2 3 5  i 2 1 7 , z czego w b. Kongresówce 80  i 8 5 , a na Śląsku 1 5 5  
i 1 3 2 . W  styczniu i lutym 1 9 3 5  r. pracowało 9  i 8 wielkich pieców, dając 
2 5 7  i 2 2 2  pieco-dni.

Ogólny zbyt surówki w porównaniu z grudniem wykazał dość znaczne 
zmniejszenie, przyczem rynek krajowy bardzo silnie skurczył się 
w styczn.u, w lutym zaś nieco poprawił. Eksport wykazał duży wzrost 
w styczniu, w lutym zaś był nieznaczny: wywożony był wyłącznie 
ferromangan. Liczbowo zbyt surówki w poszczególnych miesiącach 
przedstawiał się następująco (w tonnach):

Luty

I23'0
79'2

Styczeń - f -  luty 
1935  m 6 
1 0 0  I4Ó’ 8
100 91'o

Z b y t : Spożycie
w kraju zagranicą razem własne

Listopad 1935 • • • 1 7 8 5 1 50 1 7  9 0 1 38 477
Grudzień , , 8  6 2 2 1 0 2 6 9  6 4 8 2 7  3 8 3
Styczeń 1 9 3 6  .  . 5  8 9 1 1 8 2 9 7  7 2 0 2 3  479
Luty O • • 8  0 6 4 4 7 2 8 5 3 6 2 8  1 7 2

Styczeń -4- luty 1 9 3 6  .  . ■  13 955 2  3 0 1 1 6  2 5 6 5i  6 5 1
» .. 1935 ■ • •  1 6 6 9 3 1 8 5 1 6  8 7 8 6 1  3 8 8

Jak widać więc, zbyt na rynku krajowym w porównaniu z grudniem 
zmniejszył się w styczniu o 3 2 -3 % , w lutym zaś był mniejszy już tylko 
o 5'5%. Wywóz wykazał w styczniu wzrost o 7 8 % , natomiast luty 
przyniósł zmniejszenie o S4 °o- Porównanie zbytu w ciągu 2 miesięcy 
sprawozdawczych b. r. i ub '.wykazuje zmniejszenie zbytu w b. r. 
0  3 '7 % . przyczem zmniejszył się jedynie zbyt krajowy o 1 6 -4 % , eksport 
zaś okazał się większym przeszło 1 2 -krotnie. Zapasy surówki podniosły 
się z 2 3  7 5 8  t w końcu grudnia do 3 2  6 9 9  t w końcu lutego, a więc
0 37‘6%.

W  s t a l o w n i a c h  ogólna wytwórczość w porównaniu do po­
ważnie obniżonej wytwórczości grudniowej spadła w styczniu nie­
wiele, gdyż tylko o 6 -2 % , a w lutym już nawet przewyższyła grudnio­
wą o 7 '2 % . Natomiast porównanie 2 -miesięcznej wytwórczości w b. r.
1 w ub. r. wypada bardzo dla b. r. niekorzystnie (spadek o 2 0 -5 %). 
Zmiany wskaźnika wytwórczości wykazuje poniższe zestawienie:

Grudzień Styczeń Luty

B. Kongresówka . 1 0 0  94'o 7 7 ' 8
Górny Śląsk . . 1 0 0  9 3 ' 8  I29'6

Ogółem w Polsce 1 0 0  9 3 ' 8  io 7 ' 2

Styczeń -f- luty 
1935  I 936

1 0 0  8 8 ’s
1 0 0  7 5 ’ 2

1 0 0  7 9 'S

Jak widać więc w b. Kongresówce wytwórczość stali spadła szczegól­
nie silnie —  bo o 2 2 -2 % — w lutym, natomiast na Górnym Śląsku 
właśnie luty przyniósł znaczne polepszenie, bo o 2 9 -6 % . Rezultat
2 -miesięczny produkcji był w tym roku gorszy w b. Kongresówce
0 H '5 % . 2  na Śląsku o 2 4 '8 % . Udział poszczególnych dzielnic w w y­
twórczości wynosił: b. Kongresówki 3 6 -7 % i Górnego Śląska 6 3 -3 % . 
Ogólna liczba pieców martenowskich w ruchu wynosiła w obu spra­
wozdawczych miesiącach 2 0 , z czego w b. Kongresówce pracowało 
7  pieców, a na Śląsku 1 3 . Przepracowano w styczniu i w lutym w ogól­
nej sumie 4 2 3  i 4 6 9  pieco-dni, z czego na b. Kongresówkę przypada 
1 6 8  i 1 4 7 , a na G. Śląsk —  2 5 5  i 3 2 2  pieco-dni. W  odpowiednich mie­
siącach 1 9 3 5  r. pracowało po 2 3  piece ( 5 7 4  i 5 0 0  pieco-dni), z czego 
w b. Kongresówce —  7  i 9  ( 1 8 3  i 1 9 3 ) i na Śląsku 1 6  i 1 4  pieców ( 3 9 1
1 3 0 5  pieco-dni). Pieców elektrycznych pracowało ogółem 6  i 8 ; dały 
1 7 4  i 1 6 9  pieco-dni; w b. Kongresówce były czynne 2 i 4  piece (8 9  
i 7 6  pieco-dni), a na Śląsku— po 4  ( 8 5  i 9 3 ). Zapasy stali obniżyły 
się z 3 2  4 1 2  t w końcu grudnia do 4 2  8 7 6  t w końcu lutego, t. j. o 1 8 -2 % .

W  w a l c o w n i a c h  wytwórczość ogólna wykazała w porówna­
niu z grudniem— w styczniu kilkoprocentowe zmniejszenie, w lutym 
natomiast wzrost o 2 7 % , przyczem zwyżka ta wystąpiła w obu dzielni­
cach. Rezultat 2 -miesięczny wytwórczości był w b. r. gorszy niż w ub. 
r., pogorszenie nastąpiło w  obu dzielnicach. Wskaźniki wytwórczości 
w sprawozdawczych miesiącach wynosiły:

Grudzień Styczeń Luty Styczeń
*935

-r- luty 
1936

B. Kongresówka . IOO ii4 'o i35'o IOO 9 8 6
Górny Śląsk . . i 00 8 4 6 122’9 IOO 8o'8

Ogółem w Polsce IOO 9 4 2 I2 7 ' 0 IOO 8 7 ' 6

Szczególnie silnemu osłabieniu uległa w styczniu praca walcowni 
na Górnym Śląsku, natomiast w b. Kongresówce już znać było po­
prawę. Luty przyniósł dalszą poprawę w stosunku do grudnia, gdyż 
w b. Kongresówce o 3 5 % , a na Górnym Śląsku o 2 2 -9 % . W  rezulta­
cie w okresie 2 -miesięcznym Śląsk dał w b. r. mniejszą produkcję 
niż w ub. r. o 1 9 -2 % , podczas gdy spadek produkcji w b. r. w b. Kon­
gresówce wyniósł tylko 1 -4 % .

Zbyt wytworów walcownianych łącznie z półwytworem— jednak 
bez spożycia własnego —  wykazał w styczniu zmniejszenie i na rynku 
krajowym i w wywozie, w lutym zaś nastąpił dosyć znaczny wzrost. 
Zbyt w ciągu okresu styczeń-:-łuty był w b. r. mniejszy o IS'2% 
niż w ub. r., przyczem głównie zmniejszył się wywóz. Liczbowo zbyt 
przedstawiał się, jak następuje (w tonnach):

Z b y t : Spożycie
w kraju zagranicą razem własne

L i s t o p a d 1935 ■ ■ 45 955 1 4  8 9 2 6 0  8 4 7 1 7  35i
G r u d z i e ń 9 9 ■  •  2 9  7 4 1 1 8  6 7 0 4 8  4 1 1 1 3  1 0 3
S t y c z e ń 1 9 3 6 .  .  2 4  5 6 2 1 0 4 3 9 3 5 0 0 1 1 4 0 5 0

L u t y 9 9 •  .  4°  5 1 0 1 6  5 2 6 5 7 0 3 6 1 5  9 6 8

S t y c z e ń  - f - l u t y  1 9 3 6 .  •  6 5  0 7 2 2 6  9 6 5 9 2  0 3 7 3 0  0 1 8

M . .  1935 • .  .  6 7  0 2 9 4 1 7 8 6 1 0 8  8 1 5 3 0  6 8 4
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Z  l i c z b  p o w y ż s z y c h  w i d a ć ,  ż e  z a ł a m a n i e ,  j a k i e  n a s t ą p i ł o  n a  r y n k u  
k r a j o w y m ,  n i e  z o s t a ł o  j e s z c z e  —  p o m i m o  z n a c z n e j  p o p r a w y  w  l u t y m  —  

w  z u p e ł n o ś c i  w  o k r e s i e  s p r a w o z d a w c z y m  w y r ó w n a n e .  W  c i ą g u  p i e r w ­
s z y c h  2  m i e s i ę c y  b .  r .  w  p o r ó w n a n i u  z  t y m ż e  o k r e s e m  u b .  r .  z b y t  n a  

r y n k u  k r a j o w y m  o k a z a ł  s i ę  o  3 %  m n i e j s z y m .  W y w ó z  w  s t y c z n i u  s p a d ł  
b a r d z o  z n a c z n i e ,  g d y ż  o  4 4 % ,  w  l u t y m  p o p r a w i ł  s i ę ,  a l e  b y ł  j e s z c z e  
m n i e j s z y  o d  g r u d n i o w e g o  o  1 1 - 5 % .  W y w ó z  2 - m i e s i ę c z n y  b y l  w  b .  r .  
z n a c z n i e ,  g d y ż  o  3  5 ’ 6 % ,  n i ż s z y  n i ż  w  u b .  r .  Z a p a s y  w y t w o r ó w  w a l c ó w  -  
n i a n y c h  w z r o s ł y  z  6 0  6 7 0  t  w  k o ń c u  g r u d n i a  d o  6 3  6 3 8  t  w  k o ń c u  l u t e g o ,  

c z y l i  o  s % .

W  d z i a l e  r u r  j u ż  s t y c z e ń  w y k a z a ł  p e w n ą  p o p r a w ę ,  k t ó r a  w z r o s ł a  
j e s z c z e  w  l u t y m ;  d o  p o p r a w y  t e j  p r z y c z y n i ł  s i ę  g ł ó w n i e  G ó r n y  Ś l ą s k ,  

g d y ż  w  b .  K o n g r e s ó w c e  l u t y  p r z y n i ó s ł  n a w e t  z m n i e j s z e n i e  p r o d u k c j i .  
D w u m i e s i ę c z n a  p r o d u k c j a  w y k a z a ł a  w  1 9 3 6  r .  w  p o r ó w n a n i u  z  1 9 3 5  r .  

w z r o s t  w  o b u  d z i e l n i c a c h .  W s k a ź n i k i  w y t w ó r c z o ś c i  r u r  p r z e d s t a w i a ł y  
s i ę  n a s t ę p u j ą c o :

Grudzień Styczeń Luty

B .  K o n g r e s ó w k a  .  .  1 0 0  i o ą ' 0  8 3 ' o
G ó r n y  Ś l ą s k  .  .  .  1 0 0  i 3 4 ' o  i ó i - 6

O g ó ł e m  w  P o l s c e  .  100 I2 i'3  126*1 100 130*0

W y t w ó r c z o ś ć  b .  K o n g r e s ó w k i  p r z e d s t a w i a ł a  s i ę  s t o s u n k o w o  d u ż o  
s ł a b i e j  n i ż  G ó r n e g o  Ś l ą s k a ,  a  p o m i m o  t o  r e z u l t a t  2 - m i e s i ę c z n y  w y p a d ł  
w  s t o s u n k u  d o  r o k u  p o p r z e d z a j ą c e g o  p r o c e n t o w o  l e p i e j .  U d z i a ł  p o ­
s z c z e g ó l n y c h  d z i e l n i c  w  2 - m i e s i ę c z n e j  p r o d u k c j i  p r z e d s t a w i a !  s i ę  n a ­
s t ę p u j ą c o :  b. K o n g r e s ó w k i  35-7% i  G ó r n e g o  Ś l ą s k a  64-3%.

O g ó l n y  z b y t  r u r  d o ś ć  z n a c z n i e  w  o k r e s i e  s p r a w o z d a w c z y m  w z r ó s ł ,  
d o  c z e g o  g ł ó w n i e  p r z y c z y n i ł  s i ę  w y w ó z ,  k t ó r y  w  p o r ó w n a n i u  z  u b .  r .  

z w i ę k s z y ł  s i ę  o  3 0 % .  L i c z b o w o  z b y t  r u r  p r z e d s t a w i a ł  s i ę  n a s t ę p u j ą c o  
( w  t o n n a c h ) :

Z b y t ; Spożycie
w kraju zagranicą razem własne

L i s t o p a d 1935 i  793 4  1 2 8 5 921 1 5 6
G r u d z i e ń ,, 2  0 9 1 i  755 3 8 4 6 6 6
S t y c z e ń 1 9 3 6 2  2 9 3 2  4 9 4 4 7 8 7 78
L u t y ,, 2 0 4 3 3  6 0 7 5  6 5 0 Ó 2

S t y c z e ń  - 4- l u t y  1 9 3 6 4 3 3 6 6  i b i 1 0 4 3 7 1 4 0

O 1935 3  1 6 7 4  6 8 5 7  8 5 2 2 7

Z b y t  k r a j o w y  w  p o r ó w n a n i u  z  g r u d n i e m  z w i ę k s z y ł  s i ę  w  s t y c z n i u  
o  9  " 4 % ,  n a t o m i a s t  w  l u t y m  s p a d ł  o  2 - x % ;  w  c i ą g u  2  m i e s i ę c y  b .  r .  
r y n e k  k r a j o w y  o d e b r a ł  w i ę c e j  n i ż  w  u b .  r .  o  3 6 - 8 % .  Z b y t  z a g r a n i c ę  

w y k a z a ł  d u ż y  w z r o s t ,  g d y ż  w  s t y c z n i u  o  4 2 %  i  w  l u t y m  o  i o s ‘ 5 % ;  
w  2 - m i e s i ę c z n y m  o k r e s i e  w y w ó z  b y ł  w  b . r .  w i ę k s z y  o  3 0 - 1  %  n i ż  w  u b .  r .  

Z a p a s y  r u r  o b n i ż y ł y  s i ę  z  5  0 4 7  t  w  k o ń c u  g r u d n i a  d o  4  6 2 0  t  w  k o ń c u  
l u t e g o ,  t .  j .  o  8 - 4 % .

L i c z b a  r o b o t n i k ó w ,  z a t r u d n i o n y c h  w  h u t a c h  ż e l a z n y c h ,  w  p o ­

r ó w n a n i u  z  g r u d n i e m  z m n i e j s z y ł a  s i ę  w  s t y c z n i u  b a r d z o  n i e z n a c z n i e ,  
g d y ż  t y l k o  o  2 6 ,  w  l u t y m  z a ś  —  o  2 2 7 ,  c z y l i  o  0 - 7 % .  W  l u t y m  1 9 3 5  r .  
p r a c o w a ł o  3 2  3 5 S  r o b o t n i k ó w ,  w  c i ą g u  w i ę c  r o k u  l i c z b a  i c h  w z r o s ł a
0  8 3 3 »  t .  j .  o  2 - 6 % .  Z  o g ó l n e j  l i c z b y  r o b o t n i k ó w  p r a c o w a ł o  w  b .  K o n ­
g r e s ó w c e  3 6 - 1 %  i  n a  G ó r n y m  Ś l ą s k u  6 3 - 9 % .  L i c z b a  „ ś w i ę t ó w e k ”  n a  
G ó r n y m  Ś l ą s k u  w z r o s ł a  z  6 3 6 4 6  w  g r u d n i u  d o  8 6 1 1 3  w  s t y c z n i u ,  

w  l u t y m  j u ż  s p a d l a  d o  3 9  5 0 4 ;  w  s t o s u n k u  d o  i l o ś c i  d n i ó w e k ,  j a k i e  

p o w i n n y  b y ł y  b y ć  p r z e p r a c o w a n e  n o r m a l n i e ,  s t a n o w i ł y  ś w i ę t ó w k i  
w  s t y c z n i u  1 6 - 0 6 %  i  w  l u t y m  7 - 4 4 % .  W  1 9 3 S  r .  l i c z b a  ś w i ę t ó w e k  
w y n i o s ł a  w  s t y c z n i u  2 9 2 2 1  i  w  l u t y m  2 1  2 1 2 ,  c z y l i  5 - 4 8 %  i  4 - 5 4 % .  
P r z e c i ę t n e  z a r o b k i  r o b o t n i c z e  ( b e z  p o t r ą c e ń )  w  l u t y m  — -  n a  d n i ó w k ę

1  m i e s i ę c z n i e  —  w y n o s i ł y  ( w  z ł ) :

D n i ó w k a  M i e s i ę c z n i e

b. Kongre­ Górny b. Kongre­ Górny
sówka Śląsk sówka Śląsk

O g ó ł e m  d l a  c a ł e j  z a ł o g i  .  6  3 8 i o " 6 o 135 245
D l a  w y k w a l i f i k o w a n y c h  .  9 * 0 6 1 3 * 2 5 195 3 1 0
D l a  n i e w y k w a l i f i k o w a n y c h  4 * 5 0 9 6 0 1 0 5 1 8 7

O g ó l n y  s t a n  z a m ó w i e ń  w e w n ę t r z n y c h  w  d a l s z y m  c i ą g u  w y k a ­
z y w a ł  s i l n y  s p a d e k ,  w  l u t y m  j e d n a k  z a c z ę ł a  z a z n a c z a ć  s i ę  p o p r a w a ;  
s t y c z n i o w e  z a m ó w i e n i e , r z ą d o w e  w  w i ę k s z y m  z a k r e s i e  b y ł y  p o w a ż n ą  

p o m o c ą  d l a  h u t n i c t w a .  W e d ł u g  d a n y c h  S y n d y k a t u  P o l s k i c h  H u t  Ż e ­
l a z n y c h  z a m ó w i e n i a  ( b e z  s u r ó w k i ,  r u r  i  z a m ó w i e ń  z a g r a n i c z n y c h )  w y ­

n o s i ł y  ( w  t o n n a c h ) :
Grudzień Styczeń Luty S t y c z e ń -7-luty

1935 1936
R z ą d o w e . . . . 2 3 6 2 6  6 8 7 8 7 1 3 2 14 27  558
P r y w a t n e  .  .  . 7 150 13 891 19 359 2 1  3 6 5 33 250

R a z e m : 7 386 4° 578 2 0  2 3 0 24 579 6 0  8 0 8

W  p r y w a t n y c h  b y ł o :
z a m ó w i e ń  h a n d l u 2  8 0 8 9 350 1 2  6 5 3 1 2  8 9 8 2 2  0 0 3

„  p r z e m y s ł u 4 2 4 2 4 541 6  7 0 6 8  4 6 7 n  2 4 7

Z a m ó w i e n i a  r y n k u  p r y w a t n e g o  w  p o r ó w n a n i u  z  g r u d n i e m  w z r o s ł y  
w  s t y c z n i u  o  9 4 - 2 %  i  w  l u t y m  o  1 6 0 % .  R ó w n i e ż  l e p s z e  b y ł y  o n e  n i ż  
w  t y c h ż e  m i e s i ą c a c h  1 9 3 5  r .  o  5 6 % .

D o s t a w a  m a t e r j a ł ó w  s u r o w y c h  o d b y w a ł a  s i ę  n o r m a l n i e ;  
o b o w i ą z y w a ł  n a d a l  k o n t y n g e n t  d o  w s a d u  s t a r e g o  ż e l a s t w a ,  u s t a l o n y  
p r z e z  M i n i s t e r s t w o  P r z e m y ś l u  i  H a n d l u .  S p o ż y c i e  p r z e z  h u t y  t w o r z y w  
w  s t y c z n i u  i  l u t y m  p r z e d s t a w i a ł o  s i ę  n a s t ę p u j ą c o  ( w  t o n n a c h ) :  r u d y  
d o  w i e l k i c h  p i e c ó w  4 2  2 8 5  i  4 3  2 4 4 ,  i n n y c h  t w o r z y w ,  z a w i e r a j ą c y c h  

ż e l a z o ,  7  5 7 6  i  9  2 2 3 ,  k o k s u  d o  w i e l k i c h  p i e c ó w  3 5  4 8 4  i  3 0  3 0 9 ,  w ę g l a  
d l a  w s z y s t k i c h  c e l ó w  ( z  w y j ą t k i e m  k o k s o w n i )  8 9  7 2 0  i  1 0 3  2 6 7 ,  ż e l a s t w a  
d l a  w i e l k i c h  p i e c ó w  i  m a r t e n o w s k i c h  4 5  1 5 3  i  5 2  9 3 6 ,  w  c z e m  ż e l a s t w a  
w ł a s n e g o  b y ł o  1 2  2 5 8  i  1 5  0 9 3 ,  r u d y  m a n g a n o w e j  1 0 0 3 0  i  1  4 4 6 .

O b r ó t  z a g r a n i c z n y  w y t w o r a m i  h u t n i c t w a  ż e l a z n e g o  w r a z  
z  o b r o t e m  u s z l a c h e t n i a j ą c y m  p o d a n y  j e s t  w  p o n i ż s z e m  z e s t a w i e n i u  
( w  t o n n a c h  i  t y : ,  z l ) .  L i c z b y  w y w o z u  z e s t a w i o n e  s ą  n a  p o d s t a w i e  d a ­

n y c h  D r p a r t .  G ó r n . - H u t n .  M i n .  P r z e m .  i  H a n d l u ,  l i c z b y  z a ś  p r z y ­
w o z u —  n a  p o d s t a w i e  d a n y c h  G ł .  U r z .  S t a t . :

Styczeń 1936 L u t y  1936 Luty m s
t o n n t y s .  zl t o n n t y s .  zl t o n n t y s .  zł

S u r ó w k a f w y w ó z 1829 308 472 84 90 14
w s z e l k a ( p r z y w . 47 14 161 33 180 53
P ó ł  w y t w ó r  j ( w y w ó z — — — — — —

w a l c ó w .  ) [  p r z y w .  

1 w y w ó z

3004

7 065

454 2 660 

10 670

417

1618

380 82

w a l c .  ( o p r ó c z  <
I 104 12 312 2 IOO

n i ż e j  w y m i e ń . )  1p r z y w . 446 454 601 429 517 565

S z y n y  w s z e l k .  1r  w y w ó z 380 164 10 084 326

co■tt- 322
w r a z  z  a k c e s .  1. p r z y w . — — — — — —

B l a c h a  ż e l a z n a ! f  w y w ó z 2 994 535 4772 935 1839 662
i  s t a l o w a  1j  p r z y w . 50 40 21 16 55 84
R u r y  ż e l a z n e  J i  w y w ó z 2 494 660 3 607 I  003 1 889 I 190
i  s t a l o w e  1[  p r z y w . 124 123 4 9 84 95 1 0 8

W y t w .  d a l s z e j  ( 
o b r ó b k i  \

w y w ó z 139 174 224 201 I  022 820

R a z e m  j
w y w ó z  

k  p r z y w .
14 901 
3 671

2 945 
i 085

2 0  8 2 9  

3  4 9 2

4 165
979

l 8 ÓIO 
I 227

5 108 
892

W y w o z u  d o  Z .  S .  R .  R .  w  s t y c z n i u  n i e  b y ł o ,  w  l u t y m  n a t o m i a s t  
w y w i e z i o n o  3  8 1 9  t ,  c o  s t a n o w i ł o  2 0 - 7 %  o g ó l n e g o  w y w o z u .  O g ó l n y  
t o n n a ż ,  w y w i e z i o n y  ł ą c z n i e  w  s t y c z n i u  i  w  l u t y m ,  w y n i ó s ł  3 5  7 3 0  t  
w a r t o ś c i  zł  7 1 1 0  t y s . ,  w  s t o s u n k u  w i ę c  d o  2  p o p r z e d n i c h  m i e s i ę c y  

w y w ó z  z m n i e j s z y ł  s i ę  i l o ś c i o w o  o  1 3 - 4 %  i  p o d  w z g l ę d e m  w a r t o ś c i
0  i 8 - 8 % .  W  p o r ó w n a n i u  d o  w y w o z u  w  s t y c z n i u  i  l u t y m  1 9 3 5  r .  w y w ó z  
w  p i e r w s z y c h  2  m i e s i ą c a c h  b .  r .  b y ł  m n i e j s z y  w a g o w o  o  2 4 - 6 % ,  a  p o d  
w z g l ę d e m  w a r t o ś c i  —  o  3 7 - 3 % .

PRZEMYSŁ M E T A L O WY  
I M A S Z Y N O W Y

K O N C E S J A  N A  P R O W A D Z E N I E  
P R Z E M Y S Ł U  W Y R O B U  S A M O C H O D Ó W  

I P O D W O Z I  S A M O C H O D O W Y C H

Dn, 23/VI b. r. Pan Minister Przemysłu i Handlu 
na podstawie rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 
24/VII 1935 r. (,,Dz. Ust. R. P.”  Nr. 56, poz. 361)
1 rozporządzenia Ministra Przemysłu i Handlu z dn. 
28/IX 1935 r. (,,Dz. Ust. R. P.”  Nr. 80, poz. 495) 
udzielił koncesji f. „Lilpop, Rau i Loewenstein” , 
S. A. w Warszawie na prawo prowadzenia przemysłu 
wyrobu samochodów i podwozi samochodowych.

Koncesja przyznana uprawnia f. „Lilpop, Rau i Loe­
wenstein” do wyrobu samochodów zasadniczo marek: 
Opel P. 4, Opel „Olympia” , Autobusy Opel Blitz, 
Chevrolet, Buick i G. M. C. ciężarowe o nośności
2  / ¿ - r - 6  t .  Wyrób innych pojazdów mechanicznych mo­
że mieć miejsce—jednak po uprzedniem uzyskaniu 
zgody Ministerstwa Przemysłu i Handlu.

Samochodowy oddział f. „Lilpop, Rau i Loewen­
stein” będzie prowadziła w Warszawie z tern, że— 
nie prędzej jak po upływie 3 lat—na żądanie Minister­
stwa Przemysłu i Handlu oddział samochodowy zo­

Styczeń - 4-  łuty 
1935  1936

1 0 0  I 7 0 ' 8

1 0 0  1 x 5 * 0
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stanie przeniesiony do innej miejscowości, uznanej 
przez Ministerstwo. Warunek przeniesienia uzależnio­
ny jest od skali produkcji samochodów i podwozi.

F. ,,Lilpop, Rau i Loewenstein” jest zobowiązana 
do uruchomienia całkowitej produkcji w kraju samo­
chodów i podwozi zasadniczo marki „Chevrolet” 
względnie samochodów na tej marce opartych przez:

1) początkowe stosowanie do niej materjalów i wy­
robów pochodzenia zagranicznego,

2) stopniowe stosowanie do niej materjałów i wy­
robów przemysłu krajowego,

3) równoczesne stopniowe uruchamianie we wła­
snych zakładach wyrobu części i zespołów samocho­
dowych.

Stosowanie materjałów i części samochodowych pro­
dukcji krajowej uzależnione jest od ich jakości, ceny 
i możliwości dostaw, odpowiadających warunkom pro­
dukcji.

W  rocznych programach produkcyjnych f. ,,Lilpop, 
Rau i Loewenstein” przewidywać będzie zamierzenia, 
dotyczące uruchomienia produkcji części zespołów 
samochodowych w zakładach własnych, jak również 
w pomocniczym przemyśle.

Odnośnie cen standartowych samochodów firma jest 
zobowiązana uzgadniać je z Ministerstwem Przemysłu 
i Handlu.

W  zakresie zamiennych części samochodowych, prze­
znaczonych do obsługi, f. „Lilpop, Rau i Loewenstein” 
używać będzie przedewszystkiem części, wyrabianych 
w kraju.

Ponadto f. „Lilpop, Rau i Loewenstein” jest zobo­
wiązana do udzielania krajowemu przemysłowi pomo­
cy i poparcia w uruchamianiu i rozwoju wytwórczości 
części samochodowych, przeznaczonych do wyrobu 
i obsługi samochodów.

F. „Lilpop, Rau i Loewenstein” jest zobowiązana 
zorganizować sieć racjonalnej obsługi technicznej sa­
mochodów, objętych programem wytwórczym, i przy­
stosować ją do rzeczywistych potrzeb.

PRZEMYŚL W Ł Ó K I E N N I C Z Y
X I I  M IĘ D ZYN A R O D O W A  KO N FER EN CJA  W EŁN IAN A 
W W A R SZ A W IE .—  W  dn. 2 4  i 2 5  b. m. obradowała w Warszawie, 
przy dużym udziale przedstawicieli zagranicznych, XII Międzyna­
rodowa Konferencja Wełniana, zwołana przez M :ędzynarodową 
Federację Wełnianą, a zorganizowana przez Sekcję Polską tej Fe­

deracji.

Na otwarcie Konferencji przybył w otoczeniu wyższych urzędników 
Pan Minister Przemysłu i Handlu Antoni Roman, który wygłosił 
dłuższe przemówienie, podane przez nas oddzielnie!).

Program konferencji objął oprócz sprawozdania rocznego dużą 
liczbę spraw fachowych. Po zakończeniu narad warszawskich uczestni­
cy udali się do Gdyni, Krakowa i w Pieniny.

P R Z E D ST A W IC IE L E  W ŁÓ K IEN N ICTW A  Ł Ó D Z K IE G O  NA 
A U D JEN CJA CH  P O D C Z A S  P O B Y T U  P A N A  M IN IST R A  P R Z E ­
M Y S Ł U  I H A N D LU  W Ł O D ZI.— Po zebraniu plenarnem Związku 
Izb Przemysłowo-Handlowych w Łodzi Pan Minister Przemysłu i Han­
dlu Antoni Roman przyjmował na specjalnych audjencjach przedsta­
wicieli sfer gospodarczych.
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Jako pierwsi przyjęci zostali przedstawiciele wielkiego przemysłu włó­
kienniczego z Prezesem Gen. Dr. F. Maciszewskim na czele. Delegacja 
reprezentowała: Związek Przemysłu Włókienniczego w P. P., Zrzesze­
nie Producentów Przędzy Bawełnianej oraz Konwencję Przędzalń C ze­
sankowych.

Prezes Maciszewski przedstawił Panu Ministrowi jeden z najbardziej 
palących i aktualnych postulatów przemysłu włókienniczego, jakim jest 
kwestja wprowadzenia kontyngentów dewizowych. Wprowadzenie tych 
kontyngentów, niezależnie od ich wysokości, unormuje całkowicie zda­
niem sfer gospodarczych Łodzi —  sytuację przemysłu włókienniczego 
w zakresie zaopatrywania się w importowane surowce. Referat ten 
uzupełniony został przez PP. : K. Markona i Dr. J. Borneta. Po w y­
jaśnieniach Dyrektora Departamentu P. Kandla, Pan Minister oświad­
czył, iż docenia w zasadzie ważkość poruszonych zagadnień, które bę­
dzie starał się w miarę możności zrealizować.

Następnie Pan Minister przyjął delegację Prezydjum i Dyrekcji 
Syndykatu Eksportu Odzieży w osobach Prezesa Roberta Geyera i Dyr.
J. Laskowskiego. Delegacja przedstawiła Panu Ministrowi szereg kon- 
cepcyj, zmierzających do wydatnego forsowania eksportu włókienni­
czego, co z uwagi na potrzeby dewizowe staje się szczególnie palącem.

Wreszcie, Pan Minister przyjął wspólną delegację kupiectwa chrześci­
jańskiego i żydowskiego z Wiceprezesami Izby Przem.-Handlowej w Ł o ­
dzi PP. : Z. Fiedlerem i M. Hertzem na czele. Delegacja złożyła Panu 
Ministrowi serdeczne podziękowanie za podkreślenie doniosłej roli 
handlu wewnętrznego w Polsce, złożone na przedpołudniowem zebra­
niu plenarnem Związku Izb Przemysłowo-Handlowych. Następnie de­
legacja przedstawiła Panu Ministrowi szereg aktualnych postulatów, do­
tyczących działalności organów publicznych w handlu, osłabienia ren­
towności i obrotów, konieczności uwzględnienia kupiectwa w wydatniej­
szej aniżeli dotąd mierze przy podziale kontyngentów towarów regla­
mentowanych, scalenia podatku obrotowego we w-łókiennictwie, jako 
radykalnego środka uzdrowienia stosunków w handlu, kredytów krótko- 
i średnioterminowych dla kupiectwa, włączenia kupiectwa do akcji 
oddłużeniowej z uwagi na finansowanie rolnictwa i podjęcia działalno­
ści Komisji dla Spraw Handlu przy Min. Przem. i Handlu.

S P R A W A  K O N T YN G E N T Ó W  D E W IZO W Y CH  D L A  W ŁÓ K IEN ­
N ICTW A  Ł Ó D Z K IE G O .— W  dniu 2 2 /VI b. r. odbyła się w M ini­
sterstwie Przemysłu i Handlu konferencja z udziałem przedstawicieli 
sfer gospodarczych Łodzi, poświęcona sprawom dewizowym. W  kon­
ferencji, której przewodniczył Pan Minister Przemysłu i Handlu A n ­
toni Roman, wzięli udział ze strony Ministerstwa PP.: Dyrektor D e­
partamentu Kandel i Naczelnik W ydz. Budzyński.

Głównym przedmiotem obrad była sprawa wprowadzenia kontyn­
gentów walutowych dla włókiennictwa na pokrywanie należności za 
importowane surowce. Przedstawiciele przemysłu włókienniczego, 
z Prezesem Gen. Dr. F. Miciszewskim na czele, wysunęli koncepcję 
ustalenia pewnych określonych przydziałów dewiz na ustalone zgóry 
okresy czasu dla poszczególnych firm. Przydziałami takiemi poszczegól­
ne firmy mogłyby dysponować według swego uznania, przeznaczając 
je bądź to na pokrywanie swych starych zobowiązań, bądź też na świe­
że zakupy surowców. Ustalenie samej zasady kontyngentów, niezależnie 
od ich globalnej wysokości, której granice muszą być ściśle dostosowa­
ne do ogólnej sytuacji walutowej Państwa, przyniosłoby włókiennictwu 
poważną ulgę. Możność dysponowania określonym kontyngentem wa­
lut, stanowiąca analogję do kontyngentu importowanych surowców, 
pozwoliłaby na prowadzenie planowej polityki produkcyjnej i uniknię­
cie niepożądanych perturbacyj na rynku pracy. Jednocześnie zapo­
biegłoby to ewentualnym niekorzystnym przesunięciom w dziedzinie 
kalkulowania kosztów produkcji, zapobiegając ew. wahaniom cen, 
które musiałyby nastąpić w razie utrwalania się na rynku nastroju 
niepewności surowcowej. Wreszcie, unormowanie sprawy zaopatry­
wania włókiennictwa w surowiec przyczyniłoby się do stabilizacji sto­
sunków w dziedzinie kredytów, z których przemysł korzystał dotąd 
u swych zagranicznych dostawców w szerokim zakresie. Klucz dewi­
zowy nie musi się pokrywać z kluczem towarowym, przyczem przed­
stawiono projekt systemu przydziałów. W  myśl tego projektu przewi­
dziane jest przeliczanie kilogramów bawełny na wartość ich w złotych, 
ustalenie na tej podstawie klucza wartości, utworzenie kont dla poszcze­
gólnych firm w Komisji Dewizowej i ustalenie generalnego podziału 
gotówki oraz promes. Podziałem kontyngentów pomiędzy poszczegól­
ne przedsiębiorstwa zajęłyby się zrzeszenia gospodarcze oraz Izba 
Przemysłowo-Handlowa w Łodzi.
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ROLNICTWO
U L G O W A  S P R Z E D A Ż  D R E W N A  S A M O R Z Ą D O M .— W  d n .

1 9  b .  m .  K o m i t e t  E k o n o m i c z n y  M i n i s t r ó w  u p o w a ż n i ł  M i n i s t r a  R o l ­

n i c t w a  i  R e f o r m  R o l n y c h  d o  p r z e p r o w a d z e n i a  n a  s z e r o k ą  s k a l ę  a k c j i  

k r e d y t o w e j  s p r z e d a ż y  d r e w n a  z  L a s ó w  P a ń s t w o w y c h .  O b e c n a  d e c y z j a  

K o m i t e t u  E k o n o m i c z n e g o  s t a n o w i  r o z w i n i ę c i e  p o w z i ę t e j  j u ż  p o p r z e d n i o  

d e c y z j i  c o  d o  s p r z e d a ż y  d r e w n a  n a  b u d o w ę  s z k ó ł  p o w s z e c h n y c h .  

Z  t e g o  o s t a t n i e g o  t y t u ł u  w  l a t a c h  n a j b l i ż s z y c h  d o k o n a n a  b ę d z i e  s p r z e ­

d a ż  n a  u l g o w y c h  w a r u n k a c h  n a  o g ó l n ą  k w o t ę  zł  1 5  m i l j n .  O b e c n a  d e ­

c y z j a  c o  d o  s p r z e d a ż y  s a m o r z ą d o m  d r e w n a  n a  b u d o w ę  m o s t ó w  o r a z  

b u d y n k ó w  p r z e w i d u j e  o g ó l n ą  k w o t ę  zł  8  m i l j n . ,  ł ą c z n i e  w i ę c  m a t e r j a ł y  

d r z e w n e  o  w a r t o ś c i  r y n k o w e j  p o n a d  z ł  2 0  m i l j n .  z o s t a n ą  p r z e z  L a s y  

P a ń s t w o w e  d o s t a r c z o n e  n a  p r a c e  i n w e s t y c y j n e  n a  t e r e n i e  w s i .  A k c j a  

t a  w i ą ż e  s i ę  z  j e d n e j  s t r o n y  z  o p r a c o w y w a n y m  o b e c n i e  p r o g r a m e m  

i n w e s t y c y j n y m  R z ą d u  ( d o s t a w y  d r e w n a  n a  p o t r z e b y  s a m o r z ą d u  p r z e ­

w i d z i a n e  s ą  n a  o k r e s  4 - l e t n i ,  z g o d n i e  z  4 - l e t n i m  t e r m i n e m  p l a n u  i n w e ­

s t y c y j n e g o ) ,  z  d r u g i e j  s t r o n y  a k c j a  s p r z e d a ż y  d r e w n a  n a  w a r u n k a c h  

u l g o w y c h  z m i e r z a  d o  w s p ó ł d z i a ł a n i a  z  p r a c a m i  w  z a k r e s i e  k u l t u r y  w s i  

p r z e z  u ł a t w i e n i e  t w o r z e n i a  o ś r o d k ó w  o  t e j  d o n i o s ł o ś c i ,  j a k  s z k o ł y  l u b  

d o m y  l u d o w e .  K w e s t j e  r o z b u d o w y  s z k ó ł  p o w s z e c h n y c h  i  d o m ó w  l u ­

d o w y c h  w  o p a r c i u  o  p o m o c  P a ń s t w a ,  a  s p e c j a l n i e  o  u l g o w e  w a r u n k i  

n a b y c i a  d r e w n a ,  o m a w i a n e  b y ł y  n a  o d b y t e j  o s t a t n i o  k o n f e r e n c j i  w  s p r a ­

w i e  k u l t u r y  w s i .  D o s t a w y  d r e w n a  n a  b u d o w ę  s z k ó l  d o k o n a n e  b ę d ą  

z  3 3 % - o w ą  u l g ą  o d  c e n  h a n d l o w y c h ,  p r z y  5 - l e t n i m  t e r m i n i e  k r e d y t u .  

O b e c n e  w a r u n k i  s p r z e d a ż y  d r e w n a  s a m o r z ą d o m  p r z e d s t a w i a j ą  s i ę ,  

j a k  n a s t ę p u j e :  u d z i e l a n e  b ę d ą  d a l e k o i d ą c e  z n i ż k i  o d  o b o w i ą z u j ą c y c h  

c e n  h a n d l o w y c h ;  z n i ż k i  t e  w y n o s i ć  b ę d ą  d l a  d r e w n a  o k r ą g ł e g o  3 0 % ,  

d l a  c i o s a n e g o  i  t a r c i c y  2 0 % ;  j a k o  z a l i c z k ę  s a m o r z ą d y  o b o w i ą z a n e  b ę d ą  

w p ł a c i ć  w  g o t ó w c e  2 0 %  w a r t o ś c i  d r e w n a  p r z y  k u p n i e  t a r c i c y  o r a z  1 0 %  

w a r t o ś c i  p r z y  k u p n i e  d r e w n a  c i o s a n e g o  i  o k r ą g ł e g o ,  w e d ł u g  c e n  u l g o ­

w y c h ;  r e s z t a  n a l e ż n o ś c i  s p ł a c a n a  b y ć  m o ż e  r a t a m i  p ó ł r o c z n e m i  w  c i ą g u  

4  l a t  p r z y  b u d o w i e  m o s t ó w  i  w  c i ą g u  5  l a t  p r z y  b u d y n k a c h ;  o p r o c e n t o ­

w a n i e  k r e d y t u  —  3 %  w  s t o s .  r o c z n y m .  Z a s t r z e ż o n e  j e s t  p r z y t e m ,  ż e  

L a s y  P a ń s t w o w e  n i e  p o w i n n y  w  c i ą g u  4  l a t  s p r z e d a ć  r o c z n i e  n a  p o w y ż ­

s z y c h  u l g o w y c h  w a r u n k a c h  s a m o r z ą d o m  d r e w n a  n a  s u m ę  w y ż s z ą  n i ż  

zł Z m i l j n .  w / g  p e ł n e j  w a r t o ś c i  h a n d l o w e j .

U B Ó J  ZW IE R Z Ą T  G O S P O D A R S K IC H  I S P O Ż Y C IE  M IĘ SA  
W 1935 R . —  W e d ł u g  d a n y c h  G ł .  U r z .  S t a t .  u b ó j  z w i e r z ą t  g o s p o d a r ­
s k i c h  w  r o k u  1 9 3 5  —  z e s t a w i o n y  w e d ł u g  s p r a w o z d a ń  m i e s i ę c z n y c h ,  
o t r z y m y w a n y c h  z  r z e ź n i  ( u b ó j ,  d o k o n y w a n y  p o d  n a d z o r e m  w e t e r y ­
n a r y j n y m )  o r a z  s p r a w o z d a ń  k w a r t a l n y c h  z  z a r z ą d ó w  g m i n  ( u b ó j  p o z a  
n a d z o r e m  w e t e r y n a r y j n y m  n a  p o t r z e b y  g o s p o d a r s t w a )  •—  p r z e d s t a w i a ł  

s i ę  n a s t ę p u j ą c o  ( w  t y s .  s z t u k ) :  b y d ł o  r o g a t e  —  3  3 5 4 - 3  ( w  t e r n  b y d ł o  
d o r o s ł e  i  j a ł o w i z n a - — 1 1 7 1 - 0 ,  c i e l ę t a  —  2 1 8 3 - 3 ) ,  t r z o d a  c h l e w n a — ■  

4 7 0 6 - 6 ,  o w c e  i  k o z y — 6 7 1 - 3 ,  k o n i e - — 7 - 5 .

W  p o r ó w n a n i u  z  u b o j e m ,  d o k o n a n y m  w  1 9 3 4  r . ,  u b ó j  p o s z c z e g ó l ­
n y c h  g r u p  z w i e r z ą t  w z r ó s ł ,  a  w z r o s t  t e n  w  s t o s u n k u  d o  i l o ś c i  u b i t y c h  

z w i e r z ą t  w  1 9 3 4  r .  k s z t a ł t u j e  s i ę  w  s p o s ó b  n a s t ę p u j ą c y :  u b ó j  b y d ł a  r o ­
g a t e g o  w  1 9 3 4  r .  w y n i ó s ł  3 1 8 5 - 6  t y s .  s z t u k  ( d o r o s ł e  i  j a ł o w i z n a  —
1  1 0 8 - 5 ,  c i e l ę t a  —  2 0 7 7 - 1 ) ,  c z y l i  z w i ę k s z y ł  s i ę  o  5 - 3 %  ( c i e l ą t  o  5 - 6 ,  

a  b y d ł a  d o r o s ł e g o  i  j a ł o w i z n y  o  5 - 1 % ) ,  t r z o d y  c h l e w n e j  —  4  4 5 5 ' 3  t y s .  
s z t u k — - w z r o s t  o  5 - 6 % ,  o w i e c  i  k ó z  6 0 7 - 4  —  o  J O ‘ 5% ,  k o n i  —  5 - 8 — -  

o  2 9 - 3 % -  N a l e ż y  z a z n a c z y ć ,  i ż  o  i l e  c h o d z i  o  p r z e c i ę t n ą  u b o j u  z a  l a t a  
1 9 2 8 4 - 3 2 ,  t o  u b ó j  b y d ł a  r o g a t e g o  u l e g ł  t y l k o  w  n i e z n a c z n y m  s t o p n i u  

z m n i e j s z e n i u ,  n a t o m i a s t  w  d u ż e j  m i e r z e ,  b o  o  o k .  5 0 %  z m n i e j s z y ł  s i ę  
u b ó j  k o n i .  J e d n o c z e ś n i e  n a l e ż y  p o d k r e ś l i ć ,  i ż  w  p o r ó w n a n i u  d o '  p r z e ­
c i ę t n e j  u b o j u  z a  t e  l a t a  w z r o s ł a  i l o ś ć  u b i t y c h  s z t u k  t r z o d y  c h l e w n e j
0  o k .  1 0 % ,  a  w  n i e z n a c z n y m  s t o p n i u  n a s t ą p i ł  w z r o s t  u b o j u  o w i e c
1  k ó z .  W  p o r ó w n a n i u  d o  i l o ś c i  u b i t y c h  z w i e r z ą t  g o s p o d a r s k i c h  w  1 9 3 4  r .  
p r o c e n t o w y  w z r o s t  u b o j u ,  d o k o n a n e g o  w  u b .  r . ,  b y l  n a j w i ę k s z y  w  o d ­
n i e s i e n i u  d o  k o n i  o r a z  o w i e c  i  k ó z ,  a  w  t r o c h ę  m n i e j s z y m  s t o p n i u  — d o  

t r z o d y  c h l e w n e j  i  b y d ł a  r o g a t e g o .  J e d n a k ż e  z e  w z g l ę d u  n a  t o ,  i ż  i l o ś c i o ­
w o  u b ó j  t y c h  o s t a t n i c h  2  g r u p  z w i e r z ą t  j e s t  o  w i e l e  w i ę k s z y —  t o  w  l i c z ­

bach bezwzględnych najbardziej zwiększył się ubój trzody chlewne 
a następnie bydła rogatego.

Zjawisko zwiększenia uboju trzody chlewnej wiąże się ściśle zarówno 
ze zwiększonym w znacznym stopniu wywozem mięsa wieprzowego 
(w 1 9 3 5  r. w  porównaniu z 1 9 3 4  r. o przeszło 1 5 0 % ) ,  jak i  z  spotęgo­
wanym eksportem przetworów mięsnych i  smalcu.

Jednocześnie globalne zwiększenie uboju poza omówionemi p rzy­
czynami, również w  części zostało spowodowane przez zwiększenie 
spożycia mięsa w  1 9 3 5  r. Spożycie to —  w kg na głowę (według da­
nych Gł. U rz. Stat.) kształtowało się następująco (w nawiasach —  spo­
życie mięsa w 1 9 3 4  r.): mięso wołowe ■— ■  5 - 0 3  ( 4 - 8 2 ) ,  cielęce 1 - 6 4  ( 1 - 5 8 ) ,  

wieprzowe 1 2 - 2 9  ( 1 1 - 9 5 ) ,  baranie —  0 - 2 6  ( 0 - 2 5 )  i końskie o - o o  ( 0 - 0 1 ) .  
Ogółem  spożycie mięsa wyniosło w  ub. r. na 1  mieszkańca 1 9 - 2 2  k g  —  
wobec 1 8 - 6 1  kg w  1 9 3 4  r. i przeciętnej spożycia z okresu 1 9 2 8 - 4 - 3 2  —  
1 8 - 7 5  kg.

J a k  w i d a ć ,  o g ó l n e  s p o ż y c i e  m i ę s a  n a  g ł o w ę  l u d n o ś c i  w  1 9 3 5  r .  w z r o ­
s ł o  w  p o r ó w n a n i u  d o  1 9 3 4  r .  o  3 - 3 % .  W  z n a c z n y m  s t o s u n k o w o  s t o p n i u  
n a s t ą p i ł  w z r o s t  s p o ż y c i a  m i ę s a  w i e p r z o w e g o  i  w o ł o w e g o ,  m n i e j  n a t o ­
m i a s t  c i e l ę c e g o ,  z u p e ł n y  s p a d e k  n a s t ą p i ł  w  s p o ż y c i u  k o n i n y  o r a z  n i e ­

z n a c z n i e  w z m o g ł o  s i ę  s p o ż y c i e  b a r a n i n y .

N a l e ż y  z a z n a c z y ć ,  i ż  g l o b a l n e  s p o ż y c i e  m i ę s a  w  P o l s c e  n a  g ł o w ę  
j e s t  m i n i m a l n e  w  p o r ó w n a n i u  z e  s p o ż y c i e m  w  i n n y c h  k r a j a c h ,  n p .  

p r z e c i ę t n e  s p o ż y c i e  w  l a t a c h  1 9 2 9 4 - 3 1  w y n i o s ł o  w  N i e m c z e c h  5 1  k g ,  
w e  W ł o s z e c h  —  3 4 " 9 ,  a  w  C z e c h o s ł o w a c j i  —  n a w e t  2 8 - 7  k g .  J e d n o c z e ś n i e  

p e w n e  r ó ż n i c e ,  j a k i e  z a c h o d z ą  p o m i ę d z y  w a r u n k a m i  g o s p o d a r c z e m i  
p o s z c z e g ó l n y c h  c z ę ś c i  k r a j u ,  w p ł y w a j ą  n a  n i e r ó w n o m i e r n e  r o z ł o ż e n i e  

i  t a k  j u ż  n i s k i e g o  s p o ż y c i a  m i ę s a .  N a j w i ę k s z e  s t o s u n k o w o  s p o ż y c i e  
m i ę s a  w y k a z u j ą  w o j e w ó d z t w a  z a c h o d n i e ,  n a t o m i a s t  w  m i a r ę  p o s u w a ­
n i a  s i ę  n a  w s c h ó d  o n o  m a l e j e ,  a  n a j m n i e j s z e  n a s i l e n i e  p r z y b i e r a  n a  
p o ł u d n i o w o - w s c h o d z i e  k r a j u .  P r z y t e m  w i ę k s z e  s p o ż y c i e  m i ę s a  i s t n i e j e  
w  o ś r o d k a c h  m i e j s k i c h  i  p r z e m y s ł o w y c h ,  a  z n a c z n i e  m n i e j s z e - — n a  
w s i a c h .  O g ó l n e  z w i ę k s z e n i e  s p o ż y c i a  m i ę s a  w  1 9 3 5  r .  w  s t o s u n k u  d o  
1 9 3 4  r -  i  p r z e c i ę t n e j  z a  l a t a  1 9 2 8 4 - 3 2  w i ą ż e  s i ę  z  c z ę ś c i o w e m  p o l e p s z e ­

n i e m  n a s z e j  s y t u a c j i  g o s p o d a r c z e j .

S p o ż y c i e  m i ę s a  w i e p r z o w e g o  j e s t  u  n a s  d o ś ć  z n a c z n e  i  p r z e k r a c z a  
o  p r z e s z ł o  1 0 0 %  s p o ż y c i e  m i ę s a  w o ł o w e g o ,  n i e m ó w i ą c  j u ż  o  i n n y c h  

g a t u n k a c h  m i ę s a ,  k t ó r y c h  s p o ż y c i e  j e s t  u  n a s  z n i k o m e .  R o l n i c y  p r o w a d z ą  
h o d o w l ę  t r z o d y  c h l e w n e j  n i e t y l k o  n a  s p r z e d a ż ,  l e c z  i  n a  z a s p o k o j e n i e  
w ł a s n y c h  p o t r z e b ,  p o n i e w a ż  p r z e w a ż n i e  u ż y w a j ą  w  s w y c h  g o s p o d a r ­
s t w a c h  m i ę s a  i  t ł u s z c z ó w  w i e p r z o w y c h ,  n a t o m i a s t  i n n y c h  r o d z a j ó w  

m i ę s a  k o n s u m u j ą  w  z n i k o m e j  i l o ś c i .  T e r n  t e ż  w  z n a c z n e j  m i e r z e  t ł u ­
m a c z y  s i ę  s t o s u n k o w o  w y ż s z y  p o z i o m  s p o ż y c i a  m i ę s a  w i e p r z o w e g o  

w  P o l s c e .

O  i l e  c h o d z i  o  s p o ż y c i e  w o ł o w i n y  i  c i e l ę c i n y ,  t o  k o n s u m p c j a  i c h  
g ł ó w n i e  o d b y w a  s i ę  w  m i a s t a c h ,  w  m n i e j s z y m  n a t o m i a s t  s t o p n i u  o d ­
g r y w a  r o l ę  j e j  s p o ż y c i e  w ś r ó d  l u d n o ś c i  w i e j s k i e j .  N i e z n a c z n i e  w z m o g ł o  
s i ę  s p o ż y c i e  b a r a n i n y ,  n a  c o  p e w i e n  w p ł y w  m i a ł a  p r o p a g a n d a  s p o ż y c i a  
t e g o  m i ę s a .  P r o p a g a n d a  t a ,  a c z k o l w i e k  n i e z n a c z n i e ,  t o  j e d n a k ż e  s t a l e  
w z m a g a  k o n s u m p c j ę  m i ę s a  b a r a n i e g o ,  k t ó r a  w  1 9 3 3  r .  w y n i o s ł a  n a  g ł o ­
w ę  0 - 2 1  k g ,  w  1 9 3 4  r .  j u ż — 0 - 2 5  k g ,  a  w  1 9 3 5  r . — 0 - 2 6  k g .  R ó w n i e ż  

p e w n e  z n a c z e n i e  o d n i o s ł o  w p r o w a d z e n i e  b a r a n i n y  d o  j a d ł o s p i s u  w o j s k a ,  
b ę d ą c e g o  c h o ć  n i e d u ż y m ,  t o  j e d n a k  s t a ł y m  i  z o r g a n i z o w a n y m  o d b i o r ­

c ą .  M i m o  s p e c j a l n y c h  z a l e t  t e g o  r o d z a j u  m i ę s a  n i e  z a n o s i  s i ę  n a  b l i s k i e  
z n a c z n e  z w i ę k s z e n i e  j e g o  k o n s u m p c j i .  S t a n o w i  t o  z n a c z n e  u t r u d n i e n i e  
d l a  r o z w o j u  h o d o w l i  o w i e c ,  k t ó r a  m u s i  s i ę  o p i e r a ć  o  w i e l o s t r o n n e  w y ­

k o r z y s t a n i e  s w y c h  p r o d u k t ó w  ( w e ł n a ,  s k ó r y ,  m l e k o ,  m i ę s o ) .

S p o ż y c i e  m i ę s a  k o ń s k i e g o  w  n a s z y m  k r a j u  p r a w i e  ż a d n e j  r o l i  n i e  
o d g r y w a ,  p o n i e w a ż  l u d n o ś ć  n i e  j e s t  p r z y z w y c z a j o n a  d o  j e g o  k o n s u m p c j i .  
W  b a r d z o  m a ł y c h  i l o ś c i a c h  s p o ż y w a n a  j e s t  k o n i n a  p r z e z  u b o ż s z ą  l u d ­

n o ś ć  m i a s t .

N  i l e ż y  p o d k r e ś l i ć ,  i ż  s p o ż y c i e  m i ę s a  u  n a s  w  p o r ó w n a n i u  d o  i n n y c h  
k r a j ó w  j e s t  s t o s u n k o w o  m a ł e ,  c o  t ł u m a c z y ć  n a l e ż y  n i s k ą  s t o p ą  ż y c i o w ą  
l u d n o ś c i .  U d o s t ę p n i e n i e  c e n y  m i ę s a  d l a  m i e j s k i e g o  k o n s u m e n t a  z  j e d n o -  

c z e s n e m  p o d n i e s i e n i e m  c e n y ,  o t r z y m y w a n e j  p r z e z  r o l n i k a  z a  ż y w i e c  
—  n a s t ą p i ć  m o ż e  j e d y n i e  w  d r o d z e  u r e g u l o w a n i a  s t o s u n k ó w ,  p a n u j ą ­
c y c h  j e s z c z e  o b e c n i e  n a  n a s z y m  r y n k u  m i ę s n y m ,  i  u s u n i ę c i a  n a d m i e r ­

n y c h  k o s z t ó w  o b r o t u ,  k t ó r e  w  z n a c z n y m  s t o p n i u  p o d r a ż a j ą  o b r ó t  m i ę s n y .

B.D.
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HANDEL
H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y

H A N D E L  ZA G R A N IC Z N Y  W M AJU 1936 R. — O g ó l n y  o b r ó t  t o ­
w a r o w y  z  z a g r a n i c ą  w  m a j u  b .  r .  s k u r c z y ł  s i ę  w  p o r ó w n a n i u  z  k w i e t n i o ­
w y m  o  z ł  3 - 6  m i l j n . ,  c z y l i  o  2 - i %  ( z ł  1 6 6 - 4  m i l j n .  w o b e c  z ł  1 7 0 - 0  m i l j n . ) .  

Z j a w i s k o  s p a d k u  o b r o t ó w  w  m a j u  w  s t o s u n k u  d o  k w i e t n i a  m i a ł o  
m i e j s c e  r ó w n i e ż  w  u b .  r . . ,  p r z y c z e m  w  u b .  r .  s p a d e k  b y ł  z n a c z n i e  w i ę k ­
s z y ,  w y n i ó s ł  b o w i e m  a ż  z i  9 - 2  m i l j n . ,  t .  j .  6 - 2 % .  W  t e n  s p o s ó b  p r z e ­

j a w i ł  s i ę  z n ó w  w z g l ę d n y  w z r o s t  o b r o t ó w  w  b .  r .  w  p o r ó w n a n i u  z  1 9 3 5  r . ,  
a  r ó ż n i c a  m i ę d z y  o b r o t a m i  m a j o w e m i  w  1 9 3 6  r .  i  o b r o t a m i  m a j o w e -  

m i  w  1 9 3 5  r .  w z r o s ł a  d o  z i  2 8 - 0  m i l j n . ,  c z y l i  d o  2 0 - 2 % .  W o b e c  t e g o  
z a ś ,  ż e  w  l a t a c h  p o p r z e d n i c h - — p r z e d  1 9 3 5  r .  —  z a z n a c z a ł  s i ę  w  m a j u  
r ó w n i e ż  p e w i e n  s p a d f k  o b r o t ó w - — w a r t o ś ć  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o  
w  m a j u  1 9 3 6  r .  p r z e w y ż s z y ł a  n i e t y l k o  w ' a r t c ś ć  t e g o  h a n d l u  w  o d n o ś n y m  

m i e s i ą c u  u b i e g ł e g o  t r z e c h l e c i a  ( j a k  t o  p r z e j a w i ł o  s i ę  w  o b r o t a c h  k w i e t ­
n i o w y c h ) ,  a l e  n a w e t  w a r t o ś ć  h a n d l u  w  1 9 3 2  r .  i  t o  o  z i  1 3 - 5  m i l j n . ,  
c z y l i  o  8 - 9 % .  O b o k  t a k  z n a c z n e g o  s t o s u n k o w o  w z r o s t u  o b r o t ó w  w y s t ę ­
p u j e  w  h a n d l u  z a g r a n i c z n y m  w  b .  r .  j e s z c z e  d r u g i e  z j a w i s k o  c h a r a k ­
t e r y s t y c z n e ,  a  m i a n o w i c i e  z n a c z n i e  w i ę k s z a  s t a b i l i z a c j a  i c h  w a r t o ś c i ,  
g d y ż  w a r t o ś ć  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o  w  b .  r .  u l e g a  z  m i e s i ą c a  n a  m i e s i ą c  
n a o g ó ł  z n a c z n i e  m n i e j s z y m  w a h a n i e m  n i ż  w  u b .  r .  O b a  t e  z j a w i s k a  

n a l e ż y  u z n a ć  z a  w y b i t n i e  d o d a t n i e .

L i c z b y  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o  w  c i ą g u  p i e r w s z y c h  5  m i e s i ę c y  b .  r .  

p r z e d s t a w i a ł y  s i ę  n a s t ę p u j ą c o  ( w  m i l j n .  zł):

P rzy w óz W yw óz Saldo dodatnie
S ty cze ń ...................... 7 5 " 6  8o "8 5" 2
L u t y . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  76'3 77'9 i ' 6
M a r z e c .....................  8o '3  83'3 3'°
Kwiecień..................... 8 3 -5  8 6 ’s 3 0

M a j ..........................  8 1 '2  8s ' 2  4 'o

Z  p o r ó w n a n i a  l i c z b  p r z y w o z u  i  w y w o z u  w y n i k a ,  ż e  z m n i e j s z e n i e  

s u m y  o b r o t ó w  w  w i ę k s z e j  m i e r z e  s p o w o d o w a n e  z o s t a ł o  s p a d k i e m  w a r ­

t o ś c i  i m p o r t u  n i ż  e k s p o r t u ,  s k u t k i e m  c z e g o  n a s t ą p i ł  n i e w i e l k i  w z r o s t  
d o d a t n i e g o  s a l d a .  M i m o  t e n  w z r o s t  —  s a l d o  d e d a t n i e  p o z o s t a j e  c i ą g l e  
n a  p o z i o m i e  b a r d z o  n i e w y s o k i m ,  n i e p r z e k r a c z a j ą c  k i l k u  m i l j o n ó w  

z ł o t y c h ,  a  p r z e c i ę t n i e  w y n o s z ą c  z ł  3 - 3  m i l j n .  W a h a n i a  s a l d a  s ą  w  b .  r .  
r ó w n i e ż  j a k  i  w a h a n i a  w a r t o ś c i  o g ó l n e j  e b r e t ó w  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o  
n i e w i e l k i e ,  a  z a t e m  i  n a  t y m  e d e i n k u  p r z e j a w i a  s i ę  z n a c z n a  s t a b i l i z a c j a  
s t o s u n k ó w .  T a k  n i e w i e l k a  n a d w y ż k a  w a r t o ś c i  w y w o z u  n a d  p r z y w o z e m  
n i e  m o ż e  o d e g r a ć  w i ę k s z e j  r o l i  w  b i l a n s i e  p ł a t n i c z y m ,  g d y ż  n i e  r ó w n o ­

w a ż y  i n n y c h  u j e m n y c h  j e g o  p o z y c y j .  W o b e c  t e g o  j e d n a k ,  ż e  c d  p o ­
c z ą t k u  o k r e s u  s p r a w o z d a w c z e g o  o b o w i ą z u j ą  j u ż  w  P o l s c e  o g r a n i c z e n i a  

d e w i z o w e ,  u j e m n o ś ć  b i l a n s u  p ł a t n i c z e g o ,  t e o r e t y c z n i e  p r z y n a j m n i e j ,  
n i e  j e s t  b e z p o ś r e d n i o  g r o ź n a .  N a t o m i a s t  w y r ó w n a n i e  l i c z b  w a r t o ś c i  
p r z y w o z u  i  w y w o z u  z a p e w n i a ,  ż e  ś r e d k i  p ł a t n i c z e ,  w p ł y w a j ą c e  z  t y t u ł u  
e k s p o r t u ,  b ę d ą  w y s t a r c z a j ą c e  n a  p c k r y c i e  z c b c w i ą z a ń  z  t y t u ł u  i m p o r t u ,  

p r z y n a j m n i e j  w  r o z m i a r a c h  d o t y c h c z a s o w y c h .
P c d  w z g l ę d e m  h a n d l c w o - p o l i t y c z n y m  n a j w i ę k s z e  z m i a n y  w  o k r e s i e  

s p r a w o z d a w c z y m  z a s z ł y  w  z a k r e s i e  r e g l a m e n t a c j i  h a n d l u  z a g r a n i c z n e ­

g o  w  P o l s c e .  W  z w i ą z k u  z  w p r o w a d z e n i e m  z  d n i e m  2 7 / I V  b .  r .  r e g l a ­
m e n t a c j i  o b r o t u  d e w i z o w e g o  w p r o w a d z o n a  z e s t a l a  r ó w n i e ż  r e g l a m e n ­

t a c j a  c a ł e g o  o b r o t u  t o w a r o w e g o ,  a  t o  z a r ó w n o  p r z y w o z u ,  j a k  i  w y w o z u .  
P o c i ą g n i ę c i e  t a k i e  o z n a c z a  z u p e ł n ą  z m i a n ę  z a s a d ,  n a  k t ó r y c h  o p i e r a ł a  

s i ę  d o t ą d  p o l s k a  p o l i t y k a  h a n d l o w a ;  o b e c n i e  j e j  p o d s t a w ą  s t a ł a  s i ę  r e ­

g l a m e n t a c j a  c a ł e g o  o b r o t u  z a g r a n i c z n e g o .  Z m i a n a  t a k a  n a  t l e  i s t n i e -  
ą c y c h  w  ś w i ę c i e ,  a  z w ł a s z c z a  w  E u r o p i e ,  s t o s u n k ó w  o k a z a ł a  s i ę  k o ­

n i e c z n ą ,  p o m y ś l a n a  z a ś  j e s t  j a k o  o d s t ę p s t w o  c z a s o w e ,  k t ó r e  w  r a z i e  z m i a ­
n y  w a r u n k ó w  u l e g n i e  z m i a n i e .

M i e s i ą c  m a j  b y ł  o k r e s e m  w p r o w a d z a n i a  n o w e g o  s y s t e m u  h a n d l u  

z a g r a n i c z n e g o  w  ż y c i e .  J a k  s y s t e m  t e n  o d b i j e  s i ę  n a  i s t n i e j ą c y c h  d o t ą d  
o b r o t a c h  —  t r u d n o  j e s t  o b e c n i e  p r z e w i d z i e ć .  W  k a ż d y m  r a z i e  s t w i e r ­
d z i ć  m o ż n a  j u ż  n a  p o d s t a w i e  l i c z b  d o t y c h c z a s o w y c h ,  ż e  s a m o  w p r o w a ­

d z a n i e  g o  w  ż y c i e  p r z e s z ł o  b e z  p o w a ż n i e j s z y c h  w s t r z ą ś n l e ń ,  g d y ż  o b r o t y  
m a j o w e  w  p o r ó w n a n i u  d o  k w i e t n i o w y c h ' w i ę k s z y c h  a n i  n i e s p o d z i a n y c h  
z m i a n  n i e  w y k a z u j ą .  O r g a n a ,  k t ó r y m  w  z w i ą z k u  z  n o w e m i  z a s a d a m i  

p o w i e r z o n e  z o s t a ł o  k i e r o w n i c t w o  s p r a w  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o ,  o t r z y ­

m a ł y  p o t ę ż n e  ś r o d k i  d l a  u k s z t a ł t o w a n i a  g o  z g o d n i e  z  c e l a m i  p o l i t y k i  

p a ń s t w o w e j .  D  t ą d  j e d n a k  ś r e d k i  t e  w y k o r z y s t y w a n e  s ą  b a r d z o  
o s t r o ż n i e  i  w  d z i a ł a l n o ś c i  s w e j  o r g a n a  o d n o ś n e  s t a r a j ą  s i ę  s t o s o w a ć  
z a s a d ę ,  b y  i n g e r o w a ć  w  ż y c i e  h a n d l o w e  w  s t o p n i u  m o ż l i w i e  n a j m n i e j ­

s z y m .
W  z w i ą z k u  z  t e r n ,  c o  p o w y ż e j  p o w i e d z i a n o ,  p r z e w i d y w a n i e  k s z t a ł t o ­

w a n i a  s i ę  o b r o t ó w  h a n d l u  z a g r a n i c z n e g o  w  m i e s i ą c u  n a s t ę p n y m  j e s t  

o g r o m n i e  t r u d n e ,  g d y ż  b ę d ą  o n e  z a l e ż e ć  p r z e d e w s z y s t k i e m  o d  s z e r e ­
g u  p o c i ą g n i ę ć  n a t u r y  p o l i t y c z n o - h a n d l c w e j .  W  n a j w i ę k s z e m  p r z y b l i ­
ż e n i u  m o ż n a  s p o d z i e w a ć  s i ę ,  ż e  o g ó l n a  w a r t o ś ć  o b r o t ó w  z m n i e j s z y  s i ę ,  

p r z y c z e m  w  w i ę k s z y m  s t o p n i u  s p a d n i e  i m p o r t  n i ż  e k s p o r t ,  a  z a t e m  

s a l d o  o b r o t ó w  b ę d z i e  n a d a l  d o d a t n i e  i  u l e g n i e  p e w n e m u  z w i ę k s z e n i u .

P o d  w z g l ę d e m  g e o g r a f i c z n y m  w  p r z y w o z i e  n a  p i e r w s z e  m i e j s c e  w y ­
s u n ę ł y  s i ę  N i e m c y ,  p c d c z a s  g d y  S t a n y  Z j c d n .  A m .  s p a d ł y  n a  m i e j s c e  
d r u g i e ,  a  A n g l j a  —  n a  t r z e c i e .  W  w y w o z i e  n a  p i e r w s z e m  m i e j s c u  
w  d a l s z y m  c i ą g u  p o z o s t a j e  A n g l j a ,  n a  d r u g i e m  —  N i e m c y ,  n a  t r z e -  
c i e m  —  B e l g j a ,  p c d c z a s  g d y  c z w a r t e  m i e j s c e  z a j ę ł y  S t a n y  Z j e d n o c z o n e  
A m . ,  w y s u w a j ą c  s i ę  p r z e d  H o l a n d j ę ,  p o z o s t a j ą c ą  n a  p i ą t e m  m i e j s c u ,  
i  S z w e c j ę  —  n a  s z ó s t e m ;  d a l s z e  m i e j s c a  z a j m u j ą :  A u s t r j a ,  F r a n c j a ,  
C z e c h o s ł o w a c j a  i  Z .  S .  R .  R .  P o z a t e m  w z r ó s ł  e k s p o r t  d o  W ł o c h ,  F i n -  
l a n d j i ,  D a n j i  i  J a p o n j i ,  z m n i e j s z y ł  s i ę  z a ś  d o  N o r w e g j i ,  S z w a j c a r j i ,  A r g e n ­

t y n y ,  Z w i ą z k u  P o ł u d n i o w o - A f r y k a ń s k i e g o  i  G r e c j i .  U d z i a ł  k r a j ó w  p o z a ­
e u r o p e j s k i c h  w  w y w o z i e  w z r ó s ł  ( w  k w i e t n i u  w y n i ó s ł  1 4 - 1 % ) .

C o  s i ę  t y c z y  s t r u k t u r y  t o w a r o w e j ,  t o  w z r ó s ł  w y w ó z  t o w a r ó w  n a s t ę ­
p u j ą c y c h  ( w  m i l j n .  zł):

Kwiecień M a j

J a j a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . i " 8  3 ' o
G r o c h . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 0 3  1 3

K ł o d y ,  d ł u ż y c e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2  0  2 ' 8

N a s i o n a ,  z i a r n a  i  o w o c e  o l e i s t e  . . . .  o ' 1  o ‘ g
C u k i e r   . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 0 7  i ' 4
K o n i e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . o ' 4  o ' 9

B e n z y n a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . o ' 2  0 7

N a t o m i a s t  z m n i e j s z y ł  s i ę  w y w ó z  a r t y k u ł ó w  p o n i ż s z y c h  ( w  m i l j n .  z ł ) :

Kwiecień M a j

N a s i o n a  k o n i c z y n  c z e r w o n e j  i  b i a ł e j  .  .  2  3  o ' i
Ż y t o . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 3 1  i ' 6

J ę c z m i e ń . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 4 '  7 3'5
N a s i o n a  b u r a k ó w  c u k r o w y c h . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . o ' 8  o ' i
B e k o n y . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 3 - 5  2 8

Z i e m n i a k i  ś w i e ż e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . i ’ 2  o ' 6

P o d k ł a d y  k o l e j o w e ,  s l i p r y . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . i ' 6  0  9

W  p r z y w o z i e  z w i ę k s z y ł  s i ę  i m p o r t :  m i e d z i ,  b l a c h y  m i e d z i a n e  
( z  z ł  o - 8  m i l j n .  d o  z ł  i - 8  m i l j n . ) ,  r y ż u  ( z  z ł  1 - 4  m i l j n .  d o  z ł  2 - 3  m i l j n . ) .  
ż e l a s t w a  ( z  z ł  2 - 2  m i l j n .  d o  z ł  3 - 0  m i l j n . ) ,  s a m o c h o d ó w  ( z  z ł  o - 8  m i l j n  

d o  z ł  i - 6  m i l j n . ) ,  b a r w n i k ó w  s y n t e t y c z n y c h  i  p r o d u k t ó w  p o ś r e d n i c h ,  
s ł u ż ą c y c h  d o  i c h  w y r o b u  ( z  z ł  0 - 7  m i l j n .  d o  z ł  1 - 3  m i l j n . ) ,  r u d  ż e l a z ­
n y c h  ( z  z ł  0 - 2  m i l j n .  d o  z ł  0 - 9  m i l j n . )  i  s k ó r  f u t r z a n y c h  ( z  z ł  2 - 3  m i l j n .  
d o  z ł  2 - 9  m i l j n . ) ,  n a t o m i a s t  z m n i e j s z y ł  s i ę  p r z y w ó z :  b a w e ł n y  i  o d ­
p a d k ó w  ( z  z ł  1 2 - 4  m i l j n .  n a  z ł  io -z  m i l j n . ) ,  w e ł n y  o w c z e j  s u r o w e j  n i e -  
p r a n e j  ( z  z ł  7 - 5  m i l j n .  n a  z ł  5 - 5  m i l j n . ) ,  e l e k t r y c z n y c h  m a s z y n ,  a p a r a t ó w ,  
p r z y r z ą d ó w  i  i c h  c z ę ś c i  ( z  z ł  3 - 0  m i l j n .  n a  z ł  1 - 6  m i l j n . ) ,  w e ł n y  o w c z e j  
p r a n e j  ( z  z ł  2 - 0  m i l j n .  n a  z ł  1  - o  m i l j n . ) ,  n a s i o n ,  z i a r n  i  o w o c ó w  o l e i s t y c h  
( z  z ł  i ' 6  m i l j n .  n a  z ł  0 - 9  m i l j n . ) ,  r f a w o z ó w  ( z  z ł  0 - 9  m i l j n . )  n a  z ł  0 - 3  
m i l j n . ) ,  o r a z  p o m a r a ń c z  i  c y t r y n  ( z  z ł  2 - 4  m i l j n .  n a  z ł  1 - 8  m i l j n . ) .

W .

KRAJOWE RYNKI  T O W A R O W E

Z B O Ż A  I P R Z E T W O R Y

—  R u c h  c e n  z b ó ż  w  o k r e s i e  8  —• 2 o / V I  1 9 3 6  r .  

t o w a ł  s i ę  n a s t ę p u j ą c o  ( w  z ł  z a  1 0 0  k g ) :

8 -7- 1 3 IV I  J 5 T - 2 0 / V J
Wzrost ( 

lub
spadek (— )

P s z e n i c a %

W a r s z a w a  . 24*00 23'75 --- 1*1
P o z n a ń  .  . 2263 22-13 -  2‘3
L w ó w  .  .  . 21-75 21-55 --- IO

Ś r e d n i a 2279 22-48 —  I"4

Ż y t o

W a r s z a w a iS '25 I 5' i 3 —  o'8
P o z n a ń G '13 14-63 —  3-4
L w ó w  .  .  . 14-25 i3'65 —  4'3
Ś r e d n i a  .  . 14-88 M '47 --- 2 ‘8

O w i e s

W a r s z a w a 15-62% 1575 +  0-8
P o z n a ń  .  . G '38 15-38 —
L w ó w  .  .  . i 3’8 i 1381 —

Ś r e d n i a  .  . M '94 14-98 —J— 0*2

k s z t a ł -
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J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y

Warszawa 
Poznań . . 
Lwów .

iS '8 8 1 5 - 8 8

—

Średnia . . I5'88 i S ’ 88 —

J ę c z m i e ń  z w y k ł y

Warszawa 1 5 3 8 1 5 - 3 8 —
Poznań . . iS'7 5% I5'88 —{— o ‘8
Lwów . — — —

Średnia . . i5'56y2 1 5 6 3 +  0-4

—  O k r e s  s p r a w o z d a w c z y  ( o d  1 5  d o  2 0  c z e r w c a )  m i n ą }  p o d  
z n a k i e m  ^ w y r a ź n i e  o s ł a b i o n e j  t e n d e n c j i  d l a  w i ę k s z o ś c i  z b ó ż  i  p r z e t w o ­

r ó w ;  o b r o t y  u t r z y m y w a ł y  s i ę  n a  p o z i o m i e  p o p r z e d z a j ą c e g o  o k r e s u .  
S a l d a  u j e m n e  o d n o t o w a ł y  n a  g i e ł d z i e  w a r s z a w s k i e j  n a s t ę p u j ą c e  z b o ż a  
i  p r z e t w o r y  ( w  zł  z a  t o o  k g ) :  p s z e n i c a  j e d n o l i t a  7 5 3  g r l  i  z b i e r a n a  

7 4 2  g r l  0 - 5 0 ,  o t r ę b y  p s z e n n e  g r u b e ,  ś r e d n i e  i  m i a ł k i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n ­
d a r t o w e g o  0 - 5 0  o r a z  o t r ę b y  ż y t n i e  0 - 2 5 ;  n a  g i e ł d z i e  p o z n a ń s k i e j  z n i ż ­
k o w a ł y  ( a n a l o g i c z n i e ) :  p s z e n i c a  i - o o ,  ż y t o  0 - 7 5 ,  w s z y s t k i e  g a t u n k i  i  r o ­
d z a j e  m ą k i  p s z e n n e j  i - o o ,  I  g a t .  0 7 3 0 % ,  0 - 7 5 0 %  i  0 7 6 5 %  m ą k i  
ż y t n i e j  i - o o , —  I I  g a t .  5 0 - 7 - 6 5 %  i  p o ś l e d n i a  1 - 2 5 ,  o t r ę b y  p s z e n n e  
ś r e d n i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  0 - 5 0 ,  o t r ę b y  ż y t n i e  z  p r z e m i a ł u  
s t a n d a r t o w e g o  0 - 7 5  o r a z  o t r ę b y  j ę c z m i e n n e  0 - 5 0 .

O g ó l n y  o b r ó t  n a  g i e ł d z i e  w a r s z a w s k i e j  w  o k r e s i e  s p r a w o z d a w c z y m  
w y n i ó s ł  7  5 4 3  t ,  w  t e r n  2  8 0 2  t  ż y t a  ( d l a  o k r e s u ,  p o p r z e d z a j ą c e g o  s p r a ­
w o z d a w c z y ,  o d p o w i e d n i e  l i c z b y  w y n o s i ł y :  7 5 7 9  i  2 9 1 4 ) .

W arszaw a. —  C e n y  h u r t o w e  w e d ł u g  c e d u ł y  u r z ę d o w e j  ( o s t a t n i e  n o ­
t o w a n i a  w  t y g o d n i u )  —  w  z ł  z a  1 0 0  k g  p a r y t e t  w a g o n  W a r s z a w a  ł a d u ­

n e k  w a g o n  ( w  n a w i a s a c h  p o d a n e  s ą  n o t o w a n i a  k o ń c o w e  z  o k r e s u ,  p o ­
p r z e d z a j ą c e g o  s p r a w o z d a w c z y ,  o  i l e  r ó ż n i ą  s i ę  o d  o b e c n y c h ) :  p s z e n i c a  

j e d n o l i t a  7 5 3  g r l  2 3 - 5 0 7 2 4 - 0 0  ( 2 4 - 0 0 - 7 2 4 - 5 0 ) ,  —  z b i e r a n a  7 4 2  g r l
2 3 -  0 0 - 7 2 3 - 5 0  ( 2 3 - 5 0 - 7 2 4 - 0 0 ) ,  ż y t o  I  s t a n d a r t  7 0 0  g r l  1 5 - 0 0 - 7 1 5 - 2 5  
( 1 5 - 0 0 - 7 1 5 - 5 0 ) ,  —  I  s t a n d a r t  7 3 0  g r l  b e z  o b r o t ó w ,  —  I I  s t a n d a r t  6 8 7  
g r l  1 4 - 7 5 - 7 1 5 - 0 0 ,  j ę c z m i e ń  b r o w a r n y  6 8 9  g r l  1 5 - 7 5 - 7 1 6 - 0 0 , - — o  w a d z e  

6 7 8 / 6 7 3  g r l  1 5 - 5 0 7 1 5 - 7 5 , —  o  w a d z e  6 4 9  g r l  1 5 - 2 5 - 7 1 5 - 5 0 ,  — o  w a d z e  
6 2 0 - 5  g r l  1 5 - 0 0 - 7 1 5 - 2 5 ,  o w i e s  I  s t a n d a r t  4 9 7  g r l  1 6 - 0 0 - 7 1 6 - 5 0 ,  —  I  
s t a n d a r t  5 4 6  g r l  1 6 - 5 0 - 7 1 6 - 7 5 ,  —  II s t a n d a r t  4 6 0  g r l  1 5 - 5 0 - 7 1 6 - 0 0 ,  

m ą k a  p s z e n n a  I  g a t .  A  0 - 7 2 0 %  3 6 - 0 0 - 7 3 8 - 0 0 , — I  g a t .  o - 745%  3 4 - 0 0 - 7 -  
3 6 - 0 0 ,  —  I  g a t .  B  0 - 7 5 5 %  3 3 - 0 0 - 7 3 4 - 0 0 ,  —  I  g a t .  C  0 - 7 6 0 %  3 2 - 0 0 - 7 -  

3 3 - 0 0 ,  —  I g a t .  D  0 - 7 6 5 %  3 1 - 0 0 - 7 3 2 - 0 0 ,  —  II g a t .  A  2 0 - 7 5 5 %  3 0 - 0 0 - 7 -  
3 1 - 0 0 ,  —  II g a t .  B 2 0 - 7 6 5 %  2 8 - 0 0 - 7 3 0 - 0 0 ,  —  II g a t .  D  4 5 - 7 6 5 %  

2 5 - 0 0 7 - 2 6 - 0 0 ,  —  II g a t .  F  5 5 - 7 6 5 %  2 4 - 0 0 - 7 2 5 - 0 0 ,  —  II g a t .  G  6o 7-  
6 5 %  2 3 - o o - 7 2 4 - o o ,  —  III g a t .  A  6 5 - 7 7 0 %  b e z  o b r o t ó w ,  m ą k a  ż y t n i a  
w y c i ą g o w a  I  g a t .  0 - 7 3 0 %  2 3 - 0 0 - 7 2 4 - 0 0 ,  —  I  g a t .  o - 7 5 o %  2 3 - 0 0 - 7 -

2 4 -  0 0 ,  —  I  g a t .  0 - 7 6 5 %  2 2 - 0 0 - 7 2 3 - 0 0 ,  •— I I  g a t .  5 0 - 7 6 5 %  1 8 - 5 0 - 7 -
1 9 - 0 0 ,  —  r a z o w a  0 - 7 9 5 %  1 8 - 5 0 - 7 1 9 - 0 0 ,  —  p o ś l e d n i a  p o n a d  6 5 %

1 4 - 5 0 - 7 i  5 ' 0 ° ,  o t r ę b y  p s z e n n e  g r u b e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  1 1 - 5 0 - 7 -  
1 2 - 0 0  ( 1 2 - 0 0 - 7 1 2 - 5 0 ) ,  —  ś r e d n i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  1 0 - 5 0 - 7 -

i i - o o  ( 1 1 - 0 0 - 7 1 1 - 5 0 ) .  —  m i a ł k i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  1 0 - 5 0 —
i - o o  ( 1 1 - 0 0 - 7 1 1 - 5 0 ) ,  o t r ę b y  ż y t n i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  9 - 7 5 — 7 -  

1 0 - 2 5  ( 1 0 - 0 0 - 7 1 0 - 5 0 ) .

Poznań. —  C e n y  h u r t o w e  w e d ł u g  c e d u ł y  u r z ę d o w e j  ( o s t a t n i e  n o t o w a ­
n i a  w  t y g o d n i u ) — w  z ł  z a  1 0 0  k g  p a r y t e t  P o z n a ń  d o s t a w a  b i e ż ą c a  

( w  n a w i a s a c h  p o d a n e  s ą  n o t o w a n i a  k o ń c o w e  z  o k r e s u ,  p o p r z e d z a j ą c e g o  
s p r a w o z d a w c z y ,  o  i l e  r ó ż n i ą  s i ę  o d  o b e c n y c h ) :  p s z e n i c a  2 1 - 5 0 - 7 2 1 - 7 5  

( 2 2 - 5 0 - 7 2 2 - 7 5 ) ,  ż y t o  1 4 - 2 5 7 - 1 4 - 5 0  ( 1 5 - 0 0 7 - 1 5 - 2 5 ) ,  j ę c z m i e ń  7 1 0 / 7 2 5  
g r l  1 6 - 0 0 - 7 1 6 - 2 5 ,  —  6 7 0 / 6 7 8  g r l  1 5 - 7 5 7 - 1 6 - 0 0 ,  —  b r o w a r n y  b e z  n o ­
t o w a ń ,  o w i e s  4 5 0 / 4 7 0  e r l  1 5 - 7 5 - 7 1 6 - 0 0 ,  —  s t a n d a r t o w y  1 5 - 2 5 7 - 1 5 - 5 0 ,  

m ą k a  w r a z  z  w o r k i e m :  p s z e n n a  I  g a t .  A  0 7 - 2 0 %  3 5 - 0 0 - 7 3 6 - 7 5  ( 3 6 - 0 0  7  
3775) ,  — I  g a t .  A  0 - 7 4 5 %  34- 257-3475 ( 35- 257- 35- 75) ,  —  I  g a t .  B 
07- 55%  33- 257-3375 ( 34- 257- 3475) , —  I  g a t .  C  o 7 - 6 o %  3 2 - 7 5 - 7  
33-25 (3375 7-  34- 25) ,  — I  g a t .  D o  7- 6 5 %  31757- 32-25 ( 32757-

3 3 - 2 5 ) ,  — II g a t .  A  207- 55%  3 1 - 0 0 7 - 3 1 - 5 °  ( 3 2 - 0 0 - 7 3 2 - 5 0 ) ,  — II g a t .  B
2 0 -  7 6 5 %  3 0 - 5 0 7 - 3 1 - 0 0  ( 3 1 - 5 0 7 - 3 2 - 0 0 ) ,  —  II g a t .  D  4 5 7 - 6 5 %  2 8 - 0 0 - 7  

2 8 - 5 0  ( 2 9 - 0 0 - 7 2 9 - 5 0 ) ,  —  II g a t .  E  5 5  7 - 6 5 %  2 3 - 7 5  7 - 2 4 - 2 5  ( 2 4 - 7 5  7 - 2 5 - 2 5 ) ,
—  II g a t .  G  6 0 - 7 6 5 %  2 2 - 2 5 7 - 2 2 - 7 5  ( 2 3 - 2 5 7 - 2 3 - 7 5 ) ,  — III g a t .  A
6 5 7 - 7 0 %  2 0 - 2 5 - 7 2 0 - 7 5  ( 2 1 - 2 5 7 - 2 1 - 7 5 ) , —  III g a t .  B 7 0 7 - 7 5 %  1 8 - 2 5 7-  
1 8 - 7 5  ( i 9‘ 257 - 1 9 - 7 5 ) ,  m ą k a  ż y t n i a  w y c i ą g o w a  I g a t .  0 - 7 3 0 %  2 1 - 5 0 - 7

2 1 -  7 5  ( 2 2 - 5 0 7 - 2 2 - 7 5 ) , — - I  g a t .  0 7 - 5 0 %  2 1 - 0 0 - 7 2 1 - 2 5  ( 2 2 - 0 0 - 7 2 2 - 2 5 ) ,
—  I gat. 0 - 7 6 5 %  2 0 - 0 0 7 - 2 0 - 5 0  ( 2 1 - 0 0 7 - 2 1 - 5 0 ) ,  —  II gat. 5 0 - 7 6 5 %  
i 4' 757- i 5'75 ( 1 6 - 0 0 7 - 1 7 - 0 0 ) ,  —  poślednia ponad 6 5 %  1 3 - 2 5 7 - 1 4 - 2 5  
( 1 4 - 5 0 - 7 1 5 - 5 0 ) ,  otręby pszenne średnie z przemiału standartowego
9 -  2 5 7 - 1 0 - 0 0  ( 9 - 7 5 7 - 1 0 - 5 0 ) ,  —  g r u b e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  1 0 - 2 5 7

1 0 -  7 5  ( 1 0 - 2 5 7 - 1 1 - 2 5 ) ,  o t r ę b y  ż y t n i e  z  p r z e m i a ł u  s t a n d a r t o w e g o  i o - o o 7  
1 0 - 5 0  ( 1 0 - 7 5 7 - 1 1 - 2 5 ) ,  o t r ę b y  j ę c z m i e n n e  1 1 - 0 0 7 - 1 2 - 2 5  ( 1 1 - 5 0 - 7 1 2 - 7 5 ) .

RYNEK A K C Y J N Y
z a  o k res  od  15 do 20 c ze rw c a  1936 r.

—  Okres sprawozdawczy na rynku akcyjnym giełdy warszawskiej przy­
niósł osłabienie tendencji —  w wyniku dużej przewyżki podaży nad 
popytem; obroty kształtowały się poniżej przeciętnych ostatnich okre­
sów. Jedyny wyjątek w zniżkowym ruchu akcyj stanowią akcje Banku 
Polskiego, które zamknęły okres na zero, ale które w połowie okresu 
zdradzały nawet tendencję zwyżkową. Pozostałe akcje zniżkowały (w z ł) : 
Warsz. Tow. Fabryk Cukru i-oo, Warsz. Tow. Kopalń Węgla 0 - 5 0 ,  
Lilpopa 1 - 7 5 ,  Modrzejowa 0 - 7 5 ,  Norblina 2 - 0 0 ,  Ostrowca 3 - 2 5 ,  Sta­
rachowice 1 - 5 0  oraz Haberbuscha i Schielego 0 - 5 0 .

Na giełdzie poznańskiej skromne tranzakcje zawierano Bankiem Pol­
skim po lekko obniżonym kursie, a na giełdzie krakowskiej —  akcjami 
Huty „Ludwików” .

G IE Ł D A  W A R SZ A W SK A

W artość Kurs K urs Ostatni
nominalna naj- naj- kurs

(waluta) wyższy niższy w tygodniu

B a n k  P o l s k i  . .  .  .  zł 1 0 0

w  zl z a  

1 0 5 * 0 0

a k c j ę
1 0 4 * 0 0 1 0 4 * 0 0

F a b r .  C u k r u  , . C h o c e ń "  zł 4 0 0 I  5 0 * 0 0

W a r s z .  T o w .  
C u k r u  .  .

F a b r y k  

.  .  .  zł 1 0 0 2 9 - 2 5 2 7 - 5 0 2 8 - 5 0
W a r s z .  T o w .  

W ę g l a  .  .
K o p a l ń  

. . .  zł 1 0 0 1 5 - 5 0 i 5 ' o o 1 5 0 0

L i l p o p  .  . . .  .  zł 2 5 i 3’ 5o 1 2 * 0 0
- I 5-75

1 2 * 0 0

M o d r z e j ó w  . .  .  .  zł 5 0 5 - 5 0
N o r b l i n  .  . 1 0 0 4 9 * 0 0

O s t r o w i e c .  .  .  zł 5 0 33' 5o 2 8 - 2 5 3 0 -0 0
S t a r a c h o w i c e .  .  .  zł 1 0 0 35' 5o 33'75 3 4 - 0 0

H a b e r b u s c h  . .  .  .  zł 1 0 0 4 5 - 0 0 44 'SO

- 33’ 7S
- 3 4 - 0 0

44' 5°

G IE Ł D A  K R A K O W SK A
Akcje —  w  z ł :  H u t a  „ L u d w i k ó w "  5  0 0 .

G IE Ł D A  LW O W SKA
A k c j e  w  o k r e s i e  s p r a w o z d a w c z y m  n i e  b y ł y  n o t o w a n e .

G IE Ł D A  P O Z N A Ń SK A
A k c j e  —  w  z ł  ( m a k s y m u m  i  m i n i m u m ;  w  n a w i a s a c h  —  n o t o w a n i a  

z  o k r e s u ,  p o p r z e d z a j ą c e g o  s p r a w o z d a w c z y ) :  B a n k  P o l s k i  i o 3 ' o o  —  
1 0 2 - 7 5  ( 1 0 4 0 0 - 2 - 1 0 2  0 0 ) .

CŁO ORAZ REGLAMENTACJA
I N S T Y T U C J E ,  W Y D A J Ą C E  Z A Ś W I A D C Z E N I A  

W A L U T O W E

W  najbliższych dniach ukazać się ma zarządzenie Ministra Przemysłu 
i Handlu, zmieniające dotychczasowe zarządzenie z dn. I5/V 1 9 3 6  r. 
w sprawie przyjmowania zgłoszeń wywozowych oraz wydawania za­
świadczeń walutowych. Zmiany idą w dwóch kierunkach. Dotychcza­
sowe zarządzenie udzieliło prawa wydawania zaświadczeń walutowych 
Polskiemu Towarzystwu Handlu Kompensacyjnego na wszystkie to­
wary, a jednocześnie szeregowi związków branżowych —  na towary,

specjalnie wyszczególnione. W  ten sposób zaświadczenia walutowe eks­
porterzy mogli uzyskiwać bądź w centrali wspomnianego Towarzystwa, 
lub jego delegaturach, bądź też w odnośnym związku branżowym.

Obecnie, w stosunku do szeregu towarów przyznano wyłączne kom­
petencje poszczególnym związkom branżowym, a mianowicie: spod 
kompetencji Polskiego Towarzystwa Handlu Kompensacyjnego w W ar­
szawie i jego delegatur wyjęto wydawanie zaświadczeń walutowych na 
następujące towary: żelazne wyroby hutnicze, produkty naftowe, dre­
wno okrągłe, liściaste i iglaste, drewno opalowe, materjały drzewne
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arte, wszelkie iglaste i liściaste, kopalniaki, podkłady kolejowe, slipry 
iglaste i liściaste i wszelkie materjaly ciosane, papierówkę świerkową, 

jodłow ą, sosnową i osikową w szczapach i okrąglakach, meble gięte 
i ich części, wiklinę, łyko z drzew, zwierzęta gospodarskie żywe i bite, 
mięso, wszelkie przetwory mięsne, słoninę, smalec, drób żyw y i bity, 
dziczyznę, jaja i cukier.

Konwencja Przędzalń W ełn y Czesankowej w  Polsce, w  Łodzi, bę­
dzie wydawała zaświadczenia na przędzę czesankową oraz wyczeski 
i odpadki wełniane, Syndykat Eksportowy Odzieży w  Ł odzi —  na kon ­
fekcję, Związek Papierni Polskich w W arszawie —  na papier, tektu­
rę wszelką, bibułkę papierosową i obicia papierowe, Naczelna Dyrekcja 
Lasów Państwowych w W arszawie —  na produkty, eksportowane przez 
Adm inistrację Lasów Państwowych oraz przez Polską Agencję Drzewną 

„P aged ”  Sp. z o. o.

Dotychczasowy wykaz organizacyj, upoważnionych do wydawania 
zaświadczeń walutowych, został uzupełniony przez następujące in­

stytucje:
1) Zrzeszenie Producentów Przędzy Bawełnianej w Polsce, w Ł odzi—  

na przędzę i tkaniny bawełniane;
2) Związek Eksporterów Przemyślu W łókienniczego, Spółdz. z o. o. 

w Bielsku —  na wszystkie artykuły włókiennicze;
3) Związek Polskich Fabryk Portland Cementu w  W arszawie —  na 

wszelki cement;
4) Związek Przemysłowców w Białymstoku —  na wszystkie artykuły 

włókiennicze;
5) Biuro Sprzedaży W yrobów Fabryk Jutowych w W arszawie —  na 

wyroby jutowe;
6) Związek Hut Szklanych w Polsce, w W arszawie —  na wszelkie 

szkło i wszelkie w yroby szklane;
7) Dyrekcja Państwowego M onopolu Spirytusowego w W arszawie —  

na wyroby Państwowego M onopolu Spirytusowego.

O B R A D Y  K O M I S Y J  R Z Ą D O W Y C H  P O L S K I E J  I N I E M I E C K I E J  

W  S P R A W I E  K O N T R O L I  O B R O T U  T O W A R O W E G O  P O L S K O -  

N I E M I E C K I E G O . — W  dn. 18 -r 21 b. m. odbyła się w Krakowie 
kolejna sesja komisyj rządowych polskiej i niemieckiej w  sprawie kon­
troli obrotu towarowego polsko-niemieckiego.

Komisje rządowe, po zbadaniu dotychczasowego rozwoju wzajemne­
go obrotu towarowego pom iędzy Polską i Niemcami uznały za m ożli­
we zatwierdzić na m. lipiec plan przywozowo-wywozowy w pełnej 
wysokości, przewidzianej w  planie rocznym bez żadnych redukcyj. 
Jednocześnie komisje rządowe omawiały szereg innych spraw bieżą­
cych, wśród których zasługuje na podanie do wiadomości sprawa likw i­
dacji prywatnych tranzakcyj kompensacyjnych, które zostały zezwolone 
przed wejściem w życie obecnej um owy gospodarczej polsko-niemiec­
kiej. M :anowicie, komisje postanowiły, że wszelkie rozpoczęte prywatne 
tranzakcje kompensacyjne, które zostały zezwolone przed dn. 2o/XI 
1935 r., winny być zakończone do dn. i/X 1936 r. Oznacza to, że za­
równo strona polska, jak i strona niemiecka nie będzie przedłużała ze­
zwoleń poza wyżej podane term iny na likwidację tranzakcyj kompensa­
cyjnych, które wciąż jeszcze ujawniają się w obecnych obrotach polsko- 

niemieckich.

Następna sesja komisyj rządowych polskiej i niemieckiej odbędzie się 
prawdopodobnie w  połowie przyszłego miesiąca w Berlinie.

C Ł O  W Y W O Z O W E  N A  W Y R O B Y  K O S Z Y K A R -
S  K  I E  — W  , .D z .  U st. R . P . "  Nr. 45 . poz. 332 ogłoszone zostało rozpo­
rządzenie M inistra Skarbu z dn. 3/'VI 1936 r., wprowadzające między 
innemi do taryfy celnej wywozowej nową pozycję oraz nowe uwagi do 
grupy V  taryfy o następującem brzmieniu:

1. —  C ł o  w y w o z o w e :
„4 1. — -W szelkie wyroby koszykarskie, w y ­
roby plecione, chociażby bielone, farbowa­
ne, malowane, lakierowane: z w ikliny nie- 
okorowanej, okorowanej, łubu, innych ma- 
terjałów roślinnych, jak rogożyna, sitowie, 
trzcina pospolita, kora, gałązki i korzenie 
drzew i krzewów, słoma, wióry drzewne, 
r a f j a ..................................................................... z ł  200 od 100 kg”

2. —  U w a g i  d o  g r u p y  V :
„ 2 . —  Tow ary, objęte pozycją 41, w yw ożo­
ne na podstawie zaświadczeń M inisterstwa
Przemysłu i Handlu ...................................bez cla
3 .— W yroby koszykarskie, objęte poz. 41, 
stanowiące opakowanie towarów, wyw ożo­
nych zagranicę, oraz w yroby koszykarskie, 
wysyłane zagranicę w  paczkach poczto­
w ych o wadze paczki, nieprzekraczającej 
2 kg b r u t t o .................................................... bez cła” .

Powyższe ma na celu uregulowanie eksportu wyrobów koszykarskich. 
W  ostatnich czasach eksport tych wyrobów trawiony był niezdrową 
konkurencją na rynkach odbiorczych, zwłaszcza zaś na rynku amery­
kańskim. Rynek ten, jak wiadomo, wymaga, aby towar ten był pod 
względem jakości jednolity. Brak organizacji w  dziedzinie eksportu 
wyrobów koszykarskich, powodujący obniżkę cen i spadek wywozu, 
spowodował konieczność wprowadzenia cła wywozowego organiza­
cyjnego i standaryzacyjnego, od którego opłaty zwalniane będą tylko 
te transporty, które odpowiadać będą pewnym ustalonym wymiarom 
wywożonych wyrobów, względnie innym  cechom, nadającym im 
jednolitą jakość. T ego rodzaju normy standaryzacyjne w  najbliższym 
czasie zostaną ustalone przez Związek Izb Przemysłowo-Handlowych 
w porozumieniu ze Związkiem Izb i Organizacyj Rolniczych. Zaświad­
czenia na wolny od cła wywóz będą wydawane za pośrednictwem izb 
przemysłowo-handlowych. W yroby koszykarskie, niestanowiące przed­
miotu handlu, a więc służące jako opakowania innych wywożonych 
towarów, oraz wywożone w  drobnych paczkach pocztow ych— ogło­
szone rozporządzenie zwalnia automatycznie od wprowadzonego cła 
wywozowego.

Z W O L N I E N I E  O D  C Ł A  W Y W O Z O W E G O  S Z L A M Ó W  O Ł O ­
W I A N Y C H . — Jak wiadomo, szlamy ołowiane opłacają przy wywozie 
cło wywozowe w/g poz. 1 p. 3 taryfy celnej wywozowej, wynoszące 
z ł  30 od 100 kg. Niektóre z tych szlamów nie nadają się do przeróbki 
w  kraju i muszą być wskutek tego wywożone zagranicę. D la um ożli­
wienia tego wywozu niezbędnem się stało zwalnianie tych szlamów 
od cła. D o  tego brak było dotychczas podstawy prawnej, gdyż obowiązu­
jąca uwaga 1 do grupy I taryfy celnej wywozowej, zwalniająca od cla 
wywozowego niektóre towary, wymienione w  tej grupie, nie przewi­
dywała zwalnianie od cła wywozowego towarów, objętych poz. 1, a więc 
również i szlamów. O becnie ukazało się w  , , D z .  U st.R .P ."  N r. 45, 
poz. 332 rozporządzenie, nadające następujące brzmienie wspomnianej 
u w adze:

„ 1 . —  T o w a r y ,  w y w o ż o n e  za  p o z w o le n ie m  M in is tr a  S k a rb u :
a) objęte pozycjam i 2, 4 i 11 oraz szlamy
ołowiane, objęte poz. 1 p. 3 ....................... bez cła
b) objęte pozycjam i 5, 6, 7, 8 i 10 . . z ł  10 od 100 kg” .

Z N I Ż K I  C E L N E . — W  , ,D z .  Ust. R. P .”  N r. 47 , P°z. 346 ogłoszone 
zostało rozporządzenie M mistra Skarbu z dn. 17/VI 1936 r., wydane 
w  porozumieniu z Ministrami: Przemysłu i Handlu oraz Rolnictwa 
i Reform Rolnych, w  sprawie uzupełnienia rozporządzenia z dn. 
29/IV 1936 r. o zniżkach celnych i zwolnieniach od cła [(,,Dz. Ust. 
R. P ."  N r. 34, poz. 269).

N a m ocy powyższego rozporządzenia wprowadzone zostały cła 
zniżone na: żelazo i stal zwykłą —  walcowane o długości 5-H17 m 
(pale szpuntowe), sprowadzane do budowy zapór wodnych oraz do 
morskich budowli wodnych —  w  wysokości 2 0 %  cła normalnego 
autonomicznego (za pozwoleniem Xtinistra Skarbu), na walce m iedzia­
ne obrobione niegrawerowane, sprowadzane do drukowania tkanin — ■ 
10% cła normalnego, autonomicznego (na podstawie zaświadczeń 
izb przemysłowo-handlowych), oraz na bromek metylu — 13%  cła 
normalnego, autonomicznego (za pozwoleniem M inistra Skarbu).

Z n iż k a  c e ln a  n a  p a le  s z p u n to w e  p o z o s ta je  p r z e d e w s z y s tk ie m  w  zw uąz- 
k u  z b u d o w ą  z a p o r y  w o d n e j n a  D u n a jc u  w  R o ż n o w ie . P o n ie w a ż  p a le  
p o c h o d z e n ia  k ra jo w e g o  n ie  są  je s z c z e  w y p r ó b o w a n e  i n ie  d a ją  g w a ra n c ji 
n a le ż y te j w y t r z y m a ło ś c i , p r z e to  sta je  s ię  k o n ie c z n e m  s p r o w a d z e n ia  p a li  
ty p u  „ L a r s e n a ”  z  F r a n c ji .

O płaty celne normalne wyniosłyby ok. 80% ceny tow'aru i podro­
żałyby nadmiernie koszty budowy zapory.

Zastosowanie żelaznych pali szpuntowych przewidziane jest ponadto 
w  projektach pogłębienia nadbrzeży w  porcie gdyńskim.

W prowadzenie zniżki celnej na walce miedziane obrabiane niegra­
werowane do drukowania tkanin, w  kraju niewyrabiane, ma na celu 
ułatwienie przemysłowi włókienniczemu przeprowadzenia niezbędnych 
renowacyj dla utrzymania na należytym konkurencyjnym w stosunku 
do zagranicy poziomie posiadanych technicznych urządzeń, z których 
przeważna część wymaga oddawna renowacji.

Opłaty celne są b. wygórowane, gdyż stanowią one obciążenie celne 
w alców ok. 140% ad valorem. Konieczność wyłożenia zbyt wysokich 
sum na uiszczenie należności celnych wpłynęłaby w  poważnym stopniu 
hamująco na zamierzone inwestycje.
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Zniżka celna na bromek m etylu, m. in. używany jako ładunek do 
gaśnic przeciwpożarowych, ustanowiona została ze względu na b. w y ­
sokie cło, wynoszące w/g poz. tar. celn. 374 p. 1 z ł  1 800 za 100 kg, 
podczas gd y pokrewne zw ią zk i—-jodki metylu —  opłacają w/g poz. 
tar. celn. 351 daleko niższe cło konwencyjne wynoszące tylko z ł  60.

Rozporządzenie omawiane weszło w  życie dn. 2S/VI 1936 r.

W Y J A Ś N I E N I A  T A R Y F O W E .  —  M inisterstwo Skarbu ogłosiło na­
stępujące wyjaśnienia taryfowe do poszczególnych pozycyj taryfy celnej 
p rzyw ozow ej:

D o  p o z .  1 056. —  M ałe obrabiarki, używane przez zegarmistrzów 
do szlifowania, czyli t. zw. rolowania drobnych osi stalowych, na któ­
rych są osadzone zębatki do mechanizmów zegarkowych, podlegają 
ocleniu w edług poz. 1 056 p. 1. (Okólnik M in. Skarbu z  dn. 1 s/V 
1936 r. L . D . IV  i t 29t/2/36).

D o  p o z .  1 132. —  Przyrządy, stanowiące bądź to rodzaj skrzynki, 
bądź cylindra, zaopatrzonych w silne stalowe magnesy, których prze­
znaczeniem jest przyciąganie i trzymanie żelaznych obrabianych 
przedm iotów, t. zw. imadła lub uchw yty „E clipse” , podlegają ocleniu 
według poz. 1 132, jako magnesy stalowe. (Okólnik M in. Skarbu z  dn. 
15/V 1936 r. L . D . IV  11291/2/36).

D o  p o z .  1 121. —  Przyrząd t. zw. „D em agnesiter”  z wbudowa­
nym  elektromagnesem, który służy do odmagnetyzowania żelaznych 
przedm iotów, podlega ocleniu w edług poz. 1 121 punktu odpowiednie­
go, jako przyrząd elektryczny, osobno niewym ienicny. (Okólnik M in. 
Skarbu z dn. I5/ V  1936 r. L . D . IV  11291/2/36).

D o  p o z .  423. —  Lakiery, sporządzone na benzynie i oleju roślin" 
nym, podlegają ocleniu według poz. 423 p. 3, jako lakiery cscfcno nie" 
wymienione. (O kólnik M 'n. Skarbu z dn. 2/V 1936 r. L . D . IV  
10903/2/36).

D o  p o z. 380. ■—  Ephedrin, jak również jego racemiczna odmiana—  
racedrin oraz theocin (1. 3 dwumetyloksantyna) podlegają ocleniu w e­
dług poz. 380 p. 9, jako alkaloidy osobno niewymienione. (Okólnik 
M in. Skarbu z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  11811/2/36).

D o  p o z .  384. —  Części kaktusu ,,Cactus grandiflorus”  w  spirytu­
sie podlegają ocleniu według poz. 384, jako wyciągi farmaceutyczne. 
(Okólnik M in. Skarbu z dn. 2Ó/V 1936 r. L . D . IV  11811/2/36).

D o  p o z  403. —  Chlorek 3.6 dwuamino. -10 m etyloakrydyny 
w  proszku, łatwo rozpuszczający się w  wodzie z zabarwieniem poma­
rańczowo-czerwonem, znany w  handlu również pcd nazwą „T ryp afla- 
vin” , podlega ocleniu według poz. 403, jako organiczne związki bar­
wiące syntetyczne. (Okólnik Min'. Skarbu z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  
11811/2/36).

D o  p o z .  426. —  Proszek koloru jasnckremowego, znany w  handlu 
pod nazwą ,,Tam ol N N O ” , stanowiący prcdukt kondensacji m etylo­
w ych pochodnych kwasu naftaleno-sulfonowego z aldehydem m rów­
kowym , należy traktować, ze względu na jego wybitne własności gar­

bujące, jako garbnik syntetyczny; pcdlega on ocleniu w edług poz. 426. 
(Okólnik M in. Skarbu z  dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  11811/2/36).

D o  p o z .  704. —  T aśm y plecione z  tagahr, owiniętego lub pokry­
tego jedwabiem sztucznym, podlegają ocleniu według poz. 704 p. 2, 
jako w yroby plecione z jedwabiu sztucznego. (Okólnik M in. Skarbu 
z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  11812/2/36).

D o  p o z: 423. —  Roztwory substancyj asfaltowych lub smołowco- 
w ych w  benzynach lub węglowodorach aromatycznych, tworzące po 
wyschnięciu błonkę lakierową (np. t. zw. „In erto l”  lub ,,H arco-An- 
strichmasse” ) , podlegają ocleniu według poz. 423 p. 3, jako lakiery 
osobno niewymienione. (Okólnik M in. Skarbu z dn. 26/V 1936 r. 
L . D . IV  n  167/2/36).

D o  p o z .  431.-— W yciąg sosnowy, o nazwie ,,Extractum  Pini C ru- 
dum ” , będący gęstą, ciemno-bronzową cieczą o zapachu żywicznych 
olejków eterycznych i dziegciu, podlega ocleniu według poz. 431 p. 2, 
jako naturalny osobno niewymieniony prcdukt pachnący. (Okólnik 
M in. Skarbu z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  11167/2/36).

D o  p o z .  897. —  Subtelnie zmielona mieszanina o następującym 
składzie: ok. 62-5% skalenia, ok. I 7 ' S %  kwarcu, ok. 10-5%  magne­
zytu, ok. 6%  kaoliny i ok. 3-5% dolcm itu, wraz z kilkcm a procentami 
tlenku metalu (np. tlenku m iedzi, kobaltu, tytanu), dodanego celem 
otrzymania po wypaleniu określonej barwy, podlega ocleniu według 
poz. 897 p. 3, jako emalja w  proszku osobno niewymienicna. (Okólnik 
M in. Skarbu z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  i i i 67/?/36).

D o  p o z .  965. —  Produkt pod nazwą ,,C im ent M etalique” , sta­
nowiący sproszkowaną mieszaninę ck. 60% żelaza z siarczanem magne­
zu, węglanem wapnia i nierozpuszczalnemi w  kwasach mineralnemi 
substancjami, a niebędący właściwym cementem —  tak ze względu 
na słabe własności hydrauliczne, jak i na swój skład— pod lega ocleniu 
według poz. 965 p. 2 narówni z opiłkami żelaznemi. (Okólnik M in. 
Skarbu z dn. 26/V 1936 r. L . D . IV  11167/2/36).

D o  p o z .  1 005. —  Hartowane świdry do obróbki drewna, posia­
dające na trzpieniu ponad właściwym świdrem nacięcia dla poszerza­
nia wyświdrowanego otworu, podlegają ocleniu według poz. 1 005 
p. 2 litery odpowiedniej. (Okólnik M in. Skarbu z dn. 28/V 1936 r. 
L . D . IV  10114/2/36).

D  o p o z. 1 002. —  śrubokręty, składające się z oprawki, wykonanej 
ze stopów miedzi, właściwego narzędzia, wykonanego ze stali, które 
może być zmienione, stosownie do potrzeby, podlegają ocleniu według 
poz. 1 002 p. 4 litery odpowiedniej. (Okólnik M in. Skarbu z dn. 28/V 
1936 r. L . D. IV  10114/2/36).

D  o p  o z. 1 246. —  Bilardy wszelkich typów i systemów, stanowiące 
gry towarzyskie, podlegają ocleniu według poz. 1 246. (Okólnik M in. 
Skarbu z dn. 28/V 1936 r. L . D . IV  11959/2/36).

W N I O S K I  I M P O R T E R Ó W  O  P R Z Y D Z I A Ł  D E W I Z — p. str. 749.

KOMUNIKACJA I TRANSPORT
E W O L U C J A  T A R Y F Y  P .  K .  P .  D L A  W Y W O Z U  

K O K S U  P R Z E Z  P O R T Y  W  G D Y N I  I G D A Ń S K U

W yw óz koksu stanowi poważną pozycję w  bilansie handlowym Pol­
ski, przyczem znaczenie jego w  ostatnich 2 latach znacznie wzrosło, 
bowiem podczas gdy ogólny wywóz wykazał w  tych latach o wiele 
niższy poziom  niż w  latach przedkryzysowych, wywóz koksu —  zarówno 
pod względem wagi, jak i —  co ważniejsze —  wartości —  przekroczył 
znacznie poziom  okresu dobrej konjunktury gospodarczej.

W  1928 r. wywóz koksu w ilości 163 tys. t wartości z ł  6 744 tys. sta­
now ił 0-26% wartości ogólnego wywozu; w  1935 r. wywóz koksu w y ­
nosił 306 tys. t wartości z ł  9369 tys., stanowiąc i -o i %  ogólnej w ar­
tości wywozu. Ponieważ w  związku z polsko-brytyjskiem porozum ie­
niem co do eksportu węgla eksport ten z Polski został ograniczony 
(w uzależnieniu od rozmiarów eksportu angielskiego) —  wywóz koksu, 
nieobjętego ograniczeniami porozumienia, może być brany tern bar­
dziej pod rozwagę co do możliwości jego dalszego wzmożenia.

Z  tego też względu sprawa kosztów przewozu eksportowanego koksu 
nabiera również szczególniejszego znaczenia, jako jeden z ważnych 
czynników, wpływających na możliwość dalszej ekspansji. Z  2 kierun­
ków w y w o zu — przez granicę lądową i przez porty w G dyni i G dań ­
s k u —  kierunek pierwszy od 1928 r. wykazuje stale spadek tonnażu 
(z wyjątkiem tylko 1930 r.), natomiast wzrasta znacznie wywóz przez 
porty, w  szczególności przez Gdynię. W edług danych statystyki kole­
jowej wywieziono przez granicę lądową koksu w  1928 r. 153 tys. t, 
a w 1935 r . — ju ż tylko 74 tys. t, t. j.  połowę, natomiast przez porty 
wywieziono w 1928 r. 42 tys. t, w 1935 r. zaś —  229 tys. t, t. j. 3-krotnie 
więcej niż przez granicę lądową w tymże roku i 5 krotnie więcej niż 
w  1928 r. przez porty.

Z  zestawienia tego wynika, że utrzymywania eksportu koksu na 
wysokim poziomie i ew. jego dalszego wzmagania należy oczekiwać 
(o ile nie zaszlyby jakieś radykalne zm iany w  układzie stosunków, na 
które się nie zanosi) przedewszystkiem na drodze przez porty. Jakąż 
drogę do przebycia koleją na linjach P. K . P. ma koks od miejsc pro­
dukcji w Polsce w  obu kierunkach? M ów i o tern następujące porówna­
nie średnich odległości przewozu w latach 19284-1933 (w km):

1928 JÇ2Ç 1930 1931 1932 1933
Przez granicę lądową 192 213 243 244 287 292
Przez porty . . 588 6 t 5 643 6 34 630 641

Z  powyższego zestawienia wynika, że dla kierunku przez porty w y ­
sokość taryfy P. K . P. odgrywa poważniejszą rolę niż dla kierunku 
przez granicę lądową. Z  uwagi na to, że przewóz do portów koleją 
wynosi przeciętnie ok. 630 km, gdyby zastosować taryfy, pobierane 
przy przewozie w  kierunku granicy lądowej (niemówiąc ju ż  o tary­
fach wewnętrznych), eksport przez porty nic m ógłby się utrzymać. 
Dlatego, doceniając znaczenie tego kierunku dla ckportu keksu z Pol­
ski, Zarząd P. K . P. przyznał dla wywozu przez porty taryfy specjalne, 
przy których ustaleniu decydował nie wzgląd fiskalny, a motywy ogól­
nogospodarcze, uzasadniające konieczność interwencji P. K . P. na 
rzecz ekspansji tego wywozu.

Pragnąc zapewnić jednakowe taryfowe warunki wywozowe w szyst­
kim koksowniom, niezależnie od ich faktycznej odległości od portów 
polskiego obszaru celnego, przy jcdnoczesnem zachowaniu podstawo­
wej zasady portowych taryf P. K . P. —  równorzędnego traktowania 
taryfowego portu w G dyni i Gdańsku —  Zarząd P. K. P. ustanowił 
dla wywozu koksu z krajowych koksowni przez polskie porty jednako-
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wą opłatę przewozową od tonny, niezależną od odległości przewozu. 
Opłata ta —  zależnie od sytuacji na rynkach eksportowych —  ulegała 
zmianom.

Ponieważ posiada ona również znaczenie przy ustalaniu wartcści 
wywozu koksu i wahań cen, uzyskiwanych przez krajowe koksownie, 
a to z tego powodu, że G łówny Urząd Statystyczny ustala wartość 
wywozu franco okręt •—• przeto, łącznie z kosztami przewozu na 
P. K . P., podajemy poniżej szczegółowe zestawienie opłaty tary­
fowej na P. K. P. za okres ubiegłego io-lecia (w złotych i groszach 
za tonnę i całą odległość przewozu od stacji załadowania z koksowni 
do portów) z podaniem okresów czasu, w  których każda z nich obo­
wiązywała :

Przewoźne:
IO/II T -30 /V 1926 7-50

I/VI -V - 30/VI 1926 8 ' 5 o

I/VII -F-3 I/X 1926 1000
I/XI 1926- i - 28/11 1927 i3'oo
I/III -f- 14/x 1927 9'20

15/X -f- 14/XII 1927 8'70
15/Xn 1927 -f- 3 1/ V III1933 8'20

i/IX 1933 — dotychczas 5'20

Jak widać, najwyższa opłata taryfowa —  z ł 13 za tonnę —  stosowana 
była w  czasie od dn. i/XI 1926 r. do dn. 28/II 1927 r. —  podczas w yso­
kiej konjunktury dla polskiego przemysłu węglowego, spowodowanej 
strajkiem w kopalniach angielskich.

Przewoźne za tonnę węgla z kopalń krajowych do portów polskich 
wynosiło wtedy z ł 12, w myśl zaś zasady, przyjętej w taryfie P. K . P., 
że koks w  wywozie przez porty płaci o z ł 1 na tonnie więcej od węgla, 
otrzym ał koks opłatę przewozową z ł  13 za tonnę.

W  1927 r. spowodu pogarszającej się sytuacji na rynkach w yw ozo­
wych trzykrotnie zmieniano taryfę portową dla keksu, ustalając ją 
w  grudniu tegoż roku na z! 8-20 za tonnę. Opłata ta przetrwała przez 
pierwsze lata kryzysu aż do końca sierpnia 1933 r.; od dn. i/IX  1933 r. 
zniżono ją poważnie, bo o z ł  3 na tonnie, i odtąd w wysokości z ł 5-20 
za tonnę stosowana jest dotychczas.

D la umożliwienia pewnej oceny tej opłaty zaznaczam, że przy prze­
wozach koksu wewnątrz kraju obowiązuje dla odległości 630 km, od­
powiadającej średniej odległości przewozu do portów, opłata przewo­
zowa z ł  17-10 za tonnę, więc przeszło 3-krotnie wyższa od portowej. 
Przy przewozie koksu na obszar W . M . Gdańska i równoległej części 
Pomorza obowiązuje -opłata z ł  11-50 za tonnę, czyli przeszło 2-krotnie 
wyższa od stosowanej dla wywozu przez porty.

Przy przeciętnej odległości przewozu 630 km i opłacie z ł 5-20 za 
tonnę kolej otrzymuje z wywozu koksu przez porty gr 0-83 za tonno- 
kilometr. Norm alny częściowy (zależny od ruchu) koszt przewozu, 
obliczany dla węgla eksportowego w składzie całych pociągów, biegną­
cych do portów linjami P. K . P., według specjalnych obliczeń dla 
1934 r., wynosi od tonno-kilometra gr 1-35 (kierunek przez H erby- 
Skierniewice-Toruń) lub gr 1-22 (kierunek przez H erby-Ostrów-Byd- 
goszcz). W ynika z tego, że taryfa dla wywozu koksu przez porty nie 
pokrywa kosztów własnych przewozu nawet tylko zależnych od ruchu.

Fakty te dosadnie ilustrują wyżej wspomniane stwierdzenie, że ta­
ryfa dla wywozu koksu ma charakter taryfy czysto interwencyjnej, 
wprowadzonej przez Zarząd P. K . P., występujący w  tym wypadku 
nie jako reprezentant interesów przewozowego przedsiębiorstwa han­
dlowego, ale jako reprezentant interesów ogólnogospodarczych kraju, 
podporządkowujący interesy fiskalne kolei celom polityki ogólnogospo­
darczej.

Zachodzi to również, w  znaczniejszym jeszcze stopniu, przy w yw o­
zie węgla przez porty, korzystającego z opłaty z ł  4-20 za tonnę przy 
przeciętnej odległości przewozu do portów bardzo zbliżonej (620 km). 
Ponieważ konieczność tej interwencji ze strony taryfy kolejowej na 
rzecz eksportu jest uznana, powstała kwestja —  w związku z m ożliwo­
ściami wzmożenia wywozu koksu przy dużej problematyczności zw ięk­
szenia wywozu węgla — czy nie należałoby zrewidować zasady, do­

tychczas w  systemie taryf eksportowych P. K . P. przyjętej, w  myśl któ­
rej taryfa dla wywozu przez porty koksu jest ustalona na z ł  1 od ton­
ny wyżej niż p rzy węglu.

M otywacji, że zasada ta oparta jest na wyższej wartości użytkowej 
i handlowej koksu w stosunku do węgla, przeciwstawić m ożna— -p o­
za kwestjonowaniem słuszności tej oceny na płaszczyźnie realnego 
kształtowania się cen w  aktualnie istniejących okolicznościach —  na­
stępujące rozumowanie. W yw ożąc węgiel, wywozi się z  kraju nietyl- 
ko materjał opałowy, ale i cenny surowiec chemiczny, z którego desty­
lacji, otrzymuje się szereg wysokowartościowych produktów chem icz­
nych. Już przed laty podnoszono korzyści, jakie daje dla gospodar­
stwa narodowego racjonalne zużycie węgła, nie jako opału, a jako 
surowca chemicznego, i wskazywano konieczność szerokiej rozbudowy 
przemysłu chemicznego w Polsce, opartego na węglu, jako surowcu 
wyjściowym, znajdującym się w  kraju1).

Realizacja tego postulatu postępuje naprzód, czego dowodem jest 
także wzrost w latach kryzysu produkcji koksu, otrzymywanego przy 
procesie suchej destylacji węgla.

Przez zapewnienie dla koksu zbytu w  największym rozmiarze pośre­
dnio polepsza się warunki dla rozwoju przemysłu, przetwarzającego ra­
cjonalnie węgiel na pochodne chemikalja i koks. Ponieważ rynek kra­
jow y nie może wchłonąć wytwarzanych ilości koksu, umożliwienie jego 
wywozu ma pierwszorzędne znaczenie. Z  tego też punktu widzenia 
taryfa wywozowa, a w  szczególności taryfa dla wywozu koksu przez 
porty, pośrednio przyczynia się do racjonalnego zużycia w  kraju tego 
wielkiego bogactwa naturalnego Polski, jakim  jest węgiel kamienny.

Lepiej wywozić koks niż węgiel —  dlatego też, ze stanowiska ogólno­
gospodarczego, możnaby stawiać postulat uprzywilejowania wywozu 
koksu w stosunku do węgla, przez przyznanie dla koksu taryfy w yw o­
zowej, stosowanej dla węgla —  analogicznie do uprzywilejowania w y ­
wozu fabrykatów i półfabrykatów w  stosunku do wywozu surowca 
(przykładem może być jednakowa taryfa dla wywozu drewna obrobio­
nego i nieobrobionego). Realizacja tego postulatu jednak napotyka na 
trudności w  praktyce z uwagi na swój wpływ na finanse P. K . P.

Zwłaszcza w  latach przesilenia gospodarczego, gdy kolej znajduje się 
w  szczególnie trudnem położeniu finansowem —  spowodu przyznawa­
nia już od dłuższego czasu całego szeregu taryf deficytowych, inter­
wencyjnych na rzecz przedewszystkiem eksportu, p rzy zmniejszonych 
dochodach z obrotu wewnętrznego, predestynowanego do pokrywania 
deficytu tych taryf interwencyjnych -—  wprowadzenie zasady zrówna­
nia taryf wywozowych dla węgla i koksu przez zniżkę taryf dla koksu 
byłoby szczególnie trudne do realizacji w  chwili obecnej, gdy ju ż  ta­
ryfa obecna dla koksu jest wybitnie deficytowa dla kolei, taryfa zaś 
dla węgla jest jeszcze niższa. Ponieważ jednak właśnie w  obecnej chwili 
zrealizowanie postulatu jednakowej portowej taryfy wywozowej dla 
koksu i węgla wydaje się szczególnie pożądanem w' interesie nietylko 
bilansu handlowego, ale —  co jest conajmniej również ważne— i utrzy­
mania możliwie dogodnych warunków dla rozwoju krajowego prze­
mysłu, przetwarzającego węgiel krajowy na koks, z pozyskaniem sze­
regu cennych produktów suchej destylacji —  należałoby postulat jedna­
kowej taryfy zrealizować, wyszukując dla kolei rekompensatę strat, 
związanych z obniżką istniejącej, deficytowej, taryfy dla koksu.

Rekompensatę tę możnaby osiągnąć np. podnosząc taryfę dla w y ­
wozu węgla morzem o kilka groszy na tonnie. Podwyżka taka nie p o­
gorszyłaby —  wydaje się —  warunków eksportu węgla ze względu na 
swój minimalny rozmiar, zwłaszcza że cena węgla na rynkach wykazuje 
pewną stabilizację. Podwyższając taryfę dla węgla np. o gr 5 na tonnie 
i obniżając jednocześnie taryfę dla koksu np. o gr 95 na tonnie, ustalo- 
noby taryfę jednakową dla wywozu morzem węgla i koksu na pozio­
mie z ł  4-25 za tonnę, stwarzając tern samem dla w ywozu koksu u p rzy­
wilejowanie w  stosunku do wywozu węgla.

St. Deptuła

K O N C E S J A  N A  P R O W A D Z E N I E  P R Z E M Y S Ł U  W Y R O B U  
S A M O C H O D Ó W  I  P O D W O Z I  S A M O C H O D O W Y C H  —  p. str. 
740.

ŻEGLUGA I SPRAWY MORSKIE
R Y N E K  F R A C H T O W Y .  — Pomimo, iż ogólne warunki w  dalszym 
ciągu niepomyślne były dla operacyj frachtowych, jednakże ilość kon­
traktów, zawartych w tygodniu sprawozdawczym (14 4 -I9/VI), wyka­
zuje pewną poprawę. Sytuacja jest jednak poważna, zwłaszcza, iż strajki 
w Belgji, Francji i Hiszpanji utrudniają handel, a strajk w  dokach 
A lgieru  może objąć i inne porty A fryki Północnej.

N a rynku La Platy zakontraktowano ogółem pod zboże 6 statków 
o łącznym tonnażu 35 100 t, z czego 4 do portów Anglji/Kontynentu 
po ustalonych stawkach minimalnych, oba pozostałe —  do Am eryki 
Północnej.

Północno - amerykański rynek zbożowy był słaby, natomiast w  w y ­
wozie cukru panowała mocna tendencja, zakontraktowano 7 statków 
do portów Anglji/Kontynentu po stawkach sh 13/64-14/-. Eksport

złomu byl minimalny, stawki jednak utrzym ały się na poziomie 
sh 121- do A n glji, a sh 13/9 do Japonji.

Rynki wschodni i Dalekiego W schodu wykazywały wzm ożenie ru­
chu, poszukiwany byl tonnaż pod ryż z Sajgonu do Francji, pod cukier 
z Durbanu do M ontreal po sh r 5/6 i pod calostatkowe ładunki soi 
z portu Dalny.

N a rynku dunajskim notowano wzm ożenie frachtowań po stawce 
zasadniczej sh 15/9 do portów A n glji, brak zaś odpowiedniego tonnażu 
spowodował poprawę stawek w  portach czarnomorskich Z . S. R. R., 
gdzie zwyżkowała o sh 1 /- stawka na żelazo lane do Japonji i w yno­
siła sh 15/9. *)

*) P- —  In ż ■ Eug. Kwiatkowski': „W ęgiel jako surowiec chemiczny” , 
Lwów, 19 2 1.



748 POLSKA GOSPODARCZA ZESZ. 26

KRONIKA TYGODNIOWA
P R Z E G L Ą D  U S T A W  I R O Z P O R Z Ą D Z E Ń

R O Z P O R Z Ą D Z E N IA  M IN IS T R Ó W :

K la s y f ik a c ja  g ru n tó w , sta n o w ią cy ch  w ła sn o ść  P a ń s t w a — rozp. 
M inistra Skarbu z  dn. ię/V  1936 r. ( , .D z . Ust. R. P . "  N r. 47, 
poz. 342).
K la s y f ik a c ja  g ru n tó w  p o d  z a rz ą d e m  L a só w  P a ń stw o w y c h  —
rozp- M inistra Skarbu z dn. 19/V 1936 r. (, ,D z . Ust. R. P .”  N r. 47, 
poz. 343)-
Z m ia n a  p o d z ia łu  d o d atk ó w  k o m u n a ln y c h  do p o d a tk u  g ru n to ­
w ego m ię d z y  ro d za je  sa m o rzą d ó w  —  rozp. M inistra Skarbu, 
w  poroz. z M inistrem  Spraw W ew n., z dn. 8,/VI 1936 r. ( ,,D z . Ust. 
R . P ."  Nr. 47 , P°z. 344)-
Z m ia n a  n o rm  zw ro tu  c ła  p r z y  w y w o zie  zb óż i t. d. —  rozp. 
M inistra Skarbu, w  poroz. z M inistram i: Przem. i Handlu oraz Roln 
i Ref. Roln., z dn. is/V I 1936 r. ( , ,D z . Ust. R . P . "  N r. 47, poz. 345). 
Z n iżk i ce ln e  n a  p a le  że la zn e , w a lc e  m ie d z ia n e  o r a z  b ro m e k  
m e ty lu  —  rozp. M inistra Skarbu w poroz. z M inistram i: Przem. 
i Handlu oraz Roln. i Ref. Roln., z dn. I7/VI 1936 r. ( , ,D z .  Ust. 
R . P . "  N r. 47, poz. 346).

TERMINY OGÓLNYCH ZEBRAŃ W SPÓŁKACH 
AKCYJNYCH

S 1 i p  c a:
—  „Z a m k o w e  Z ak ł. P r z e m .“ , S. A . —  o g  12 w  lok. 

S:ki w  Cieszynie, Szeroka*4 5.

SKARBOWOS
PODATKI  I OPŁATY

U L G I  W  P O D A T K U  O D  N I E R U C H O M O Ś C I  D L A  N O W O -  
W Z N O S Z O N Y C H  B U D O W L I . — W  art. 1 wszystkich trzech ustaw 
o ulgach dla nowowznoszonych budowli, a mianowicie ustawy z dn. 
22/IX 1922 r. ( , ,D z .  Ust. R. P .”  N r. 88, poz. 786), rozporządzenia 
Prezydenta Rzplitej z dn. 12/DC 1930 r. ( , ,D z .  Ust. R. P .”  N r. 64, 
poz. 508) oraz ustawy z  dn. 24/III 1933 r. (, , D z . Ust. R. P .”  N r. 22, 
poz. 173) termin początkowy ulg podatkowych w podatku od nierucho­
mości określony jest jednolicie, a mianowicie „o d  chwili chociażby 
tylko częściowego użytkowania’ ’ nowowzniesionych budowli, jak rów­
nież części nadbudowanych i przybudowanych, a zatem od terminu, 
od którego budowle te stają się przedmiotem podatkowym.

O prócz tego w  artykule tym zastrzeżony jest warunek ukończenia 
powyższych budowli do końca 1940 r.

Z  zestawienia powyższych postanowień prawnych z postanowienia­
m i, zawartemi w  § 18 p .p . 1 i 2 rozporządzenia wykonawczego z dn. 
7/VI 1934 r. do wymienionej wyżej ustawy z dn. 24/III 1933 r. ( , ,D z .  
Ust. R. P .”  N r. SS. poz. 494), wynika, że użyte w  p. p. 1 i 2 powyższego 
paragrafu wyrazy „ukończono”  wzgl. „ukończone” rozum ieć należy 
jako użyte w  miejsce wyrazów „w zięte chociażby tylko w  częściowe 
użytkowanie” .

N adto w  § 3 wspomnianego rozporządzenia wykonawczego zawarte 
jest postanowienie, że podanie o ulgę w  podatku od nieruchomości 
winno być wniesione w  ciągu 60 dni, licząc od dnia, w  którym rozpo­
częło się chociażby tylko częściowe użytkowanie budynku.

Ponieważ sposób prawidłowego obliczania powyższego terminu 
nasuwa wątpliwości, przeto Ministerstwo Skarbu (okólnik z dn. 2o/VI 
1936 r. L . D . V  31954/3/36) wyjaśniło, że term in ten obliczać należy 
w  sposób, wskazany w  art. 140 § 1 ordynacji podatkowej z dn. 15/III 
1934 r. ( , ,D z .  U st.R .P .”  N r. 14/1936, poz. 134).

O P Ł A T Y  S T E M P L O W E  O D  P I S M .  S T W I E R D Z A J Ą C Y C H  
U M O W Ę  O  N A B Y C I E  N I E R U C H O M O Ś C I .  —  M inisterstwo Skar­
bu okólnikiem L . D. V  47080/5/36 wyjaśniło, że jeżeli sporządzono 
pismo, stwierdzające umowę o nabycie nieruchomości (art. 52 
p. 1 ustawy o opłatach stemplowych), mianowicie umowę tego ro­
dzaju, że do przejścia własności na jej podstawie jest wymagane ze­
zwolenie władzy w  myśl rozporządzenia Rady M inistrów z dn. 1 /IX 
1919 r. ( . .D z .  U st.R .P .”  N r. 73, poz. 428), bądź w m yśl rozporzą­
dzenia Komisarjatu Naczelnej Rady Ludowej w Poznaniu z dn. 25/VI 
1919 r. ( , ,D z .  U r z . M in . b. D z ie ln . P r u s k ie j"  z 1920 r., str. 555), a następ-

11 1 i p c a:

—  F a b r .  C u k r u  i R a f i n ,  „ J ó z e f ó w “ , S. A . —  o g. 18 w  lok.
S-ki w  W -w ie, Trębacka 15.

—  „ B a n k  H a n d , - P r z e m .  w  Ł o d z i “ ,  S. A . —  o g. 13 w  lok.
B-ku w Ł o d z i ,  Piotrkowska 96.

13 l i p c a :

—  „ G a f o t a “  L w o w s k a  F a b r .  O b u w i a ,  S. A . —  o g. 12
w lo k . Powsz. B-ku Kred. w e Lwowie.

14 l i p c a :

—  „ D e g e s “ , S A . —  o g. 18 w  lok. S-ki w  Katowicach,
W ejewódzka 21.

—  F a b r .  C u k r u  „ C z e r s k “ , S A . —  o g. 16 w  lok. S-ki 
Handl. C u k r .  Z w . w W -w ie, M oniuszki 11.

—  „ Z i a r n o “  P o l .  W y t w .  C h l e b a  Z d r o w i a  i  M ł y n  W a l ­
c o w y ,  S . A . —  o g. 16 w  lok. Zw . Przem. w Krakowie, Szpitalna 15.

15 l i p c a :
—  „ S p ó ł k a  P e d a g o g i c z n a “ , S. A . —  o g. 19 w  lok. S-k

w Poznaniu, Podgórna 7.

16 l i p c a :

—  Z a k ł .  C h e m .  „ L a o k o o n “ ,  S . A .  —  o g. 19 w lok. Izby 
Handl. - Przem. we Lwowie.

17 l i p c a :

—  „ N a s z a  K s i ę g a r n i a “  Z w .  N a u c z .  P o l . ,  S. A . —  o  g. 9
w lok. S-ki w  W  -wie, Świętokrzyska iB m. 9.

Ć I F I N A N S E
nie władza odmówiła swego zezwolenia, i ta decyzja odmowna uprawo 
mocniła się —  to należy umowę uważać za rozwiązaną na skutek 
ziszczenia się warunku rozwiązującego (orzeczenie Izby III Sądu N a j­
wyższego z dn. ą/XII 1931 r. III 2. C . 256/31). W  takim wypadku 
izba skarbowa może —  stosując ustęp 2 art. 49 ustawy o opłatach stem­
plowych (u. o. s . ) — orzec według swego uznania, że oplata stem plo­
wa nie należy się, lub ma być pobrana tylko w  części. M inisterstwo 
Skarbu upoważniło izby skarbowe do wydawania orzeczeń, o jakich mowa, 
także wówczas, gdy przedm iot umowy został oddany w posiadanie 
nabywcy; w  tym wypadku załatwienie przychylne (także decyzja, że 
opłata należy się tylko w  części) — ■ może nastąpić tylko w  razie stwier­
dzenia, że nastąpiło spowrotem oddanie w  posiadanie zbywcy.

Powyższe zasady mają zastosowanie również do umowy, na mocy 
której ktoś, zawarłszy umowę, wymienioną w  ustępie poprzednim, 
w  charakterze nabywcy, swoje prawo, z tej umowy wynikające (art. 12 
p. 4 u. o. s.), kom uś z b y ł— -jeśli następnie uprawomocniła się decyzja 
właściwej władzy, odmawiająca zezwolenia na zawarcie umowy pierwszej.

Jeśli w przypadku, określonym wyżej w ustępie pierwszym, pismo, 
stwierdzające umowę (zawartą m iędzy osobą A , jako zbywcą, i osobą B, 
jako nabywcą) jest wolne od opłaty stemplowej spowodu istnienia w a­
runków, wymienionych w art. 9 p. b ustawy o ulgach dla nowowzno­
szonych budowli (art. 3 ustawy z dn. 18/III 1935 r. —  , , D z .  Ust. 
R. P ."  N r. 27, poz. 200), to pismo, według którego osoba A — -po roz­
wiązaniu owej umowy na skutek odmowy zezwolenia przez właściwą 
w ł idzę—-tę samą nieruchomość zbywa osobie D ,  zasadniczo nie korzysta 
z uwolnienia, przewidzianego w art. 9 p. b. G d y bowiem umowa 
między osobami A  i B nie staje się nieważną od początku na skut-.-k 
odmowy zezwolenia na jej zawarcie, gdy więc ta odmowa skutkuje 
tylko rozwiązanie um owy, więc umowa między A  i D  jest drugą po 
ukończeniu budowy umową o przeniesienie własności budynku wykoń­
czonego (lub nawet trzecią, jeśli osoba B  swoje prawo warunkowe 
zbyła osobie C). Ministerstwo Skarbu zezwoliło jednak na podstawie 
art. art. 123 i 213 ordynacji podatkowej, aby izby skarbowe w przy­
padku, gdy pismo, stwierdzające umowę m iędzy osobami A  i D .  zo­
staje sporządzone przed upływem 8 lat od dnia, w którym zaczęto 
budynku używać, zezwalały, by od tego pisma bądź wcale nie została 
pobrana opłata stemplowa, bądź została pobrana tylko część opłaty 
stemplowej, oznaczona przez izbę skarbową, wraz z przypadającym od 
tej części dodatkiem 10'“ ,-owym (poza obszarem województwa śląskie­
g o —  nadto: wraz z przypadającym od tej części dodatkiem komunal­
nym).
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W niosek o zastosowanie ulgi, przewidzianej w  ustępie poprzednim, 
może być przedstawiony przez stronę (osobę A  lub D ) izbie skarbowej 
bądź przed sporządzeniem pisma, stwierdzającego umowę między 
A  i D, bądź w  ciągu 5 lat od dnia, w  którym opłatę od tego pisma urzę- 
downie wymierzono. W  pierwszym przypadku izba skarbowa uzależni 
zaniechanie pobrania opłaty lub pobranie tylko w  części od sporządze­
nia pisma, stwierdzającego umowę, do dnia, który oznaczy kalendarzo­
wo, a który jest końcowym dniem okresu 8-letniego.

A K C Y Z Y  I M O N O P O L E
S K A Ż A N I E  S O L I  P R Z E M Y S Ł O W E J  W  P R Z E D S I Ę B I O R ­
S T W A C H  O D B I O R C Ó W .  — Okólnikiem z dn. i6/V 1936 r. L . D . 
V I 712/1/36 Ministerstwo Skarbu zarządziło, że —  wobec tego, iż 
skażanie soli przemysłowej w  salinach węglem drzewnym, naftaliną 
i pirydyną jest niepożądane —  ażeby w  wypadkach stosowania powyż­
szych środków skażania udzielać, stosownie do postanowień § 15 p. c 
rozporządzenia M inistra Skarbu o obrocie solą z dn. 17/XII 1933 r. 
(, ,D z . Ust. R . P ."  N r. 102, poz. 795), zezwoleń na nabycie soli w  stanie 
nieskażonym z warunkiem następnego skażenia jej w  przedsiębiorstwie 
odbiorcy.

Zarazem Ministerstwo poleciło przestrzegać tej samej zasady przy 
udzielaniu zezwoleń na pobór soli przemysłowej, skażonej produk­
tami odpadkowemi (ługami pofabrykacyjnemi i t. p .), stanowiącemi 
produkt własny danego przedsiębiorstwa. Ze względu na złożony 
przeważnie skład chemiczny tych produktów skażanie niemi powin­
no się odbywać w  obecności urzędnika z fachowem wykształceniem 
chemicznem, po uprzedniem stwierdzeniu w drodze analizy, czy śro­
dek odpowiada składem —  przynajmniej co do jednego ze składników 
o charakterze wskaźnikowym —  warunkom zezwolenia.

O  ile poza skażeniem naftą, sodą lub kolkotarem sól ma być dodatko­
wo skażona jednym  z wyżej wymienionych środków, dodatkowe ska­
żenie winno być dokonane w przedsiębiorstwie odbiorcy.

P o z a  w s p o m n ia n e m i w y p a d k a m i o ra z  w y p a d k ie m  s k a ż a n ia  so li p o -  
so k ą  z  je l i t  —  sk a ż a n ie  p o w in n o  o d b y w a ć  s ię  z  r e g u ły  w  z a k ła d a c h  
P o ls k ie g o  M o n o p o lu  S o ln e g o .

PI ENI ĄDZ I KREDYT
W N I O S K I  I M P O R T E R Ó W  O  P R Z Y D Z I A Ł  

D E W I Z

W n io s k i  o  p r z y d z ia ł  z a g r a n ic z n y c h  ś ro d k ó w  p ła tn ic z y c h  n a  u r e g u -  

o w a n ie  n a le ż n o śc i z a  s p r o w a d z o n e  d o  P o ls k i to w a r y  m c g ą  b y ć  s k ła ­

d a n e  p r z e z  im p o rte ró w  d o  K o m is ji  D e w iz o w e j  n a  n a s tę p u ją c y c h  

z a sa d a c h , k tó re  z e  w z g lę d u  n a  w a g ę  tej sp ra w y  i n ie je d n o k ro tn ie  b łę d n e  

in fo r m a c je  p o d a je m y  w  b r z m ie n iu , o b e c n ie  o b o w ią z u ją c e m :

T. — W  n i o s k i  o p r z e k a z y  n a  z a g r a n i c ę  z a  t o w a r y ,  
s p r o w a d z o n e  d o  P o l s k i  d o  d n .  27/V 1936 r. —  D o wniosku 
o zezwolenie na przekazanie zagranicę należności za towary, sprowa­
dzone do Polski do dn. 27/V 1936 r. włącznie, importer winien do­
łą czyć—  oprócz dokumentów, wymienionych w okólniku Kom isji 
Dewizowej N r. 3 z dn. 2 7¡I V  1936 r . — -także kwit celny. Przedsta­
wienie w  tych wypadkach pozwolenia przywozu nie jest konieczne.

D zień sprowadzenia towarów do Polski ustala się na podstawie daty 
kwitu celnego (data uiszczenia należności celnej).

I I . — W  n i o s k i o p r z e k a z y  n a z a g r a n  i c ę z a  t o w a r y ,  
s p r o w a d z o n e  d o  P o l s k i  p o  d n .  27/V 1936 r. —  1 . — Do  
wniosków, składanych o zezwolenie na przekazanie zagranicę należności 
z tytułu towarów, sprowadzanych do Polski po dn. 27/V 1936 r. (który 
to dzień ustala się na podstawie daty kwitu celnego), winien importer 
dołączyć wraz z innemi dokumentami specjalną kopję pozwolenia p rzy­
wozu, wydaną przez Ministerstwo Przemysłu i Handlu z  nadrukiem 
,,Kopja pozwolenia przywozu dla banku dewizowego” . Przy przesy­
łaniu wniosku do Kom isji Dewizowej (patrz p. III) należy kopję tę d o ­
łączyć do wniosku, inne natomiast dokumenty, jak: faktury, kwity 
celne i t. p. —  zatrzymuje u siebie bank dewizowy, przesyłający w nio­
sek.

K o m is ja  D e w iz o w a , p o  ro z p a trz e n iu  w n io s k u  i u m ie s z c z e n iu  na n im  

sw e j d e c y z j i ,  z w r ó c i g o  w ra z  z  p o z w o le n ie m  p r z y w o z u  b a n k o w i d e w i­

z o w e m u  .

W  ra z ie  p o z y ty w n e j d e c y z ji  z a tr z y m u je  b a n k  d e w iz o w y  u s ie b ie  

p o z w o le n ie  p r z y w o z u , je ż e l i  z o s ta ło  o n o  c a łk o w ic ie  w y k o r z y s ta n e ; 

je ż e l i  za ś z o sta ło  w y k o r z y s ta n e  ty lk o  c z ę ś c io w o , z w r a c a  je  im p o r te r o w i

po zaznaczeniu na niem ilości przywiezionych towarów i przydzielonej 
na ten ceł dewizy.

B a n k  d e w iz o w y  m o ż e  d o k o n a ć  p r z e k a z a n ia  p r z y d z ie lo n y c h  d e w iz  

n a  p o k r y c ie  c a ło śc i lu b  c z ę ś c i n a le ż n o ś c i d o p ie r o  p o  p r z e d s ta w ie n iu  

p r z e z  w n io s k o d a w c ę  k w itu  c e ln e g o ; o d  z a s a d y  te j m o ż e  o d s tą p ić  w  w y ­

p a d k u  :

a) gdy importer, składający wniosek o przydział dewiz, nie może 
—  poza fakturą —  przedstawić bankowi dewizowemu kwitu celnego, 
ponieważ sprowadzony towar nadszedł do kraju nie pod jego adresem, 
lecz pod adresem spedytora, wraz z innemi towarami, w  przesyłkach 
zbiorowych lub na skład konsygnacyjny; wówczas, zamiast kwitu 
celnego, winien spedytor przesłać bankowi dewizowemu odpowiednie 
zaświadczenie oraz przedłożyć równocześnie oryginały dokumentów, 
nadesłanych zbiorowych przesyłek, bank dewizowy umieści na doku­
mentach tych adnotację, stwierdzającą, na jaką kwotę i na rzecz kogo 
przyjął zaświadczenie, wystawione na podstawie tych dokumentów 
przez spedytora;

b) gdy zagraniczny eksporter przesyła bankom dewizowym  doku­
menty towarowe do inkasa, a importer krajowy, składający wniosek 
o zezwolenie przekazania zagranicę kwoty zainkasowanych dokumentów, 
załączy do wniosku zobowiązanie dostarczenia kwitu celnego w  ciągu 
14 dni od daty uskutecznienia przekazu; w  razie niedostarczenia kwitu 
celnego w  terminie, określonym w zobowiązaniu, do 7 dni po jego 
upływie winny banki dewizowe zawiadamiać o tem Kom isję Dewizową.

2 .  — W  wypadkach, gdy importer posiada jedno pozwolenie p rzy­
wozu na większą ilość towaru i zamierza zużytkować je przy złożeniu 
szeregu wniosków o przydział dewiz na kolejne, częściowe uregulowa­
nie należności za sprowadzony towar, banki dewizowe -—  na żądanie 
wnioskodawcy przy składaniu wniosku —  mogą zwrócić mu urzędową 
kopję pozwolenia przywozu, po uprzedniem uwierzytelnieniu przez 
bank dewizowy jej odpisu oraz odnotowaniu na urzędowej kopji numeru, 
daty wniosku i sumy przekazu.

U w ie r z y t e ln io n y  o d p is  p o z w o le n ia  p r z y w o z u  n a le ż y  d o łą c z y ć  d o  

w n io s k u , p r z e s y ła n e g o  d o  K o m is ji  D e w iz o w e j,  w  m ie js c e  u rz ę d o w e j 

k o p ji  p o z w o le n ia  p r z y w o z u .

P o  u z y s k a n iu  d e c y z ji  K o m is ji  D e w iz o w e j  w n io s k o d a w c a  w in ie n  

p o w tó r n ie  p r z e d ło ż y ć  u r z ę d o w ą  k o p ję  p o z w o le n ia  p r z y w o z u  b a n k o w i 

d e w iz o w e m u , z a  p o ś r e d n ic tw e m  k tó re g o  z o sta ł z ło ż o n y  w n io s e k , c e le m  

p o c z y n ie n ia  n a  n ie j w y m a g a n y c h  a d n o ta c y j, d o ty c z ą c y c h  ilo ś c i s p r o ­

w a d z o n y c h  to w a r ó w  i p r z y d z ie lo n y c h  n a  te n  c e ł  d e w iz .

Przepis powyższy odnosi się tylko do pozwoleń przywozu, wydanych 
p r z e d  d n i e m  i/V II 1936 r., gdyż po tym  terminie pozwolenia 
przywozu będą wydawane w  takiej liczbie odcinków, jakiej żąda 
wnioskodawca.

3. — W  tych wypadkach, gdy towary zostały sprowadzone do Polski 
na podstawie starych pozwoleń przywozu, zachowujących jeszcze 
ważność, po dn. 27JV 1936 r., a oclone zostały po tym term inie, im por­
ter winien dołączyć do wniosku o przydział dewiz —  wraz z innemi 
dokumentami —  uwierzytelnioną przez bank dewizowy lub przez urząd 
celny kopję starego pozwolenia przywozu.

4 - —  W cześniejsze przekazanie zagranicę części lub całości należ­
ności przed przedstawieniem przez importera kwitu celnego mcże 
nastąpić tylko w  tych wyjątkowych wypadkach, kiedy —  według do­
tychczasowych zwyczajów, obowiązujących w danej branży —  tranzakcja 
może być zawarta dopiero po uprzedniem przekazaniu zaliczki. W y ­
padki te powinny być należycie uzasadnione, a wniosek o przekazanie 
zaliczki, przewyższającej kwotę z l  1 000, winien być przesłany do d e­
cyzji Kom isji D ewizowej.

W  ra z ie  u z y s k a n ia  z e z w o le n ia  n a  p r z e k a z a n ie  n a le ż n o ś c i za g r a n ic ę  

p r z e d  p r z e d s ta w ie n ie m  kw dtu c e ln e g o , im p o r te r  je s t  o b o w ią z a n y  z ło ­

ż y ć  b a n k o w i d e w iz o w e m u  z o b o w ią z a n ie  d o s ta r c z e n ia  k w itu  c e ln e g o :

a) w  ciągu 6 tygodni od daty uskutecznienia przekazu, jeżeli towar 
sprowadzany jest z krajów europejskich,

b) w ciągu 3 miesięcy od daty uskutecznienia przekazu, jeżeli towar 
sprowadzany jest z krajów pozaeuropejskich.

B a n k i d e w iz o w e  o b o w ią z a n e  są  z a w ia d a m ia ć  —  n a jp ó źn ie j w  c ią g u  

7 d n i p o  u p ły w ie  p o w y ż s z y c h  te rm in ó w  —  K o m is ję  D e w iz o w ą  o  n ie -
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d o tr z y m a n iu  p r z e z  im p o r te r a  z o b o w ią z a n ia  d o s ta r c z e n ia  k w it u  c e ln e ­

g o  w  te rm in ie .

5. —  Importer, sprowadzający towary z krajów pozaeuropejskich, w i­
nien złożyć w  banku dewizowym — w celu uzyskania promesy dew izo­
wej (form. E )  na otwarcie kredytu rembursowego lub akredytywy na 
rzecz dostawcy zagranicznego— wezwanie do opłat manipulacyjnych, 
wysłane przez M inisterstwo Przemysłu i Handlu, oraz zobowiązanie, 
iż  najpóźniej po upływ ie 2 miesięcy przedstawi właściwą kopję pozw o­
lenia przywozu. O  niezlożeniu przez importera w  powyższym  terminie 
kopji pozwolenia przywozu obowiązane są banki dewizowe zawiada­
miać Kom isję D ewizow ą najpóźniej w  ciągu 7 dni.

6. —  Pozwolenia przywozu nie są wymagane w następujących w y ­
padkach :

a) gdy sprowadzone towary zwolnione są od cla na podstawie art. 
22 rozp. Prezydenta Rzplitej z dn. 27/X 1933 r. o prawie celnem ( , ,D z .  

U st. R . P .”  N r. 84, poz. 610); w  tym  przypadku zamiast pozwolenia 
przywozu do wniosku o zezwolenie na przekazanie należności zagranicę 
należy dołączyć kopję zaświadczenia M inisterstwa Skarbu, dyrekcji 
ceł lub urzędu celnego, jako dowód zwolnienia od należności celnej;

b) gdy do sprowadzonych towarów mają zastosowanie ulgi celne 
lub zwolnienia od cła, przewidziane w  rozporządzeniach, wydanych 
na podstawie art. 23 ust. ia  prawa celnego, uzależnione —  w  m yśl 
tych rozporządzeń —  od pozwoleń M inistra Skarbu; w  tym przypadku 
do wniosku o zezwolenie na przekazanie należności zagranicę należy 
dołączyć kopję zaświadczenia M inistra Skarbu, dyrekcji ceł lub urzę­
du celnego, stwierdzającą przyznanie ulgi celnej lub całkowite zw ol­
nienie od cła;

c) gd y sprowadzane są towary w  obrocie uszlachetniającym czynnym 
lub biernym; do wniosku o zezwolenie na przekazanie należności za­
granicę należy —  w tym p rzyp adku — dołączyć pismo M inisterstwa 
Skarbu, zezwalające na obrót uszlachetniający;

d ) gdy sprowadzane towary nie podlegają zakazowi przywozu ze 
względu na przysługującą im zniżkę celną, przyznawaną przez urzędy 
celne na zasadzie złożonych wzorów tych towarów (dotyczy to spe­
cjalnie maszyn na zasadzie okólnika M inistra Skarbu D . IV  11914/3/36 
z dn. 12/V 1936 r.), importer, składający podanie na przekazanie za­
granicę należności za wymienione towary, powinien dołączyć kopję 

odnośnego zaświadczenia urzędu celnego oraz złożyć zobowiązanie 
dostarczenia kwitu celnego w  ciągu 6 tygodni.

III. — W nioski o przydział dewiz na pokrycie —  z tytułu importu to ­
warów —  zobowiązań, przewyższających kwotę z ł  5 000, oraz wnioski 
o przekazanie za towary zaliczek, przekraczających z ł  1  000, należy 
przesyłać do decyzji Kom isji D ew izow ej.

Banki dewizowe (oddziały Banku Polskiego) będą załatwiały w e w ła­
snym zakresie wszystkie wnioski, składane przez importerów, po uza­
sadnieniu ich dokumentami, przewidzianem i w  p. p. I i II, tylko w te­
dy, gdy całkowite zobowiązanie wobec zagranicznego dostawcy z tytułu 
sprowadzenia danej partji towaru nie przekracza kwoty z ł  5 000 oraz 
gdy ilość towaru, wymieniona w  odnośnym kwicie celnym, również 

nie przekracza równowartości z ł  5 000.
Banki dewizowe w inny czuwać nad tem, by  przekazy do z ł  5 000, m a­

jące służyć na spłatę drobnych tranzakcyj, nie służyły na częściowe (ra­
talne) pokrywanie większych zobowiązań, i w  tych wypadkach, kiedy 
nasuwają się im wątpliwości, w inny wnioski wraz z swoją opinją prze­
syłać Kom isji Dewizowej do rozpatrzenia.

IV. —  O g ó l n e  u w a g i  d o  n a d s y ł a n y c h  w n i o s k ó w .—  
1 . — W  celu ułatwienia rozpatrywania wniosków, a w  związku z tem 
przyspieszenia ich załatwiania, Kom isja D ewizowa podkreśla koniecz­
ność dokładnego i czytelnego wypełniania wszystkich formularzy. W  
szczególności w inny być ściśle podane następujące składniki:

a) rodzaj towaru (np. szmaty bawełniane, szmaty wełniane),
b) kraj pochodzenia towaru,
c) waga towaru określona w kg —  niezależnie od wagi zwyczajowej,
d) dokładna data faktury i ogólna suma,
e) numer kwitu celnego i jego data (data uiszczenia należności celnej),
/ )  szczegóły, dotyczące należności, posiadanych przez zleceniodawcę

zagranicą,

g) czytelny podpis oraz adres zlecenicdawcy,
h) rodzaj tranzakcji, która stanowi podstawę do przydziału dewiz 

w  przyszłości (tylko we wnioskach E ),

i) wysokość kwot, płatnych w  poszczególnych terminach, o ile za­
płata nie ma nastąpić jednorazowo.

Każdy załącznik do wniosku winien być opatrzony w  lewym górnym 
rogu pieczątką firm ową oraz numerem kolejnym banku dewizowego, 
przesyłającego wniosek.

2. —  Zwrócić należy uwagę, że w  razie przydzielenia przez Kom isję 
Dewizową promesy dewizowej na podstawie wniosku, złożonego na 
formularzu A , powtórne składanie nowego wniosku w  tej sprawie na 
formularzu E  jest niepotrzebne.

3 .  — W  wyjątkowych i należycie umotywowanych wypadkach (nowe 
okoliczności, uzasadniające przekaz) może klient zwrócić się ponownie 
do Kom isji D ewizowej w  sprawie wniosku, który poprzednio Komisja 
Dewizowa załatwiła odmownie lub co do którego odroczyła swą de­
cyzję. Ponowny wniosek winien być wniesiony na nowym przepisanym 
formularzu za pośrednictwem banku dewizowego. Bank dewizowy, 
przedkładający taki wniosek, winien zaznaczyć w  nim treść poprzedniej 
decyzji Kom isji Dewizowej.

W nioski, przesyłane do Kom isji Dewizowej w formie listów, nie bę­
dą przez Komisję Dewizow ą rozpatrywane.

4 .  -— Rozbieżność m iędzy krajem pochodzenia towaru, wymienionym 
na pozwoleniu przywozu, i krajem przeznaczenia przekazu dewiz, poda­
nym na wniosku, nie jest istotna. W niosek o przydział dewiz winien 
być tylko zgodny z pozwoleniem przywozu co do rodzaju towaru, 
t. j. ilość i wartość towaru, podana we wniosku, nie powinna być wyższa 
niż na pozwoleniu przywozu. W  wypadkach, nasuwających bankom 
dewizowym  pewne wątpliwości, należy na odwrotnej stronie wniosku, 
przesyłanego do Kom isji D ewizowej, um otywować przyczynę zacho­

dzącej niezgcdności.
5. —  Pozwolenia przywozu są imienne i nie mogą być odstąpione 

(cedowane) innej osobie. W niosek o przydział dewiz winien opiewać 
na nazwisko tego importera, który jest wym ieniony w  pozwoleniu 
przywozu. O  wypadkach załączenia do wniosku cedowanego pozwole­
nia przywozu należy zawiadamiać Kom isję Dewizową.

I N S T Y T U C J E ,  W Y D A J Ą C E  Z A Ś W I A D C Z E N I A  W A L U T O W E —
p. str. 744.

RYNEK DEWI Z  I PAPI ERÓW 
P R O C E N T O W Y C H

G I E Ł D A  W A R S Z A W S K A  
za okres o d  15  d o  20 czerwca 19 3 6  r .

—  N a rynku d e w i z  w  okresie sprawozdawczym panowała tendencja 
nadal n iejednolita— z odcieniem jednak raczej słabszym. N a pod­
kreślenie jedynie zasługują częste, ale drobne oscylacje kursu funta 
szterlinga, który —  podobnie jak frank francuski i marka niem iecka— • 
zamknął okres sprawozdawczy na zero. G rupę dewiz zwyżkujących 
tworzą (zyski —  w z ł na 100 jednostkach walutowych): belgi 0-05, k o ­
rony duńskie 0-85 i korony norweskie 0-55; pozostałe dew izy zniżkowa­
ły  (analogicznie): franki szwajcarskie 0-25, korony czechosłowackie o-oi, 
floreny holenderskie 0-15 oraz korony szwedzkie 0-05; pozatem spadły 
jeszcze dolary —  zarówno gotówkowe, jak i telegraficzne —  o z ł o-oo 1/g 
na $ 1.

W a r to ść
nom inalna

K u r s K u r s
O sta tn i

kurs
(w alu ta )

najw y ższy n a jn iższy
w tygodn

D o la r y  S t. Z jc d n . $  1 5 '3 * 7/s 5 ’ 3 1 8/l 5 '3 *  SU
„  ,, „  te le g r . $  1 S '3 2 5 '3 i V b S '3  i r/8

F u n t y  s z te r lin g i . £  1 2 6 7 6 2 6 ' 7 i 2 6 - 7 5

F r a n k i fr a n c u s k ie 1 0 0  fr . 3 S '° i 3 5 'o j 3 5 'o i

F ra n k i sz w a jc a rsk ie  . 1 0 0  fr . 1 7 2 ' 1 1 7 1 - 9 0 1 7 2 - 1 5
B e lg i . . .  . . 1 0 0  b ig . 8 9 9 5 8 9 - 9 0 8 9 9 5

M a r k i n ie m ie c k ie 1 0 0  R M 2 I3 '4 5 2 i3 '4 5 213*45
K o r o n y  c z e c h o s ło w .. 1 0 0  k o r. 2 1 9 8 2 1 9 7 2 i '9 7
L i r y  w ło s k ie  . . . 1 0 0  lir . — — —
F lo r e n y  h o le n d e rs k ie 1 0 0  f l . 3 59 '6 5 3 S 9 '3 5 359-45
G u ld e n y  g d a ń sk ie  . t o o  g u ld . — — —

K o r o n y  s z w e d z k ie  . 1 0 0  k o r. i 3 8 'o o i3 7 '7 5 I3 7 '9 5
K o r o n y  d u ń sk ie  . . 1 0 0  k o r . * 1 * 9 3 5
K o r o n y  n o rw e s k ie  . 1 0 0  k o r . 13 4  35 i3 4 '3 5 *3 4 ’ 35
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N a rynku p a p i e r ó w  l o k a c y j n y c h  p a ń s t w o w y c h  w y ­
stąpiła wyraźna zniżka wszystkich kursów, mająca swoją główną p rzy­
czynę w  silnie przekraczającej zapotrzebowanie podaży. W  grupie po­
życzek —  najpoważniejszą zniżkę wykazały serje II emisji 3%  Poż. 
Premjowej Inwestycyjnej, których strata kursowa wyniosła z ł  5-00; 
serje I emisji tej pożyczki odnotowały dużo mniejszą —  gdyż o z ł  1 -50 —  
stratę. Sztuki obu emisyj tej pożyczki obniżyły się o z ł  1-75. Druga 
z pożyczek premjowych —  4%  Poż. Dolarowa —  mimo względnie 
dużego zapotrzebowania spadła o z ł  0-7;. W  grupie pozostałych poży­
czek —  najpoważniej, gdyż o 3-00% nom., zniżkowała 7%  Poż. Stabi­
lizacyjna, następnie —  6%  Poż. Dolarowa, która odnotowała stratę 
i '75%  nom., wreszcie —  5 %  Poż. Konwersyjna, która przy ograni­
czonych obrotach straciła 1-25% nom.

Podobna sytuacja panowała również i na rynku p a p i e r ó w  l o k a ­
c y j n y c h  p r y w a t n y c h ,  z tą jedynie różnicą, że tutaj obroty 
były wybitnie ograniczone. Straty poszczególnych papierów kształtowały 
się następująco (w % % -a ch  nominału): 8%  L . Z . T ow . Kred. P rze­
mysłu Polskiego, emitowane w walucie angielskiej, i-oo, 4 % %  L . Z. 
Pozn. Ziem . Kred., emitowane w z ł  —  ó-25, 4 % %  L . Z . T ow . K red. 
m. W arszawy 0-62, —  5% -ow e 0-25, —  5% -ow e z 1933 r. 0-25 oraz 
5%  L . Z . T ow . Kred. m. Ł o dzi z 1933 r. 0-25.

W artość K urs K urs Ostatni 
nominalna naj- naj- kurs w 
( waluta)  wyższy niższy tygodniu

4 Z¿ %  L . Z. Pozn. Ziem. Kredyt. . . z ł
4 % % .....................................................

4 * i%
5 %
5 %

T ow . Kred. m. W arszawy z ł

z 1933 r.

5 %  L . Z. T ow . Kred. m. Kielc
z 1933 r.......................................

5%  L . Z. T ow . Kred. m. Lublina
z 1933 r ........................................

5 %  L . Z . T ow . Kred. m. Łodzi
z 1933 r.......................................

5 %  L . Z. T ow . Kred. m. Piotrkowa z ł  
5 %  L . Z . T ow . Kred. m. Siedlec 

z 1933 r .......................................

Obligacje miast 
VI 6%  Poż. Konwers. m. W arszawy z ł  
V III i 1X 6 %  Poż. Konwers. m. W arszawy z ł

z ł 42-25 41-50 42 '00
z ł  w  zł. 48-50 47'25 47-75

z ł
-47 ’So

53'50 52"88 52*88
z ł 55 38 55 'oo 5S 'i3

z ł 5 4 '1 25 53'25 54-25
-53  75

z ł 43-00

z ł 39'25 38-75 3900

z ł 48’oo ‘ 47 ' 5o 48'00
z ł 52'00

z ł 2890 28-63 2890

z ł 55 '00 53-00 55 '00
z ł 5 i ' 5o

- S i ’75

Papiery procentowe 
3 %  Pożyczka Premjowa 

Inwestycyjna 
I emisja sztuki 
„  ,, serje

II emisja sztuki 
,, „  serje

4%  Pożyczka Dolarowa

w  z ł

z ł  w  zł. 100 69'oo Ó7'oo

$ ł )

69'So
83'75
So'90

67-75 
80'00 
5o'oo

67-00 
83'So 
67 ' 7S 
80'00 
5°'oo

P O Ż Y C Z K I  P O L S K I E  

N A  G I E Ł D A C H  Z A G R A N I C Z N Y C H 1)

(maksymum— minimum— ultimo; w nawiasach— obroty)

a - j - ó / W 8-Í-13IVI 15-P20IVI
N e w - Y o r k  
6%  dolarowa

1920 6 7 ^ - 6 7 % — 67%  69— 66% — 68 ć s 1/*— 65— 65

%  %  n o m i n a ł u 8% Dillon
(3 000) (8 000) (9 000)

5 %  Pożyczka Konwersyjna z ł 52-75 51-25 S r s o 1925 72?  U — 60% — 62 75— 63 % — 73 sl i 721/s— 70— 70
-51-25 (159 000) ( 1 15 000) (23 000)

5 % ,, Konwers. Kol. z ł 4825 7%  stabilizac.
6% „  Dolarowa $ 76-50 74-50 74 '5o 1927 88— 82— 82 833/4— 78— 78 77— 743/4— 74
7 % ,, Stabilizacyjna2) $ 3) 5650 S3'75 53 75 (42 000) (36 000) (45 000)

-56-504) -53 ' 754) -54-00 7%  W arszawy
-53" 754) 1928 57 Í4— 453/8— 47 573/4— 46Vs— 53 54— 52 (55 000)
•S4 'oo4) (81 000) (69 000)

L is ty  zastaw ne 7%  Śląska
i obligacje banków 1928 57^8— 44— 46 57— 52— 52 525/s— 5 0 — 50

7 % L .  Z . Państw. Banku Koln. z ł  w zł. 1927 83-25 83 '2S 83 '2S (19000) (38 000) (22 000)
8% ,, ,, ,, ,, z ł  w zł. 1927 94*00 9 4 'oo 94*00 L o n d y n
7 % ,, Banku Gosp. Kraj. z ł  w zł. 1927 83-25 83-25 83-25 7%  stabilizac.
8% , ,  I t  t t  t t z ł  w zł. 1924 9 4 'oo 94*00 94*00 1927 — 73"i2— 6762 _
7 % Obi. Kom. B. Gosp. Kraj. z ł  w zł. 1927 83-25 83-25 83-25 — 68’ i2
8% t t  * t  t t  t t  t t z ł  w zł. 1924 9 4'00 94*00 94*00 Z u r y c h
5 % Obi. Bud. B. Gosp. Kraj. z ł  w zl. 1927 — — — 7%  stabilizac.
5 % %  Ł .  Z . Jbanku ,, ,, z ł  w zł. 1924 8 i’oo 8 ro o 8 ro o 1927 — 51-50— 50— 51 51— 49— 49
5 % % t t  t t  t t  t t  t t z ł  w zł. 1927 8 ro o 8 ro o 8 ro o
5 % %  O bi. Kom. B. Gosp. Kraj. z ł  w zł. 1924 81'00 8 ro o 8 r o o P a r y ż
s y 2 % „  t t  t t  t t  t , z ł  w zł. 1927 8 ro o 8 r o o 8 ro o 7%  stabilizac.

L isty  zastaw ne i obligacje 1927 61-70— 59-55 60-58— 58-62 61-32— 58-57
tow arzystw  kredytow ych — 58-57

8 % L . Z. T -w a Kred. Przemysłu M e d j  0 1 a n
Polskiego5) ........................... £ 94-50 94*00 94 'oo 7%  włoska

4 % %  L .  Z . T - w a  Kred. Ziemskiego . z ł 46-75 45 'oo 46*00 1924 95 i t — 93-91 95 '73— 95-o8 95-82— 94-52
-46-75 — 95-11 (500) — 95'73  (575) — 95'82  (800)

PRZEGLĄD ZAGRANI CZNY
PROGRAM F I N A N S O W O - G O S P O D A R C Z Y  RZĄDU FRONTU L U D O W E G O

WE FRANCJI
Jakkolwiek pierwsze kroki Rządu P. Bluma czynione były przy 

akompaniamencie wymykającej się spod kontroli czynników oficjalnych 
akcji strajkowej —  co z konieczności nadać musiało tym pierwszym  
krokom charakter zależności od faktów dokonanych; choć wiele

1) & 5 =  z ł  44-57-
2)  Z  wyłączeniem transzy francuskiej.
8J $ 1  —  5 1 8  fr . szwajc. =  H fl. 2-4888.
4) D otyczy drobnych odcinków.
')  Gwarantowane p rzez Skarb Państwa.

punktów mającego być realizowanym programu nie jest jeszcze spre­
cyzowane, za mało bowiem było jeszcze na to czasu i zbyt mało znane 
są elementy sytuacji, w  jakiej nowa polityka będzie prowadzona —  
jednak niesposób odmówić nowemu programowi konsekwencji, m i­
mo że trudno, zdaje się, wierzyć w  jego powodzenie, o ile nie nastą­
pią we Francji kardynalne przemiany społeczno-polityczne.

') Kursy w % % -a c h  nominału, obroty —  w jednostkach walutowych 
danego kraju  (u> M edjolanie —  w tysiącach).
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P r o g ra m  g o s p o d a r c z o - fin a n s o w y  R z ą d u  F r o n tu  L u d o w e g o  n a z w a ­

liś m y  k o n s e k w e n tn y m . W y c h o d z i  o n  b o w ie m  z  z a ło ż e n ia  k o n ie c z n o ś c i 

z w y ż k i  c e n  i k o n s e k w e n tn ie  g o d z i  s ię  n a  p e w ie n  d e f ic y t  b u d ż e to w y  

i n a  c z a s o w ą — ja k  tw ie r d z i  —  in f la c ję  o b ie g u , p o d c z a s  g d y  p o p r z e d n ie  

r z ą d y  —  z  w y ją tk ie m  R z ą d u  L a v a la  — • s ta ły  w  g r u n c ie  r z e c z y  n a  s ta ­

n o w is k u  d ą ż e n ia  d o  r ó w n o w a g i b u d ż e to w e j,  je d n a k  n ic  lu b  p r a w ie  

n ic  z  p o l i t y k i  t. z w . d e f la c ji  n ie  re a liz u ją c .

R z ą d  P . B lu m a  o b ją ł w ła d z ę  w  m ie s ią c  p o  w y b o r a c h . W  c ią g u  tak  

s to s u n k o w o  d łu g ie g o  o k re su  c z a su  P . B lu m  m ia ł c z a s , r a z e m  z e  s w y m i 

w s p ó łp r a c o w n ik a m i, u s t a l ić  o g ó ln e  l in je  w y t y c z n e  p r z y s z łe g o  p r o g ra m u .

P . B lu m , o ja ejm u jąc r z ą d y , z a s ta ł s y tu a c ję  tern  tr u d n ie js z ą , ż e  n ie ­

w y ja ś n io n ą . U c ie c z k a  k a p ita łó w  z  F r a n c ji ,  u c ie c z k a  z ło t a  z  in s ty tu c ji  

e m is y jn e j, c ią g łe  p o g a rsz a n ie  s ię  w s k a ź n ik ó w  g o s p o d a r c z y c h  i n ie m a l 

k o m p le tn e  w y c z e r p a n ie  s ię  k a s y  p a ń s tw o w e j —  o to  c h a ra k te r y s ty k a  

s y t u a c ji ,  ja k ą  z a sta ł n o w y  R z ą d . W  o sta tn ie j n ie m a l c h w ili  d o s z ły  d o  

te g o  s tr a jk i. J e ś li z a ś  c h o d z i  o  p o z y c ję  P . B lu m a  p o d c z a s  sp r a w o w a n ia  

r z ą d ó w , to  b łę d n e  b y ł o b y — jak' s ię  w y d a je  —  je d n a k  tw ie r d z e n ie , że 

P . B lu m  w  p o l ity c e  sw e j b ę d z ie  o  w ie le  b a r d z ie j  n ie z a le ż n y  o d  s w o ic h  

p o p r z e d n ik ó w . A k c ja  s tra jk o w a  w y k a z a ła , ż e  R z ą d  b ę d z ie  m u s ia ł p o ­

w a ż n ie  s ię  lic z y ć  z a ró w n o  z  s y n d y k a lis ta m i, ja k  i k o m u n is ta m i. Z  d r u g ie j 

s tr o n y  ja k ie k o lw ie k  z b y t  r a d y k a ln e  p o s u n ię c ia  g o s p o d a r c z e , w z g lę d n ie  

p o p r o s tu  p o w a ż n ie js z e  p o w in ię c ie  s ię  n o g i —  m o ż e  o d e b r a ć  R z ą d o w i 

p e w n ą  l ic z b ę  g ło s ó w  s tr o n n ic tw a  r a d y k a ln o -s o c ja lis ty c z n e g o , c o  w y ­

s ta r c z y  d o  o b a le n ia  g o  w  I z b ie .

W a r t o  z w r ó c ić  tu  u w a g ę  i n a  je s z c z e  je d e n  m o m e n t. O t o  —  P P . 

B lu m  i V in c e n t  A u r i o l  są n ie w ą tp liw ie  z a s u g e s t jo n o w a n i „ e k s p e r y ­

m e n te m ”  P r e z y d e n ta  R o o s e v e lta . Z r e s z tą , b io r ą  o n i z  n ie g o  to , c o  p a ­

s u je  d o  ic h  p r o g r a m u , o d r z u c a ją c  d e w a lu a c ję , k tó ra  le g ia  u  p o d s ta w  

p r o g r a m u  a m e ry k a ń s k ie g o , p o c h o d z ą c e g o — - c o p r a w d a — -s p r z e d  k ilk u  

la t.

N a jo g ó ln ie j  u ję ty , p r o g r a m  g o s p o d a r c z y  F r o n tu  L u d o w e g o  —  

w  o b e c n e m  je g o  s t a d ju m — -je s t  p r o g r a m e m  p e w n e g o  n a k rę c e n ia  k o n -  

ju n k t u r y  i w  z w ią z k u  z  te m  z w y ż k i  c e n . R z ą d  P .  B lu m a  b ę d z ie  d ą ż y ł 

—  d r o g ą  s tw o r z e n ia  o b f i t o ś c i  ś ro d k ó w  p ie n ię ż n y c h  —  d o  p o ta n ie n ia  

k r e d y t u  i z w y ż k i  ce n . Z w y ż k u ją c e  c e n y  m a ją  w y c ią g n ą ć  z  u k r y c ia  s te -  

z a u r y z o w a n e  k a p ita ły . M a  to  d a ć  o ż y w ie n ie  g o s p o d a r c z e , w z r o s t  o b r o ­

t ó w , w z r o s t  w p ły w ó w  b u d ż e to w y c h ;  m a  u m o ż liw ić  o b n iż e n ie  o b c ią ż e ń  

f is k a ln y c h , c o  s k o le i b ę d z ie  b o d ź c e m  d o  d a ls z e g o  o ż y w ie n ia . R z ą d  m a  

d ą ż y ć  d o  s tw o r z e n ia  a tm o s fe r y  z a u fa n ia , p r z y c z e m  s p o d z ie w a n a  p r z e z e ń  

p o p r a w a  n ie ty lk o  p o d tr z y m a , le c z  i p o d n ie s ie  u fn o ś ć .

U jm u ją c  s k o le i p r o g r a m  ten  n ie c o  o b s z e r n ie j,  d o c h o d z im y  d o  b a r d z ie j  

s z c z e g ó ło w y c h  z a łc ż e ń . I  ta k , a tm o s fe r ę  z a u fa n ia  m a ją  p o d tr z y m a ć :  

b e z w z g lę d n e  o d ż e g n a n ie  s ię  o d  d e w a lu a c ji  i o g r a n ic z e ń  d e w iz o w y c h ;  

s z c z e r o ś ć  w  p r z e d s ta w ia n iu  fa k ty c z n e g o  sta n u  r z e c z y ;  w ię k s z a  p r z e j­

r z y s to ś ć  r a c h u n k o w o ś c i sk a r b o w e j i d o p u s z c z e n ie  o b y w a te li  d o  „ k o n ­

t r o l i ” ; o d ż e g n a n ie  s ię  o d  w s z e lk ic h  z b y t  „ r a d y k a ln y c h ”  p o s u n ię ć  s p o ­

łe c z n y c h  lu b  g o s p o d a r c z y c h  ( ja k :  u p a ń s tw o w ie n ie  b a n k o w o ś c i, „ o s t e m ­

p lo w a n ie ”  b a n k n o tó w , p r z y m u s o w a  p o ż y c z k a  i t . d .) ;  z w a lc z a n ie  w s z e l ­

k ic h  n a d u ż y ć , w r e s z c ie  —  g o r ą c y  a p e l d o  s o lid a r n o ś c i w  im ię  c a łk ie m  

b u r ż u a z y jn ie  p o ję te j p o p r a w y  g o s p o d a r c z e j.

Z w y ż k a  c e n , k tó ę a  b ę d z ie  w y n ik ie m  r e fo r m  s o c ja ln y c h , m a  b y ć  j e ­

d n o c z e śn ie -— -ja k  w id z ie liś m y  —  c e le m , a to  z  u w a g i  n a  k o n ie c z n o ś ć  

z w ię k s z e n ia  m a r ż y  z y s k ó w  o r a z  p o tr z e b ę  l ik w id a c ji  te z a u r y z a c ji. 

R z ą d  w y c h o d z i  b o w ie m  z  z a ło ż e n ia , ż e  u k r y te  k a p ita ły  sa m e  w y jd ą  

n a  r y n e k  z  c h w ilą  u ja w n ie n ia  s ię  p e r s p e k ty w  tr w a łe j z w y ż k i  ce n . O t ó ż  

—  p o z a  r e fo r m a m i s o c ja ln e m i— z w y ż k ę  ce n  m a  w y w o ła ć  o b f i t o ś ć  p ie ­

n ią d z a  i z w ię k s z o n y  p o p y t  w  z w ią z k u  z  c e lo w ą  p o l ity k ą  R z ą d u  (r o b o ty  

p u b lic z n e  —  p u n k t, ja k  d o ty c h c z a s , m a ło , z re s z tą , s p r e c y z o w a n y ) . Jak 

w id z im y , n a stę p u je  tu  z ja w is k o  w z a je m n e j p r z y c z y n o w o ś c i  : z w y ż k a  

c e n  w y w o ła  o b f i t o ś ć  k a p ita łó w , a ta  s k o le i r ó w n ie ż  s p o w o d u je  z w y ż k ę  

c e n .

T o  sa m o  z ja w is k o  o b s e r w u je m y  i w  d z ie d z in ie  z a m ie rz a n e g o  o s ią g n ię ­

c ia  ta n io ś c i p ie n ią d z a . R z ą d  w ła s n e m i śro d k a m i p o s ta ra  s ię  o  o b f it o ś ć  

ś ro d k ó w , c o  s k o le i w y c ią g n ie  u k r y te  k a p ita ły . D u ż ą  w a g ę  p r z y w ią z u je  

s ię  d o  ś c ią g n ię c ia  k a p ita łó w , k tó re  u c ie k ły  z a g r a n ic ę . Z  je d n e j s tro n y  

m a ją  o n e  b y ć  z a c h ę c o n e  d o  p o w r o tu  „ d o b r e m  s ło w e m ”  i p e r s p e k ty w a ­

m i p o p ra w y ; a le  z  d r u g ie j  s tr o n y  —  g r o z i  s ię  r e p r e s ja m i, n ie m a lż e

„ c z a r n ą  l is t ą ”  o r a z .. .  p r o je k ta m i u k ła d ó w  z  p a ń s tw a m i o b c e m i w  s p r a ­

w ie  ś c ig a n ia  n a d u ż y ć  w  te j d z ie d z in ie .

T y l e  —  w ła ś c iw ie  d a ls z e  p r o je k ty . N a r a z ie  —  tr z e b a  ż y ć .  I s tą d  

p o c h o d z i  s o c z y s te  o k re ś le n ie  P . V in c e n t  A u r io la ,  u ż y t e  w  w y w ia d z ie  

d la  , ,L a  Tribune des N a tio n s”  —  p o ję c ie  „ in f l a c j i  p o m o c n ic z e j” , k tó ra  

„ p o n ie s ie  k o s z ty  ( o d b u d o w y  g o s p o d a rc z e j-— - p r z y p . a u t.)  w  o k r e s ie  

tr z e c h  m ie s ię c y ” . Z w a ż y w s z y ,  ż e  k a s y  są  n ie m a l z u p e łn ie  p u s te , a r e ­

fo r m y  s o c ja ln e  s p o w o d u ją  z w y ż k ę  c e n , R z ą d , z a n im  z w r ó c i  s ię  d o  l u d ­

n o ś c i o  s u b s k r y p c ję  p o ż y c z k i,  n ie  k r ę p u ją c  s ię , u c ie k n ie  s ię  c z a s o w o  

d o  p r a s y  d ru k a rs k ie j. P . M in is t e r  F in a n s ó w  l ic z y  je d n a k , ż e  o g ó ln e  

o ż y w ie n ie  i p o w ró t  k a p ita łó w  n a  r y n e k  p o z w o lą  n a  s z y b k ą  lik w id a c ję  

o w e j „ p o m o c n ic z e j”  in f la c j i .

Znając w  ogólnych zarysach program, zrobim y pobieżny przegląd 
pierwszych posunięć, aby potem, korzystając z  materjału, w  dużej 
części przedstawionego przez samego M inistra Finansów w jego exposé, 
a odtwarzającego obecny stan faktyczny —  pokusić się o analizę m ożli­
wości realizacji nowego programu.

Szereg aktów ustawodawczych został ju ż załatwiony przez Parlament. 
Są to ustawy: o umowach zbiorowych, o płatnych urlopach, o 40-go- 
dzinnym tygodniu pracy oraz 2 ustawy, „łagodzące”  dekrety Lavala 
o obniżce płac urzędniczych i pensyj b. kombatantów. Ustawy te za­
sługują na parę słów omówienia. Pierwsze dwie, w  zasadzie słuszne, 
nie w zbudziły większej opozycji i podstawowych zastrzeżeń. Natomiast 
ustawa o skróceniu czasu pracy wywołała szereg krytyk, polegających 
przedewszystkiem na tem, że stawia w gorszej sytuacji konkurencyjnej 
wytwórczość francuską w  porównaniu z zagraniczną. Pozatem podnosi 
się wiele problemów szczegółowych, m. in. sprawę ew. rewindykacyj 
robotników rolnych, niemożność zastosowania dla tej gałęzi pracy zbyt 
sztywnych norm, nadających się dla przemysłu; a jednocześnie wyraża 
się obawę, że poprawa bytu robotników przem ysłowych ściągnie ze 
wsi do miast dalsze rzesze niewykwalifikowanych sił. 40-godzinny 
tydzień pracy ma i tę niedogodność, że —  w razie utrzym ania się w y ­
twórczości na obecnym poziomie —  wystąpi tak poważne zapotrzebo­
wanie na pracę wykwalifikowaną, że obecne kontyngenty bezrobotnych 
nie będą m ogły go zaspokoić, zważywszy, że gros bezrobotnych rekru­
tuje się spośród sił niewykwalifikowanych. Postanowienia tych 3 ustaw, 
łącznie z osiągniętemi przez robotników (słynnej już dziś nocy—  7/VI 
b. r.) podwyżkami płac, w  efekcie swym  mają zwiększyć koszty robo­
cizny w przemyśle przeciętnie o ok. 35% . W  zależności od gałęzi w y ­
twórczości wywoła to większe lub mniejsze podwyższenie ceny własnej 
i-— co za tem idzie —  sprzedażnej. Skolei zwyżka cen w ywołać może 
—  przejściowy przynajmniej —  spadek konsumpcji i spadek konku­
rencyjności na rynkach zagranicznych. S tąd— -obawa przed później - 
szemi rewindykacjami pracowników —  w  wyniku wzrostu drożyzny. 
O  ile jednak w przyszłości na odcinku cen i uposażeń świata pracy 
może zarysować się błędne koło: zwyżka płac —  zwyżka cen, o tyle 
na odcinku kapitału Rząd ju ż teraz musi znaleźć na czas przejściowy 
sposeby skompensowania narzucanych przedsiębiorcom dodatkowych 
kosztów. W  przemysłach, pracujących na cele państwowe, Państwo 
bezpośrednio zapłaci za tę reformę. A le  liczna rzesza przedsiębiorstw, 
zależnych od innych niż Państwo odbiorców, ma dostać pom oc w formie 
tanich kredytów bankowych oraz zwiększonych premij eksportowych. 
Ostatecznie —  albo zapłaci Skarb, albo nastąpi szereg upadłości, czego 
Rząd chce uniknąć za wszelką cenę. Najgorzej przedstawia s ię  sytuacja 
przemysłu mniejszego. Niestety, ważny problem, ile (narazie przynaj­
mniej —  aż do chwili owego oczekiwanego ożywienia) Skarb poniesie 
wydatków tytułem : podwyższonych cen, płaconych dostawcom, pomocy 
kredytowej (banki nie są w stanie wziąć jej na siebie) oraz premij 
eksportowych —  nie doczekał się konkretnego oświetlenia. P. Vincent 

Auriol, bez obsłonek mówiąc o „spadku” po poprzednich rządach, 
nie podał liczb przewidywanych nowych wydatków. Podobno, ma to • 
być dopiero skalkulowane. N ic wspomina się również o dokładnej 
liczbie nowych obciążeń z tytułu odwołania 2 dekretów Lavala. A , zdaje 
się, wszystkie te nowe obciążenia będą bardzo pokaźne i sięgną ewen­
tualnie grubych miljardów.

Skolei, jako pilną, potraktowano ustawę, którą nazwiemy „in fla ­
cyjną” . Projekt jej w art. 1 postanawia, że Parlament zatwierdza umowę
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z dn. 18/VI b. r„  zawartą przez Państwo z Banque de France, w  art. 
2 zaś ustala górną granicę emisji „zw yczajnych”  bonów skarbowych 
na rok 1936-—  na 20 m iljd. fr. Załączona do ustawy umowa z insty­
tucją emisyjną postanawia, że: 1) Bank udzieli Państwu kredytu „p ro ­
wizorycznego”  do sumy 14 m iljd. fr., który będzie służył na wykupy­
wanie w terminach płatności bonów skarbowych i skryptów dłużnych 
ciał publicznych, zredyskontowanych ju ż  d o t y c h c z a s  „w  drodze 
wyjątku” przez Bank na tę sumę; do chwili wykupienia papiery te będą 
wydzielone w  osobną pozycję w  bilansach Banku; kredyt jest bezpro­
centowy, tylko tytułem opłat manipulacyjnych Bank będzie pobierał 
2®/00 ; 2) poza wspomnianą wyżej kwotą Bank udzieli Państwu kredytu 
do wysokości 10 miljd. fr. —  na wyżej wymienionych warunkach, 
przyczem wzamian za ten kredyt Skarb odda Bankowi w  odpowiedniej 
wysokości bony skarbowe, bezprocentowe, z terminem 3-miesięcznym, 
ale odnawiane aż do chwili spłaty kredytu. T yle-— umowa z Banque 
de France. C o zaś dotyczy art. 2 ustawy, wymaga on również szeregu 
komentarzy. W  II połowie czerwca obieg bonów skarbowych sięgał 
22*7 miljd. fr., włączając w  tę sumę również 3 miljd. fr. z  tytułu kre­
dytu angielskiego (P. Vincent A uriol podaje kwotę 22-78 miljd. fr. 
jako upoważnienie do emisji, kwotę 21-94 miljd. jako kwotę, będącą 
w obiegu, a więc 0-84 miljd. fr. jako pozostałą marżę do wypuszczenia 
na rynek). Z  sumy tej należy odjąć 13 miljd. fr. bonów, zredyskonto­
wanych przez Banque de France, a podlegających spłacie na osobnych 
warunkach (p. wyżej umowę). Pozostaje zatem w „w oln ym ”  obiegu 
to m iljd. fr. Tern samem ustalenie maksymum obiegu bonów na 20 
miljd. fr. oznacza możliwość emisji dalszych 10 m iljd. fr. W edług 
opinji większości parlamentarnej właśnie te bony będą podkładem dal­

szych kredytów z instytucji emisyjnej.
Do tych już załatwionych aktów ustawodawczych dołączyć należy na­

stępujące, złożone przez M inistra Finansów w formie projektów, a któ­
re mają być szybko przedyskutowane i uchwalone: 1) projekt ustawy, 
podwyższającej kary za ukrywanie kapitałów zagranicą, a więc za ich 
niezgłaszanie do opodatkowania; 2) projekt ostrych represyj za szkodze­
nie interesom kredytu państwowego; 3) projekt ustawy o zmianie sta­
tutu Banque de France, dyskretnie określony jako „zabezpieczenie 
przy kierowaniu Bankiem interesów gospodarczych narodu” ; 4) projekt 
reorganizacji rachunkowości publicznej. Pierwszy i drugi z tych pro­
jektów zmierzają do ściągnięcia kapitałów z zagranicy i do zastraszenia 
nietyle t. zw. „spekulacji” , ile zwykłych „ciu łaczy” , szukających za­
bezpieczenia przed niespodziankami monetarnemi. T rzeci projekt 
najprawdopodobniej będzie zmierzał do skłonienia Banque de France 
do prowadzenia liberalniejszej polityki w  zakresie kredytu dla życia 
gospodarczego i, być może, Państwa. Czwarty projekt —  o ile można 
wnioskować (gdyż tekstów ich jeszcze się nie zna) •—  ma charakter 
raczej demonstracyjny. W  tym samym kierunku —  cieszącej się popu­
larnością, a więc mogącej budzić zaufanie, demonstracji —  pójdą rów­
nież postanowienia o zwalczaniu nadużyć i t. d., znane zresztą z pro­
gramów poprzednich rządów. W reszcie, rozpoczęte zostaną wkrótce 
badania nad kwestją reorganizacji kredytu (przyczem, podobno, nie 
dojdzie do „nacjonalizacji”  bankowości prywatnej), reformy podatko­
wej (narazie przedewszystkiem w kierunku jej uproszczenia, ale z na­
stawieniem na późniejszą obniżkę obciążeń fiskalnych) i t. d.

Osobną grupę stanowią: projekt ustawy o „O ffice  du Blé” , czemś 
w rodzaju państwowego monopolu zbożowego —  i mające pójść wślad 
za nim podobne projekty uregulowania gospodarki winnej, mlecznej, 
mięsnej i t. d. W  kolach kupieckich, handlujących temi artykułami, 
budzą one zrozumiałe zaniepokojenie, o egzystencję, są bowiem 
zapowiedzią daleko idącego etatyzmu i niemalże likwidacji prywatnego 

handlu.
T ak mniejwięcej przedstawiają się zamiary Rządu, jego pierwsze 

posunięcia i jego tezy „w alki z kryzysem ” . Skolei zaczerpniemy parę 
momentów z exposé P. Vincent Auriola w Izbie Deputowanych w  dn. 
19/VI b. r „  w którem odmalował on sytuację i przedstawił swoje plany.

Przedstawione przez M inistra liczby budżetowe są naogół znane, 
natomiast na uwagę zasługuje ilustracja sytuacji kasowej. P. A uriol 
stwierdza, że przewidywany deficyt kasowy na rok 1936 wynosił 18-7 
miljd. fr.; ponieważ większa część została pokryta (inflacyjnie)— przeto

za okres czerwiec-hgrudzień pozostaje do pokrycia 7-9 miljd. fr. A le  
do kw oty tej należy —  w/g słów M inistra —  dodać: 1) z tytułu długu 
angielskiego 3 m iljd. fr., 2 ) ewentualną pomoc Skarbu Państwa dla 
kolei żelaznych oraz dla pewnych ciał publicznych —  w wysokości 
maksymum 4-4-5 m iljd. fr., 3) sumy, wynikające z ostatnio uchwalo­
nych ustaw, 4) ew. kwoty, które mogą powstać w  wyniku zmian w d łu ­
gu płynnym. L iczb y  te wymagają pewnych kom entarzy. I tak, M i­
nister— jak ju ż  mówiliśmy —  nie sprecyzował wysokości ew. ciężarów, 
wynikających z wprowadzenia nowych norm socjalnych i „złagodzenia” 
dekretów Lavala. Pozatem p. 2  jest traktowany — jak tw ierdzą —  raczej 
optymistycznie. Jeżeli więc w  ogólnej sumie P. A uriol otrzymuje jako 
potrzeby kasowe do końca b. r. 104-12 miljd. fr. —  liczba ta wydaje 
się zbyt małą; raczej może być o kilka miljardów większa, oczywiście, 
zakładając, że sytuacja ogólna nie wykaże poważniejszych zmian.

W  dalszym ciągu M inister om ówił zmiany w zadłużeniu Państwa 
w okresie lat 19324-1936: dług wieczysty spadł o 44 m iljd. fr.; dług 
amortyzacyjny wzrósł o 75 m iljd. fr.; dług średnio- i krótkoterminowy 
wzrósł o 16 miljd. fr. (do 32-5 miljd. fr.) i nasuwa najwięcej obaw, 
zwłaszcza z uwagi na niedalekie terminy płatności; dług płynny wzrósł
0 20 do 66 miljd. fr.

Skolei mówca przeciwstawni się koncepcji dewaluacji i rozwinął 
wyluszczone ju ż  przez nas poglądy na temat skłonienia kapitalów 
ukrytych do powrotu na rynek. W  chwili obecnej ocenia on tezauryzację 
w  banknotach francuskich na 30 m iljd. fr., tezauryzację w  złocie-— na 
6 miljd. fr., sumę wywiezionych zagranicę środków —  na 26 miljd. fr., 
razem więc „u k ryte”  kapitały —  na ok. 60 m iljd. fr.

D la  „ r u s z e n ia  z  m ie js c a ”  (za n im  w y jd ą  n a  ry n e k  u k r y te  k a p ita ły

1 u c h w y c i  s ię  n o w ą  r ó w n o w a g ę  w ię k s z y c h  p la c  i w y ż s z y c h ' c e n ) R z ą d  

u c ie k ł s ię  z u p e łn ie  o tw a r c ie  „ p u b lic z n ie ,  b e z p o ś r e d n io , b e z  w s ty d u  

i h ip o k r y z ji”  d o  p o m o c y  B a n q u e  d e  F r a n c e . A l e  —  m ó w i P . A u r i o l

—  pomoc ta może się okazać zbyteczną, jeżeli nawoływania Rządu 
odniosą skutek, i społeczeństwo czynnie odpowie na jego projekt w y ­
puszczenia ju ż  w  najbliższym czasie pożyczki, w  form ie jaknajszerzej 
lokowanych bonów. Jest to, notabene, mało jeszcze wyjaśniony punkt 
doraźnego programu; w szczególności niewiadomo, czy istotnie emisja 
nastąpi „za  parę dni” , czy też z chwilą oczekiwanego potanienia pienią­
dza. Jak się wydaje, możliwe tu są pewnie niespodzianki w  sensie ukry­
tej „przym usow ości”  pożyczki.

D rugi etap prac Rządu —  to właśnie reorganizacja kredytu, obniżka 
kosztów pieniądza, pomoc handlowi zagranicznemu, reforma podatko­
wa. Natomiast wykluczone są takie posunięcia, jak czerpanie z wielkich 
kapitałów prywatnych (w form ie rąniej lub więcej wyraźnej ekspro- 
prjacji), nacjonalizacja bankowości prywatnej i t. d.

Być może, do wywodów M mistra należałoby dodać —  jako uzupeł­
nienie ilustracji —  że w okresie styczeń4- maj b. r. ujemne saldo bilansu 
handlowego wyniosło 4080 miljn. fr. —  wobec 2253 miljn. fr. przed 
rokiem, że rozpiętość wskaźnika cen hurtowych francuskich i t. zw. 
światowych wynosiła w  maju b. r. 122 punkty wobec zaledwie 67 przed 
rokiem.

Jakież więc są szanse powodzenia programu Frontu Ludowego? 
Jest rzeczą zrozumiałą, że — -o ile P. Blum owi i jego Rządowi uda 
się wyciągnąć na rynek choćby tylko znaczną część stezauryzowanych 
i wywiezionych 60 m iljd. fr., to-— przy pom ocy poprawy światowej 
-— będzie on miał szanse wydobycia się z kryzysu. Należy jednak 
wątpić, żeby nowemu Rządowi udało się w szybkiem tempie —  zanim 
inflacja nie rozwinie się nadmiernie i nie zaważy ujemnie nâ pieniądzu
—  wywołać powrót zaufania i poważniejsze ożywienie.

Rząd Frontu Ludowego zapatrzony jest w przykład Roosevelta i — • 
jak się zdaje, choć dziwnie to brzmi —  M ussoliniego, być może nawet 
Schachta, od którego odżegnuje się, jak może, i którego przykładem 
straszy opozycję. O  ile jednak P. Blum  ma tę przewagę nad nimi, że 
eksperyment swój rozpoczyna już w  chwili zw yżki cen światowych —- 
na progu poprawy, o tyle ustępuje Stanom Zjednoczonym  i z uwagi 
na nieprzeprowadzenie procesów likwidacyjnych oraz oddłużeniowych 
i ze względu na mniejszą swobodę działania, M issoliniem u i Schachto- 
wi zaś —  tern, że Francja, jak dotąd, nie jest państwem totalnem. A  to 
jest bardzo ważne. Nawiasem mówiąc, gdyby naskutek przemian po-
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litycznych Rząd Frontu Ludowego m ógłby przestać liczyć się z opinją 
i popularnością —  wówczas m iałby większe szanse przeprowadzenia 
swego programu, ale w takim wypadku... i program i Rząd byłyby inne.

Narazie P. Blum  musi zabiegać o w zględy, dbać o popularność 
i nie m oże „odbudow yw ać zaufania”  rozkazem i dyscypliną. I dopóki 
ten stan rzeczy nie ulegnie zmianie, musi się on liczyć z tą samą „p u ­
blicznością” , którą m ieli jego poprzednicy. A  w  takim razie —  per­
spektywa kilkunastumiljardowego deficytu kasowego do końca b. r. 
i choćby nawet ograniczonej, przejściowej inflacji mogą spowodować 
oziębienie mającego wracać zaufania. Zwyżka cen a płace —  to jedno 
poniekąd błędne koło, zwyżka cen i spadek eksportu oraz turystyki —  
to drugi ciężki moment zamierzanego eksperymentu. PP. Blum  
i V incent A u rio l mają nadzieję, że to „jakoś się u łoży” , ale bliżej nie 
wyjaśniają, w  jaki sposób dalsza zwyżka cen we Francji ma nie „p o ­
łożyć”  definityw nie eksportu, turystyki, a może i budżetu.

Zdaje się, że w  naogół konsekwentnym programie Rządu Frontu 
Ludowego jest jedna niekonsekwencja: taki program może być w yko­
nywany z nadzieją na powodzenie •—  tylko pod ochroną barjery, jak- 
najbardziej odgradzającej od reszty świata.

Giełda przychylnie przyjęła nowy program. Jak ju ż  kiedyś mówiono, 
jest to zwykła we Francji dodatnia reakcja w  myśl hasła: jest dobrze, 
bo m ogłoby być gorzej. A le  reakcja taka najczęściej nie bywa trwała, 
ma bowiem charakter negatywny. Ostatnie wzm ocnienie rygorów 
„nieoficjalnej”  kontroli dewizowej (obowiązek deklarowania na gra­
nicy wywożonego złota), zapowiedź, że nie będzie dewaluacji i... rewo­
lucji gospodarczej— -wywołały zahamowanie ucieczki od franka. 
D oszły do tego: zanikanie strajków i zniesienie sankcyj. Atm osfera 
psychiczna jest w ięc nieco bardziej sprzyjająca niż przed 2-1-3 tygod­
niami. Atm osferę tę Rząd usiłuje podtrzym ać i w  tym  celu dw u­
krotnie obniżył stopę procentową (w dn. 23/Vr i 2S/VI), w  szczegól­
ności dyskonto z 6 do 4%. A le  to jeszcze nie w ystarczy, jako o d ­
budowa zaufania. Dlatego też należy zaczekać, czy odprężenie to 
potrwa dłużej. A  wznowienie ucieczki kapitałów i złeta tym razem 
już szybko mogłoby doprowadzić do deprecjacji, albo . . . .  do wielkiego 
zaostrzenia polityki nowego Rządu.

b. 10.

KRONIKA ZAGRANICZNA
O G Ó L N E

Ś W I A T O W A  P R O D U K C J A  W E Ł N Y . —
Produkcja światowa wełny przed wojną w y ­
nosiła przeciętnie 144-16 miljn. q rocznie. 
Po wojnie zaś najwyższy poziom  produkcja 
osiągnęła w  latach 1928 i 1929, dochodząc do 
17-3 4-17-7 m iljn. q, czyli wzrosła o mniej- 
więcej 3 miljn. q w  porównaniu z okresem 
przedwojennym. W  okresie kryzysu produkcja 
uległa, jak tego zresztą należało się spodziewać, 
znowu skurczeniu, spadając do 16-6 miljn. q 
w  latach 1933/34 i 1934/1935. N ależy tu je ­
dnak zaznaczyć, że wojna spowodowała na­
przód spadek produkcji, bo w  latach 19194- 
1925 przeciętna roczna wahała się w  granicach
12-9 4-14-6 miljn. q, a dopiero potem nastąpił 
wzrost predukcji —  aż do lat 1928 i 1929, 
skołei zaś przyszedł kryzysow y spadek. Zesta­
wienie poniższe ilustruje rozwój produkcji 
światowej wełny (w miljn. Ibs po 453 gra­
mów) :

19094-1913 (przeć, roczna) . . . .  3086
1 9 2 4 ...............................................................3 261
1 9 2 8 .............................................................. 3 87S
19 2 9 /19 3 0 .................................. .....  3 9 iS
i 93° / i93 i ................................................... 3 820
1 9 3 1 / 1 9 3 2 ...................................................3822
19 3 2 / 1 9 3 3 ...................................................3 832
1933/1934 ...................................................  3 714
I934/I93S ................................................... 3668

Z  zestawienia powyższego łatwo wywniosko­
wać, że w  latach kryzysu odbywał się powolny 
spadek produkcji. N ależy jednak podnieść, że 
spadek ten nietyle był zależny od spadku cen, 
jaki postępował aż do 1934 r„  ile głównie 
od niezwykłej klęski posuchy w  A fryce Połu­
dniowej w  1933 r„  która pociągnęła za sobą 
ogromny spadek pogłowia owiec.

C o do produkcji poszczególnych krajów, 
największym producentem pozostaje, i to od 
II połowy ub. stulecia —  Australja, która do­
starcza obecnie jeszcze przemysłowi światowe­
mu przeszło 25%  surowca. Po niej następują: 
Stany Zjednoczone, Argentyna, Zw iązek Po­
łudniowo-Afrykański, Nowa Zelandja, Z . S. 
R. R ., U rugwaj, W . Brytanja, Indje B rytyj­
skie, Hiszpanja, Rumunja, Turcja, N iem cy, 
Jugosławja i Polska. N ależy jeszcze wym ienić: 
Chiny, C h ili, A lgier, co do których nie posia­
damy danych statystycznych, lecz których pro­
dukcja jest obliczana na 1004-200 tys. q.

Produkcja wełny głównych krajów-produ-
centów przedstawia się w  ostatnich 25 latach
następująco (w miljn. Ibs):

2909 4- 2923 2929- 1934-
(przeć roczna) 2930 1935

Australja . . . . 728 938 1020
Stany Zjednoczone . — 400 438
Argentyna . . . . 332 353 385
N owa Zelandja . . 171 273 292
A fryka Południowa . 158 309 213
W ielka Brytanja . . 136 112 114

Sześć krajów powyższych produkuje prawie 
2/g całej produkcji światowej, przyczem  Im- 
perjum Brytyjskie produkuje prawie połowę.

Z  tych krajów Australja jest, jak zaznaczono 
wyżej, największym producentem. Zresztą cała 
jej gospodarka jest nastawiona na hodowlę 
owiec i od tej gałęzi zależy zatem jej dobrobyt. 
T oteż każde wahanie ceny wełny na rynku 
światowym odbija się nader poważnie na b i­
lansie handlowym tego kontynentu. T ak, na- 
przykład, w okresie zaledwie jednego roku do­
chód Australji ze sprzedaży zagranicę wełny 
spadł do £  38-5 m iljn w  1934/35 r. —  wobec 
£  52-2 miljn. w  poprzednim  okresie, kończą­
cym  się w  dn. 3o/VI 1934 r. W  ub. roku pro­
dukcja A ustraljiu legła zmniejszeniu —  o mniej- 
więcej 70 miljn. Ibs.

Poza Stanami Zjedn. i Argentyną czwarte 
miejsce w  produkcji wełny zajmowała dawniej 
A fryka Południowa. Jednak przed 3 laty ze­
szła ona na piąte miejsce, a to spowodu stra­
szliwej posuchy. Tern niemniej w  ub. r. sy­
tuacja tak się poprawiła znowu, że wyproduko­
wała ona o 30 miljn. Ibs więcej aniżeli w 
1934/35 r. Produkcja tego kraju wynosiła daw ­
niej: 330 miljn. Ibs w  1932/33 r. i 284 miljn. 
Ibs w  1933/34 r„  lecz w  1934/35 r. spadła 
ona do 213 miljn. Ibs. Ostatnio zaś (w 1935/ 
36 r.) podniosła się znowu do 2404-245 miljn. 
Ibs.

C o się tyczy popytu światowego na wełnę, 
wynosił on dla głównych krajów konsum ują­
cych (w miljonach Ibs):

2925 2929 2932 2933 2934 

W ielka Brytanja . 451 354 691 668 605
Francja . . . .  491 594  503 590 378
Stany Zjednoczone 644 669 489 608 S44
Niem cy . . . . 3 2 3  373 335 366 338
W łochy . . . .  129 164 198 237 182
Japonja . . . .  70 107 204 239 181

W śród krajów, importujących wełnę, znajdu­
je się obecnie i Z. S. R. R., którego pogłowie 
owiec mocno ucierpiało spowodu kolektyw i­
zacji w  rolnictwie. Kraj ten przywiózł w 1934 r. 
przeszło 200 miljn. Ibs.

G d y dodamy do liczb powyższych import 
wełny przez Belgję, Czechosłowację, Polskę 
i Hiszpanję, ogólnie przyw óz wypadnie na­
stępująco (w miljn. Ibs): w  1929 r. —  3268, 
w  1932 r. —  2896, w  1933 r. —  3 1 5 0 i w 
1934 r. —  2 683.

Znaczny spadek zapotrzebowania w  1934 r. 
nastąpił jedynie spowodu nadmiernych za­
kupów w  roku poprzednim. Natomiast do 
wiosny 1935 r. zapasy te w  większej swej czę­
ści zostały skonsumowane, i od tego czasu 
powstała potrzeba poczynienia nowych zwięk­
szonych zakupów. D zięki temu zauważa się 
też ostatnio ciągła poprawa na rynku świato­
wym  wełny.

W .- G .  D .

STANY ZJEDN. AM.
P O R T O W E  S T R E F Y  W O L N O C Ł O W E .  —
W  1934 r. Kongres Stanów Zjednoczonych 
aprobował t. zw. „F oreign  T rade Zones 
A c t” , mający za przedm iot utworzenie i eks­
ploatację wolnych stref w  portach morskich 
Stanów Zjedn. dla rozwoju handlu zagra­
nicznego. W  tym celu została powołana do ż y ­
cia rada, zwana Foreign T rade Zones Board.

Zarząd M iasta i Portu N ew -Y ork złożył 
pierwsze podanie o pozwolenie założenia 
strefy wolnej. Rząd w W aszyngtonie wyraził 
swą zgodę na założenie wolnego portu na 
Staten Island, wchodzącej w  skład miasta 
N ew -Y ork .

Fundusze na ten cel musi dostarczyć samo 
miasto, bez pom ocy Rządu, przy udziale 
Zarządu Portowego i organizacyj handlowych.

Narazie strefa wolna ograniczona jest do 
5 doków - nadbrzeży oraz przyległych tere­
nów wyspy, razem powierzchni lądowej 
i morskiej około 78 akrów. N a terenie tym 
wybudowane będą składy towarowe i mani­
pulacyjne 7-piętrowe kosztem $  3 miljn. 
o powierzchni 1 196685 stóp2. C ałość ma 
kosztować ok. $  5 miljn. Budowa musi być 
zakończona w 9 miesięcy. W edług p rzy­
puszczalnych obliczeń, wolna strefa będzie 
miała obrót 120 tys. t w pierwszym  roku ope-
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racyjnym i przyniesie w  opłatach portowych 
i od nadbrzeży $ 150 tys., w ciągu zaś 74-8 
lat obrót osiągnie 800 tys. t. Budowa będzie 
zapewne sfinansowana przez emisję obligacyj.

W  strefie wolnej będą się m ogły odbywać 
wszelkie manipulacje techniczne, handlowe 
i przeładunkowe —  podobnie jak i w  innych 
wielkich wolnych portach światowych.

Powyższa inicjatywa, pierwsza w  dziejach 
polityki morskiej Stanów Zjedn., jest ściśle 
związana z tendencją modernizacji floty i por­
tów amerykańskich, zamierzonem subsydjo- 
waniem budowy i eksploatacji marynarki 
handlowej i zwiększeniem przewozów na 
statkach pod banderą narodową. Sfery facho­
we przewidują, że realizacja projektu wolnej 
strefy ma także i na celu doraźne zmniejszenie 
bezrobocia, oraz że wynikiem  będzie p rzy­
ciągnięcie większych obrotów dla portu New- 
Yorku z możliwą stratą dla pozostałych por­
tów atlantyckich.

A kcja ta cieszy się poparciem sfer im portu­
jących i eksportujących surowce. Zdaniem 
ich strefa wolna przyciągnie do New -Yorku 
niektóre podstawowe surowce, jak: cyna, 
kauczuk i wełna, które dotąd idą utartemi 
szlakami do Londynu i stamtąd dopiero są 
rozdzielane na inne porty światowe. Istnieje 
także opozycja co do użyteczności całego 
przedsięwzięcia, m. in. ze strony importerów 
i eksporterów wyrobów gotowych przem y­
słowych, którzy nie widzą w niem wielkiej 
korzyści. Firm y, handlujące djamentami i ka­
mieniami drogocennemi, wydające co rok 
duże sumy na walkę ze szmuglem do Stanów 
Zjedn., zwracają uwagę na niemożność roz­
toczenia silnej kontroli nad kontrabandą 
z wolnego portu.

Aktywizacja polityki morskiej Rządu Sta­
nów Zjedn. pobudziła także i inne porty, jak 
San Francisco, M obile i kilka in., które rów­
nież złożyły już podania o zgodę na budowę 
Wolnych stref.

W  zasadzie projekt rządowy przewiduje 
utworzenie 4 stref wolnych —  2 na brzegu 
atlantyckim Stanów Zjedn., 1 — nad zateką 
Meksykańską oraz 1 —  nad Pacyfikiem .

N I E M C Y
O R Z E C Z E N I E  T R Y B U N A Ł U  R Z E S Z Y  
W  S P R A W I E  W P Ł A T  N A  K O N T A  Z A ­
B L O K O W A N E . —  W ielki Senat T rybuna­
łu Rzeszy wydał w ostatnich dniach orzecze­
nie w sprawie wpłat na konta zablokowane. 
W  myśl tego orzeczenia, wierzyciel zagra­
niczny, posiadający pretensję w R M , nie p o­
pada w zwlekę, w m yśl § 293 K. C ., jeżeli 
nie przyjmie ofiarowanej mu wpłaty na konto 
zablokowane w jednym  z banków dewizowych.

W  myśl niem. Kodeksu Cywilnego —  m oty­
wuje Reichsgericht —  popada wierzyciel w 
zwłokę, jeżeli nie przyjm ie ofiarowanego mu 
świadczenia, zgodnego z umową. Kwestja 
jest zatem, czy wpłata na konto zablokowane 
ma być uważana za świadczenie, zgodne 
z umową, nawet wówczas, gdy wierzyciel się 
z taką zapłatą nie zgadza. T ak by się rzecz 
miała, gdyby zezwolenie urzędu dewizowego 
na taką wpłatę zmieniało treść stosunku obli­
gatoryjnego w tym sensie, że dłużnik zamiast 
pierwotnej zapłaty w  R M  dłużny byłby 
odtąd zapłatę na konto zablokowane. Jednak 
ustawy ani rozporządzenia dewizowe nie za­
wierają takiego postanowienia, z którego mo- 
żnaby wnioskować o zmianie stosunku obliga­
toryjnego. Owszem , instrukcje (Richtlinien) 
uzależniają wyraźnie udzielenie zezwolenia 
na wpłatę od gotowości wierzyciela przyjęcia 
tego świadczenia w miejsce zapłaty. Polega 
to na zamiarze ustawodawcy, by strony regu­
lowały te stosunki dobrowolnie m iędzy sobą

podobną zasadę stosuje się także w  układach 
Stillhalte.

Inaczej się ma rzecz z ustawą o zobowiąza­
niach płatniczych wobec zagranicy z dn. 9, VI 
1933 r - W edług niej ma dłużnik płacić w R M  
do Kasy Konwcrsyjnej procenty, dywidendy, 
raty amortyzacyjne, dalej czynsze najmu 
i dzierżawy i t. p. perjodyczne świadczenia 
z kont, kredytów, pożyczek, hipotek, udziałów 
i innych lokat majątkowych obcokrajowców, 
przyczem wyraźnie postanowiono, że zapłata 
do Kasy Konwersyjnej zwalnia dłużnika od 
zobowiązania. W łaśnie ta okoliczność, że w tym 
wypadku ustawodawca specjalnie sprawę zw ol­
nienia uregulował, wskazuje na to, że w  in ­
nych wypadkach, zwłaszcza przy zapłacie ka­
pitału, wierzyciel nie jest zobowiązany przyj­
mować wpłaty na konto zablokowane, wbrew 
swej woli, w miejsce świadczenia umorzonego.

U dzielenie przez urząd dewizowy zezwole­
nia na wpłatę na konto zablokowane nie p o­
ciąga zatem za sobą tego skutku, że odtąd 
zgodnie z treścią zezwolenia zmienia się treść 
zobowiązania i że cdtąd inne świadczenie jest 
treścią zobowiązania. W  związku z tern należy 
zaprzeczyć, jakoby w  wypadkach odm owy ze 
strony wierzyciela przyjęcia wpłaty na konto 
zablokowane w miejsce zapłaty mógł dłużnik 
zwolnić się od zobowiązania przez depozyt 
w myśl §§ 372 i 378 K . C .

W Ł O C H Y
F I N A N S O W A N I E  R O B Ó T  P U B L I C Z ­
N Y C H  W  A B I S Y N J I .  —- N a posiedzeniu 
włoskiej Rady M inistrów z dn. 30/V b. r. 
przyjęto projekt ustawy, wedle której K o n ­
sorcjum Kredytowe dla Robót Publicznych 
zostaje uprawnione do utworzenia sekcji auto­
nomicznej dla celów finansowania robót pu­
blicznych w Abisynji. Sekcja rozporządzać 
ma kapitałem zakładowym w sumie L  100 
miljn. Kapitał ten zostaje wydzielony z fun­
duszów rezerwowych Konsorcjum. Sekcja ma 
prawo wypuszczania obligacyj na finansowa­
nie robót publicznych w Abisynji. Obligacje 
mogą być wypuszczane zarówno w  lirach, ja- 
koteż i walucie obcej. Jednocześnie uchwalono 
wyasygnować sumę L  50 miljn. jako zasiłek 
dla Narodowej Kasy Budowy Dom ów M iesz­
kalnych dla Pracowników Państwowych —  
na cele budownictwa mieszkaniowego w  A b i­
synji.

W  sprawach uruchomienia kredytów na 
rozbudowę gospodarczą nowej kolonji odbyło 
się zebrąnie Rady Adm inistracyjnej N arodo­
wego Instytutu Ubezpieczeń oraz Komitetu 
W ykonawczego Instytutu Faszystowskiego 
Opieki Społecznej. Powzięto następujące 
uchwały: K ażdy z instytutów przeznaczy su­
mę L  250 miljn., płatną ratami w  ciągu 5 lat. 
Sumy te mają być użyte na akcję waloryzacji 
terenów abisyńskich, ze szczególnem uw zględ­
nieniem poczynań, mających na celu koloni­
zację terenów przez włoskich robotników rol­
nych, a pozatem Instytut Ubezpieczeń posta­
nowił asygnować sumę L  12 miljn. na prace 
budowlane w  A d d is A beba, Harrar, Asmara, 
Gondar i innych ośrodkach. W reszcie obie 
instytucje zdecydowały asygnować po L  '200 
tys. na sfinansowanie wypraw naukowych do 
Abisynji, organizowanych przez Akademję 
W łoską.

J U G O S Ł A W J A
K O N T R O L A  I M P O R T U .  —  Jugosławja 
wprowadziła rozporządzeniem M inistra Skar­
bu z dn. I2/VI b. r. kontrolę importu od dn. 
25/VI b. r.

W  myśl tego rozporządzenia import nastę­

pujących towarów z t. zw. państw nieclearin- 
gowych uzależniony jest od uprzedniego u zy­
skania pozwolenia Banku Narodowego: ryż 
łuszczony (poz. tar. 5,1), ryż niewyłuszczony 
(5,2), orzechy ziemne w łupinach (17,1), c y ­
tryny, pomarańcze, mandarynki (18,1 a i b), 
banany (19), kawa surowa (25,1), korek suro­
wy, nieobrobiony (96), kalofonja (100,4), an­
tracyt (169,1), węgiel kamienny (169,2), koks 
(169,4), przędza bawełn. z 1 nitki (274), przę­
dza bawełn. z 2 lub więcej nitek (275), przę­
dza baweln. dla sprzedaży w  detalu (276), 
gładkie tkaniny bawełn. (277), bawełniane: 
aksamit, plusz i t. p. tkaniny (278), przędza 
z wełny czesankowej (kamgarn), powyżej N r. 
16, o 1 nitce, surowa (312,1), przędza z wełny 
czesankowej (kamgarn), powyżej N r. 16, o 1 
nitce, bielona, farbowana, drukowana (312,2), 
przędza wełn. zgrzebna (Streichgarn), o 1 nit­
ce, surowa (313,1 a), przędza wełn. zgrzebna 
(Streichgarn), o 1 nitce, bielona, barwiona, 
drukowana (313,1 b), tkaniny wełniane (317), 
przędza sztucznego jedwabiu, surowa, biała 
(327,1 i 2), rury i bandaże dla opon, barwione 
(393.1 c), wyroby korkowe (439), korki do 
butelek (440,1), stop żelaza i stali (537), rury 
żelazne i części do spawania rur (539), młotki 
motorowe, w indy motorowe, kompresory i ma­
szyny frigoryficzne (652), maszyny do szycia 
(655), dynamo, alternatory i elektromotory 
(663), aparaty radjowe i ich części skład. (665,6), 
żarówki elektryczne z wyjątkiem żarówek do 
kieszonkowych lampek elektr. (667,2 b), sa­
mochody i części składowe (675). "

F I N L A N D J A
H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y .  —  H a n d e l z a ­
g r a n ic z n y  F in la n d ji  w  1 9 3 5  r . u le g ł  p o d o b n y m  
z m ia n o m  c o  i h a n d e l P o ls k i, a  m ia n o w ic ie  n a ­
s tą p ił w z r o s t  p r z y w o z u  p r z y  je d n o c z e s n e m  
z m n ie js z e n iu  s ię  w y w o z u . M o w a  tu , o c z y w iś c ie ,
0 relacji wartości przywozu i wywozu.

Liczbowo handel zagraniczny Finlandji
przedstawia się następująco (w miljn. marek
fińskich):

1934 19 3 5
Przywóz . . . . . . . 4 776 5 344
W y w ó z ....................... 6 204
S ald o ............................ . . . + 1 450 +  860

W idzim y, że saldo bilansu handlowego
zmniejszyło się bardzo poważnie.

Zestawienie przywozu towarów w latach
1934 i 19 3 5 — przedstawia się następująco
(w tys. t):

1934 19 3 5
Ż y to ................................... . . 40 27
Pszenica ....................... , . . 56 59
M ąka pszenna . . . 46 35
R y ż ................................... . ■ 14 14
O t r ę b y ............................. • • 54 29
S k ó r y ............................. . . 8 IO
K a w a ............................. . . 17 17
C u k i e r ............................. . . 75 79
T y t o ń ............................. ■ • 3 3
Żelazo surowe • • 52 41

,, walcowane . . . 90 103
W ę g ie l ............................. . . i 298 I 222
W e ł n a ............................. . . 2 2
B a w e ł n a ....................... • • 13 12
N a f t a ............................. . . 68 77

W yw óz najważniejszych artykułów kształto­
wał się następująco (w tys. t):

1934 19 3 5
M i ę s o ........................ 6
M a s ł o ........................ . . . II IO
S e r ............................. 4
Skóry surowe . . 4
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D rzewo nietarte (tys. m 3) 3 3
,, tarte (tys. m 3) I I

,, gięte ....................... • U S 127
Z a p a łk i ................................... I 2

S z p i l k i ................................... 6 6
M iazga drzewna . . . ■ 249 2 9 O
C e l u l o z a ............................. 924
T e k tu ra ................................... 64 6 6

P a p i e r ................................... • 356 3 7 6

Papier gazetowy . . . . . 260 280

Jeśli chodzi o kierunki handlu —  to w  ogól­
nym przywozie Europa bierze udział w  86% 
(1935 r.) w  stosunku do wartości, kraje poza­
europejskie—  w 14 % . W  wywozie udział 
Europy wynosi 85% , krajów pozaeuropejskich 
•—  i S% . W  stosunku do 1934 r. udział Europy 
nieznacznie wzrósł —  zaledwie o 10%  w  w y ­
wozie i przywozie.

G łównym i importerami do Finlandji są: 
A n g lja — -24% , N iem cy —  20% , a następnie 
Szwecja — • 11 % ; głównymi eksporterami z Fin- 
la n iji  są: A n g lja — 4 7% . N ie m cy — 10% , 
Belgja 6 % , a następnie Szwecja 5 % .

U d z ia ł  b e z p o ś r e d n ic h  są s ia d ó w , t . j .  k r a ­
jó w  b a łty c k ic h , je s t  n ie z n a c z n y , s ta n o w i z a ­
le d w ie  o g ó łe m  1 7 %  w  w y w o z ie  i 1 1 %  w  p r z y ­
w o z ie .

B .  P .

Z. S. R. R.
H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y  W I  K W A R T A ­
L E  1 9 3 6  R .  —  H andel zagraniczny Z . S. R. R. 
w  I kwartale 1936 r. wykazuje znaczny wzrost 
przywozu i dalszy spadek wywozu; rezulta­
tem powyższego jest saldo ujemne w wysokości 
10 479 tys. rub. W  porównaniu z analogicznym 
okresem w  latach ubiegłych handel zagra­
niczny Z . S. R. R. w  I kwartale b. r. przed­
stawia! się następująco (wartość w  tys. ru b .):

Eksport Import Obrót S a ld o

1933 101 059 83404 184463 + 1 7 6 5 5
1934 84  595 49 482 134077 + 3 S 1 1 3
1935 67294 49  043 166337 + 1 8 2 5 1
1936 5 i 13S 6 . 6 1 4  112749 — i ° 4 7 9

Stałe kurczenie się wywozu od 1933 r. spo­
wodowane jest stopniowem zwiększaniem się 
konsum pcji krajowej; z faktem tym liczy się 
plan eksportu na rok 1936, w  którym  u su ­
nięto z wywozu niektóre towary skórzane, 
włókiennicze, w yroby fajansowe i porcela­
nowe, szklane, oraz szereg artykułów spo­

żywczych i futrzanych, zwłaszcza gatunków 
pośledniejszych.

W  eksporcie Z. S. R. R. stanowiły (w tys. 
ru b .):

I  kw art. 1 9 3 6  I kw art. 1 9 3 5

A rtykuły spo­
żywcze . . 6 967 9 776

(1 3 6 % )  ( i 4 S% )
S u r o w c e  i p ó ł ­

fa b r y k a ty  . 32 793 4 1  7 9 7
(64-1% ) (Ó2’I% )

W y r o b y g o t o w e  n  3 75  1 5  7 1 2

( 2 2 '3 % )  (23 4 % )

Jak widać, w  strukturze eksportu nie na­
stąpiły żadne większe zmiany.

Import do Z. S. R. R. przedstawiał się na­
stępująco (w tys. rub.):

I  kwart. 1936 I kwart. 1935

A rtykuły spo­
żywcze . . 51 03 4805

(8 -3 % ) (9 -8 % )
Surowce i pół­

fabrykaty . 22 584 24 1 1 1
(3 6 7 % ) (49 '2 % )

W yrob ygotow e 331 56 19924
(53-8 % ) (40 6% )

Znacznie zwiększył się import wyrobów go­
towych, zm niejszył się zaś równocześnie (sto­
sunkowo) przyw óz surowców i półfabrykatów.

U dział poszczególnych państw w handlu 
zagranicznym Z . S. R. R. w  I kwartale 1936 r. 
przedstawiał się następująco (w tys. rub.):

Eksport Import
K r a j z do Saldo

Z.S.R.R. Z-S.RR
B e lg ja  i L u k s e m -

b u r g  . . . . 4  153 3 045 + I 108
W .  B r y ta n ja  . 10 6 3 1 6 487 + 4  144
N ie m c y 2 304 7 495 — 5 191
H o la n d ja  . . . 938 2 882 — 1 944
G r e c ja  . . . . i 161 85 + 1 076
D a n ja  . . . . I  6 II 9 4 + 1 5 17
I r a n ........................... 4491 5 322 — 831
W ło c h y  . . 2 19I 522 + 1 639
C h in y  Z a c h o d n ie I 21 I 736 + 475
L i t w a  . . . . 514 I I27 — 613
M o n g o lja  . 1 262 i 371 — 109
P o ls k a  . . . . 638 746 — 108
S ta n y  Z je d n . . . 5 995 Iß 2I9 — 7 2 2 4
F r a n c ja 3 292 3 359 — 67
J a p o n ja  . . . 890 2 866 — 1 976
C z e c h o s ło w a c ja  . 254 3 188 2 9 3 4

f*&O0 Ł  E c z Z P  O

W  porównaniu z 1935 r. u legły znacznemu 
skurczeniu obroty z Niem cam i i Polską (nie­
mal do połowy), powiększyły się natomiast 
wydatnie obroty z Czechosłowacją, Danją, 
Grecja, Japonją, a zwłaszcza ze Stanami Zjedno­
czonemu (z 9 miljn. rub. na 19 miljn. rub.); 
obroty z W łocham i, pomimo sankcyj, utrzy­
mały się na poziom ie zeszłorocznym.

Z RY N K ÓW 
Z A G R A N I C Z N Y C H

Z E  Ś W I A T O W Y C H  R Y N K Ó W  Z B O Ż O ­
W Y C H .  -—  Ceny w okresie 8 ~  2 o / V I  b. r. 
kształtowały się następująco (w walucie da­
nego kraju, w  Buenos Aires i Liverpoolu —  
w $, w  Hamburgu'— w  H fl. —  za 100 kg):

W zrosi (+)
S - 7 - i 3 / V I  i 5 - r - 2 ° I V I  l u b

spadek (—)

%
P s z e n i c a

Berlin . . 2 i'6  S 21 65 —

Praga . , 172-83 172-83 —
Chicago . . 3-42 — —

Buenos Aires 3 34 3-3554 +  0 4
Liverpool . . 3 3 5 3-2954 —  1-8
W iedeń . . 34-58 34-58 —
Hamburg . . 5 1 9

Ż y t

5 '30 

0

+  2-1

Berlin . , i8 'io 1 81 0 —

Praga . 1436Ó 143-66 —
Chicago 2 1 5 232 +  7 9
W iedeń 26-12)4 26-1254 —
Hamburg . 3-17 

O  w  i

3*20

s

+  ° '9

Berlin . . . — — —

Praga . . . 127*00 127*00 —
Chicago . . 286 2*09 ---27*0
Buenos A ires — — —
Liverpool . . 3 -i 8 3-18 —
W iedeń . . 25 '8 7 + 25-8754 —
Hamburg . 3-40 3-40 —

J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y

Berlin . . — — —
Praga . . . 140*00 140*00 —
Chicago . . 3 2 1 3 1 9 —  o" 7
W iedeń . . — — —
Hamburg .

D A N I E M  7 II ó I )  fcE D R U K  D O Z  W

R E D A K C J A  I  A D M I N I S T R A C J A :

ELEKTORALNA 2 (parter)

T e l e f o n y :  5 1 2 6 6  ( R e d .) ,  5 1 2 7 3  i 5 3 5 3 5  ( A d m .) , 5 1 2 5 0  (D r u k .)  

B i u r a  c z y n n e  o d  g o d z i n y  9  d o  3 p o  p o łu d n iu .  

K O N T O  C Z E K O W E  P . K .  O . 701

P R E N U  Al  E  It A T  A  W K R A J U :  k w a r t a ln i e  —  15 ,

p ó ł r o c z n i e  —  źT 30, r o c z n i e  —  ł  60; Z A G R A N I C Ą :  

k w a r t a l n i e  —  i ł  2 5 , p ó ł r o c z n i e  —  ł  50, r o c z n i e  —  ł  100.

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń  H A N D L O W Y C H  ( p r z e d  
t e k s t e m )  w  z e s z y t a c h  z w y k ł y c h :  I V  s t r .  o k ł a d k i  i ł  600; II 
i III s tr .  o k ł .  —  ł  500; s t r .  z w y c z . :  1 s t r .  —  i ł  400, V a s t r . —  
250. 1l i  s t r .  —  i ł  15 0 , J/n str, —  i ł  90. P r z y  o g ł o s z e n i a c h  k o m ­
b i n a c y j n y c h  p e t i t o w y c h  o r a z  t a b e l a r y c z n y c h  d o  c e n  p o w y ż ­

s z y c h  d o l i c z a  s i ę  3 0 % .

C E N Y  O B W I E S Z C Z E Ń  S P Ó Ł E K  A K C Y J N Y C H
(z a  t e k s te m ) ;  1 s t r . —  ł  200, J/a s tr .  —  i ł  1 1 0 , +  s t r . — ¿T 80, 
V 4 s tr .  —  ł  70 , V e s t r .  —  ł  5 5 , '/« s tr .  —  ł  40 . V le  s t r .  —  ł  20. 
Z a  o g ł o s z e n i a  l i c z b o w e ,  t a b e l a r y c z n e ,  b i la n s e  i t. p . d o  c e n  

p o w y ż s z y c h  d o l i c z a  s ię  5 0 % .

Redaktor naczelny: CZESŁAW  PECH E
R e d a k t o r ;  W A C Ł A W  S Z U R I G

Red ak to r  dzia łu t in a n so w o -sk a r b o w e g o :  Redak to r  dzia łu rolniczego: Red ak to r  dz ia łu  ko m unikacyjn ego:
J E R Z Y  L U B O W 1 C K I  C Z E S Ł A W  B O B R O W S K I  B O L E S Ł A W  K A C Z M A R K 1 E W I C Z

Wydawca: Sp. Wyd. z ojjr. «dp. „PR ZEM Y ŚL 1 H A N D EL “



O B W I E S Z C Z E N I A  S P Ó Ł E K  A K C Y J N Y C H

R a d a  N a d z o r c z a

O patow sko -San d D in ie rsk iB i Rolnej Spó łk i Akcyjnej w  Ostrowcu
z a w i a d a m i a ,  ż e

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W

o d b ę d z i e  s ię  w  d n . 20 l i p c a  19 3 6  r . o  g o d z .  10  w  lo k a l u  Z w i ą z k u  
Z ie m ia n  w  O p a t o w i e  z  n a s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m :

1) W y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o ;  2) S p r a w o z d a n i e  z  d z ia ła ln o ś c i  
z a  19 3 5  r  ; 3) S p r a w o z d a n i e  K o m is j i  R e w i z y j n e j ;  4) R o z p a t r z e ­
n ie  i z a t w i e r d z e n i e  b i la n s u  i r a c h u n k u  s t r a t  i z y s k ó w  z a  19 3 5  r. 
i u d z i e l e n i e  a b s o lu t o r ju m  Z a r z ą d o w i  i R a d z i e  N a d z o r c z e j ;
5) Z a t w i e r d z e n i e  b u d ż e t u  i p la n u  p r a c y  n a  19 3 6  r.; 6) O k r e ś l e ­
n ie  i l o ś c i  c z ł o n k ó w  Z a r z ą d u  i R a d y  N a d z o r c z e j  i  w y b o r y  c z ł o n ­
k ó w  Z a r z ą d u ,  R a d y  N a d z o r c z e j  i K o m is j i  R e w i z y j n e j ;  7) W y ­
d z i e r ż a w i e n i e  b iu r  s p r z e d a ż y ;  8) S p r z e d a ż  c z ę ś c i  p la c u  w  O p a ­
t o w i e  i J ó z e f o w i e .

A k c j o n a r j u s z ,  z a m i e r z a j ą c y  w y s t ą p i ć  z  w n io s k ie m  n a  W a l n e  
Z g r o m a d z e n ie  w in ie n  g o  z ł o ż y ć  R a d z i e  N a d z o r c z e j  n a  p iś m ie  
n a jp ó ź n ie j  n a  14  d n i p r z e d  t e r m i n e m  W a l n e g o  Z g r o m a d z e n ia ,

16 3 2

Z a r z ą d  f i r m y

„G a z y  Z iem n e“ , Sp. Akc. d la  Przem yślu  H aftow ego  w e Lw ow ie
z a w ia d a m ia ,  ż e

D Y W I D E N D A  O D  A K C Y J  S P Ó Ł K I  Z A  19 3 5  r.
p ła t n a  j e s t  p o c z ą w s z y  o d  d n . 1 l i p c a  19 3 6  r . w  k a s i e  B a n k u  

H a n d lo w e g o  W a r s z a w s k i e g o ,  O d d z i a ł  w e  L w o w i e ,  H e t m a ń s k a  10, 
o r a z  w  k a s ie  B a n k u  D y s k o n t o w e g o  W a r s z a w s k i e g o ,  O d d z ia ł  
w e  L w o w i e ,  u l. T r z e c i e g o  M a j a  14 , w  w y s o k o ś c i  z ł  3 .00  o d  
a k c j i  w a r t o ś c i  im ie n n e j  z ł  100.00, n a  k u p o n  N r . 6. W y p l a t a  
k u p o n ó w  n a s t ę p u je  b e z  j a k i c h k o l w i e k  k o s z t ó w  d la  P . P . A k c j o ­
n a r iu s z y .  16 3 3

I I  O G Ł O S Z E N I E

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W

S p f f l i  Akcyjnej Fakrjki Cukru i Rafinerii „Józefów "
o d b ę d z i e  s ię  w  d n . 1 1  l i p c a  19 3 6  r ,, o  g o d z  18 , w  l o k a l u  Z a ­
r z ą d u  w  W a r s z a w i e ,  p r z y  u l .  T r ę b a c k i e j  N r . 15 , z  n a s t ę p u j ą ­
c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m :

1) W y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o  Z g r o m a d z e n ia ;
2) R o z p a t r z e n i e  i z a t w i e r d z e n i e  s p r a w o z d a n i a ,  b i la n s u  i r a ­

c h u n k u  z y s k ó w  i s t r a t  z a  r o k  o p e r a c y j n y  193 5 /3 6, d o k o n a n ie  
p o d z i a ł u  z y s k ó w ,  o r a z  u d z i e l e n i e  Z a r z ą d o w i  p o k w i t o w a n i a  z e  
s p r a w o w a n y c h  c z y n n o ś c i  w  t y m  o k r e s i e ;

3) W y b o r y  c z ł o n k ó w  K o m is j i  R e w i z y j n e j  n a  m ie js c e  u s t ę p u ­
j ą c y c h  i o k r e ś l e n i e  w y s o k o ś c i  w y n a g r o d z e n i a  c z ł o n k ó w  Z a ­
r z ą d u  i K o m is j i  R e w i z y j n e j .

P P .  A k c j o n a r j u s z e ,  k t ó r z y  p r a g n ą  u c z e s t n i c z y ć  w  W a l n e m  
Z g r o m a d z e n iu  w in n i  d o k o n a ć  w s z e l k i c h  f o r m a ln o ś c i ,  p r z e p i ­
s a n y c h  w  a r t .  399 K o d e k s u  H a n d lo w e g o .  1 6 1 5 - 2 5 - 2 6

II O G Ł O S Z E N I E

Zan ad  Towarzystwa Cukrowni Brześć Kujawski
S P Ó Ł K A  A K C Y J N A

II O G Ł O S Z E N I E

Z W Y C Z A J N E  X V  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W

S P Ó Ł K I  A K C Y J N E J

„ Z ia r n o “  P o lsk a  W ytw ó rn ia  Ciiieba Zdrow ia  i M łyn  W a lcow y
w  K r a k o w i e

o d b ę d z ie  s ię  w e  w t o r e k ,  d n . 14  l i p c a  19 3 6  r. o  g o d z .  4  p o  p o i .
w  s a li  o b r a d  Z w i ą z k u  P r z e m y s ł o w c ó w  w  K r a k o w i e ,  u l .  S z p i ­
t a ln a  L .  15 .

P o r z ą d e k  o b r a d :

1] S p r a w o z d a n i e  d y r e k c j i  z  o b r o t ó w  p r z e d s i ę b i o r s t w a  z a  
X V  o k r e s  a d m i n i s t r a c y j n y  o d  d n . 1 s t y c z n i a  19 3 5  r. d o  d n . 
3 1 g r u d n ia  19 3 5  r .;  2) S p r a w o z d a n i e  R a d y  N a d z o r c z e j  o  z a m ­
k n i ę c iu  r a c h u n k o w e m , p r z e d ł o ż e n i e  b i la n s u  z a  p o w y ż s z y  o k r e s  
i p o w z i ę c i e  u c h w a ł y  z a t w i e r d z a j ą c e j  p o w y ż s z e  s p r a w o z d a n ie ,  
t u d z i e ż  u d z i e l e n i e  a b s o lu t o r ju m  Z a r z ą d o w i  o r a z  R a d z i e  N a d ­
z o r c z e j  z  c z y n n o ś c i  i  r a c h u n k ó w  z a  c z a s  o d  d n . 1 s t y c z n ia  
d o  d n . 3 1 g r u d n ia  19 3 5  .r.; 3) P o w z i ę c i e  u c h w a ł y  w  p r z e d ­
m io c ie  r e a k t y w o w a n i a  fu n d u s z u  a m o r t y z a c y j n e g o  w  w y s o k o  
ś c i  z ł  2 7  2 0 7 .3 3 ; 4) P o w z i ę c i e  u c h w a ł y  c o  d o  p o k r y c i a  s t r a t :
5) W n i o s k i  i i n t e r p e l a c j e .

Z a r z a d .
1 6 1 9 a

Jan Gfifz Okocim ski B ro w ar i Z ak ład y  Przem ysłow e, Sp. A le .
R a c h u n e k ,  b i la n s u  z  d n . 3 1  g r u d n ia  1 9 3 5  r .

S T A N  C Z Y N N Y .  —  I. M a j ą t e k  s t a ł y :  G r u n t y  z ł  10 10 9 2 .0 0 ; 
B u d y n k i :  a) f a b r y c z n e  z l  3 2 4 7  2 5 7 .5 5 . b) g o s p o d a r c z e
z ł  10  4 9 2 .5 6 , c) m ie s z k a l n e  z ł  6 1 7  800 0 1 , r a z e m  z ł  3 8 7 5  5 5 0 .12 ; 
U r z ą d z e n i a  t e c h n i c z n e  z ł  4  698 6 16 .0 9 ; I n w e n t a r z  r u c h o m y  
z ł  9 3 5  7 1 0 .5 1 ;  B e c z k i  t r a n s p o r t o w e  z ł  1 5 3 6  2 2 7 .2 9 ; II. M a j ą t e k  
p ł y n n y :  G o t ó w k a  w  k a s a c h  z ł  1 7 4  8 9 4 .9 6 ; P a p i e r y  p r o c e n t o w e  
z ł  1 0 0 1 3 3 .5 9 ;  R e m e s y  z ł  130  7 4 4  29; U d z i a ł y  z ł  264  9 5 2 .3 7 : 
M a t e r j a ł y :  a ) s u r o w c e  z ł  5 99  8 05.34, b) p o m o c n i c z e  z ł  6 3 2  3 94 .44 ,
c) g o t o w e  w y r o b y  z ł  8 56  4 3 1 .1 8 , r a z e m  z l  2  088 6 30 .96; D ł u ż ­
n ic y :  a) a k c j o n a r j u s z e  z ł  3 7 7 6  229 .3 8 , b) o d b i o r c y  z ł  7  0 47 13 1.9 3 ,
c ) ' d o s t a w c y  z ł  4 5  6 44.2 2 , d) r ó ż n i  z ł  6 6 2  3 18 .3 4 , e) p r z e d p ł a t y  
z l  1 1  206.88, r a z e m  z l  1 1  5 4 2  5 3 0 .7 5 ; S u m y  p r z e c h o d n i e  
z ł  7 4  9 74.0 9 ; R ó ż n i c e  k u r s o w e  r - k  s p e c j .  z ł  1 7 7  5 4 3 .1 0 ; S t r a t a  
z a  19 3 2  r . z l  1 9 39  8 42.24, s t r a t a  z a  19 3 3  r. z ł  10 1 2 5 5 .6 6  
s t r a t a  z a  19 3 4  r. z ł  1 2 9 6 1 1  23, r a z e m  z ł  2  170  7 0 9 .13 : R a z e m  
z ł  2 7  8 72  3 0 9.2 5.

W e k s l e  z e s k o n t o w a n e  z ł  294  1 3 1 .0 3 , U d z i e l o n e  g w a r a n c j e  
z ł  6 4 7 4  4 7 0 .54 , r a z e m  z l  6 76 8  6 0 1 .5 7 ;  O g ó ł e m  z ł  3 4  640 9 10 .8 2 .

S T A N  B I E R N Y .  —  K a p i t a ł  a k c y j n y  z ł  6  000 000.00, F u n d u s z  
r e z e r w o w y  z ł  8 50  2 4 1 .7 2 . r a z e m  z ł  6 8 50 2 4 1 .7 2 ;  F u n d u s z  a m o r ­
t y z a c y j n y !  s t a n  z  d n . 1/1 19 3 5  r. z ł  2 250  5 2 3 .5 1 , d o p is a n o  
w  19 3 5  r. z l  3 63  1 7 2 .1 1 ,  r a z e m  z ł  2 6 1 3  6 9 5 .6 2 ; F u n d u s z  p e n -  
s y jn y  z ł  5 1 0 1 6 6 .8 5 ;  W i e r z y c i e l e :  a) a k c e p t y  z ł  8 000.00, 
b) b a n k i  z l  8 7 7 9 5 0 0  04, c) p o d a t k i  z ł  630  3 1 7 .2 3 , d) d o s t a w c y  
z ł  687 9 1 5 .7 1 ,  e) o d b i o r c y  z ł  282 2 8 0 .6 1, f) r ó ż n i  z ł  1 2 4  74 3 .6 2 ,
g) a k c j o n a r j u s z e  z ł  1 3 4 1  8 28 .30, r a z e m  z ł  1 1  8 54  5 8 5 .5 1 ;  S u m y  
p r z e c h o d n i e  z ł  1 8 0 1 .7 3 : R ó ż n i c e  k u r s o w e  r - k  s p e c j .  
z ł  6 0 3 3 9 2 1 .5 1 ;  Z y s k  z ł  7 8 9 6 3 1 ;  R a z e m  z ł  2 7 8 7 2  3 8 9 .25.

R e d y s k o n t  w e k s l i  z ł  294 1 3 1 .0 3 , P r z e j ę t e  g w a r a n c j e  
z ł  6  4 7 4  470  54, r a z e m  z ł  6  76 8  6 0 1 .5 7 ; O g ó ł e m  z ł  3 4  640  9 10 .8 2 .

z a w ia d a m ia  P P . A k c j o n a r j u s z ó w ,  ż e

N A D Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  S P Ó Ł K I

o d b ę d z i e  s ię  w  c z w a r t e k ,  d n . 9 l i p c a  19 3 6  r. o  g o d z .  10  r a n o ,  
w  l o k a l u  b iu r a  Z a r z ą d u  w  W a r s z a w i e ,  p r z y  u l. S m o ln e j  N r .  14  
m . 4, z  n a s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m :

1) Z a g a j e n i e  i w y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o ;  2) U p o w a ż n i e n i e  
d la  Z a r z ą d u  d o  s p r z e d a ż y  p o r t f e lu  a k c y j ;  3) Z a t w i e r d z e n i e  
n a b y c i a  w  1 9 1 4  r. —  2  d z i a ł e k  g r u n t u  w  O s i e c z u  W i e lk i m  
i u p o w a ż n i e n i e  d la  Z a r z ą d u  d o  s p r z e d a ż y  p o w y ż s z y c h  d z i a ł e k .

1590-25-26

R a c h u n e k  z y s k ó w  i s t r a t  z a  c z a s  o d  d n . 1 s t y c z n i a  
d o  d n . 3 1  g r u d n ia  1 9 3 5  r.

S T R A T Y .  —  S u r o w c e  z ł  6 2 4  7 3 9 .2 5 ; K o s z t y  r u c h u  
z ł  382 7 1 4  82; U t r z y m a n i e  f a b r y k i  z ł  2 1 7  9 7 2 .3 4 ; P ł a c e
z ł  1 092 76 0 .26 ; P o d a t k i  z ł  2 18 8  4 9 7 .7 6 ; O g ó ln e  w y d a t k i
z ł  7 6 5  1 1 5 .1 6 ;  A d m i n i s t r a c y j n e  w y d a t k i  z l  3 6 7  242  8 1;  A m o r t y ­
z a c j a  in w e n t a r z a  z ł  363  1 7 2 .1 1 ;  Z y s k  z ł  7 8 9 6 .3 U  R a z e m  
z ł  6 0 1 0 1 1 0 .8 2

Z Y S K I .  —  B r u t t o  d o c h ó d  z e  s p r z e d a ż y  z ł  5 9 2 2  1 12 .4 8 ; R ó ż n e  
d o c h o d y  z l  8 7 9 98 .34 ; R a z e m  z ł  6 0 1 0 1 1 0 .8 2 .

1630



I O G Ł O S Z E N I E

„ B O R Y S Ł A W “

Spó łka  fikcyjna rlia Przem ysłu  W osku  Z iem nego
i Oleju Ska ln ego  w B o ry s ła w iu

R a c h u n e k  b i l a n s u  n a  d z . 31 g r u d n i a 193 5 r .

A K T Y W A z ł  1

N i e r u c h o m o ś c i .................................. 3 2 78  7 7 6  43

D o m y  m i e s z k a l n e  . . . . . 1 65  7 2 9  48

E f e k t y  i u d z i a ł y  ........................... 13  7 4 7  50

K a s a  ...................................................... 4  0 3 6  56

Z a p a s y  . . . .  . . . . 1 3 2  3 7 4  1 0

D ł u ż n i c y ............................................... 7 7 0  2 4 7  16

R a c h u n e k  z y s k ó w  i s t r a t 2 050 502 7 5  

6 4 1 5  4 1 3  98

P A S Y W A z l

K a p i t a ł ...................................................... 4 000 0 0 0 0 0

F u n d u s z  a m o r t y z a c y j n y 140  5 8 L 8 6

R e z e r w y  w ą t p l i w e  . . . 5 6 7  00

L i s t y  p ł a t n i c z e  ( z o b o w ią z a n ia ) 4 3  300 00

W i e r z y c i e l e ........................................ 2  18 0  7 2 8  82

S u m y  p r z e n o ś n e .................................. 5 0  2 3 6  30 

6 4 1 5 4 1 3  98

R a c h u n e k  s t r a t  i z y s k ó w  n a  d z .  3 1 g r u d n i a  193 5 r .

S T R A T Y z ł z l

P r z e n i e s i e n i e  z  l a t  u b i e g ł y c h  . 1 8 10  9 3 4  28

P ł a c e  r o b o t n i k ó w ........................... 2 93  598  52

P ł a c e  u r z ę d n i k ó w ...........................
K o s z t y  r u c h u :

5 9  9 7 1  4 9

K o s z t y  r u c h u .................................. 1 8 1  6 1 2  5 1
O p a ł  g a z o w y .................................. 10 2  2 1 4  20

288 7 0 9  33D o b r a  P o p i e l e  . . . . 4 882  62

P o d a t k i ...................................................... 18  402 46

U b e z p i e c z e n i a  s p o ł e c z n e  . . 5 0  6 0 1 60

A s e k u r a c j e  ........................................ 5  2 18  52

R ó ż n e  w y d a t k i 38 040 28

O d s e t k i  ............................................... 90 70 2  39

R ó ż n i c e  k u r s o w e 3 4 8 3  81

O d p i s y ...................................................... 98 5 1 4  66 

2 7 5 8  1 7 7  34

Z Y S K I z ł z ł

R a c h u n e k  t o w a r ó w ........................... 6 7 4  7 2 4  29

P r e m ja  e k s p o r t o w a  . . .  
R a c h u n e k  b i la n s u :

3 2  9 5 0 '3 0

s t r a t a  z  l a t  u b i e g ł y c h 1 8 10  9 34  28
2 050 5 0 2  7 5s t r a t a  w  1 9 3 5  r 2 3 9  5 6 8  47

2 7 5 8  1 7 7  34

1 6 4 9

Zarząd Spó łk i Akcyjnej łL U ID
n in ie js z e m  p o d a je  d o  w i a d o m o ś c i  P P .  A k c j o n a r j u s z o w ,  z  
w  d n . 18  i i p c a  o  g o d z  12  w  p o i .  w  g m a c h u  S k w a r z y s z e m a  
T e c h n i k ó w  w  W a r s z a w i e  p r z y  u l. C z a c k i e g o  N r . 3/5, o d b ę d z ie

s ię

Z W Y C Z A J N E  O G Ó L N E  Z E B R A N I E  A K C J O N A R J U S Z Ó W

n a s z e g o  p r z e d s i ę b i o r s t w a ,  z  n a s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n -

n > Ó W y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o  z e b r a n i a ;  2) W y b ó r  Z a r z ą d u  
w z a m ia n  u s t ę p u j ą c y c h ,  w  m y ś l  §  1 3  u s t a w y  s p ó ł k i ;  3) R o z ­
p a t r z e n i e  i z a t w i e r d z e n i e  s p r a w o z d a n i a ,  b i la n s u  i r - k u  s t r a t  
i z y s k ó w  z a  19 3 5  r .;  4) W y b ó r  K o m is j i  R e w i z y j n e j ;  5) W o ln e  

w n io s k i .
P . P . A k c j o n a r j u s z e  ż y c z ą c y  w z i ą ć  u d z i a ł  w  g ło s o w a n i u  n a  

n in ie js z y m  z e b r a n iu ,  w in n i  z ł o ż y ć  s w e  a k c j e  n a  14  d n i  p r z e d  
z e b r a n ie m  w  b i u r z e  Z a r z ą d u ,  e w e n t u a l n i e  ś w i a d e c t w a  d e p o z y -  
t o w e  i n s t y t u c y j ,  g d z ie  t a k o w e  s ą  z d e p o n o w a n e ,  z  w y m i e ­

n ie n ie m  i lo ś c i  i n u m e r ó w .
W n i o s k i  s w e  w in n i  P . P . A k c j o n a r j u s z e  p r z e s ł a ć  d o  b iu r a  

Z a r z ą d u  n a  7 d n i p r z e d  t e r m i n e m  z e b r a n i a ,  i n a c z e j  t a k o w e  

n ie  b ę d ą  m o g ły  b y ć  r o z p a t r y w a n e .  16 4 7

T ow arzystw o  Ubezpieczeń „ P rz y sz ło ść “ , Spó łka  Akcyjna
w  W a r s z a w i e

N in ie js z e m  z a w ia d a m ia m y ,  ż e  w  d n . 3 1  l ip c a  19 3 6  r. o  g o d z .  6 
p o  p o i .  o d b ę d z i e  s ię  w  l o k a l u  T o w a r z y s t w a  U b e z p i e c z e ń  
„ P r z y s z ł o ś ć ’ S p .  A k c .  w  W a r s z a w i e ,  p r z y  u l. K r ó l e w s k i e j  3 5  

X V I  Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  

|| z  n a s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m ;
1) Z a g a je n ie ,  w y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o  i s k r u t a t o r ó w ;
2) S p r a w o z d a n i e  R a d y  Z a r z ą d z a j ą c e j  z  d z i a ł a l n o ś c i  i  s p r a w o -  

i z d a n ie  r a c h u n k o w e  z a  1 9 3 5  r .;
3) Z a t w i e r d z e n i e  z a m k n i ę c i a  r a c h u n k o w e g o  z a  19 3 5  r .;
4) U s t a l e n i e  i lo ś c i  c z ł o n k ó w  Z a r z ą d u  R a d y  N a d z o r c z e j  i K o -  

| m is j i  R e w i z y j n e j  i i c h  w y b ó r ;
5) U s t a le n i e  w y n a g r o d z e n i a  c z ł o n k ó w  Z a r z ą d u ,  R a d y  N a d -  

| z o r c z e j  i K o m is j i  R e w i z y j n e j ;
6) W n i o s k i  i z a p y t a n i a .
P r a w o  d o  g ł o s o w a n i a  n a  W a l n e m  Z g r o m a d z e n iu  m a ją  a k c jo -  

| n a r ju s z e ,  k t ó r z y  n a jp ó ź n ie j  n a  8 d n i p r z e d  t e r m i n e m  W a l n e g o  
!l Z g r o m a d z e n ia  z ł o ż ą  s w o j e  a k c j e  w  Z a r z ą d z i e  S p ó ł k i .

D o d a t k o w e  s p r a w y  n a  p o r z ą d e k  d z i e n n y  m o g ą  b y ć  z g ło -  
| s z o n e  n a jp ó ź n ie j  n a  14  d n i  p r z e d  t e r m in e m  W a l n e g o  Z g r o m a -  

|| d z e n ia .

R a d a  N a d z o r c z a .
1 6 5 1

T om aszow ska Fabryka  Sukna J .  Bo rnste in “ , Spó łka  fikcyjna
w  T o m a s z o w i e - M a z o w i e c k i m  

B i la n s  n a  d z . 3 1  g r u d n ia  19 3 5  r.

A K T Y W A .  —  N i e r u c h o m o ś c i  z ł  17 9  14 6 .2 5 ; M a s z y n y  
z ł  6 4 1 8 3 5 .5 9 ;  K a s a  z ł  604 8 S; W e k s l e  z ł  3 9 8 8 .15 ; P a p i e r y  p r o ­
c e n t o w e  z ł  3  536.0 0 ; D ł u ż n i c y  z ł  104 9 7 3 .0 1 ;  T o w a r y  z ł  27  78 8 .4 5 ; 
S u r o w c e  z ł  1 5  9 9 7 .6 5 ; B a r w n i k i  z ł  1 7 8 7 .6 2 ; C h e m i k a l j a  z ł  4 4 5 .4 1 ;  
O p a ł  z ł  420.00; K o n i e  i  w o z y  z ł  1 500.00; S t r a t a  z  l a t  1929/30 
i 19 3 1  z ł  4 7 5  4 7 1 .8 2 ; R a z e m  z ł  1 4 5 7  494.8 6.

P A S Y W A .  —  K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  z ł  440 000.00; K a p i t a ł  a m o r ­
t y z a c y j n y  z ł  5 0 5  5 0 2 .2 2 ; A k c e p t y  z ł  9 6  6 1 9 .8 1 ;  W i e r z y c i e l e  
z ł  4 1 2  5 68 .8 5 ; Z y s k  z a  19 3 5  r. z ł  2 8 03.98; R a z e m  z ł  1 4 5 7  49 4 .8 6

R a c h u n e k  z y s k ó w  i  s t r a t  z a  1 9 3 5  r

P r z y c h ó d  o g ó l n y  z ł  2 7 7  4 7 0 .5 8 ; R o z c h ó d  o g ó l n y  z ł  2 7 4  666.60 ; 
Z y s k  z a  19 3 5  r. z ł  2 8 03.98. 164 8

W  d n . 9 k w i e t n i a  19 3 6  r  o d b y ł o  s ie  N a d z w y c z a j n e  W a l n e  
Z g r o m a d z e n ie

T. B. 0 .— T ow arzystw a  Burtowy Osiedli, Spó łk i Akc. w  Gdyni
k t ó r e  z a t w i e r d z i ł o  d o d a t k o w y  p r o g r a m  i n w e s t y c y j n y  n a  19 3 6  r. 
o b e j m u j ą c y  b u d o w ę  o s i e d la  d la  p r a c o w n i k ó w  u m y s ł o w y c h  
w  d z i e l n i c y  R e d ł o w o  i o s i e d la  d la  p r a c o w n i k ó w  f i z y c z n y c h  
w  d z i e l n i c y  W it o m in o ,  o r a z  b u d o w ę  7 n o w y c h  u l ic .  W a l n e  
Z g r o m a d z e n ie  p o w z i ę ł o  j e d n o m y ś ln ie  u c h w a ł ę  t r e ś c i  n a s t ę ­
p u ją c e j ;

„ W a l n e  Z g r o m a d z e n i e  p r z y j m u j e  i a k c e p t u j e  p r o g r a m  d z i a ­
ła l n o ś c i  T . B . O . —  T o w a r z y s t w a  B u d o w y  O s i e d l i  S p ó ł k i  
A k c y j n e j  w  G d y n i  i p la n  f i n a n s o w y  w ł ą c z n i e  z  b u d ż e t e m  in ­
w e s t y c y j n y m  n a  19 3 6  r ., z a m y k a j ą c y  s ię  w  d o c h o d a c h  i w y ­
d a t k a c h  s u m ą  z ł o t y c h  830 000 ÓO z g o d n i e  z  u c h w a ł ą  R a d y  N a d ­
z o r c z e j  w s p o m n ia n e g o  T o w a r z y s t w a  z  d n . 4 c z e r w c a  19 3 6  r.
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Przem ysłow o-H an d low e  Zak ład y  Chemiczne Ludw ik  Sp iess i Syn
S p ó ł k a  A k c y j n a ,  W a r s z a w a

B i la n s  n a  d z .  3 1  g r u d n ia  1 9 3 5  r ,

S T A N  C Z Y N N Y .  —  1) M a j ą t e k  s t a ł y :  P l a c e  z ł  3 3 6 2  150.6 0 ; 
B u d y n k i  z ł  4 9 59  5 2 5 .4 5 ; M a s z y n y  i a p a r a t y  z ł  1 9 1 5  9 7 7 .5 3 ; 
I n w e n t a r z  z a k ł a d o w y  i b i u r o w y  z ł  8 53  268 .83; 2) M a j ą t e k
p ły n n y '  G o t ó w k a  w  k a s i e  i w  b a n k a c h  z ł  3 3 1  12 2  9 9; W a l u t y  
o b c e  z ł  2 8 7.2 8 ; W e k s l e  w  p o r t f e l u  i  w  in k a s ie  z ł  16 5  549 .0 3: 
P a p i e r y  p r o c e n t o w e  z ł  46  9 77 .0 0 ; A k c j e  i u d z i a ł y  w  in n y c h  
p r z e d s i ę b i o r s t w a c h  z ł  683 8 24 .50 ; S u r o w c e  i m a t e r j a ł y  p o m o c ­
n ic z e  z ł  3 78  4 5 4 .1 5 ;  P ó ł f a b r y k a t y  z ł  16 6  9 3 9 .8 7 ; G o t o w e  w y ­
r o b y  i t o w a r y  z ł  2 13 6  8 1 9 .1 9 ;  D ł u ż n i c y  z ł  3  6 31 2 5 7 .7 6 ; N a l e ż ­
n o ś c i  r o l n i c z e  z  u k ł a d ó w  k o n w e r s y j n y c h  n a  B a n k  A k c e p t a -  
c y j n y  z ł  1 649  8 8 7.8 5 ; A k c e p t y  B a n k u  A k c e p t a c y j n e g o  w  p o r t ­
f e lu  z ł  80 800.00; S u m y  p r z e c h o d n i e  z ł  3 4  5 4 2  3 3; R a z e m  

z ł  20 3 9 7  3 8 4 .3 6 .
S u m y  p o z a b i l a n s o w e  —  R ó ż n i  z a  k a u c j e  i g w a r a n c j e  h i p o ­

t e c z n e  z ł  2  980 8 7 6 .5 5 ; R ó ż n i  z a  o b l ig o  w e k s l o w e  z ł  2 8 55  8 98 .78.
S T A N  B I E R N Y .  -—  1) K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  

z ł  9 000 000.00; K a p i t a ł  z a p a s o w y  z ł  888 70 2 .58 ; K a p i t a ł  s p e ­
c j a l n y  r e z e r w o w y  z ł  699  7 7 1 .4 0 ;  2) K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y
z ł  2 668 5 1 2  5 1 ;  3) Z o b o w i ą z a n i a :  W i e r z y c i e l e  z ł  5  30 2 8 2 2 .19 ; 
R e z e r w a  n a  d o d a t k o w e  w y n a g r o d z e n i e  p r a c o w n i k ó w  z ł  16  0 24.8 5; 
B a n k  A k c e p t a c y j n y  z ł  1 70 5  846.00; S u m y  p r z e c h o d n i e  
z ł  40 9 5 7 .6 9 ; Z y s k  n e t t o  z ł  74  7 4 7 .1 4 ;  R a z e m  z ł  20  3 9 7  3 8 4 .36 .

S u m y  p o z a b i l a n s o w e .  —  K a u c j e  i g w a r a n c j e  h i p o t e c z n e  
z ł  2  980 8 7 6 .5 5 ; O b lig o  w e k s l o w e  z ł  2 8 55  8 98 .78.

R a c h u n e k  s t r a t  i  z y s k ó w

D E B E T .  —  K o s z t y  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j  z ł  320  5 8 5 .4 6 ; K o ­
s z t y  f a b r y k a c j i  z ł  8 7 7  088 5 2 ; K o s z t y  s p r z e d a ż y  z ł  7 9 5  2 4 7.2 3 ; 
K o s z t y  h a n d lo w e  z l  1 1 2 1 9 1 2 .1 0 ;  K o s z t y  k r e d y t ó w  z ł  18 8  5 8 4 .2 5 ; 
P o d a t k i  p a ń s t w o w e  i k o m u n a l n e  z ł  3 0 4  2 1 5 .2 1 ;  Ś w i a d c z e n i a  s o ­
c ja ln e  z ł  93 6 26 20; U t r z y m a n i e  k u c h e n  i h e r b a c i a r n i  
z ł  18 4 5 7 .4 1 ;  W y d a t k i  n a  c e l e  o g ó l n o - s p o l e c z n e  z ł  2 8 8 7 .19 , 
S t r a t a  n a  o d b i o r c a c h  a p t e c z n y c h  z ł  52  600 24; S t r a t a  n a  o d ­
b i o r c a c h  n a w o z o w y c h  z ł  268 2 4 9 .1 1 ;  R a z e m  z l  4 043 4 5 2 .9 2 ; 
O t r z y m a n o  z w r o t  k o s z t ó w  w y r o b u  o b c y c h  t o w a r ó w  
z ł  344  78 4  6 6; P o z o s t a j e  z l  3 698 6 68 .26 ; A m o r t y z a c j a  
z l  3 18  18 1 .5 9 ; Z y s k  n e t t o  z ł  7 4  7 4 7 ,1 4 ;  R a z e m  z ł  4 0 9 1 5 9 6 .9 9 .

K R E D Y T .  —  Z y s k  b r u t t o  n a  p r o d u k c j i  i h a n d lu  z ł  3 78 5  6 4 5 .5 9 ; 
Z y s k  n a  w y r o b i e  t o w a r ó w  o b c y c h  z ł  2 39  7 5 6 .2 1 ;  O d z y s k a n e  
n a l e ż n o ś c i  z ł  3  6 8 0 .9 1; R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  6 1  7 7 6  08; Z y s k  n a  
s p r z e d a ż y  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  z l  73 8 .2 0 ; R a z e m  

z ł  4 0 91 5 9 6 .9 9  ' 164 3

Zakłady Przemyślu Metalowego Bracia Szajn. Sp. liki.
w  B ę d z i n i e

B i la n s  z a m k n i ę c i a  n a  d z . 3 1  g r u d n ia  19 3 5  r.

S T A N  C Z Y N N Y .  —  1) M a j ą t e k  s t a ł y :  G r u n t y  i p la c
z ł  7 9  3 60 .6 3; B u d y n k i  z ł  5 23  8 99 .43 ; N o w e  b u d o w l e  z ł  190  7 5 2 .4 4 ; 
M a s z y n y  i u r z ą d z e n ia  t e c h n i c z n e  z ł  2 1 1 7  18 8 .2 5 ; I n w e n t a r z  
z a k ł a d o w y  i b i u r o w y  z ł  8 2  3 2 6 .6 6 ; Ł ą c z n i e  z ł  2  993  5 2 7 .4 1 ;
2) M a j ą t e k  p ł y n n y :  K a s a  i b a n k i  z ł  6 1  10 2.2 2 ; P a p i e r y  w a r t o ­
ś c i o w e  z ł  6 1 4 1 4 .6 9 ;  W e k s l e  z ł  6 5  8 36 0 7; U d z i a ł y  z ł  2 4  100.00; 
D ł u ż n i c y  z ł  1 2 7 7  9 63 .40 ; S u m y  p r z e c h o d n i e  z ł  62 1 5 2 .1 0 ; M a ­
t e r j a ł y :  a) s u r o w c e  i m a t e r j a ł y  p o m o c n i c z e  z ł  5 2 9  15 4  39,
b) p ó ł f a b r y k a t y  z ł  95 0 7 1 .2 8 , c) t o w a r y  g o t o w e  z ł  464 263.80 ; 
L i c e n c j e  z ł  2 6 9 5 .5 0 , Ł ą c z n i e  z ł  2 643 7 5 3  45 ; R a z e m
zł 5 637 280.86.

S T A N  B I E R N Y .  —  1) K a p i t a ł  a k c y j n y  z ł  1 600 000.00; K a ­
p i t a ł  z a p a s o w y  z ł  492  5 0 1 .5 5 ;  K a p i t a ł  i fu n d u s z  a m o r t y z a c y j n y  
z l  1 6 29  1 7 3 .0 7 ; 2) Z o b o w i ą z a n i a :  a) w i e r z y c i e l e  z l  79 9  1 1 1 .2 2 . 
b) r e m b u r s y  i b a n k i  z ł  76 6  1 9 1 .9 7 ;  A k c e p t y  d łu g o -  i k r ó t k o ­
t e r m i n o w e  z ł  19 5  360.00; S u m y  p r z e c h o d n i e  z ł  7 1  7 9 2 .3 3 : R e ­
z e r w a  n a  p o d a t e k  d o c h o d o w y  z ł  1 1  9 34 .2 6 ; N a d w y ż k a  s u b ­
s k r y p c j i  z ł  4 3 1 .1 5 ;  Z y s k  n e t t o  z ł  66 7 8 5 .3 1 ;  Ł ą c z n i e  
zł 5 637 280.S6,

S u m y  pozabilansowe. —  R ó ż n i  za k a u c j e  i deDozvtv 
z ł  1 1 5  3 7 6 .7 4 .

R a c h u n e k  s t r a t  i z y s k ó w  z a  19 3 5  r.

K o s z t y  o g ó l n e  z ł  2 1 0 0 3 7 7 .4 4 ; P o d a t k i  z ł  1 7 6  1 1 1 .9 3 ;  Z y s k  
n e t t o  z l  66 7 8 5 .3 1 ;  Ł ą c z n i c  z ł  2 343 2 74 .6 8 .

Z y s k  b r u t t o  n a  s p r z e d a ż y  z ł  2 2 46  290 08; I n n e  w p ł y w y  
z l  96  984.60 ; Ł ą c z n i e  z ł  2 343 2 74 .6 8 . 1638

B o ry sfaw sk a  Spó łka  Akcyjna Prze tw orów  Oleju Ska lnego
w  B o r y s ł a w i u

B i la n s  p o  d z . 3 1  g r u d n ia  19 3 5  r.

A K T Y W A ,  —  G r u n t y  z ł  5 000.00; B u d y n k i  i u r z ą d z e n i a  
z ł  382 9 3 5 .2 3 ; P a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  z ł  12  048.00; R y m e s y  
z ł  7 7 0 .7 4 ; Z a p a s y  z ł  6 7 3 2 .2 5 ;  D ł u ż n i c y  z ł  45  1 1 2 .5 2 ; S t r a t y :  z  la t  
u b i e g ł y c h  z ł  1 9 7  2 54 .8 6 , z  r o k u  b i e ż ą c e g o  z ł  5 5  43 8 .78 , ł ą c z n i e  
s t r a t y  z ł  2 5 2  6 9 3 .6 4 : Ł ą c z n i e  z ł  705 6 22 .38 ,

P A S Y W A ,  —  K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  z ł  250  000.00; K a p i t a ł  r e ­
z e r w o w y  z ł  13  4 9 2 .30 ; K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y  z ł  13 8  4 8 5 .3 2 ; 
P o w s z e c h n y  B a n k  Z w i ą z k o w y  z ł  2 2 1 8 0 1 9 4 ;  W i e r z y c i e l e  
z ł  8 1 8 3 9 .8 2 ;  Ł ą c z n i e  z ł  70 5  622 .3 8 .

R a c h u n e k  s t r a t  i  z y s k ó w  z a  c z a s  o d  1 s t y c z n i a  
d o  3 1  g r u d n ia  19 3 5  r.

W I N I E N . —  O d s e t k i  z ł  4 6 13 .4 9 ; K o s z t y  r u c h u  z ł  15  8 9 6 .9 5 ; 
K o s z t y  o g ó l n e  z l  16  0 2 7 .9 4 ; P o d a t k i  z ł  13 6 5 2 .3 3 ; S t r a t a  n a  p r o ­
d u k t a c h  z l  27  2 9 8 .6 1 ; S t r a t a  z  la t  u b i e g ł y c h  z ł  1 9 7  2 5 4 .8 5 ; 
Ł ą c z n i e  z ł  2 7 4  7 4 4 .18 .

M A ----- D o c h o d y  z e  s p r z e d a ż y  s t a r e g o  ż e l a z a  i k a ł u  z ł  2  0 50 .5 4;
C z y n s z  d z i e r ż a w n y  z ł  20 000 00; S t r a t y :  z  ła t  u b i e g ł y c h  
z ł  19 7  2 54 ,8 6 , z  r o k u  b i e ż ą c e g o  z ł  5 5  43 8 .78 , ł ą c z n i e  s t r a t y  
z ł  2 5 2  6 9 3 .6 4 ; Ł ą c z n i e  z ł  2 7 4  7 4 4 .18 .
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W  m y ś l  a r t y k u ł u  398  K o d e k s u  H a n d lo w e g o  o g ła s z a m y ,  iż  

Z w y c z a j n e  W a l n e  Z g r o m a d z e n ie  A k c j o n a r j u s z ó w  S p ó ł k i  A k c y j ­
n e j  p o d  n a z w ą

j e i l r o  Polska“, Spółka Akcyjna w Gdyni
k t ó r e  o d b y ł o  s ię  w  d n . 13  c z e r w c a  19 3 6  r . w  W a r s z a w i e ,  

u c h w a l i ł o :  1) W y b ó r  P r z e w o d n i c z ą c e g o  Z g r o m a d z e n ia

w  o s o b ie  p a n a  L e o n a r d a  M o ż d ż e ń s k i e g o ,  D y r e k t o r a  D e p a r t a ­

m e n t u  M o r s k i e g o  w  M i n i s t e r s t w i e  P r z e m y s ł u  i H a n d lu ;  

2) P r z y j ę c i e  s p r a w o z d a n i a  Z a r z ą d u  o r a z  s p r a w o z d a n i a  R a d y  

N a d z o r c z e j  z  d z i a ł a l n o ś c i  S p ó ł k i  z a  19 3 5  r .;  3) O d p i s y  n a  a m o r ­

t y z a c j ę  s t a t k ó w ,  h o lo w n i k ó w ,  b u d y n k ó w ,  r u c h o m o ś c i  i  u r z ą ­

d z e ń  w a r s z t a t ó w  r e p e r a c y j n o - o k r ę t o w y c h  o r a z  p o m o s t u  p a s a ­

ż e r s k i e g o  w  O r ł o w i e  z a  19 3 5  r. w  o g ó l n e j  s u m ie  z ł  669  820.00;

4) Z a t w i e r d z e n i e  b i la n s u  i r a c h u n k u  s t r a t  i z y s k ó w  z a  19 3 5  r.,

I o r a z  p r z e n i e s i e n i e  c a ł e j  s u m y  z y s k u  n e t t o  z a  r o k  o p e r a c y j n y  

19 3 5  w  s u m ie  z ł  5 3 0  5 9 6 .3 2  n a  k a p i t a ł  z a p a s o w y ;  5) U d z i e le n i e  

p o k w i t o w a n i a  w ła d z o m  S p ó ł k i  t. j. R a d z i e  N a d z o r c z e j  i  Z a ­

r z ą d o w i  z  w y k o n a n i a  p r z e z  n ie  o b o w i ą z k ó w  w  1 9 3 5  r ., o r a z  

w y p ł a c e n i e  j e d n o r a z o w e g o  d o d a t k o w e g o  w y n a g r o d z e n i a  c z ł o n ­

k o m  R a d y  N a d z o r c z e j ;  6) I lo ś ć  c z ł o n k ó w  R a d y  N a d z o r c z e j  n a  

o ś m iu . W ć b ó r  R a d y  N a d z o r c z e j  n a  o k r e s  je d n e g o  r o k u  w  o s o ­

b a c h :  W i n c e n t y  Ł ą c k i ,  D r  Z d z i s ł a w  B o r o w i c z ,  R o b e r t  C e c e -  

n io w s k i ,  D r . I n ż  S t e f a n  K a u f m a n ,  M g r  T a d e u s z  O c io s z y r is k i ,  

In ż . W ł a d y s ł a w  R a w i c z - S z c z e r b o ,  J e r z y  T o m o r o w i c z ,  M a r ja n  

W ę g r z y n o w s k i ;  7) J e d n o r a z o w e  w y n a g r o d z e n i e  d la  c z ł o n k ó w  

K o m is j i ,  k t ó r a  z  r a m ie n ia  R a d y  N a d z o r c z e j  z b a d a ł a  s p r a ­

w o z d a n ie  Z a r z ą d u ,  b i la n s  i r a c h u n e k  s t r a t  i  z y s k ó w  z a  19 3 5  r .;

8) Z a t w i e r d z e n i e  n a b y c i a  p r z e z  S p ó ł k ę  h o l o w n i k ó w  „ A t l a s "  

i „ T y t a n " ;  9) U p o w a ż n i e n i e  w ł a d z  S p ó ł k i  t. j. R a d y  N a d ­

z o r c z e j  i  Z a r z ą d u  d o  n a b y w a n i a  i z b y w a n i a  w  o k r e s i e  d o  n a ­

s t ę p n e g o  Z w y c z a j n e g o  W a l n e g o  Z g r o m a d z e n ia  A k c j o n a r j u s z ó w  

S p ó ł k i  s t a t k ó w  m o r s k ic h  i h o l o w n i k ó w  z  p r a w e m  o b c ią ż e n ia  

t y c h ż e  z a s t a w e m  o k r ę t o w y m

Z a r z ą d
S p ó ł k i  A k c y j n e j  Ż e g lu g a  P o l s k a

(— ) F e l i k s  K o ł ł a t  1640

III



Francuska Spó łka  Akcyjna  
T ow arzystw o  Bezim ienne K opa lń  W ę g la  „C z e lad ź“

Société Anonym e des M in e s de Czeladź
S i e d z i b a  Z a r z ą d u :  P a r y ż ,  76  R u e  d e  l a  V i c t o i r e  

S i e d z i b a  w  P o l s c e :  C z e l a d ź  p .  S o s n o w i e c

B i la n s  z  d z i a ł a l n o ś c i  o g ó l n e j  T o w a r z y s t w a  n a  d z . 3 1 / X IÏ  1 9 3 5  r.

A K T Y W A .  —  U r z ą d z e n i e  k o p a l n i :  N ie r u c h o m o ś c i  F r .
30 5 2 3  78 6  13 ; R u c h o m o ś c i :  M a s z y n y  i u r z ą d z e n i a  F r .
23 5 7 4  3 4 0 .5 1 ;  T o w a r y  F r .  2 1 8 1 8 6 6 .6 3 ;  D z i a ł  h a n d lo w y
F r .  4  7 7 6  703 8 2; M a j ą t e k  p ł y n n y :  K a s a  i b a n k i  w e  F r a n c j i  i z a ­
g r a n i c ą  F r .  4  49 3  8 2 9 .4 9 ; P o r t f e l  i u d z i a ł y  F r .  8 658  7 7 7  60; R ó ż n e  
F r .  2  12 1  200 14 ; R a z e m  a k t y w a  F r .  7 6  330  50 4 .3 2 .

P A S Y W A .  —  K a p i t a ł  a k c y j n y  F r .  19  500 000 00; K a p i t a ł  d o ­
d a t k o w y  F r .  3  7 5 0  000 00; R e z e r w a  u s t a w o w a  F r .  2 5 4 6  3 6 2 ,7 5 ; 
A m o r t y z a c j a  o g ó l n a  F r .  29 2 93  1 9 6 .1 4 ;  W i e r z y c i e l e  i d ł u ż n i c y  
r ó ż n i  F r .  1 S  0 53 4 0 2 .2 5; Z y s k i  i s t r a t y  z  p r z e n i e s i e n i a  
F r .  9 1 3  8 8 9 .15 ; Z y s k i  i  s t r a t y  z  1 9 3 5  r. F r .  1 6 43 6 54 .0 3 ; R a z e m  
p a s y w a  F r .  76  3 30  50 4 .3 2 .

B i la n s  z a m k n i ę c i a  n a  d z . 3 1  /X II 1 9 3 5  r . d z i a ł a l n o ś c i  w  P o l s c e .

A K T Y W A .  —  I. M a j ą t e k  s t a ł y :  G r u n t y  z ł  1 43 9  5 2 7 .1 9 :  B u ­
d y n k i :  p r z e m y s ł o w e  z ł  3 0 5 5  3 7 1 .2 3 , g o s p o d a r c z e  z ł  5 2 7  78 9.3 3 , 
m i e s z k a l n e  z ł  6 13 8  2 2 7 .8 6 ; U r z ą d z e n i a  t e c h n i c z n e  z ł  16  083 6 4 5  96; 
I n w e n t a r z  r u c h o m o ś c i ,  b i u r o w y  i r ó ż n e  z ł  4 4 4  7 0 7 .7 5 ; P o l a  g ó r ­
n i c z e  z ł  8 0 13  72 4 .8 6 ; S z k o d y  g ó r n i c z e  z ł  7 1 3 6 8 .8 4 ;  II. M a j ą t e k  
p ł y n n y :  G o t ó w k a  w  k a s i e  i b a n k a c h  z ł  3 1 1  894 38 ; P a p i e r y  w a r ­
t o ś c i o w e  z ł  140  086.00; W e k s l e  w  p o r t f e l u  i i n k a s i e  z ł  328  0 5 1 .4 0 ; 
A k c j e  i u d z i a ł y  w  in n y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w a c h  z ł  3 1 7  8 13 .2 0 ; M a -  
t e r j a ł y  i z w a ł  w ę g l a  z ł  76 2  8 90 .43 ; D ł u ż n i c y :  a j o d b i o r c y  
z ł  1 091 609.48 , b ) d o s t a w c y  z ł  6 3  5 4 3  39, c) r ó ż n i  z ł  2 0 9 7 1 0 .6 1 ,
d) o d b i o r c y  —  w i e r z y t e l n o ś c i  w ą t p l i w e  z ł  2 5 5  4 3 8 .7 7 ; S u m y  j  
p r z e c h o d n i e :  a ) w p ł y w y  d o t y c z ą c e  r o k u  o p e r a c y j n e g o  19 3 6  
z ł  1 1 2 4 8 .0 0 , b) p r z e w i d y w a n e  w p ł y w y  z  19 3 5  r. z ł  66  2 1 7 .7 6 ;  
R a z e m  m a j ą t e k  s t a ł y  i p ł y n n y  z ł  39  3 3 2  8 7 5 .4 4 .

S u m y  p o z a b i l a n s o w e .  —  D ł u ż n i k  h i p o t e c z n y  z ł  69 560.00; j 
B a n k  F r a n c u s k o - P o l s k i  —  p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  —  S t y p e n d j u m  j  
im . T é z e n a s  d u  M o n t c e l  z ł  10  6 1 4  3 2 ; B a n k  F r a n c u s k o - P o l s k i  —  
p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  —  S t y p e n d j u m  im  J a n a  K e l l e r a  z ł  6  6 3 8 .5 7 ; i 
R ó ż n i  z a  g w a r a n c j e  ż y r o w e  z ł  286 750 .0 0 ; O g ó łe m  a k t y w a  

z ł  3 9  70 6 43 8 .33 .

P A S Y W A .  —  I. K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  p r z e z n a c z o n y  n a  
d z i a ł a l n o ś ć  w  P o l s c e  z ł  1 3  1 7 3  225.0 0 ; K a p i t a ł  z a p a s o w y  
z ł  7 6 7  4 7 2 .7 8 ; K a p i t a ł  r e z e r w o w y  z  p r z e w a l u t o w a n i a  a k t y w ó w  n a  
d z . 1 l i p c a  19 2 8  r , z ł  5  5 3 3  6 0 2 .10 ; II. K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y :  
a) s a ld o  z  r o k u  u b i e g ł e g o  z ł  13  8 5 7  206 .46 , m n ie j  u r z ą d z e n ia  c a ł ­
k o w i c i e  z a m o r t y z o w a n e  n a  d z . 3 1 /XII 1 9 3 5  r . z ł  2 3 1  0 25  5 3 , b ) d o ­
p is a n o  w  r o k u  o p e r a c y j n y m  19 3 5  z ł  400 000.00, r a z e m  k a p i t a ł  
a m o r t y z a c y j n y  z ł  14  026 18 0 .9 3 ; III  Z o b o w i ą z a n i a :  W i e r z y c i e l e :  
a) b a n k i  z ł  5  1 1 1 5 5 5  18 , b ) z a l e g ł e  p o d a t k i  z ł  1 0 7 9 .14 , c) d o ­
s t a w c y  z ł  12 0  0 25.6 9, d) o d b i o r c y  z ł  4 9 23  49, e) r ó ż n i  z ł  3 8  9 6 1 .2 4 ; 
F u n d u s z e  i z o b o w i ą z a n i a  s p e c j a l n e :  a) p r o w i z j a  n a  w y p a d k i  
z ł  1 5 9 7 1 1 .2 2 ,  b) p r o w i z j a  n a  p o d a t k i  i r ó ż n e  z ł  63 6 8 9 .43 ; S u m y  
p r z e c h o d n i e :  S u m y  d o  u i s z c z e n i a  d o t y c z ą c e  19 3 5  r. z ł  306 28 7 0 7; 
Z y s k i  i s t r a t y  n a  d z . 3 1  X I I  19 3 5  r . z ł  26  1 6 2 .1 7 ;  R a z e m  k a p i t a ł y  

i z o b o w i ą z a n i a  z ł  39  332 8 75 .4 4 .

S u m y  p o z a b i l a n s o w e  —  H i p o t e k a  z ł  69 560.00; S t y p e n d ju m  
im . T é z e n a s  d u  M o n t c e l  —  d e p o z y t  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  
z ł  10  6 14 .3 2 ; S t y p e n d ju m  im . J a n a  K e l l e r a  —  d e p o z y t  p a p i e r ó w  
w a r t o ś c i o w y c h  z ł  6 638  5 7 ; G w a r a n c j e  ż y r o w e  z ł  28 6  75 0 .0 0 ;; 
O g ó łe m  p a s y w a  z ł  39 70 6  43 8 .33 .

U w a g a :  Z o b o w i ą z a n i a  z a g r a n i c z n e  z ł  5  1 1 1  5 5 5 1 8 .

R a c h u n e k  z y s k ó w  i s t r a t  z  d z i a ł a l n o ś c i  w  P o l s c e  

n a  d z . 3 1  /X II 19 3 5  r .

W I N I F N . —  K o s z t y  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j  z ł  1 263  0 62.0 5; 
K o s z t y  p r o d u k c j i  z ł  4 608 8 7 1 .5 3 ;  K o s z t y  s p r z e d a ż y  z ł  70 406.06; 
K o s z t y  k r e d y t ó w  z ł  3 5 7  7 2 8  70 ; P o d a t k i  p a ń s t w o w e  i k o m u n a l n e  
z ł  289 13 4 .2 6 : R ó ż n i c e  k u r s u  z ł  44 6 6 9 .7 4 ; O d p i s y  a m o r t y z a c y j n e  
z ł  4 0 0 0 0 0 .0 0 ; Z y s k  z ł  26 1 6 2 .1 7 ;  R a z e m  z ł  7 0 6 0  034 5 1 .

M A .  —  S p r z e d a ż  w ę g la  z ł  6 6 0 4  0 6 4 .7 1 , ( k u p n o  l ic e n j i  
z ł  7 6 6 2 5  00); S p r z e d a ż  p r ą d u  z ł  2 72  0 10 .6 9 ; R ó ż n e  z ł  18 3  9 2 9 .1 1 ;  

R a z e m  z ł  7  060 0 3 4 .5 1 . 16 3 1

Spó łka  Akcyjna Handlu  To w aram i Z e t a m i  K rzysz io f Brun i Syn
w  W a r s z a w i e

Bilans zamknięcia na dz. 31 grudnia 1935 r.
AKTYWA. —  I. M a j ą t e k  s t a ł y :  P l a c e  z ł  3 9 9  9 6 0 .15 ; B u d y n k i  

z ł  8 82 8 8 6 .2 1; R u c h o m o ś c i  z ł  229  468 .09; II. M a j ą t e k  p ł y n n y :  
G o t ó w k a  w  k a s i e  i b a n k a c h  z ł  12  1 9 9 .2 1 ;  P a p i e r y  w a r t o ś c i o w e ,  
a k c j e  i u d z i a ł y  z ł  1 262 13 9  7 7 ; W e k s l e  w  p o r t f e l u  z ł  27 7 4 1 .2 7 ;  
Z a l i c z e n i a  k o l e j o w e  i  p o c z t o w e  z ł  9 4 0 1 .6 6 ; T o w a r y  
z ł  1 3 6 6  7 8 6 .6 5 : D ł u ż n i c y  z ł  8 56  5 8 7 .4 3 ; S u m y  p r z e c h o d n i e  

1 z ł  17  3 4 4 .4 3 ; K o s z t y  h a n d lo w e  o k r e s u  p r z y s z ł e g o  z ł  2 5  986.20; 
S t r a t y  o k r e s u  p r z e s z ł e g o  z ł  7 5 4  2 5 1 .1 4 ;  Razem zł 5 844 752.21.

PASYWA. —  K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  z a k ł a d o w y
z ł  3 200 000.00; K a p i t a ł  z a p a s o w y  z ł  6 7 9 6  2 7 ; R e z e r w a  u b e z ­
p i e c z e n i o w a  z ł  1 0 8 4 1 .3 4 ;  K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y  z ł  82 5 6 8 .7 1 ;  
Z o b o w i ą z a n i a :  A k c e p t y  z ł  250  8 52.0 0; B a n k i  z ł  1 12 6  19 0 .2 5 ; D o ­
s t a w c y  z ł  9 2 1  8 8 9 .7 5 ; O d b i o r c y  z ł  8 2  460.48 ; R ó ż n i  z ł  1 1 2  338  05; 
D ł u g  h i p o t e c z n y  z ł  3 5  4 6 1 ,7 6 ; S u m y  p r z e c n o d n i e  z ł  14  400.78 ; 
Z y s k  19 3 5  r . z ł  1 9 52 .8 2 : Razem zł 5 844 752.21.

S u m y  p o z a b i l a n s o w e .  —  U d z i e l o n e  ż y r a  i g w a r a n c j e  
z ł  1 183 14 7 .9 7 ; O b l ig o  w e k s l o w e  z ł  3 3 4  2 0 6 .6 7: O t r z y m a n e  g w a ­
r a n c j e  z ł  3 6 1  900 00; Razem zł 1 879 254,64.

Rachunek strat i zysków
WINIEN. —  K o s z t y  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j  z ł  78 4 046.0 2; K o s z t y  

s p r z e d a ż y  z ł  13 3  0 6 7 .6 4 ; P o d a t k i  i o p ł a t y  s t e m p lo w e  z ł  81 7 9 5 .12 ; 
P r o c e n t y  z a p ł a c o n e  z ł  14 5  3 2 9 .9 3 ; T o w a r y  z ł  3 624  13 3 .8 3 : A m o r ­
t y z a c j a  z ł  9  262  8 5 ; S t r a t y  n a  o d b i o r c a c h  i d r o b n e  z ł  13  3 0 6 .2 7; 
S t r a t a  n a  s p a lo n y m  s a m o c h o d z i e  z ł  4 000 00; Z y s k  19 3 5  r. 
z ł  1 9 52  82; Razem zł 4 796 8 94.48 .

MA. —  S p r z e d a ż  z ł  4 608 8 3 4 .3 4 ; P r o w i z j a  k o m i s o w a  
z ł  54  9 34.0 4; A d m i n i s t r a c j a  n i e r u c h o m o ś c i  z ł  6 6  9 6 7 .1 3 ;  P r o c e n t y  
u z y s k a n e  z ł  30 77 9 .4 2 ; R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  3 5  0 3 1 .5 7 ;  P a p i e r y  
w a r t o ś c i o w e  z r e a l i z o w a n e  z ł  8 .10 ; W p ł y w y  d ł u ż n i k ó w  z ł  3 39 .8 8 ; 
Razem z ł  4 796 8 94.48 . 16 3 4

P o l n a  Kul, U la lno  (C iedioslow acja)
Bilans na dz. 31 grudnia 1935 r.

AKTYWA. —  N ie r u c h o m o ś c i  i u r z ą d z e n i a  f a b r y c z n e  K o r .  cz. 
9 5  1 1 8  023.00; S u r o w c e  i w y r o b y  g o t o w e  K . c .  49  5 1 0  70 3.0 0, 
Ś r o d k i  p ł y n n e  K  c . 5 4 6  0 6 1 .5 5 ; W e k s l e  K .  c . 1 1  15 4  49 5 .9 0 ; P a ­
p i e r y  w a r t o ś c i o w e  K .  c . 8 18 7  5 3 0 .9 5 ; D ł u ż n i c y  K .  c. 95 2 1 1  149 .40 ; 
K a u c j e  K . c  9 2  000.00; Razem K. c. 259 819 963.80.

P A S Y W A .  —  K a p i t a ł  a k c  K .  c . 12 5  000 000 00; A m o r t y z a c j a
K . c . 25  0 19  9 7 6  00; K a s a  P r z e z o r n o ś c i  K . c .  500 000.00; F u n d u s z
M . F e i l c h e n f e l d a  K .  c . 500 000.00; W i e r z y c i e l e  K .  c . 98 76 4  103 20; 
N i e p o d j ę t a  d y w i d e n d a  K .  c .  164  320 00; K a u c j e  K .  c . 9 2  000.00; 
Z y s k  z a  19 3 5  r. K . c . 7 048 14 7 .6 5 ; P o z o s t a ł o ś ć  z  19 3 4  r.
K .  c . 2 73 1 4 16 .9 5 ; R a z e m  z y s k  K . c .  9  7 7 9  56 4 .6 0 ; Razem
K. c. 259 819 963.80.

Czecliostowacha S p i ła 'A k c y jn a  Kuta Poldi
Bilans na dz. 31 grudnia 1935 r.

A K T Y W A .  —  K a s a  i b a n k i  z ł  6 6 0 6 .7 1 ;  O d b i o r c y  zł 206 8 49 .25 ; 
W e k s l e  z ł  1 1 6  2 78 .6 8 ; R ó ż n i  z ł  3 2 94 .98 ; R u c h o m o ś c i  zł 8 509.00; 
S u m y  p r z e c h o d n i e  z ł  5  284 00; P a p i e r y  p r o c e n t o w e  zł 5 896.00; 
T o w a r y  z ł  18 5  634 6 1;  Razem zł 538  353.23.

P A S Y W A .  —  K a p i t a ł  z ł  100 000.00; C e n t r a l a  (P r a g a )  
z ł  3 9 5  8 86.26; R ó ż n i  z ł  1 7 7 0  9 3 ; O d b i o r c y  z ł  6  13 4 .8 7 ; S u m y  
p r z e c h o d n i e  z ł  3  5 4 3 .6 7 ; Z y s k  z ł  3 1 0 1 7 .5 0 ;  Razem zł 538  3 53  23.

Rachunek strat i zysków
WINIEN. —  K o s z t y  h a n d l o w e  z ł  16 4  0 2 6 .0 7; P o d a t k i  

z ł  5 4 16 .6 5 ; A m o r t y z a c j a  z ł  1 6 8 6 .10 ; S t r a t a  n a  d ł u ż n i k a c h  
z ł  4 0 7 1 .9 3 ; Z y s k  z ł  3 1 0 1 7 .5 0 ;  Razem zł 206 218.25.

MA. —  O d z y s k a n e  s t r a t y  z ł  5 0 .7 4 ; P r o c e n t y  z ł  1 5 32 .0 2; Z y s k  
b r u t t o  n a  t o w a r a c h  z ł  204 6 3 5 .4 9 ; Razem zł 206 218.25.

1628

SPROSTOWANIE
W  o g ło s z e n iu  f ir m y

TOWARZYSTWO GÓRNICZO-PRZEMYSLOWE „SATURN", 
SP. AKC.

z a m ie s z c z o n e m  w  z e s z .  22 —  b łę d n i e  p o d a n o  z a w i a d o m i e n i e  
o  w y p ł a c i e  d y w i d e n d y  z a  19 3 6  r. O d n o ś n e  z d a n ie  w in n o  b r z m ie ć :  
„...poleciliśmy wypłatę dywidendy za 1935 r.".

IV



Cukrownia Pelplin, Spółka Akcyjna
Bilans na dz. 31 marca 1936 r.

A K T Y W A z ł

M a ją t e k  s t a ły :
G r u n t y  ................................................................................  8 6  000 00
B u d y n k i  m ie s z k a l n e  ............................................... 14 2  5 3 4  20
B u d y n k i  f a b r y c z n e ...................................................... 1 7 3 4  590  07
M a s z y n y  i a p a r a t y ...................................................... 4  607 080 30
S u s z a r n i a  w y s ł o d k ó w  
B o c z n i c a  
K o l e j k a  i ta b o r  
I n w e n t a r z  

M a j ą t e k  p ły n n y :  
G o t ó w k a  w  k a s i e
B a n k i ...........................
P a p i e r y  w a r t o ś c i o w e
U d z i a ł y ...........................
R e m a n e n t y  . . . .  

D ł u ż n i c y :
P l a n t a t o r z y  . . . .
R ó ż n i  • ...........................
H i p o t e k a  z a b e z p .  . .
S t r a ta  ..................................

1 2 5  6 49  99 
13  4 5 2  80 

380 9 6 5  7 7  
4  8 8 5 80

29 7 5 9  52 
3 1  9 1 9  81 

280 6 5 5  6 7  
4 2  4 4 4  00 

1 7 9 1  2 30  26

18 5  6 4 7  19  
1 5 5  18 9  70 
5 00  000 00 
7 7 2  0 7 4  50

10 884 0 79  58

P A S Y W A  

K a p i t a ł y  w ł a s n e :
K a p i t a ł  a k c y j n y  . . .
K a p i t a ł  z a p a s o w y  ...........................
R e z e r w a  n a d z w y c z a j n a  . 
R e z e r w a  n a  u t r z y m a n i e  z a k ła d u  
F u n d u s z  a m o r t y z a c y j n y  . . .

Z o b o w i ą z a n i a :
D ł u g o t e r m i n o w e  :

P o ż y c z k a  z  k o t ł a  e k s p .  
K r ó t k o t e r m i n o w e :

K r e d y t  p la n t a t o r s k i  . . .
K r e d y t  a n g i e l s k i ...........................
K r e d y t  f r a n c u s k i ...........................

A k c e p t y  . . . ' ...........................
B a n k  C u k r o w n i c t w a  . . .
O d b i o r c y ......................................................
D o s t a w c y ......................................................
R ó ż n i  ............................................................
P l a n t a t o r z y  ...............................................
N i e p o d j ę t a  d y w i d e n d a  . . . .  
H ip o t e k a  z a b e z p ...........................................

Rachunek strat i zysków na dz. 31 marca 1936 r.
S T R A T Y

K o s z t y  s t a łe :
a d m i n i s t r a c y j n e ...........................
h a n d lo w e  ........................................
r e m o n t  ..................................
ś w i a d c z e n i a  s o c j a ln e  . . .
u b e z p i e c z e n i a  p r y w a t n e  . .
p o d a t k i ...............................................
o d s e t k i  . . . . . . . .

K o s z t y  k a m p a n ijn e :
p e n s j e ......................................................
k o s z t y  h a n d l o w e ...........................
k o s z t y  p r o d u k c j i  . . . . .  
k o s z t y  s p r z e d a ż y  i o r g a n iz a c j i  
o p a k o w a n i e ,  f r a c h t y  e t c .  . 
ś w i a d c z e n i a  s o c j a ln e  . •
o d s e t k i ...............................................
p o d a t k i ...............................................
k o s z t y  b u r a k ó w ............................
a m o r t y z a c j a .........................................

z ł

18 1  2 0 8 -16  
4 4  49 6  70  

1 4 1  7 4 3  60 
28 2 6 7  56  
25  8 93 44  
92  9 3 T 3 7  
19  9 2 1  05

Z Y S K I

C u k i e r  k a r t e l o w y ........................................
M e l a s a ...................................................................
W y s ł o d k i ...................................................................
B u r a k i  s u s z o n e ...............................................
R ó ż n i c e  k u r s o w e  ........................................
O d s e t k i  o d  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h
O d s e t k i  k o n t o k o r ................................................
S t r a t a  ...................................................................

16 5 2

1

z ł

800 000 00 
600 000 00 
6 2 6  499 18 
74 0  3 7 3  26 
6 4 7  2 1 4  43

68  8 5 5  35

3 4 9  000 00 
4 3 9  1 1 2  52  
3 3 7  3 3 5 -4 0  
4 5 3  6 8 5  14  
6 8 7  2 2 9  7 2  

18  1 3 2  54  
2 7  6 9 2  09 
7 5  5 3 3 -5 7  

508 112 -3 8  
5 30 4 00 

500 000 00

10 884 0 79  58

z ł

2 898 7 9 3  29 
48  4 4 2 3 9  
10  240 95  
3 2  7 7 2  23 
5 8  403 65 
22  0 7 2  00 

6  286 39 
7 7 2  0 7 4  50

Spółka Akcyjna Portland-Cementu „Szczakowa“ w Ciężkowicach
Z a m k n i ę c i e  r a c h u n k o w e  z a  19 3 5  r.

A K T Y W A .  __ M a j ą t e k  s t a ł y :  G r u n t y  z ł  449  0 4 7 .7 1 ;  Z a b u d o ­
w a n ia  z ł  4 58 7 3 7 2  12 ; K o l e j  n o r m a ln o t o r o w a  z ł  1 1 5  6 12 .4 3 ; M a ­
s z y n y  i u r z ą d z e n ia  f a b r y c z n e  z ł  10  2 9 5  5 1 7 .4 5 ;  I n w e n t a r z  z a ­
k ł a d o w y  i b i u r o w y  z ł  13 7  5 3 3 .9 4 ; R a z e m  z ł  15  5 8 5  0 8 3 .6 5; M a ­
j ą t e k  p ł y n n y :  G o t ó w k a  w  k a s i e  i w  b a n k a c h  z ł  401 1 0 o .7 7 ; P a ­
p ie r y  p r o c e n t o w e  z ł  78  9 40 .70 ; W e k s l e  w  p o r t f e l u  z ł  1 1 6  2 3 4 .5 9 ; 
A k c j e  i u d z i a ł y  z ł  15 2  905 26; M a t e r j a ł y  z ł  396  4 9 9 .9 5 ; P ó ł f a b r y ­
k a t y  z ł  2 2 8 3 6 0 .1 5 ;  G o t o w e  w y r o b y  i t o w a r y  z ł  1 7 7  9 7 1 .4 0 ; 
D ł u ż n i c y  z ł  421 160 .5 0 ; S t r a t a  z  19 3 4  r. z ł  6 19  12 2 .2 2 ; S t r a t a  
z a  19 3 5  r. z ł  408 4 7 3 .8 8 ; O g ó łe m  z ł  18  5 8 5  8 58 .0 7.

U d z i e lo n e  g w a r a n c j e  i k a u c j e  z ł  92 870.00.
P A S Y W A .  —  K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  a k c y j n y  z ł  5  000 000.00, 

K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y  z ł  7 8 0 3 9 7 6 .5 6 ; Z o b o w i ą z a n i a :  W i e r z y ­
c i e l e  r ó ż n i  z ł  5 656  8 8 1 .5 1 ;  F u n d u s z  d la  w s p a r ć  u r z ę d n i k ó w  i r o ­
b o t n i k ó w  z ł  12 5  000.00; O g ó ln a  s u m a  z l  18  58 5 8 58 .0 7.

Z o b o w i ą z a n i a  z  t y t u łu  u d z ie lo n e j  g w a r a n c j i  z ł  9 2  870.00.

R a c h u n e k  s t r a t  i z y s k ó w

W I N I E N . —  K o s z t a  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j  z ł  2 3 1  2 5 4 .3 3 ; O g ó ln e  
k o s z t a  f a b r y k a c j i  z l  3 16 5  3 3 7 .7 2 ; K o s z t a  o p a k o w a n i a  z l  3 8 9  2 9 3 .8 1 , 
K o s z t a  h a n d lo w e  z ł  2 9 7  8 97.3 8 ; O g ó ln e  k o s z t a  s p r z e d a ż y  
z ł  164 039.8 0; O d s e t k i  z ł  3 3 8  10 9.4 2; P o d a t k i  z ł  163  16 6 .4 3 ; U b e z ­
p i e c z e n i a  z ł  44 1 1 6 .5 9 ;  R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  1 1  5 5 6 3 0 ;  O d p is y  
n a  d ł u ż n i k a c h  z ł  3 439.0 0; O d p i s y  n a  n ie r u c h o m o ś c ia c h ,  r u c h o ­
m o ś c ia c h  o r a z  m a t e r j a ł a c h  z ł  16  090 .24; Z a p a s y  n a  d z . 1 s t y c z n i a  
19 3 5  r. z ł  10 7 4 70 .60 ; A m o r t y z a c j a  z ł  5 2 7  0 9 2 .76 ; R a z e m  
z ł  5  458  864.38 .

M A .  —  Z a p a s y  n a  d z . 3 1  g r u d n ia  19 3 5  r . z ł  388 6 4 3 .1 6 ; W p ł y ­
w y  z e  s p r z e d a ż y  t o w a r ó w  z ł  4 630  3 9 2 .5 7 ; D o c h ó d  z  c z y n s z u  
o d  b u d y n k ó w  i d z i e r ż a w y  g r u n t ó w  z ł  3 3 1 5 .9 0 ; Z y s k  z e  s p r z e ­
d a ż y  p r ą d u  e l e k t r y c z n e g o  z ł  4 3 1 .6 6 ; R ó ż n e  z y s k i  z ł  2 7  4 5 4 .17 ;  
W p ł y w y  z  o d p i s a n y c h  n a l e ż n o ś c i  z ł  12 3 .0 4 ; S t r a t a  z a  19 3 5  r. 
z ł  408 4 7 3 .8 8 ; R a z e m  z ł  5  4 5 8  864 38. 16 5 6

V



Żegluga Polska, Spółka Akcyjna, Gdynia
Bilans na dz, 31 grudnia 1935 r.

A K T Y W A  z l z ł P A S Y W A z ł z ł

I .— M a j ą t e k  s t a ł y : I .— K a p i t a ł y  w ł a s n e :

1) G r u n t y ............................................... 19 9  72 4  20 1) K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  . . . . 8 3 00 000 00
2) B u d y n k i ......................................... 1 2 0 6  8 34  7 7 2) K a p i t a ł  z a p a s o w y :
3) U r z ą d z e n i a  t e c h n i c z n e 10 0 46 7 2 3  87 a) s a ld o  z  r . u b ............................ 5 5 7  0 34 36
4) I n w e n t a r z  z a k ł a d o w y  i  b iu - b) d o p i s a n y  z y s k  n e t t o  z a

r o w y ............................................... 94 6 9 6  5 1 1 9 3 5  r ...................................... 5 30  5 9 6  32 1 0 8 7  630  68

II. —  M a j ą t e k  p ł y n n y : 3) K a p i t a ł  r e z e r w o w y 40 087 04

5 ) G o t ó w k a ......................................... 6 44 4 7 7  29 4) K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y :

6) P a p i e r y  p r o c e n t o w e  . , 5 8 4  2 1 6  00 a) s a ld o  z  r . u b ............................ 1 0 0 1 1 5 T 0 0

7 )  U d z i a ł y  w  i n n y c h  p r z e d -
b) d o p is a n o  w  1 9 3 5  r. 6 6 9  820 00 1 6 70  9 7 T 0 0

s i ę b i o r s t w a c h  . . . . 2 4 5  000 00 II ,— Z o b o w i ą z a n i a :

8) T o w a r y  i m a t e r j a ł y  n a  s k ł a - 5) W i e r z y c i e l e :

d a c h  ........................................ 2 6 5  160  05 a) k r e d y t y  h i p o t e c z n e  . . 1 6 52  3 1 9  4 5

9) D ł u ż n i c y : b) z a l e g ł e  p o d a t k i  i ś w i a d -

a) z  t y t u łu  o p e r a c y j  h a n - c z e n i a  s o c j a ln e  . . . 9 2  5 4 5  03

d l o w y c h ...........................  7 9 3  9 4 5  85 c) z o b o w i ą z a n i a  z  t y t u łu

b) i n n e ......................................... 2 7 9  8 1 5  64 1 0 7 3  7 6 1  49 o p e r a c y j  h a n d l o w y c h  . 2 03 5 7 4  3 7

10) S u m y  p r z e c h o d n i e  . . . . 3 4  924  01 <i) i n n e ............................................... 16 3  9 4 7  90
— 6) F u n d u s z e  i  z o b o w i ą z a n i a  s p e -

c j a l n e :

a) fu n d u s z  a s e k u r a c y j n y 2 90  1 5 7 '4 7

b) S k a r b  Ś l ą s k i ,  w a r u n k o w a

b e z p r o c e n t o w a  d o t a c j a 8 39  000 00

7) S u m y  p r z e c h o d n i e  . . . . 5 5  2 8 5 25

14 3 9 5  5 1 8  19 14  3 9 5  5 1 8  19

III .—  S u m y  p o z a b i l a n s o w e : III .— S u m y  p o z a b i l a n s o w e :

1) K a u c j e  i  d e p o z y t y  . . . . 500  00 1) R ó ż n i  z a  k a u c j e  i d e p o z y t y

2) R ó ż n i  z a  d e p o z y t y  k a u c y j n e o b c e  ........................... 500  00

w ł a s n e ....................... 20 000 00 2) D e p o z y t y  k a u c y j n e  w ł a s n e  . 20 000 00

3) R ó ż n i  z a  g w a r a n c j e  w ła s n e 100 2 8 5  00 3 )  G w a r a n c j e  w ł a s n e  . . . . 100 2 8 5  00

4) G w a r a n c j e  o b c e ................ 1 1 9  500 00 4) R ó ż n i  z a  g w a r a n c j e  o b c e 1 1 9  500 00

14  6 3 5  803 19 14 6 3 5  8 0 3 -19

O g ó ln a  k w o t a  z o b o w i ą z a ń  z a g r a n i c z n y c h  w y n o s i  z ł  1 8 43 72 0  38

Rachunek strat i zysków na dz. 31 grudnia 1935 r.
S T R A T Y z ł Z Y S K I z ł  1

I.— K o s z t y  o g ó l n e : I .—W p ł y w y  o g ó l n e :

1) K o s z t y ,  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j ................ 7 8 1  039 6 3 1) O d s e t k i  i p r o w i z j e  . . . . 16  3 3 9  74

2) P o d a t k i  i o p ł a t y  p a ń s t w o w e  i k o m u n a ln e 5 8  5 38  29 2) R ó ż n i c e  k u r s o w e  . . . . 10  2 7 3  5 5

3) K o s z t y ,  d o t y c z ą c e  u b i e g ł e g o  o k r e s u  s p r a - 3) D o c h ó d  z  u d z i a ł ó w  w  i n n y c h  p r z e d s i ę -

w o z d a w c z e g o ............................... 19  0 3 7  5 5 b i o r s t w a c h ................... 16  2 40  00

4) O d p i s y ............................................... 1 6 5  8 3 1 41 4) D o c h ó d  z  a d m in is t r a c j i  d o m u a d m in is t r a -

I I .—K o s z t y  e k s p l o a t a c y j n e .................... 7  400 002 67 c y j n e g o ........................... 7 1 7 7  66

III .— A m o r t y z a c j a ................................... 6 6 9  8 20 00 5) W p ł y w y  d o t y c z ą c e  u b ie g łe g o  o k r e s u  s p r a -

I V . — Z y s k  b i la n s o w y : w o z d a w c z e g o ............... 16  120  51

Z y s k  n e t t o  z a  19 3 5  r . d o p is a n y  d o  k a - 11.— W p ł y w y  e k s p l o a t a c y j n e 7 9 4 3 0 1 6  17

p i t a łu  z a p a s o w e g o .................................. 5 3 0 5 9 6 3 2 III.— In n e  w p ł y w y :

1) W p ł y w y  z  t y t u łu  z a w a r t y c h  u m ó w  . . 1 0 69  600 00

2) D o t a c j a  n a  c e l e  o k r e ś l o n e 5 4 6  093 24

9 6 2 4  8 6 5  8 7 9 624  8 65 8 7

Z a r z ą d :  (— ) F . W . K o l l a t R a d a  N a d z o r c z a :  P r e z e s  R a d y  ( ) W . Ł ą c k i

j B u c h a l t e r j a :  (— ) W . T o k a r s k i

16 4 1

V I



J A Z !  Z IE M ? ’
S p is  M a  dla Przemysłu Haftowego

we Lwowie

Bilans na dz. 31 grudnia 1935 r.

ST A N  C Z Y N N Y .  —  I. M a j ą t e k  s t a ł y :  G r u n t y  z l  1 020 8 93 36 
(w  t e m  k o p a l n i e  z l  709 492 3 5, r a f in e r ia  z ł  3 1 1 4 0 1 .0 1 ) ;  B u d y n k i :  
a) f a b r y c z n e  z ł  1 007 42 4 .07 (w  te in  k o p a l n i e  z ł  2 5 7  5 5 7 .7 1 ,  
r a f i n e r j a  z ł  7 4 9  866 36), b) g o s p o d a r c z e  z ł  288 970 .0 8  (w  t e m  
k o p a l n i e  z l  260 3 6 5 .5 2 , r a f in e r ja  z ł  28 604.561, c) m ie s z k a l n e  
z ł  1 5 3 7  2 65 05 (w  t e m  k o p a l n i e  z ł  1 466 6 73 .4 8 , r a f in e r ja  
z ł  70  5 9 1 .5 7 ) ;  U r z ą d z e n i a  t e c h n i c z n e  z ł  18 13 8  6 32 .2 8  (w  t e m  
k o p a l n i e  z ł  14 9 76  095 5 5 , r a f i n e r j a  z ł  3 16 2  5 3 6 .7 3 ); I n w e n t a r z  
z a k ł a d o w y  i b i u r o w y :  a) ż y w y  z ł  19  205.48  (w  t e m  k o p a l n i e  
z ł  18 40 3 .76 , r a f in e r ja  z l  801 72 ), b) m a r t w y  z l  3 4 6  8 5 3 .4 9  (w  t e m  
k o p a l n i e  z l  6 5  200 52, r a f i n e r j a  z ł  2 8 1 6 5 2 .9 7 ); P r a w a  n a f t o w e ,  
l i c e n c j e  i k o n c e s j e  z ł  2  064 580.00 (w  t e m  k o p a l n i e  
z l  2 045 080.00; r a f in e r ja  z l  19  500.00).

II. M a j ą t e k  p ł y n n y :  G o t ó w k a  w  k a s i e  i b a n k a c h  z ł  283 8 38  92; 
P a p i e r y  p r o c e n t o w e  z ł  7 0 4 2 3  47; W e k s l e  w  p o r t f e l u  i in k a s ie  
z l  17 9  6 8 7.0 3 ; U d z i a ł y  w  i n n y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w a c h  z ł  1 7 6  093 74 ; 
M a t e r j a ł y :  a ) s u r o w c e  z l  280 7 1 7 .1 4 ,  b) p o m o c n ic z e ,  p ę d n e  
i in n e  z l  5 5 7  8 5 3 .6 3 , r a z e m  z ł  838 5 70  7 7 ; P ó ł f a b r y k a t y  
z l  22 4 8 0 .53 ; G o t o w e  w v r o b v  i t o w a r y  z ł  1 18 1 0 70 .9 5; D ł u ż ­
n i c y :  a) o d b i o r c y  z l  1 2 9 0 9 1 8 5 0 , b ) d o s t a w c y  z ł  1 5 3  17 1 .8 6 ,
c) n a le ż n o s 'c i  w  p o s t ę p o w a n iu  r e w i n d y k a c y j n e m  z ł  43 5 5 8 .4 1 ,
d) ró ż n i  z ł  198  1 1 1 .8 7 , r a z e m  z ł  1 68 5 76 0 .64 ; S u m y  p r z e c h o d n i e  
( w y d a t k i  d o t y c z ą c e  o k r e s u  p r z y s z ł e g o )  z ł  3 7  059 46 ; Razem 
z l  28 898 8 09.32.

S u m y  p o z a b i l a n s o w e .  —  K a u c j e  z ł  2 41 7 6 7 .7 1 ;  G w a r a n c j e  
z l  440 5 6 7 .5 1 ;  D ł u ż n i c y  z a  k a u c j e  z ł  14 2  7 8 6 .4 5 ; Razem 
zł 825 121 67.

ST A N  BIERNY. —  I. K a p i t ą ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  a k c y j n y  
z l  12  500 000 00: K a p i t a ł  z a p a s o w y :  a) s a ld o  z  r o k u  u b i e g ł e g o  
z ł  3 3 3 9  198 2 7 , b) d o p is a n o  w  r o k u  s p r a w o z d a w c z y m  z l  2 7  174 .0 6  
r a z e m  z ł  3 3 6 6  3 7 2 .3 3 ; II. K a p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y :  a) s a ld o
z  r o k u  u b i e g ł e g o  z ł  10  221 010.20 , b ) d o p is a n o  w  r o k u  s p r a ­
w o z d a w c z y m  z ł  1 2 73  16 1 66, r a z e m  z ł  1 1  494 1 7 1 .8 6 ;  III . Z o b o ­
w i ą z a n i a :  W i e r z y c i e l e :  a) a k c e p t y  z ł  13 5  4 4 8 .9 2 , b ) k r e d y t o ­
w a n e  p o d a t k i :  1) k o n s u m p c y j n y  i d r o g o w y  z ł  15 0  8 8 1.4 7 , 
2) r ó ż n e  z ł  2 2 3 7 4 .1 9 ,  r a z e m  z ł  1 7 3  2 5 5  66, c) d o s t a w c y
z ł  15 9  6 6 7 .4 6  d j  o d b i o r c y  z ł  10 9  3 7 2 .7 8 , e) r ó ż n i  z ł  3 7 3  5 7 1  30, 
r a z e m  z ł  9 5 1 3 1 6 .1 2 ;  N i e p o d j ę t a  d y w i d e n d a  z ł  24  12 2 .5 0 ;
S u m y  p r z e c h o d n i e  ( w y d a t k i  d o t y c z ą c e  o k r e s u  u b ie g łe g o )  
z ł  120 1 8 7 .1 1 ;  Z y s k :  p o z o s t a ło s 'ć  z y s k u  z  r o k u  u b i e g ł e g o  
z ł  3 2  7 7 7 .2 2 , z y s k  z a  r o k  s p r a w o z d a w c z y  z l  109 8 6 2 .18 . r a z e m  
z ł  442  6 39 .40 ; Razem zł 28 898 8 09.32.

S u m y  p o z a b i l a n s o w e .  —  W i e r z y c i e l e  za  k a u c j e  z l  2 4 1 7 6 7  7 1 ;  
W ie r z y c ie l e  za  g w a r a n c j e  z ł  440 5 6 7 .5 1 ;  K a u c j e  z l  14 2  78 6 .4 5  
Razem zł 8 25 12 1 6 7 .

U w a g a .  —  Z o b o w i ą z a n i a  z a g r a n i c z n e  z ł  13 0  989.69.

Rachunek strat i zysków  za 1935 r.

WINIEN. —  K o s z t y  a d m in i s tr a c j i  o g ó ln e j  z ł  588 2 2 2 .2 5; 
K o s z t y  f a b r y k a c j i  z l  2 062 5 7 9 .2 3 : K o s z t y  s p r z e d a ż y  z ł  399  281 3 6 ; 
K o s z t y  k r e d y t ó w  z l  3 5  3 9 1 .1 7 ;  K o s z t y  p r z e d s i ę b io r s t w  u b o c z ­
n y c h  ( fo lw a r k u ,  t a r ta k u  i la su )  z ł  7 9  3 6 1 .6 3 ; P r z e r o b i o n a  r o p a  
7 z a k u p u  zl  4 6 7  628 90; P r z e w o ź n e  r o p y  i n a j e m  c y s t e r n  r o p ­
n y c h  zl  364 6 9 3 .5 3 ; P o d a t k i :  a) p a ń s t w o w e  i k o m u n a l n e  
z l  303 7 7 1 .4 7 , b) k o n s u m p c y j n y  i d r o g o w y  z ł  1 6 9 7  3 4 7.2 0 , r a z e m  
z l  2 001 1 1 8 .6 7 : R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  6 6 6 2 .19 ; O d p i s y  na  d ł u ż ­
n i k a c h  z l  32 7 3 8 .5 6 ; O d p i s y  a m o r t y z a c y j n e  ' z ł  1 273  1 6 1 .6 6 . 
P o z o s t a ł o ś ć  z y s k u  z 19 3 4  r. z ł  3 2  7 7 7 .2 2 , z y s k  za  19 3 5  r. 
zl  409 8 6 2 .18 , r a z e m  z ł  442 6 39.40 ; Razem zł 7  7 5 3  478.55.

M A. —  P r z e n i e s i e n i e  z v s k u  z  19 3 4  r. z ł  3 2  7 7 7 .2 2 ;  D o c h o d y  
z e  s p r z e d a ż y  p r o d u k t ó w  n a f t o w y c h  i z p r z e d s i ę b i o r s t w  u b o c z ­
n y c h  z ł  7 720 7 0 1 .3 3 ; Razem zł 7 753 478.55.
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I Wirek Kopalnie, Spółka Akcyjna, H i
B i la n s  z a m k n i ę c i a  n a  d z . 3 1  g r u d n ia  1 9 3 5  r.

A K T Y W A .  —  I. K o p a l n i e  i z a k ł a d y :  A .  M a j ą t e k  s t a ł y :
1) G r u n t y  z ł  4 12 4  9 5 4 .7 7 ; 2) S u b s t a n c ja  w ę g l o w a  z ł  10  070 15 5 .3 6 :
3) B u d y n k i :  a ) f a b r y c z n e  z ł  8 6 32  160 .0 5, b ) m ie s z k a l n e
z ł  5  40 5  4 6 5 .1 9 ; 4) M a s z y n y  i u r z ą d z e n ia  z ł  19  7 9 1  2 5 5 .7 9 ; 5) I n ­
w e n t a r z  b i u r o w y  z ł  1 1 1  108.06; B . M a j ą t e k  p ł y n n y .  1) G o t ó w k a  
w  k a s i e  i w  b a n k a c h  z ł  18  220 3 1 ;  2) P a p i e r y  p r o c e n t o w e
z ł  1 1 0  142 .0 0 ; 3) A k c j e  i u d z i a ł y  z ł  5  8 8 6 .97; 4) M a t e r j a ł y
z ł  4 2 5  628 8 5; 5) P r o d u k t y  z ł  21 7 3 1 .3 5 :  6) D ł u ż n i c y ;  a) d o s t a w c y  
z ł  48 0 8 4.76, b ) o d b i o r c y  z ł  3 6 7  500 15 , c) r ó ż n i  z ł  1 1 6  0 6 5 .4 7;
7) K a u c j e  z ł  2 1 4  00; II. L e ś n i c t w o  W i r e k  z ł  128  0 3 2.9 3; III. R a ­
c h u n e k  s t r a t  i z y s k ó w :  S t r a t a  w  l a t a c h  19 2 8 /19 3 4  z ł  9  1 1 4  13 6 .8 6 , 
s t r a t a  z a  19 3 5  r. z ł  2 7 6 5  9 4 5 .6 9  R a z e m  z ł  6 1 2 5 6  688 56.

P A S Y W A . —  I. K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  a k c y j n y  
z ł  30  000 000.00; F u n d u s z  r e z e r w o w y  z ł  1 809 8 8 1.3 9 ; II. S p e c j a ln y  
r - k  p r z e j ś c i o w y  r ó ż n ic  k u r s o w y c h  z ł  2 0 3 7  2 2 3 .1 7 ;  III. K a p i t a ł  
a m o r t y z a c y j n y ;  S t a n  n a  d z . 3 1  /X II 19 3 4  r  z! 7  6 5 5  8 3 2 .16 , o d ­
p is a n o  w  19 3 5  r . z ł  27  000 00 —  z ł  7  628 8 3 2 .16 , d o p is a n o  w  19 3 5  r. 
z !  1 70 6  1 8 1 .9 5  =  z ł  9 3 3 5  0 1 4 .1 1 ;  I V . Z o b o w i ą z a n i a :  1) B a n k i  
z ł  1 2  067 8 8 1.0 2 ; 2) D o s t a w c y  z ł  1 0 75  1 2 7 .1 3 ;  3) O d b i o r c y
z ł  4 5 7 9 .7 1 ;  4) K a u c j e  z ł  4  7 7 0  84; 5) R ó ż n i  z ł  4 9 2 2  19 2 .7 9 ; 
V .  L e ś n i c t w o  W i r e k  z ł  18 .4 0 ; R a z e m  z ł  61 2 56  6 88 .56.

Rachunek strat i zysków  na dz. 31 grudnia 1935 r.

S T R A T Y . —  K o s z t y  r u c h u  i  u t r z y m a n i a  k o p a l ń  z ł  6 7 1 8  3 2 2 .7 3 ;
2) Z m n ie js z e n ie  z a p a s ó w  z ł  100 6 6 5 .7 1 ;  3) S t r a t y  n a  m a t e r ja ł a c h
z ł  40 9 28 .0 3; 4) S t r a t y  n a  m a s z y n a c h  i u r z ą d z e n i a c h  z ł  12 5  5 17 .8 0 ;
5) K o s z t y  a d m i n i s t r a c y j n e  i e m e r y t u r y  z ł  6 70  3 3 4 .2 9 ; 6) K o s z t y  
s ą d o w e ,  a d w o k a c k i e  i n o t a r ja ln e  z ł  74  6 9 2 .4 9 ; 71 K o s z t y  u t r z y ­
m a n ia  d o m ó w  m i e s z k a l n y c h  z ł  226  5 4 1 .7 0 ; 8) O d s e t k i  i  k o s z t y  
k r e d y t u  z ł  7 9 9  4 0 7 .7 2 ; 9) P o d a t k i  i o p ł a t y  z ł  16 4  2 5 4 .1 7 ;  10) O d ­
s z k o d o w a n i a  u m o w n e  z l  95  000 00; 1 1 )  R ó ż n e  w y d a t k i
z ł  9 40 6.62: 12) L e ś n i c t w o  W i r e k  z ł  18  5 6 4 .3 5 : 13) A m o r t y z a c j a  
z ł l  706 1 8 1 .9 5 ; 14) S t r a t y  w  l a t a c h  19 2 8 /19 3 4  z ł  9 1 1 4  13 6  86; 
Razem zl 19 863 954.42.

ZYSKI. —  1) P r z y c h o d y  z ł  6 9 10  6 3 6 .5 5 ; 2) C z y n s z e  d o b y w c z e  
z l  424 9 3 4 .5 1 ;  3) C z y n s z e  z  d o m ó w  m ie s z k a l n y c h  z ł  3 3 5  7 7 0 .7 5 :
4) C z y n s z e  z  d z i e r ż a w  c e g i e l ń  z l  48 1 8 5 .5 1 ;  5) C z y n s z e  z  p ó l,
g r u n t ó w  i s z o s  z ł  29 7 8 7 .3 6 ; 6) O d s z k o d o w a n i a  u m o w n e
z ł  80 3 0 2 .7 4 ; 7) R ó ż n e  d o c h o d y  z ł  7  3 6 9 .3 7 ; 8) O d s e t k i  z ł  306.20:
9) L e ś n i c t w o  W i r e k  z ł  14 6  5 7 8  88; 10) S t r a t y  z  l a t  1 9 2 8 ,19 3 4  
z ł  9 1 1 4  13 5 .8 6 : 1 1 )  S t r a t a  z a  19 3 5  r. z ł  2 7 6 5 9 4 5 .6 9 ;  Razem 
zł 19 863 954.42. 1629

„Po lska  f o ie s t a " , . Spółka Akcyjna
Bilans z dn. 31 XII 1935 r.

A K T Y W A .  —  I. M a j ą t e k  s t a ł y :  I n w e n t a r z  z a k ł a d o w y  i b i u ­
r o w y  z ł  28 3 2 9 .40 ; II. M a j ą t e k  p ł y n n y :  G o t ó w k a  w  k a s i e  
z ł  3 1  2 12 .2 6 ; W e k s l e  w  p o r t f e l u  o r a z  p o d a n e  d o  i n k a s a  
z ł  6 3 7 5 .7 0 ; M a t e r j a ł y :  a) m a t e r j a ł y  t a r l e  z l  4 4 8  5 59 .9 2 , b ) d r z e ­
w o  o k r ą g ł e  z ł  6 2  3 4 1 .7 6 , c) d r z e w o  o p a ł o w e  z ł  8 6 73 .0 0 , r a z e m  
z ł  5 1 9  5 7 4 .6 8 , d) p o m o c n i c z e  i p ę d n e  z ł  5 7  5 9 6  8 6; D ł u ż n i c y  
z ł  2 4 5 5  3 5 7 .0 2 ; K a u c j e  z ł  3 44  250.00; S t r a t y  z  la t  u b i e g ł y c h  
z ł  2 1 5  000 20, s t r a t y  z a  19 3 5  r. z ł  15 3  6 7 7 .8 7 , r a z e m  z ł  3 68  6 78 .0 7 ; 

Ogółem zł 3 811373.99.
P A S Y W A . —  I. K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  a k c y j n y

z ł  500 000.00; II. Z o b o w i ą z a n i a :  W i e r z y c i e l e  z ł  3 2 5 5  198  0 1; 
S u m y  p r z e c h o d n i e  z l  5 6  17 5 .9 8 ; Ogółem zł 3 811 373.99.

S u m a  z o b o w i ą z a ń  z a g r a n i c z n y c h  z l  2 6 69  6 9 3 .18 .

Rachunek strat i zysków z dn. 31/XII 1935 r .

S T R A T Y . —  O d s e t k i  z ł  3 4  6 5 2 .3 5 ; p o d a t k i  z ł  102 6 5 9 .7 8 ; 
F r a c h t y  z ł  1 13 5  040 08; A s e k u r a c j a  z ł  3 7  8 2 8 .7 7 ; N a p r a w y  
i r e k o n s t r u k c j e  z l  8 188 3 8 ; A d m i n i s t r a c j a  z ł  17 8  1 7 0 .1 7 ;  P r o ­
w iz je  z ł  107 9 2 8 .4 2 ; R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  13  15 7 .0 8 ; K o s z t y  
f a b r y k a c j i  z ł  8 45  5 2 1 .2 2 ; S t r a t y  z  la t  u b i e g ł y c h  z ł  2 1 5  000.20: 
Ogółem zl 2 678 146.45.

ZYSKI. —  B o n i f i k a t y  z l  200 000.00; D o c h ó d  b r u t t o  z  r a c h u n k u  
m a t e r j a l ó w  z l  2 109 468 .38 : S t r a t y  z  la t  u b i e g ł y c h  z ł  2 1 5  000 20, 
s t r a t y  z a  19 3 5  r. z ł  1 5 3  6 7 7 .8 7 , r a z e m  z ł  368  6 78  0 7; Ogółem 
zł 2 678 146.45.
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Kolei LDkalna Kraków Kocmyrzów. Spółka M i .
B i l a n s  z a m k n i ę c i a  z a  1935 r .  z d n .  3 1 g r u d n i a  1935 r .

S T A N  C Z Y N N Y z ł  z ł
a) R a c h u n e k  k o s z t ó w  b u d o w y  . 4 1 3 5  9 50  00

b) R a c h u n e k  i n w e s t y c y j n y  . . 5 5 2  6 7 8  3 7

c ) G o t ó  s k a :
w  k a s i e  ........................................ 3 4 3  1 7

w  b a n k a c h  .................................. 3 2 5  00

d) P a p i e r y  w a r t o ś c i o w e 1 5  540 52

e) D ł u ż n i c y ............................................... 3 6 39  5 1

/ )  E w i d e n c j a  a k c e p t ó w  ( W ę g i e r ­
s k i e  T o w .  K o m u n i k a c j i ,
B u d a p e s z t ) .................................. 9 3  000 00

g) S t r a t a  w  1 9 3 5  r ................................. 4 5  9 29  3 2

S T A N  B I E R N Y

4 8 4 7  405 89

z ł  z ł
u) K a p i t a ł  T o w a r z y s t w a :  

a k c j e  z a k ł a d o w e ;
w  o b i e g u  1 8 50  s z t u k  p o
p o  z ł  6 50  00 ........................... 1 202 500 00

a k c j e  p i e r w s z e ń s t w a  I e m is j i :  
w  o b ie g u  2  3 1 0  s z t u k  p o
z ł  6 5 0  00 .................................. 1 5 0 1 500 00

a k c j e  p i e r w s z e ń s t w a  II e m is ji:  
w  o b ie g u  1000 s z t u k  p o
z ł  6 50  00 .................................. 6 5 0  000 00

a k c j e  w y l o s o w a n e  u m o r z o n e :
690 s z t u k  p o  z ł  6 5 0  00 44 8  500 00 3  802 500 00

b) R a c h u n e k  w a l o r y z a c y j n y  . . 1 1  8 19  05

c) R a c h u n e k  S k a r b u  P a ń s t w a :  
z  t y t u łu  z a l i c z e k  g w a r a n -
c y j n y c h  b . A u s t r j i  . . . 1 7 9  7 1 1 - 6 5

d ) U r z ą d  S k a r b o w y  w  K r a k o w i e 69 2 64 87

e) W i e r z y c i e l e ........................................ 6 7 5  2 63  03
f )  F u n d u s z  r e z e r w o w y  n a  o d -

n o w i e n i e ........................................ 4 4 2 7  5 5

1 g) A k c e p t y ............................................... 9 3  000 00

h) R a c h u n e k  s t r a t  i  z y s k ó w :
p o z o s t a ł o ś ć  z  19 3 4  r. . 11  4 1 9  74

4 8 47 405 59

R a c h u n e k  z y s k ó w  i s t r a t  z a  19 3 5  r .

W Y D A T K I z ł  z ł  :
a) R a c h u n e k  w y k u p n a  a k c y j  

p i e r w s z e ń s t w a :
a m o r t y z a c j a  w e d ł u g  p la n u  
u m o r z e n ia  w y l o s o w a n y c h
2 5  s z t u k  a k c y j  . . . . 1 6  25 0 00

b) R a c h u n e k  k o s z t ó w  a d m in is t r . 48  7 3 0  9 j

P o d a t k i  ........................................ 3 9  906 7 1  88 6 3 7  66

c) O d s e t k i ................................................ 42  268 23

d) W y p ł a c o n e  w y n a g r o d z e n i e  
c z ło n k o m  Z a r z ą d u  i R a d y

N a d z o r c z e j  ........................... 2  800 00

e) P o z o s t a ł o ś ć  z y s k u  z  19 3 4  r. 11  4 1 9  74

D O C H O D Y

16 1  3 7 5  63

z ł

a) P o z o s t a ł o ś ć  z  r o k u  p o p r z e d n . 1 1  4 1 9  74

b) N a d w y ż k a  z r a c h u n k u  r u c h u 104 0 26  57

cj S t r a t a  w  19 3 5  r ........................... 4 5  9 2 9  32

16 3 6

16 1  3 7 5  63

S P R O S T O W A N I E

W  o g ł o s z e n i u  b i la n s u

Z A K Ł A D Ó W  W Y R O B Ó W  M E T A L O W Y C H  K O N R A D ,  
J A R N U S Z K I E W I C Z  I S - K A

z a r a ie s z c z o n e m  w  N r . 23 „ P o l s k i  G o s p o d a r c z e j "  z  d n . 6 c z e r w c a  
b . r . m y l n ie  w y d r u k o w a n o  „ K a p i t a ł  z a p a s o w y  z ł  46 5  5 3 6 .0 3 "  
z a m i a s t  „ z ł  46 5  3 5 6 .0 3 ” , c o  n in ie js z e m  p r o s t u j e m y .  16 3 7

Spółka Akcyjna Zakładów Amunicyjnycti „ P o c isk "
w  W a r s z a w i e

B i la n s  w  d n . 3 1  g r u d n ia  10 3 5  r .

S T A N  C Z Y N N Y .  —  I. M a j ą t e k  s t a ł y  ( z a k ł a d o w y ,  u ż y t k o w y ) :  
P l a c e  ( g r u n ty )  z ł  2 6 45  3 8 0 .7 7 ; B u d y n k i ;  f a b r y c z n e  z ł  5  200 3 3 1 .3 4 , 
m i e s z k a l n e  z ł  1 18 7  820 .49  z ł  6 388  1 5 1 .8 3 ; M a s z y n y  i u r z ą ­
d z e n i a  z ł  1 1  439 2 9 4 .70 ; T a b o r  i r u c h o m o ś c i :  in w , ż y w y  z ł  935.0 0 . 
in w . m a r t w y  ( r u c h o m o ś c i)  z ł  5 3 0  5 7 0 .5 9  z ł  5 3 1  5 0 5 .5 9 ; II. M a ­
j ą t e k  o b r o t o w y  ( o b ie g o w y ) :  M a t e r j a ł y :  s u r o w c e  z ł  9 38  5 4 1 .9 8 , 
p o m o c n ic z e  i p ę d n e  z ł  6 92  1 7 7 .9 3  z ł  1 6 3 0 7 1 9 .9 1 ;  W y r o b y :  w ł a ­
s n e j  p r o d u k c j i  z ł  2 5 3 1  5 15 .9 8 , o b c e j  p r o d u k c j i  z ł  3 1 2  7 5 9 .4 7  
z ł  2 844 2 7 5 .4 5 ; D ł u ż n i c y :  o d b i o r c y  z ł  7 2 5  4 2 2 .2 3 , d o s t a w c y  
z ł  140  336.0 8 , r ó ż n i  z ł  622  8 8 6 .70  z ł  1 488 6 4 5 .0 1 ;  Ś r o d k i  p ł y n ­
n e :  G o t ó w k a  w  k a s i e  z ł  8 4 9 1 .7 8 ; G o t ó w k a  w  b a n k a c h  

i z ł  608 6 4 9 .19 ; W e k s l e  w  p o r t f e l u  i w  in k a s i e  z ł  17  570 .0 0 ; P a ­
p i e r y  p r o c e n t o w e  z ł  400 964.00  z ł  1 0 35 6 7 4 .9 7 : P o z y c j e  p r z e ­
c h o d n ie :  W y d a t k i  o k r e s u  p r z y s z ł e g o  z ł  6 7  4 6 5 .3 2 , in n e  
z ł  12  1 1 1 .0 0  z ł  79  5 7 6 .3 2 ; Ł ą c z n i e  s t a n  c z y n n y  z ł  28 083 2 2 4 .5 5 .

P o z y c j e  u z u p e ł n i a j ą c e  ( p o z a b i la n s o w e ) .  —  G w a r a n c j e  o t r z y ­
m a n e  z ł  16 1  500.00; R ó ż n i  z a  n a s z e  g w a r a n c j e  z ł  10  032 8 28 .65 ; 
R ó ż n i  z a  n a s z e  k a u c j e  h ip . z ł  8 420 000.00; D e p o z y t y  o b c e  
z ł  1.00; D e p o z y t a r i u s z e  z ł  405 965.0 0  z ł  19  020 2 9 4 .6 5 .

S T A N  B I E R N Y .  —  I. K a p i t a ł y  w ł a s n e :  K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  
( a k c y jn y )  z ł  8 000 000.00; K a p i t a ł  z a p a s o w y ;  s a ld o  z  r o k u  u b i e ­
g ł e g o  z ł  1 1 1  8 30 .65, d o p is a n o  w  r o k u  b ie ż .  z ł  1 1 7  1 1 9 .2 9 , s p e ­
c ja ln a  r e z e r w a  o p o d a t k .  z ł  1 8 7 1  5 65.0 3  z ł  2 100 5 1 4 .9 7 ;  II. K a ­
p i t a ł  a m o r t y z a c y j n y :  S a l d o  z  r o k u  u b i e g ł e g o  z ł  13  298 3 8 7 .7 5 , 
d o p is a n o  w  r o k u  b ie ż .  z ł  1 2 53  6 12 .0 1 , o d p is a n o  w  r o k u  b ie ż .  
z ł  1 3 3 7 6 1 1 .6 4  z ł  13  2 1 4 3 8 8 .1 2 ;  H I. K a p i t a ł y  o b c e  ( c u d z e ) :  
D y w i d e n d a  n ie o d e b r a n a  z ł  344 9 0 1.0 0 ; W i e r z y c i e l e :  O d b i o r c y :  
Z a l i c z k i  w  g o t ó w c e  z ł  1 2 58  1 1 7 .2 2 , z a l i c z k i  w  m a t e r ja ł a c h  
z ł  6 8 0 3 9 8 .7 8 , d o s t a w c y  z ł  260 1 1 7 .6 2 , r ó ż n i  z t 9 4 5 3 6 6 .1 0  
z ł  3 143  9 9 9 .7 2 ; P o z y c j e  p r z e c h o d n i e :  W y d a t k i  o k r e s u  p r z e s z ł e g o  
z ł  2 29  8 0 1.2 8 , in n e  z ł  2 4 0 6 .12  z ł  232  207.40; P o z o s t a ł o ś ć  z  r o k u  
u b . z ł  18 9  000 00; Z y s k i  z ł  8 58  2 10 .3 4 ; Ł ą c z n i e  s t a n  b i e r n y  

z ł  28 083 2 2 4 .5 5 .
P o z y c j e  u z u p e ł n i a j ą c e  ( p o z a b i la n s o w e ) .— R ó ż n i  z a  s w o j e  g w a ­

r a n c j e  z ł  161 500 00; N a s z e  g w a r a n c j e  u  r ó ż n y c h  z ł  10 032 8 28 .65 ; 
N a s z e  k a u c j e  h ip  u r ó ż n y c h  z ł  8 420 000.00; D e p o n e n c i  z ł  1.00; 
D e p o z y t y  w ł a s n e  z ł  405 9 6 5  00 z ł  19  020 2 9 4 .6 5 .

K o n t o  s t r a t  i z y s k ó w  w  d n . 3 1  g r u d n ia  19 3 5  r .

W I N I E N . —  K o s z t y  a d m in is t r a c j i  o g ó l n e j  z ł  1 349  7 9 7 .1 0 ; 
K o s z t y  p r o d u k c j i  z ł  1 1  029 6 2 2 .6 7 ; K o s z t y  s p r z e d a ż y  z ł  233  8 76 .0 7 ; 
P o d a t k i  p a ń s t w o w e  i k o m u n a l n e  z ł  1 2 5 2  8 9 4 .5 5 ; A m o r t y z a c j a  
z ł  1 2 52  633 5 9 ; Z y s k  z ł  8 58  2 10 .3 4  =  z ł  1 5  9 7 7  0 34.32.

M A .  —  S p r z e d a ż  z ł  15  802 5 19 .8 8 ; P r o c e n t y  z i  16 5  5 4 1 .2 5 ; 
R ó ż n i c e  k u r s o w e  z ł  8 9 7 3 .1 9  =  z ł  1 5  9 7 7  034 32. 16 5 3

I O G Ł O S Z E N I E

Kom isja  L ikw id acy jna  S p ó łk i Akcyjnej Cukrow ni i R a fin e r ii „ M IL E J Ó W "
p o d a je  d o  w ia d o m o ś c i ,  ż e  n a  m o c y  u c h w a ł y  N a d z w y c z a j n e g o  
W a l n e g o  Z g r o m a d z e n ia  A k c j o n a r j u s z ó w  z  d n . 12  c z e r w c a  19 3 6  r. 
n a s t ą p i ł o

O T W A R C I E  L I K W I D A C J I  S P Ó Ł K I
N a  z a s a d z i e  a r t  44 9  K o d e k s u  H a n d lo w e g o  w z y w a  s ię  w i e ­

r z y c i e l i  w y m ie n io n e j  S p ó ł k i  d o  z g ł a s z a n i a  s w y c h  p r e t e n s j i  n a  
p iś m ie  w  c ią g u  s z e ś c i u  m i e s i ę c y  o d  d a t y  o s t a t n i e g o  t r z e c i e g o  
o g ł o s z e n i a  p o d  a d r e s e m  s i e d z i b y  K o m is j i  L i k w i d a c y j n e j  S p ó ł k i  

w  W a r s z a w i e ,  u l. K o s z y k o w a  N r. 8.
164 6

Zarzgd T ow arzystw a  Przem . „ F lo r y d a “ , Spó łka  Akcyjna w W arszaw ie
: z a w ia d a m ia ,  ż e

W A L N E  Z E B R A N I E  A K C J O N A R J U S Z Ó W  

i o d b ę d z i e  s ię  w  d n . 20 l i p c a  19 3 6  r . o  g o d z .  14  w  k a n c e l a r j i  
i n o t a r ju s z a  S i e n n i c k i e g o  w  W a r s z a w i e ,  K a p u c y ń s k a  6  z  n a ­

s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n y m :
1) Z a g a j e n i e  i w y b ó r  p r z e w o d n i c z ą c e g o ;  2) S p r a w o z d a n i e  Z a ­

r z ą d u  i K o m is j i  R e w i z y j n e j  z a  la t a  19315, 193 4  i 19 3 5 , z a t w i e r -  
j  d z e n ie  b i la n s ó w  i R - k u  s t r a t  i z y s k ó w ;  3) W y b o r y  Z a r z ą d u  

i K o m is j i  R e w i z y j n e j ;  4) U s t a l e n i e  p is m  w  ja k i c h  m a ją  b y ć  
p o d a w a n e  o g ło s z e n i a  S p ó ł k i ;  5) W o ln e  w n io s k i .

16 5 0 -2 6 -2 7

VIII



Karpack ie  T ow arzystw o  Leśne, Spó łka  A k t.  w  lik w id ac ji we Lw ow ie
S p r a w o z d a n i e  l i k w i d a c y j n e

F ir m a  z a k o ń c z y ł a  s w o j ą  d z i a ł a l n o ś ć  d n . 25 c z e r w c a  19 3 2  r, 
i p o  t y m  c z a s i e  ż a d n y c h  i n t e r e s ó w  ju ż  n ie  p r o w a d z i ł a .  W s z y ­
s t k i e  p r e t e n s j e  w i e r z y c i e l i  z o s t a ł y  z a s p o k o j o n e  p o  u k o ń c z e n i u  
d z i a ł a l n o ś c i  S p ó ł k i  d r o ^ ą  z a w a r t y c h  u £ ó d . S t r a t a  b i la n s o w a  
p o  d z , 23 m a ja  19 3 6  r. w y n o s i ł a  z ł  200 000-00, k t ó r ą  to  s t r a t ę  
p o k r y t o  k a p i t a ł e m  a k c y j n y m  w  k w o c i e  z ł  200 000.00.

I  i k w i d a t o r o w i e ,

’ 16 5 5

I O G Ł O S Z E N I E

Zarząd firm y  „ T o w arz y stw o  H an d iow o-P rzem ysłow e  F ib ra“
S P Ó Ł K A  A K C Y J N A

p o d a je  d o  w ia d o m o ś c i ,  ż e  w  d n . 20 i i p c a  r. b , o  g o d z .  10  r a n o  
w  K a n c e l a r j i  N o t a r ju s z a  J u l ja n a  S i e n n i c k i e g o  w  G m a c h u  H i­
p o t e k i ,  p r z y  u l. K a p u c y ń s k i e j  N r . 6  w  W a r s z a w i e  o d b ę d z i e  
s ię  d o r o c z n e

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  S P Ó Ł K I

z  n a s t ę p u j ą c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m :
1) Z a g a j e n i e  z g r o m a d z e n ia  i w y b ó r  P r z e w o d n i c z ą c e g o ;  2) R o z ­

p a t r z e n i e  i z a t w i e r d z e n i e  s p r a w o z d a n i a  Z a r z ą d u  i K o m is j i  
R e w i z y j n e j ;  3) R o z p a t r z e n i e  i z a t w i e r d z e n i e  b i la n s u  o r a z  r a ­
c h u n k u  z y s k ó w  i s t r a t  z a  r o k  o p e r a c y j n y  19 3 4 /5; 4) P o w z i ę c i e  
u c h w a ł y  w  p r z e d m io c i e  o s i ą g n i ę t y c h  p r z e z  S p ó ł k ę  z y s k ó w ;
5) U d z i e l e n i e  a b s o lu t o r ju m  w ła d z o m  S p ó ł k i ;  6) W y b ó r  c z ł o n k ó w  
K o m is j i  R e w i z y j n e j .  16 2 7 -2 6 -2 7

III O G Ł O S Z E N I E  O  L I K W I D A C J I  

W a l n e  Z g r o m a d z e n i e  A k c j o n a r j u s z ó w

„ P rz e m y s ł D yk to w y  M u lt ip ly “ , Spó łka  Akcyjna w  Bydgoszczy
k t ó r e  o d b y ł o  s ię  w  d n . 18  k w i e t n i a  19 3 6  r.

u c h w a l i ł o  l i k w i d a c j ę  S p ó ł k i

L i k w i d a t o r e m  w y b r a n y  z o s t a ł  T a d e u s z  Z i a b i c k i ,  p r z e m y ­
s ł o w i e c  w  B y d g o s z c z y  u l. S i e l a n k a  N r . 16 a

N in ie js z e m  w z y w a m  w i e r z y c i e l i  w y ż e j  w y m ie n io n e j  s p ó ł k i  
d o  z g ł o s z e n i a  ic h  w i e r z y t e l n o ś c i  w  m y ś l  a r t .  449  K o d e k s u  
H a n d lo w e g o .

T a d e u s z  Z i a b i c k i  j a k o  l i k w i d a t o r  S p ó ł k i  

„ P r z e m y s ł  D y k t o w y  M u l t i p l y "  S p ó ł k a  A k c y j n a  w  l i k w i d a c j i .
16 4 2

Zarząd E lektrow n i Okręgu W arszaw sk iego , Spó łk i Akcyjnej
z a w ia d a m ia  n in ie js z e m  P P .  A k c j o n a r j u s z ó w ,  ż e  s t o s o w n i e  d o  
u c h w a ł y  W a l n e g o  Z g r o m a d z e n ia  w  d n . 25  m a ja  19 3 6  r. r o z p o ­
c z y n a  z  d n . 1 l i p c a  19 3 6  r.

W Y P Ł A C A N I E  D Y W I D E N D Y  z a  19 3 5  r.

w' w y s o k o ś c i  5 % ,  a  w i ę c  z ł  5 .00 o d  k a ż d e j  a k c j i  1 0 0 - z ło t o w e j .
W y p ł a t ę  d y w i d e n d y  u s k u t e c z n i a  B a n k  H a n d lo w y  w  W a r ­

s z a w i e ,  u l. T r a u g u t t a  N r . 7 . 16 5 4

P r z e g l ą d  E k o n o mi c z n y
ORGAN POLSKIEGO TOWARZYSTWA EKONOMICZNEGO

W E  L W O W I E

P is m o  p e r i o d y c z n e ,  w y c h o d z i  n a r a z i e  d w a  r a z y  d o  r o k u ,  
w  o b j ę t o ś c i  n a jm n ie j  20 a r k u s z y  d r u k u  i z a jm u je  s ię  
n a ś w i e t la n i e m  a k t u a l n y c h  z a g a d n ie ń  g o s p o d a r c z y c h  o r a z  
r o z p a t r y w a n i e m  p r o b l e m ó w  z  r ó ż n o r o d n y c h  d z ie d z in  
ż y c i a  g o s p o d a r c z e g o  i s p o ł e c z n e g o .  D o  w s p ó ł p r a c o w n i ­

k ó w  n a l e ż ą  n a j w y b i t n i e j s i  e k o n o m i ś c i  p o l s c y

Dotąd wyszło 14 tomów. Nakład 600 egzemplarzy.

P o n a d t o  w y d a j e  P o l s k i e  T o w a r z y s t w o  E k o n o m i c z n e  w e  

L w o w i e  w i ę k s z e  d z i e ł a  n a u k o w e  z  d z i e d z i n y  e k o n o m ik i  p -1 .

„B ib lio teka Polskiego Towarzystwa Ekonomicznego we Lwowie”
W y d a w n i c t w o  t o  o b e jm u je  d o t y c h c z a s  8 t o m ó w .

C z ł o n k o w i e  P o l s k i e g o  T o w a r z y s t w a  E k o n o m i c z n e g o  w e  
L w o w i e  o t r z y m u ją  „ P r z e g l ą d  E k o n o m i c z n y "  b e z p ła t n ie ,  

w y d a w n i c t w a  B ib l j o t e k i  p o  z n iż o n e j  c e n ie .

W k ł a d k a  c z ł o n k o w s k a  P . T .  E k o n .  w y n o s i  m i e s i ę c z n i e  
z ł  1 '5 0 , d la  u r z ę d n i k ó w — zł ŁOO, d la  o s ó b  p r a w n y c h — z ł  6 00.

W p i s o w e — z ł  3'0 0, d la  o s ó b  p r a w n y c h  z ł  15 .

P r e n u m e r .  c a ł o r o c z n a  „ P r z e g l ą d u  E k o n o m i c z n e g o "  z ł  8 00,

R e d a k c j a — P r o f .  D r .  L e o p o l d  C a r o ,  L w ó w ,  A k a d e m i c k a  2 1 .

W k ł a d k i  c z ł o n k o w s k i e  i  p r e n u m e r a t ę  w p ł a c a ć  n a l e ż y  n a  
k o n t o  c z e k o w o  P . K .  O .  N r .  15 4  3 8 3 .

B A N K
M I E S I Ę C Z N I K  

P O Ś W I Ę C O N Y  B A N K O W O Ś C I  I 

Z A G A D N I E N I O M  F I N A N S O W Y M

A D R E S  R E D A K C J I  

i A D M I N I S T R A C J I  

W A R S Z A W A  

N O W Y  Ś W I A T  7. 

K O N T O  P . K . 0 .2 7 7 7

ZAWIERA

a r t y k u ł y ,  s p r a w o z d a n i a ,  k r o n i k ę ,  p r z e g l ą d  

b i b l j o g r a f j i  i  p r a s y  z  z a k r e s u  p i e n i ę ż n i c t w a  

i  k r e d y t u ,  o r g a n i z a c j i  i  t e c h n i k i  b a n k o w e j

P O D A J E :

s y s t e m a t y c z n y  p r z e g l ą d  i  o ś w i e t l e n i e  w s z y s t ­

k i c h  w y d a r z e ń  i  z a g a d n i e ń ,  m a j ą c y c h  z w i ą ­

z e k  z  b a n k o w o ś c i ą  i  r y n k i e m  p ie n ię ż n o -  

k a p i t a ł o w y m  w  P o l s c e  i  z a g r a n i c ą

P R E N U M E R A T A ;

R O C Z N A  W Y N O S I  z ł  18 , P Ó Ł R O C Z .  z ł  9 

N U M E R  P O J E D Y Ń C Z Y  z ł  L 5 0  

D L A  P R A C O W N I K Ó W  B A N K O W Y C H  

P R E N U M E R A T A  R O C Z N A  z ł  1 2  

P Ó Ł R O C Z N A  z ł  6 - - ......................................
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Sprzedaż w księgarniach i administracji 
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C e n a — zł 5'—; z przesyłkę — zł 5'50; za 
zaliczeniem — zł 580
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PRAWO
PRZEMYSŁOWE
ROZPORZĄDZENIE PREZYDENTA R. P. O PRAWIE TRZEMYSŁOWEM 
W B R Z M I E N I U  U S T A W Y  
Z DNIA 10 MARCA 1934 ROKU 
Z OBJAŚNIENIAMI

Z E B R A Ł  i O P R A C O W A Ł

B H i  Sławiła« M i
R A D C A  M I N I S T E R S T W A  

P R Z E M Y S Ł U  I H A N D L U

N A K Ł A D E M  T Y G O D N I K A

„POLSKA GOSPODACZA"
Cena egzemplarza (w oprawie płóciennej) . z ł  20
Z przesyłką poleconą . . . . . . . .  z ł  21
Z przesyłką za z a lic z e n ie m ........................z ł  22

Zamówienia na „PRAWO PRZEMYSŁOWE" 
p r z y j m u j e  A d m i n i s t r a c j a  t y g .

„POLSKA GOSPODARCZA"
WARSZAWA, UL. ELEKTORALNA 2, TELEFON Nr. 5-12-73



POLMIN
P a ń s t w o w a  f a b r y k a  Ol ejów M i n e r a l n y c h
C E N T R A L  ñ : LWÓW, ULICA AKADEMICKA 7

TELEFONY: 102-20 do 102-23

R A FIN E R JA  W  DROHOBYCZU

REPREZENTACJA W GDAŃSKU PRZEDSTAWICIELSTWA ZAGRANICZ- 
POL1SH PETROLEUM COMPANY NE WE WSZYSTKICH STOŁECZNYCH 

KREBSMARKT 7 8 .  MIASTACH EUROPY

D J M Ę K I  D Ł U G O L E T N I E J  P R A K T Y C E  R A F I N E ­

R Y J N E J  I D O Ś W I A D C Z E N I O M  N A  P O L U  T E C H ­

N I K I  S M A R N  I C Z E J  D O S T A R C Z A M  Y  P R O D U K - 

T Y  S M A R O W E  N A J W Y Ż S Z Y C H  G A T U N K Ó W  

P O  J A K N  A J Ś C I Ś L E  J  S K A L K U L O W A N Y C H  

C E N A C H

W Ł A Ś C I W E  Z A S T O S O W A N I E .  W Y S O K O W A R -  

T O Ś C I O W Y C H  O L E J Ó W  I S M A R Ó W  „ P O L M I N  *, 

D O S T O S O W A N Y C H  D O  W A R U N K Ó W  P R A C Y  

W S Z Y S T K I C H  M A S Z Y N  I S I L N I K Ó W ,  Z A P E W ­

N I A  U Z Y S K A N I E  W S Z E L K I C H  K O R Z Y Ś C I ,  

Z W I Ą Z A N Y C H  Z  R A C J O N A L N Ą  G O S P O D A R K Ą  

S M  A R N I C Z Ą

OLEJE I SMARY AUTOMOBILOWE „ P O L M I N ”
Są DO NABYCIA WE WSZYSTKICH NASZYCH O D D Z I A Ł A C H  ORAZ 
W PIERWSZORZĘDNYCH SKŁADACH Z AKCESORJAMI SAMOCHODOWEMI

O D D Z I A Ł Y :  B . I A L Y S T O K ,  B Y D G O S Z C Z ,  .• D O L I N A ,  G D Y N I A , J A R O S Ł A W ,

----------------------------------------  K A L I S Z .  K R A K Ó W .  L U B L I N , L W Ó W ,  Ł Ó D Ź .  P I Ń S K ,  P O Z N A Ń ,

f  R Ó W N E .  S I E D L C E .  S T R Y J ,  S O S N O W I E C ,  T O M A S Z Ó W M A Z O ­

W I E C K I , T O R U Ń ’ , W A R S Z A W A , W I L N O — ... _


